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Bratoszewice | Naciski polityczne?

Dyrektor ŁODR 
Barbara Günther odwołana     
Barbara Günther 
(PO), dyrektor 
Łódzkiego Ośrodka 
Doradztwa Rolniczego 
w Bratoszewicach 
została odwołana. 
Decyzja zapadła 
na  wczorajszym 
posiedzeniu zarządu  
województwa 
łódzkiego. 

Nowym dyrektorem ośrod-
ka od 1 marca będzie Tomasz 
Grzegorz Mroczek (PO), lekarz 
weterynarii i rolnik z powiatu 
sieradzkiego. Ostatnie dni w bra-
toszewickiej centrali doradztwa 
rolniczego były bardzo nerwowe.

Niezadowolenie przełożonych 
dotychczasowej dyrektor ŁODR 
dotyczyło braku operatywno-
ści w bieżącym prowadzeniu 
ośrodka, ale również pomysłu 
na to, jak miałby on w przy-
szłości sprostać nowym wyzwa-
niom rolnictwa. Dyrektor Gün-
ther mówiła, że takiego kalibru 
zarzutów się nie spodziewała, 
choć przyznała, że od pewnego 
czasu Departament Rolnictwa 
i Ochrony Środowiska Urzędu 
Marszałkowskiego w Łodzi wy-
syłał jej sygnały, że wolałby in-
nej współpracy, tymczasem ona  
ze swej strony uważała ją za 
wzorcową. Kamyk do ogród-
ka dyrektorki dorzuciły również 
związki zawodowe, dla których 
Barbara Günther nie była „dyrek-
torem wszechczasów”. 

Rada Społeczna przeciw 
odwołaniu dyrektorki 
Plany Marszałka Wojewódz-

twa Łódzkiego, co do odwoła-
nia dyrektor Barbary Günther, 
stały się faktem dwa tygodnie 
temu. Wtedy właśnie, 14 lutego, 
na ręce przewodniczącego Rady 
Społecznej Doradztwa Rolnicze-
go ŁODR, Jana Krzysztofa No-
waka, wpłynął wniosek z Urzę-

du Marszałkowskiego w Łodzi 
o wydanie opinii w tej sprawie. 
Obradująca wówczas rada po-
stanowiła odłożyć tę sprawę do 
ubiegłego poniedziałku, 24 lute-
go. – My wydamy tylko opinię  
i niezależnie od tego, jaka ona 
będzie, ostateczna decyzja na-
leży do marszałka. Do tej pory 
współpraca między nami a dy-
rektor ośrodka, układała się po-
prawnie. Jakie będzie stanowisko 
całej rady w sprawie tego wnio-
sku, trudno mi jednak teraz okre-
ślić. Osobiście chciałem, żeby na 
posiedzeniu w tej sprawie byli za-
równo dyrektorzy oddziałów, jak 
i przedstawiciele w związków 
zawodowych, ale wola więk-
szości członków rady była taka,  
że są do decyzje personalne i le-
piej będzie ten punkt utajnić – po-
wiedział nam na kilka dni przed 
kluczowym posiedzeniem rady 
Jan Krzysztof Nowak.

I rzeczywiście, w poniedzia-
łek, 24 lutego, punkt obrad do-
tyczący wniosku o odwołanie 
dyrektor Günther został utajnio-
ny, a rada zaopiniowała wniosek 
marszałka negatywnie. Przewod-
niczący Nowak nie ujawnił wy-
ników głosowania, informując 
jedynie, że decyzja nie zapadła 
jednogłośnie. 

Dwa dni później, czyli, 26 lute-
go zarząd województwa łódzkie-
go mimo sprzeciwu Rady Spo-
łecznej dyrektor Barbarę Günther 
odwołał, powołując na to stano-
wisko 54-letniego Tamasza Grze-
gorza Mroczka. Nowy dyrektor 
w latach 2007-2009 pracował na 
stanowisku lekarza weterynarii  
w Anglii, Szkocji i Danii. � str. 4

W gruncie rzeczy 
chodziło o posiadanie 
daleko idącej kontroli 
nad dyrektorem 
ośrodka.

Domaniewice, Łowicz, Warszawa | Powrót złotego medalisty z Soczi

Powitany jak bohater
Setki osób, powiewające biało-czerwone flagi, śpiew, zabawa, taniec, dziennikarze praktycznie wszystkich liczących 
się redakcji, a przede wszystkim ogrom wzruszeń i radości – te wszystkie elementy 24 lutego połączyły się w całość, 
gdy do Polski powrócił Zbigniew Bródka.  Złoty i brązowy medalista Igrzysk Olimpijskich w Soczi na lotnisku Okęcie 
w Warszawie powitany został jak prawdziwy bohater. To nic dziwnego. Zasłużył na to.

O tym, że powitanie będzie 
wyjątkowe, można było być prze-
konanym już w momencie zdo-
bycia przez niego pierwszego 
medalu – złota na 1.500 metrów. 
Po tym sukcesie nieznany wcze-
śniej szerokiemu gronu kibiców 
panczenista z Domaniewic zna-
lazł się na ustach wszystkich. 
Swoim złotym biegiem wdarł się 
w świadomość ludzi w całej Pol-
sce i przyniósł milionom okazję 
do wzruszeń.

Duma rozpierała przede 
wszystkim mieszkańców Do-
maniewic, ale także Łowicza,  
w którym pracuje, powiatu łowic-
kiego, sąsiednich gmin, a także 
strażackiej braci, której Bródka 
jest chyba najbardziej znanym w 
ostatnich latach reprezentantem.

Na powitanie łyżwiarza spore 
grono krajan z Domaniewic wy-

brało się już rok wcześniej, gdy 
Zbigniew Bródka zdobywał Pu-
char Świata na 1.500 metrów. 
Teraz liczebność ekipy powital-
nej przekroczyła kilkaset osób.

Trzy autobusy  
z Domaniewic
W Domaniewicach podsta-

wiono trzy autobusy. W jednym, 
ozdobionym podobizną olim-
pijczyka i podpisem „Tu jedzie 
mistrz Zbyszek” podróżowali 
członkowie najbliższej rodziny: 
żona Agnieszka ze starszą córką 
Gabrysią, rodzice Andrzej i Hali-
na czy też teść Bogdan Rząp. 

W dwóch pozostałych na po-
witanie sportowca jechali miesz-
kańcy gminy, przede wszystkim 
uczniowie w wieku gimnazjal-
nym, ale nie tylko. Większość 
podkreślała, że jedzie, bo nie 
może być inaczej i musi podzię-
kować Zbigniewowi Bródce za 
wszystkie emocje i wzruszenia, 
których im dostarczył. 

Do Warszawy minibusem wy-
brali się także przedstawicie-

le władz gminy, na czele z wój-
tem Pawłem Kwiatkowskim oraz 
członkowie Zespołu Pieśni i Tań-
ca Kalina, którzy przygotowali na 
powitanie specjalną przyśpiewkę. 

Posiłki z Łowicza
Kawalkada z Domaniewic 

udała się do Łowicza, gdzie do-
łączyły do niego kolejne autobu-
sy, z liczną grupą łowicką (zna-

lazł się w niej m.in. burmistrz 
Krzysztof Kaliński, przewod-
niczący Rady Miejskiej Hen-
ryk Zasępa i starosta łowicki 
Krzysztof Figat) oraz strażakami. 
Na tym przystanku pojawili się 
też dziennikarze Polsatu, TVN  
i TVP. Przeprowadzali wywiady 
z pierwszym trenerem Zbigniewa 
Bródki, Mieczysławem Szymaj-
dą, który w charakterystycznym 
krawacie z łowickimi elementa-
mi odpowiadał kolejnym ekipom. 

Dlaczego jechali 
podziękować Bródce
Podróż do Warszawy była oka-

zją do porozmawiania z osobami, 
które wybrały się, aby przywi-
tać Zbigniewa Bródkę. Nasi roz-
mówcy przyznawali, że jadą dla-
tego, aby podziękować Mistrzowi 
za dostarczone emocje.

Do Warszawy wybrała się pani 
Stanisława Korzeniowska oraz jej 
wnuk Oliwier Stajuda z Doma-
niewic, który na przywitanie mi-
strza włożył nawet tradycyjny ło-
wicki strój.  � str. 11 

Mieszkamy tam, 
znamy go, jest naszym 
mieszkańcem, super 
facetem, którego 
znamy od małego 
dziecka, więc trzeba 
pojechać. Chyba 
wszyscy przeżywali 
starty Zbyszka. 

Jakub
Lenart

jakub.lenart@lowiczanin.info

Zbigniew Bródka na scenie podczas uroczystego powitania w Domaniewicach.
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Po wyborach
sołeckich
w Mięsośni i Jasionnej. str. 8

Sędzia Wesołowska
radziła
jak wychowywać młodzież. str. 7
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NASI DZIENNIKARZE DO WASZEJ DYSPOZYCJI 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon redakcyjny 42 710 82 55  
e-mail: lila.staszewska@lowiczanin.info
Lilianna Jóźwiak-Staszewska

Bratoszewice | Co zrobiono wokół kościoła 

Przycinka kasztanowców 
była konieczna
Przed południem, 25 lutego, 
nasza redakcja odebrała 
telefon od zaniepokojonej 
mieszkanki Bratoszewic, 
która poinformowała nas 
o przycince kasztanowców 
wokół kościoła  
pw. św. Augustyna.

Zdaniem interweniującej ko-
biety, tak intensywne cięcie, ja-
kie zastosowano w tej chwili, 
nie da szans na prawidłowe od-
rośnięcie koron drzew, tymcza-
sem różowe kasztanowce rosną-
ce wokół kościoła są cennym 
elementem architektury zieleni  
w centrum Bratoszewic.

Z wyjaśnień, jakich udzielił 
nam na miejscu proboszcz pa-

rafii, ks. Mateusz Cieplucha, 
wynika, że przycinka była pla-
nowana od dawna i jest jak naj-
bardziej wskazana ze względu 
na stan kikudziesięcioletnich 
kasztanowców. Jak usłyszeliśmy 
z ust księdza, drzewa te nie są 
pomnikami przyrody, specjalne 
pozwolenie na zabiegi pielęgna-
cyjne nie było więc wymagane. 
Drzewa są przycinane dokład-
nie w taki sposób, jak zrobiono 
to ostatnim razem, czyli wiele lat 
temu, a czas pokazał, że korony 
były w stanie zregenerować swój 
kształt. 

Proboszcz tłumaczy, że obec-
na przycinka była konieczna 
głównie z dwóch względów. 
Po pierwsze chodziło o bezpie-

czeństwo osób poruszających 
się chodnikiem wokół kościoła 
i chodnikiem za jego parkanem, 
bo spróchniałe konary groziły  
w każdej chwili nieszczęśliwym 
wypadkiem. 

Po drugie – gałęzie kaszta-
nowców wchodziły już w linie 
energetyczne, co było szczegól-
nie niebezpieczne na tyłach ko-
ścioła, gdzie od strony ul. No-
wości biegnie linia wysokiego 
napięcia. Ksiądz Mateusz Cie-
plucha nie wyklucza, że w przy-
szłości będzie trzeba zupełnie 
wyciąć drzewa, bo ich korzenie 
już podważają konstrukcję mu-
rowanego parkanu, mogą rów-
nież zagrażać XVI-wiecznemu 
budynkowi kościoła. � ljs Przycięte gałęzie kasztanów grubo zaścieliły chodnik wokół kościoła. 

Lilianna
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Głowno i okolice
��19 lutego w Ziewanicach nie-

znany sprawca dokonał kradzieży 
z zaparkowanego na terenie par-
kingu jednej z firm samochodu cię-
żarowego 800 l paliwa o wartości 
4.240 zł.  

��21 lutego o godz. 16.07  
w Lubiankowie funkcjonariusze po-
licji zatrzymali kierującego rowerem 
44-letniego mieszkańca powiatu 
zgierskiego, który miał w wydycha-
nym powietrzu 1,72 promila alko-
holu.

��21 lutego w Woli Lubiankow-
skiej o godz. 16.50 funkcjonariu-
sze zgierskiej drogówki zatrzymali 
nietrzeźwego rowerzystę. 67-letni 
mieszkaniec powiatu zgierskiego 

miał w wydychanym powietrzu 1,64 
promila alkoholu.

��21 lutego o godz. 18.00  
w Głownie na skrzyżowaniu ul. 
Sosnowej i Sikorskiego kierujący 
Fordem Focusem mieszkaniec gm. 
Domaniewice nie zachował bez-
piecznej odległości od poprzedzają-
cego go Mercedesa Sprintera, rów-
nież kierowanego przez mieszkańca 
gm. Domaniewice, czym doprowa-
dził do zderzenia. Sprawca kolizji 
został ukarany mandatem. 

Stryków i okolice
��20 lutego o godz. 17.00  

w Strykowie przy ul. Kolejowej nie-
znany sprawca skradł z niezamknię-
tej komórki należącej do mieszkań-

ca Łodzi narzędzia ręczne oraz 
elektronarzędzia: wiertarkę, szlifier-
kę kątową, nożyce do żywopłotu.

��21 lutego o godz. 15.00  
w Strykowie przy ul. Reymonta 
nieznany sprawca skradł z terenu 
prywatnej posesji, z niezamknięte-
go pomieszczenia gospodarczego, 
rower damski. 

��23 lutego w Kiełminie niezna-
ny sprawca porysował lakier, urwał 
lusterko i wycieraczki zaparkowa-
nego przy drodze pojazdu marki 
Renault Laguna, powodując straty  
w wysokości 900 zł na szkodę 
mieszkańca powiatu zgierskiego. 

��24 lutego w Sadówce nie-
znany sprawca skradł dwie klamki  
w drzwiach ewakuacyjnych paneli 

dźwiękochłonnych na autostradzie 
A-1 na szkodę GDDKiA.

��24 lutego o godz. 20.39 na 
stacji paliw w Sosnowcu kierujący 
samochodem marki Porsche Pan-
amera zatankował 97,6 l paliwa  
i odjechał nie uiszczając opłaty.

��25 lutego o godz. 13.40  
w Dobrej na skrzyżowaniu ul. Wodnej  
i drogi wewnętrznej prowadzącej do 
sortowni DPD doszło do zderzenia 
samochodu marki Fiat Ducato kie-
rowanego przez mieszkańca Pia-
seczna z mającym pierwszeństwo 
pojazdem marki VW Golf kierowa-
nym przez mieszkańca Turowa. 
Straty w obydwu pojazdach wynio-
sły po 5 tys. zł. Sprawcę kolizji poli-
cja ukarała mandatem. 

Gmina Głowno | Zima w liczbach

Jakie koszty odśnieżania?
W tym sezonie zimowym sa-

morząd gminy Głowno do koń-
ca stycznia wydał 30 tys. zł na 
utrzymanie przejezdności dróg. 
W budżecie gminy nie wydzie-
lono odrębnych środków na od-
śnieżanie, wydatki te są finan-
sowane pieniędzmi z szerszego 
działu, obejmującego całoroczne 
bieżące utrzymanie dróg gmin-
nych. Wójt Marek Jóźwiak byłby 

najbardziej zadowolony, gdyby 
nie było już potrzeby odśnieża-
nia, ale w razie czego gmina jest 
przygotowana na pokrycie wy-
datków w tym zakresie do łącz-
nej sumy ok. 55 tys. zł. 

W minionym sezonie zima, 
która przeciągnęła się do kwiet-
nia, dała samorządowi „po kie-
szeni”, pochłaniając ok. 70 tys. 
zł.�  ewr

Stryków | Straż  
Pożary traw

Znów zaczęło się wypalanie 
suchych traw. Mimo, że jest to 
nielegalne i szkodliwe dla środo-
wiska, nadal są osoby, które uwa-
żają, że użyźnią w ten sposób gle-
bę. Są też tacy, którzy podpalają 
nieużytki dla zabawy albo przez 
nieuwagę zaprószają ogień. Jed-
nostka JRG PSP w Strykowie tyl-
ko w ostatnim tygodniu cztery 
razy gasiła płonące połacie. 

Najpoważniejsza interwencja 
miała miejsce 25 lutego w Stry-
kowie przy ul. Ozorkowskiej, 
gdzie ogień objął 6 ha nieużyt-
ków. W ich gaszenie trzeba było 
zaangażować 6 zastępów zawo-
dowej i ochotniczej straży pożar-
nej. Prawdopodobną przyczyną 
pożaru było podpalenie, dlate-
go sprawą zajęła się policja. Po-
mniejsze pożary suchych traw 
miały miejsce również w Bra-
toszewicach przy ul. Szkolnej,  
w Dobrej Nowiny oraz w Głow-
nie przy ul. Moczydła.�  ljs

Komenda Powiatowa Policji | Zmiany w kierownictwie     

Iwona Lewandowska nowym komendantem 
powiatowej policji
Mł. insp. Iwona 
Lewandowska, 
dotychczasowy  
I zastępca komendanta 
powiatowego policji 
w Zgierzu, została 
mianowana na 
stanowisko komendanta 
tej jednostki. 

Zastąpiła ona na tym stanowi-
sku odchodzącego na emeryturę 
insp. Piotra Nejmana. Uroczy-
stość pożegnania dotychczaso-
wego szefa KPP Zgierz i wpro-
wadzenia nowego odbyła się we 
wtorek, 25 lutego. 

Komendant Iwona Lewan-
dowska od początku swojej pra-
cy w policji, czyli od 1990 roku, 
związana jest ze zgierską jednost-
ką. Urodziła się w 1961 r. w Ło-
dzi. Jest absolwentką Wydziału 
Prawa Uniwersytetu Łódzkiego, 
ponadto ukończyła studia pody-
plomowe na Wydziale Ekono-

miczno – Socjologicznym tejże 
uczelni. Jest także absolwentką 
Wyższej Szkoły Policji w Szczyt-
nie. 

Przez pierwsze 7 lat dzisiej-
sza komendant pracowała w Wy-
dziale Dochodzeniowo – Śled-
czym. W 1997 r. awansowała na 
stanowisko Naczelnika Wydzia-
łu Prewencji. Jako I zastępca ko-
mendanta powiatowego policji  
w Zgierzu odpowiadała za pion 
prewencji, a przez ostanie pół 
roku za pion kryminalny. 

Mł. insp. Iwona Lewandow-
ska w trakcie swojej dotychcza-
sowej pracy została odznaczona 
przez Prezydenta RP Brązowym 
Krzyżem Zasługi i Srebrnym 
Medalem za Długoletnią Służbę, 
a także Srebrną Odznaką Zasłu-
żonego Policjanta nadaną przez 
Ministra Spraw Wewnętrznych  
i Administracji. 

Nowa szefowa KPP Zgierz jest 
zamężna, ma córkę. Uwielbia li-
teraturę i podróże. W wolnych 
chwilach zajmuje się rękodzie-
łem artystycznym.�  ljs

Komendant Wojewódzki Policji w Łodzi, insp. Dariusz Banachowicz, 
gratuluje objęcia stanowiska szefowej zgierskiej KPP mł. insp. Iwonie 
Lewandowskiej.
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Stachlew | Pożar domu jednorodzinnego 

Spalił się prawie cały dobytek
Niemal wszystko, co 
miała w domu 70-letnia 
kobieta, spłonęło w pożarze 
budynku jednorodzinnego, 
do którego doszło 18 lutego 
w godzinach wieczornych 
w Stachlewie w gminie 
Łyszkowice.

– Nie zostało prawie nic, 
wszystko jest spalone albo okop-
cone. Mama mieszka teraz u nas. 
Nie wiem czy jest sens remonto-
wać dom, bo pustaki dostały ta-
kiej temperatury, że się z nich 
sypie... – powiedział nam syn po-
szkodowanej w pożarze. 

W pierwszej fazie pożaru nie 
było wiadomo czy ktoś jest we-
wnątrz domu. Po chwili jednak 

okazało się, że samotnie miesz-
kającej tam kobiety w tym czasie 
nie było w domu. Tego dnia po-
jechała bowiem z mieszkającym 
w tej samej miejscowości synem 
na cmentarz, a potem wstąpiła do 
rodziny. Pożar zauważył miesz-
kaniec Stachlewa, który przejeż-
dżał obok domu samochodem  
i to on, jako pierwszy, zawiado-
mił straż pożarną. Straż przyje-
chała szybko. 

– Jak się potem dowiedziałem, 
że są też strażacy z Łowicza, dla 
rozluźnienia sytuacji powiedzia-
łem, że są szybcy jak Zbigniew 
Bródka – opowiada syn poszko-
dowanej. Matki nie wypuścił tego 
feralnego wieczora z domu. – Nie 
chciałem, żeby widziała, jak jej 
dom płonie.... � mak
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Aktualności

Głowno | Echa sukcesu olimpijczyka 

Zbigniew Bródka 
ma zostać Honorowym 
Obywatelem Głowna
Po ogromnym 
olimpijskim sukcesie 
jasne było, że na 
Zbigniewa Bródkę,  
po powrocie do Polski,  
będą spadać różnorakie 
honory, nagrody  
i odznaczenia.

Złoty medalista z Soczi zo-
stanie m.in. Honorowym Oby-
watelem Łowicza, a nagrodzić 
zamierza go także rodzima gmi-
na Domaniewice oraz powiat ło-
wicki.

Wszystko wskazuje na to, że 
Bródka zostanie również uho-
norowany przez władze Głowna  
– miasta, w którym się urodził.

Wniosek o nadanie mu tytułu 
Honorowego Obywatela Miasta 
Głowna złożyli radni Andrzej 
Florczak i Grzegorz Szkup. Zo-
stał on przedłożony do zaopi-
niowania wszystkimi komisjom 
Rady Miejskiej. Został on przez 
nie zaopiniowany pozytywnie, 
choć pojawiały się także głosy 
wątpliwości, mówiące o tym, że 
poza tym, że sportowiec urodził 

się w głowieńskim szpitalu, jego 
więzi z miastem są raczej nie-
wielkie. 

Wniosek o nadanie tytułu 
musi jeszcze zaakceptować cała 
Rada Miejska. Do głosowania 
nie dojdzie jednak najprawdopo-
dobniej na sesji lutowej, a dopie-
ro w późniejszym terminie. 

Jak poinformował radnych 
wnioskodawca, przewodniczą-
cy Rady Miejskiej, Grzegorz 
Szkup, w telefonicznej rozmo-
wie Zbigniew Bródka wyraził 
zgodę na przyjęcie tytułu. 

W tym samym czasie co 
wniosek o uhonorowanie złote-
go medalisty z Soczi, rozpatry-
wano także dwa inne. Wszystko 
wskazuje na to, że w niedługim 
czasie Honorowym Obywate-
lem Miasta Głowna zostanie 
także działający na rzecz utrwa-
lania pamięci o ofiarach II Woj-
ny Światowej, często pojawiają-
cy się w mieście, Klaus Leutner. 

Tytuł Zasłużonego dla Mia-
sta Głowna otrzyma za to naj-
prawdopodobniej głownianin 
Krzysztof Radzikowski – je-
den z najbardziej utytułowanych 
strongmanów na świecie. � kl

Głowno
Uroczysta msza 
ku pamięci AK
i Żołnierzy Wyklętych

W niedzielę, 2 marca, o godzi-
nie 10.30, w kościele św. Jakuba 
Apostoła w Głownie zostanie od-
prawiona uroczysta msza święta 
z okazji 72. rocznicy powstania 
Armii Krajowej oraz w hołdzie 
pamięci Żołnierzy Wyklętych. 
Prezes głowieńskiego koła 
AK, Andrzej Solarek, zaprasza 
wszystkich mieszkańców, władze 
i poczty sztandarowe szkół. � kl

Głowno
W sobotę premiera 
teledysku Happy

W sobotę, 1 marca, o godz. 
11.00, zaplanowana jest premie-
ra głowieńskiej wersji teledysku 
do piosenki „Happy” Pharella 
Williamsa. O inicjatywie nakrę-
cenia miejscowej wersji bijącego 
rekordy popularności klipu (swo-
ją wersję ma m.in. Łódź, a nawet 
Barcelona) pisaliśmy na naszych 
łamach. Po tygodniach pracy ini-
cjator akcji, Michał Kmieć, koń-
czy montowanie teledysku. Klip 
będzie można obejrzeć od godzi-
ny 11.00 na oficjalnym kanale na 
profilu YouTube (www.youtube.
com/happyglowno) lub na stronie 
www.happyglowno.pl. � kl

Dobra | Sala sportowa rozbrzmiała muzyką

Wystąpili przed własną publicznością
Cały rok tańczą i śpiewają 
na turniejach, przeglądach, 
konkursach krajowych  
i zagranicznych, ale 21 
lutego, wystąpili specjalnie 
dla rodzimej publiczności. 
Ośrodek Kultury i Rekreacji 
w Strykowie w piątkowy 
wieczór zorganizował przegląd 
wszystkich młodzieżowych 
i dziecięcych zespołów oraz 
solistów działających pod jego 
skrzydłami. Artystów oraz 
liczną publiczność gościła nowa 
sala sportowa przy SP Dobra. 

AGAT prowadzony przez in-
struktorkę, Agnieszkę Waszkie-
wicz, TWIX kierowany przez 
Bogumiłę Drobińską i SING ćwi-
czący głosy u Marka Nowickie-
go dały iście karnawałowy pokaz 
dobrze już znanych publiczności 
i wielokrotnie nagradzanych, ale 
także zupełnie nowych układów 
tanecznych i aranżacji wokal-
nych. Przed publicznością zapre-
zentowała się również Aleksan-
dra Nowicka, która debiutowała 
kilka lat temu na scenie strykow-
skiego Domu Kultury, by teraz 
samodzielnie już stawiać kro-
ki na swojej artystycznej drodze. 
Były występy grupowe, taniec 
towarzyski w parach oraz zupeł-

nie nowe, wprowadzone dopie-
ro w ubiegłym roku, projekty 
indywidualne, które dają rozwi-
nąć skrzydła pojedynczym ar-
tystom, na co dzień tańczącym  
w grupach. Publiczność przez 
cały czas trwania imprezy bawi-

ła się wybornie, a finałowy taniec 
wszystkich: i małych, i dużych 
artystów, nagrodziła owacjami na 
stojąco.�  ljs

Galeria zdjęć i film z impre-
zy na www.lowiczanin.info. 

Głowno | Miejskie wydatki

Będą inwestycje za ponad 3 miliony
Po konsultacjach z przewodniczącym Rady Miejskiej Grzegorzem Szkupem 
oraz przewodniczącymi poszczególnych komisji, burmistrz Grzegorz Janeczek 
przedstawił plan nakładów majątkowych na 2014 rok. Wszystko wskazuje na to, że 
radni na sesji zaakceptują te plany, obejmujące wykonanie aż dwunastu inwestycji.

Przypomnijmy, że przy okazji 
składania w listopadzie prowi-
zorium budżetowego, burmistrz 
Grzegorz Janeczek zapowie-
dział, że w kwestii wydatków 
majątkowych zaproponuje on je-
dynie rzeczy konieczne do zro-
bienia, tj. m.in. budowę szybu 
windowego w przychodni Re-
medium czy też wspólną z gmi-
ną Dmosin budowę kanalizacji 
sanitarnej w ul. Fabrycznej. 

Pozostałe inwestycje mieli zaś 
wybierać radni, po tym, gdy bę-

dzie już dokładnie wiadomo 
jaką kwotą pieniędzy oszczę-
dzonych w 2013 roku będzie 
dysponowało miasto. Miało być 
to wiadome pod koniec lutego.

Po podsumowaniu wszystkich 
dochodów i wydatków za ze-
szły rok okazało się, że do wy-
korzystania pozostanie jeszcze 
niemała kwota 5.558.290,66 zł. 
Z tych pieniędzy burmistrz Ja-
neczek zaproponował na razie 
na wydatki majątkowe dodatko-
we 2.360.470 zł (łącznie z wcze-
śniej planowanymi będzie to 
3.317.566,40 zł).

Kwotę 2.000.000 zł burmistrz 
chce zachować w budżecie na 
wypadek, gdyby nie udało się 
odzyskać od Wyższej Szko-

ły Informatyki i Umiejętności 
zaległego czynszu za dzierża-
wę nieruchomości szpitalnych. 
W projekcie budżetu wpływy  
z tego tytułu są zapisane, ale 
może się okazać, że realnie nie 
uda się ich uzyskać w tym roku.

Nierozdysponowana zosta-
nie na razie też kwota rzędu 
ponad 1.000.000 zł. W projek-
cie budżetu szacowano docho-
dy majątkowe ze sprzedaży 
m.in nieruchomości miejskich 
w kwocie około 1.815.096,40 zł.  
Realniejsze jest osiągnięcie oko-
ło 650.000 zł. 

W momencie, gdy okaże się, 
że udało się czy to odzyskać 
część zadłużenia, czy sprzedać 
mienie na kwotę większą niż 

przewidywana, kolejne środ-
ki będą do rozdysponowania na 
wydatki majątkowe.

Inwestycje  
za ponad 3 miliony
Zgodnie z zapowiedziami, 

radni mieli możliwość konsul-
tacji nakładów inwestycyjnych 
na 2014 rok. Burmistrz Jane-
czek przedłożył swoje pomy-
sły inwestycji na spotkaniach  
z przewodniczącym Rady Miej-
skiej Grzegorzem Szkupem  
i przewodniczącymi wszystkich 
komisji. Po rozmowach przed-
stawiciele rady zgodzili się na 
przedstawione propozycje. 

Inwestycji po uzupełnieniach 
jest aż dwanaście, na łączną kwo-
tę 3.060.470 zł. Najwięcej, bo 
775.470 zł zabezpieczono na  
I etap budowy wielofunkcyj-
nego boiska sportowego przy 
Szkole Podstawowej nr 1 w 
Głownie. Przypomnijmy, że ist-

nieje szansa na dofinansowanie 
w wysokości 1/3 wartości inwe-
stycji ze strony Urzędu Marszał-
kowskiego. 

Na budowę kortów teniso-
wych na obiektach Stali Głowno 
zabezpieczonych zostało 380.000 
zł. Na ten z kolei cel miasto może 
dostać 50% dofinansowania z 
Ministerstwa Sportu.

Kwota 520.000 zł przezna-
czona ma zostać na budowę ka-

nalizacji sanitarnej wraz z od-
tworzeniem nawierzchni w ul. 
Fabrycznej. Inwestycja ta będzie 
współfinansowana przez gmi-
nę Dmosin. Znaczna część ulicy 
znajduje się już bowiem na tere-
nie tej gminy. 

W budżecie znajdzie się także 
480.000 zł na budowę ul. Pra-
wej, która, jak powszechnie wia-
domo, po roztopach i większych 
deszczach zamienia się w rozle-
wisko. 

Podobnie wygląda sytuacja na 
ul. Wyzwolenia, gdzie po desz-
czach tworzy się wręcz prawdzi-
we jezioro. W planach na ten rok 
znalazło się wykonanie projektu i 
odwodnienia tej ulicy. Zabezpie-
czono na ten cel 150.000 zł. 

Zgodnie z zapowiedziami, 
miasto zaplanowało również wy-
konanie dokumentacji projek-
towej remontu ul. Złotej wraz  
z odwodnieniem i budową kana-
lizacji deszczowej. � str. 38

Jakub
Lenart

jakub.lenart@lowiczanin.info

Karolina i Wojciech Wolscy, z Zespołu Tańca Towarzyskiego Twix, 
wychodzili na scenę trzykrotnie, za każdym razem prezentując się  
w innych tańcach. 
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2 mln zł burmistrz chce 
zachować w budżecie na 
wypadek, gdyby  
nie udało się odzyskać  
od Wyższej Szkoły 
Informatyki i umiejętności 
zaległego czynszu.
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Bratoszewice | Naciski polityczne, czy spór merytoryczny?   

Dyrektora Łódzkiego Ośrodka Doradztwa 
Rolniczego Barbara Günther odwołana

dokończenie ze str. 1
Wcześniej przez 5 lat  był pre-

zesem firmy SIRHA w Sieradzu. 
Prowadzi prywatną praktykę we-
terynaryjna oraz gospodarstwo 
rolne. 

Zarzuty Urzędu 
Marszałkowskiego 
Z informacji, jakie otrzymali-

śmy z Urzędu Marszałkowskiego 
w Łodzi wynika, że w uzasadnie-
niu odwołania dyrektor Barbary 
Günther znalazły się m.in. nie-

dostateczne pozyskiwanie ze-
wnętrznych środków finanso-
wych (unijnych oraz krajowych) 
oraz brak koncepcji pracy i wizji 
funkcjonowania nowoczesnego 
ośrodka, mogącego sprostać wy-
zwaniom współczesnego rolnic-
twa. –  Niepokojący jest również 
fakt braku współpracy w gronie 
całego kierownictwa ŁODR – 
powiedziała nam Joanna Blewą-
ska-Kołodziejczak, rzecznik Pra-
sowy Marszałka Województwa 
Łódzkiego. 

Woźniak rady 
nie przekonał
Więcej zarzutów do funkcjo-

nowania ŁODR ujawniła po-
niedziałkowa dyskusja Rady 
Społecznej nad przyjęciem spra-
wozdania z jego ubiegłorocznej 
działalności. Zasiadający w ra-
dzie z ramienia samorządu wo-
jewództwa łódzkiego Andrzej 
Woźniak, z-ca dyrektora De-
partamentu Rolnictwa i Ochro-
ny Środowiska, zarzucał ośrod-
kowi znikome efekty działania  

w kwestii: wprowadzania lokal-
nych wyrobów na listę produk-
tów tradycyjnych, pozyskiwania 
pieniędzy zewnętrznych dla spół-
ek wodnych, pomocy przy zakła-
daniu grup producenckich. 

W miejsce nieobecnej na po-
siedzeniu dyrektor Barbary Gün-
ther, która od poniedziałku prze-
bywa na zwolnieniu lekarskim, 
wyjaśnienia składali pracownicy 
ośrodka. Nie znalazły one zro-
zumienia w oczach przedstawi-
ciela Urzędu Marszałkowskiego.  

W jedenastoosobowej grupie 
był on jednak w mniejszości. 
Sprawozdanie przyjęto bowiem  
9 głosami za, przy 1 przeciwnym  
i 1 wstrzymującym się. 

Dyr. Barbara Günther: 
zawsze szłam 
na ustępstwa 
Podczas poniedziałkowych 

obrad rady dyrektor Barba-
ra Günther była nieobecna, ale  
z tego, co powiedziała nam kil-
ka dni przed odwołaniem wyni-

kało, że osią konfliktu między 
nią a Urzędem Marszałkowskim  
w Łodzi są wprowadzone na 
przełomie roku przez zarząd wo-
jewództwa łódzkiego zmiany  
w statucie kierowanego przez 
nią ośrodka, konkretnie regu-
laminu organizacyjnego, który 
szczegółowo określa strukturę 
i zadania poszczególnych komó-
rek i stanowisk oraz tryb pracy 
ośrodka. Szefowa centrali z nimi 
się nie zgadzała. Kością niezgo-
dy stał się wykaz etatów. 

Lilianna
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Aktualności
Kanał burzowy 
zagraża działkom
przy os. Kopernika w Strykowie. str. 6

Dyrektor ŁODR, Barbara Günther, została powołana na swoje stanowisko w kwietniu 2009 roku, wniosek o jej 
odwołanie pojawił się przed upływem pięciu lat sprawowania tej funkcji. 
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Biurowiec centrali ŁODR w Bratoszewicach. Na pierwszy rzut oka aż trudno uwierzyć, że ośrodek zatrudnia  
w Bratoszewicach aż 126 osób.

Kara za niesubordynację kierownictwa ? 

Przełom roku zaznaczył się 
w ŁODR m.in. zmianami  
w jego oddziale  
w Kościerzynie. 
Zarząd województwa 
łódzkiego z przyczyn 
ekonomicznych zlikwidował 
działające przy nim 
laboratorium. 
Zdaniem dyrektor Barbary 
Günther to, że wyrażała 
ona swoją negatywną 
opinię w tej sprawie i to, 
że likwidację laboratorium 
głośno krytykował również 
dyrektor kościerzyńskiego 
oddziału, Romuald Koliński, 
reprezentujący prawą 
stronę sceny politycznej, 
przyczyniło się również do 
wniosku o jej odwołanie. 
Barbara Günther mówi, 
że kuriozalna dla niej 
stała się sytuacja, kiedy 
na podstawie jakiegoś 
„przecieku” z ośrodka do 
departamentu, musiała 
tłumaczyć się za dyrektora 
oddziału w Kościerzynie, 
który na jednym ze spotkań 
miał wygłosić „ubraną 
w PiS-owską retorykę” 

mowę na temat likwidacji 
laboratorium. 
Sam szef kościerzyńskiego 
oddziału nie sądzi jednak, 
aby to miało zaszkodzić 
dyrektorce centrali. 
– Tak jak inni byłem tym 
zaskoczony i do tej pory 
nie zgadzam się z jego 
zamknięciem z przyczyn 
ekonomicznych,  
bo w ciągu roku 
pozyskiwaliśmy  
w granicach 12-15 tys. 
zł, a laborantka była 
jednocześnie doradcą, 
czyli etatem w strukturze 
organizacyjnej opłacanym  
z budżetu państwa. 
Nie sądzę jednak, żeby 
moja, rzeczywiście trochę 
emocjonalna, wypowiedź 
w sprawie działań 
departamentu mogła się 
przyczynić do wniosku 
o odwołanie dyrektor 
Gunther, jeśli już, to  
w najmniejszym stopniu. 
Myślę, że ta decyzja 
dojrzewała w Urzędzie 
Marszałkowskim już od 
dłuższego czasu,  

a przyczyny były o wiele 
głębsze,  
co ujawniła chociażby 
dzisiejsza dyskusja 
na posiedzeniu Rady 
Społecznej – powiedział 
nam dyrektor Romuald 
Koliński. ljs

Romuald Koliński (PiS), dyrektor 
Oddziału ŁODR w Kościerzynie, 
głośno mówi, co myśli o polityce 
Urzędu Marszałkowskiego w 
kwestii cięć w jego jednostce, ale 
nie uważa, by miało to w głównej 
mierze zaszkodzić szefowej 
bratoszewickiej centrali. 

Kierownik działu „trudnych osobowości”
Nie tylko oszczędności na 
premiach denerwowały 
związkowców. Chodziło 
też m.in. o zięcia dyrektor 
Barbary Günther, młodego 
psychologa, który w 
opinii związków nagle 
został kierownikiem 
specjalistycznego działu 
produkcji roślinnej. Z powodu 
tej decyzji – jak mówi 
osoba pragnąca zachować 
anonimowość – z pracy 
zaczęli odchodzić długoletni 
pracownicy i wybitni fachowcy, 
którzy w tej sytuacji nie potrafili 
się odnaleźć. 
Choć atmosfera wokół sprawy 
zgęstniała i zięć dyrektorki 
nie jest już kierownikiem, 
ona sama widzi sprawę jego 
zatrudnienia zupełnie inaczej, 
nie czuje, aby zrobiła coś 
niewłaściwego. Tłumaczy, 
że nie była bezpośrednią 
przełożoną swojego zięcia, że 
pracę w ośrodku rozpoczął on 
od 0,1 etatu trenera  
w funkcjonującej 
popołudniami oraz w dni 
wolne od pracy wiosce 
internetowej, na co trudno było 

znaleźć chętnych,  
a kierownikiem działu ds. 
systemów produkcji  
i standardów jakości, czyli 
wcześniej technologii produkcji 
roślinnej, został również 
dlatego, że nie było innych 
kandydatów. 
– Po odejściu na emeryturę 
poprzedniego kierownika, 
jego zastępczyni bywała 
bardzo często na zwolnieniu.  
– mówiła dyrektor Günther. 
Powstało sporo konfliktów. 
Zresztą to był zawsze dział 
trudnych osobowości. Trzeba 
było podjąć jakieś działania. 
Ja proponowałam stanowisko 
kierownika kilku osobom, 
nawet byłemu dyrektorowi 
ośrodka, również jednemu  
z kierowników, prosiłam 
również o przyjście do 
działu dobrych pracowników 
merytorycznych z terenu, by 
rozpoznać sprawę, natomiast 
oni powiedzieli, że mają już 
ułożoną współpracę  
z rolnikami, a niektórzy, że 
wręcz są za starzy, żeby się 
uczyć. Dlatego powierzyłam 
pełnienie obowiązków 

kierownika działu na 0,9 
etatu mojemu zięciowi, który 
wcześniej przez jakiś czas 
pracował już na 0,5 etatu  
w metodyce, gdzie dobrze się 
sprawdzał – wyjaśnia dyrektor. 
Podkreśla ona również, że 
prowadzona w ubiegłym 
roku w ośrodku kontrola 
NIK, dotycząca wyrywkowo 
również pracowników 
ośrodka, nie wykazała 
żadnych nieprawidłowości 
związanych z obsadzeniem 
rzeczonego stanowiska. 
Sprawie przyglądał się też 
Urząd Marszałkowski, który, 
jak mówi dyrektor, też nie 
znalazł uchybień. 
Fakt faktem jednak, że zięć 
dyrektorki kierownikiem działu 
już nie jest. Teraz pracuje 
w wiosce i jednocześnie 
zajmuje się szkoleniami, jest 
współautorem i audytorem 
procesów ISO. – Stwierdziłam, 
że jeżeli są pytania na ten 
temat, to może warto dokonać 
zmiany, przecież to normalne: 
ludzie zmieniają się na 
różnych stanowiskach  
– kwituje dyrektorka. ljs
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Szukało się 
oszczędności na nas, 
a nie na przykład 
w kosztach stałych, 
tymczasem może 
trzeba było  
podjąć rozmowy  
i wyjaśnić to wszystko 
pracownikom.

REKLAMA

REKLAMA

PTTK | Rajd Szlakiem Powstania Styczniowego

Pieszo i rowerem  
z Łodzi do Dobrej 

Ponad 300 osób wzięło udział 
w Rajdzie PTTK Szlakiem Po-
wstania Styczniowego 1863 
roku, który w niedzielę, 23 lute-
go, miał, jak co roku, swoją metę 
w Dobrej. W łódzkim oddzia-
le PTTK początkowo zapisało 
się 240 osób, ale już w niedzielę 
rano organizatorzy mieli sygna-
ły, że zgłaszają się kolejne oso-
by. Park Krajobrazowy Wznie-
sień Łódzkich, którego terenami 
wiodą szlaki rajdu, od rana ską-
pany był w słońcu. Ostatecznie, 
z Łodzi do Dobrej szło lub je-
chało rowerami blisko 320 osób. 

Jak co roku, zorganizowano 
trzy trasy piesze i jedną rowero-
wą. Trasy piesze prowadziły wła-
ściwie z utartych punktów star-
towych, choć w tym roku po raz 
pierwszy uczestnicy rajdu wy-
stąpili również ze Skoszew, idąc 
wschodnią częścią parku kra-
jobrazowego. Pierwszy ze star-
tów zorganizowano jak zwykle  
z krzyżówki ul. Okólnej przez 
Moskule, Dobrą Nowiny i ul. 
Dworzaczka w Dobrej. Ci, któ-
rzy zdecydowali się na nordic 
walking, rozpoczęli marsz przy 
przystanku ul. Wycieczkowa (ra-
diostacja), by przejść przez Las 
Łagiewnicki, Las Skotnicki, 
Klęk, Kiełminę i Dobrą. 

Większość osób zmieściło 
się w średnim dwuipółgodzin-
nym czasie dotarcia do mety  
w OSP Dobra. Każda z tra-
s,miała przypisaną, wynikającą 
z jej długości, liczbę punktów. 
W ten sposób rajdowicze pra-
cowali na kolejną odznakę tury-
styki pieszej. Na zakończenie, 
jak co roku, rozegrano konkurs 
wiedzy o Parku Krajobrazo-
wym Wzniesień Łódzkich oraz 
wiedzy historycznej związanej 
z powstańczą bitwą pod Dobrą. 

Spośród prawidłowo wypełnio-
nych kuponów losowano nagro-
dy ufundowane przez dyrekcję 
PKWŁ. Uczestnicy rajdu zło-
żyli też wiązanki kwiatów przy 
obelisku Marii Piotrowiczowej  
w Sosnowcu Pieńki oraz Brat-
niej Moglie na cmentarzu rzym-
sko-katolickim w Dobrej. 

Tegoroczne hasło rajdu PTTK 
brzmiało: Turystyka łączy poko-
lenia. Kierownicy każdej z tras 
już na starcie zapisywali kandy-
datów do tytułów najmłodsze-
go i najstarszego uczestnika raj-
du. Najmłodszym uczestnikiem, 
został 3-letni Krystian Sibiński.  
– Może trudno w to uwierzyć, 
ale tak właśnie było. Potwier-
dził to kierownik trasy. Chłopiec 
w towarzystwie rodziców prze-
szedł na własnych nogach cały 
dystans. Na mecie był tak zmę-
czony, że rodzice nie czekając 
do ogłoszenia wyników, musie-
li go zabrać do domu – powie-
dział nam Adam Arndt, kierow-
nik rajdu. 

Najstarszym rajdowiczem 
okazał się natomiast 76-letni Ze-
non Hofman. Pobito ubiegło-

roczne wyniki, gdy honorowe 
tytuły najmłodszego i najstar-
szego uczestnika rajdu powę-
drowały do 8-latki i 75-latka. 
Utytułowani uczestnicy rajdu 
otrzymali nagrody ufundowane 
przez łódzki oddział PTTK. 

– Bardzo przyjemna droga. 
Niespodziewanie mamy powita-
nie wiosny. Chodzimy co roku, 
za każdym razem inną trasą. 
Tym razem szliśmy „dwójką” – 
od Moskuli. Jesteśmy zszokowa-
ni zmianami, które tu następują. 
Powstaje tyle nowych domów, 
tak się rozwija ta okolica, że mała 
głowa – mówili Marlena i An-
drzej Ciesielscy z Konstantyno-
wa Łódzkiego. 

Obok turystów indywidu-
alnych szły też grupy szkolne.  
– Było super. Przyjemna trasa, 
piękna pogoda. Ja szłam pierw-
szy raz i niektórzy z mojej gru-
py też, chociaż w zeszłym roku 
byliśmy też na nocnym rajdzie 
w tych okolicach – powiedziała 
nam Iwona Ogrodowczyk z ZSP  
Nr 18 w Łodzi. Jak co roku na 
trasę wyszedł również Zespół 
Szkół Nr 2 w Bratoszewicach. �ljs

Organizatorzy tegorocznego Rajdu PTTK Szlakiem Powstania 
Styczniowego 1863 roku: Wojciech Detnecki, Tadeusz Szczepański  
i Adam Arndt przy stoisku z rajdowymi plakietkami, nie tylko tymi z Dobrej.

Lilianna








 J
ó

źwiak



-S

taszrwska










Dyrektor Günther tłumaczy, 
że chciała, aby tak jak do tej pory, 
funkcjonował on w formie wy-
danego przez nią zarządzenia,  
a nie załącznika do regulaminu 
organizacyjnego jednostki. To, 
jej zdaniem, spowodowało nie-
zadowolenie w departamencie, 
który chciałby decydować o tym,  
o czym powinien decydować dy-
rektor (o ilości etatów, o tym jak 
one maja się nazywać). 

– Gdyby w tej chwili była taka 
sytuacja, że ja muszę ograniczyć 
jakiś etat lub wprowadzić nowy, 
bo są jakieś ważne działania,  
to musi być zmiana statutu, do 
którego załącznikiem jest regu-
lamin, musi być zmiana regu-
laminu i jednocześnie decyzja 
zarządu, aby ten etat stworzyć.  
W gruncie rzeczy chodziło o po-
siadanie daleko idącej kontroli 
nad dyrektorem ośrodka  – inter-
pretowała dyrektor Barbara Gün-
ther. 

Współpracę z departamen-
tem w kwestii owego regulaminu 
wspomina ona tak: 

– Zawsze coś nie pasowało, 
bo albo nie odpowiadało, aby 
pod danego dyrektora podlegał 
taki dział, albo żeby połączyć  
w taki, a nie inny sposób ja-
kieś komórki, ale ja szłam na 
ustępstwa. W końcu nawet jak 
był potrzebny dla nowej dyrek-
tor Beaty Wszołek (PO), która 
przyszła tu z Urzędu Marszał-
kowskiego, dział przedsiębior-
czości, powiedziałam, niech ma 
ten dział przedsiębiorczości  
i wszystko było uzgodnione,  
a później się okazało, że i tak 
jeszcze jest źle. 

Jedyne, czego zadaniem dyr. 
Günther nie było, a być powin-
no w wykazie etatów, to radcy 
prawnego, który został wpro-
wadzony. Pozostałe etaty i połą-
czenie niektórych zespołów od-
działów Kościerzyn i Piotrków 
Tryb., dyrektor Günther nazy-
wa twórczością departamentu, 
przedstawioną do zatwierdzenia 
przez zarząd. 

Związki zawodowe 
dotarły do marszałka 
Członkowie związków zawo-

dowych działających na terenie 
ośrodka, w których szacunkowo 
zrzeszonych może być ok. 25% 
wszystkich zatrudnionych, nie 
wystawiły jednak najlepszej opi-
nii dyrektor Barbarze Günther. 
W styczniu związkowcy napisali 
nawet pismo do Urzędu Marszał-
kowskiego, a później rozmawiali 
bezpośrednio z wicemarszałkiem 
Arturem Bagieńskim. 

Dziś anonimowo mówią, że 
dialog między nimi a dyrektorką 
był i jest mierny. Zarzucają szefo-
wej ŁODR też brak szerszej roz-
mowy na temat restrukturyzacji, 
pochopne grudniowe działania 
w tym względzie, ale także nie-
sprawiedliwy – ich zdaniem – po-
dział dyrektorskich premii kwar-
talnych, wypominają brak nagród 
na koniec roku. 

Związkowcy podkreślają, 
że zdają sobie sprawę z tego, iż 
ośrodkowi w połowie ubiegłe-
go roku obcięto dotację w kwo-
cie 300 tys. zł, ale nie rozumie-
ją, dlaczego tak mocno musiało 
to uderzyć w pracowników i to 
bez wcześniejszych konsultacji.  
W poprzedniej strukturze do koń-
ca 2013 roku w ośrodku były 
prawie 324 etaty. Natomiast  
od 1 stycznia jest ich 289, z czego 
w bratoszewickiej centrali 126. 

– Zabrano nam premie mie-
sięczne, dyrektorskie premie 
kwartalne, choć rozdzielane  
z publicznych dotacji były owia-
ne zawsze wielką tajemnicą, mó-
wiło się tylko o dolnej 30-złoto-
wej granicy, ale górnej nigdy nie 
znaliśmy. Szukało się oszczęd-
ności na nas, a nie na przykład 
w kosztach stałych, tymczasem 
może trzeba było podjąć rozmo-
wy i wyjaśnić to wszystko pra-
cownikom, tym bardziej, że cały 
czas mówi się o nadwyżce, ale 
nikt nigdy nie wie ile ona wynosi 
– powiedziała nam jedna z osób 
zrzeszonych w związku zawodo-
wym.

Dyrektor Günther wie, że było 
w jej sprawie do Urzędu Marszał-
kowskiego wystąpienie ze strony 
związków zawodowych. Komen-
tuje je tak – Związki zawodowe, 
no cóż… Myślę, że w tych pis-
-mach nie była zawarta opinia 
wszystkich osób, które zrzeszają 
te organizacje. 

Oczywiście nikt nie lubi takich 
sytuacji, ale wg naszego regu-
laminu premiowania jest tak, że 
jest to premia uznaniowa, w mia-
rę posiadanego budżetu. 

Wyjaśnia ona, że premie mie-
sięczne w tym roku będą już 
przywrócone, ponieważ dotacja 
dla ośrodka wróciła do poprzed-
niej wysokości. 

– Finansowanie ośrodków 
przeszło pod ministra rolnictwa  
i rozwoju wsi. Mamy spisaną 
umowę z ministrem Stanisławem 
Kalembą. Premie będą nalicza-
ne w podobnej wysokości, co po-
przednio – mówi dyrektor Gün-
ther. 

Dodaje ona również, że– 
oszczędności nie dotknęły tylko 
i wyłącznie wypłat pracowników, 
że poczyniła je również w zakre-
sie ubiegłorocznych remontów, 
przerywając inwestycję w Ko-
ścierzynie oraz rezygnując z re-
montu drugiego piętra budynku 
w Bratoszewicach, ograniczo-
ne zostały wyjazdy na szkolenia 
i wyjazdy służbowe.� ljs 

Proszę zapytać nowej wicedyrektor 
Z zarzutu niedostatecznego 
pozyskania środków 
zewnętrznych dyrektor 
Barbara Günther czuje 
się zwolniona mówiąc, że 
to nie ten adres. – Zarząd 
województwa łódzkiego 
w maju ubiegłego roku 
powołał panią Beatę 
Wszołek na stanowisko p.o. 
mojego drugiego zastępcy 
w celu właśnie pozyskiwania 
pieniędzy  
z zewnątrz. W momencie, 
kiedy teraz we wniosku  
o moje odwołanie pojawia 
się zarzut zbyt małego 
pozyskiwania tych środków, 
to z tego wynika, że to pani 
Wszołek nie wykonała 
swojego zadania, a nie ja. 
Taki był zamysł zarządu, 
żeby powołać drugiego 
wicedyrektora, chociaż ja 
uważałam, że ze swojej 
strony zrobiłam wszystko, 

żeby te środki pozyskać 
i one rzeczywiście były 
pozyskiwane – odpowiada 
dyrektor Günther. 
Wywołana „do tablicy” 
wicedyrektor Beata 
Wszołek w rozmowie z 
nami podkreśla, że na 
swoje stanowisko została 
powołana dopiero w maju 
ubiegłego roku, zaś dział 
przedsiębiorczości podlega 
jej formalnie z początkiem  
tego roku. Dodaje, że od 
pierwszych dni  swojej 
pracy w ośrodku starała się 
angażować przy składaniu 
projektów, co w kilku 
przypadkach faktycznie 
się udało,  ale podkreśla, 
że był to koniec okresu 
programowania, kiedy 
środków do zdobycia było 
już bardzo mało, a faktyczne 
pole do popisu w kwestii ich 
pozyskiwania  przypadało 

na 4 lata wstecz. II zastępca 
dyrektora ŁODR nie chce 
jednak komentować tego, 
co miało miejsce w ŁODR 
przed majem 2013 roku, 
podobnie jak  wniosku o 
odwołanie dyrektor Barbary 
Gunther. ljs

Beata Wszolek (PO), pełniąca 
obowiązki II z-cy dyrektora ŁODR, 
dystansuje się od zarzutów 
stawianych jej przełożonej.
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Powiat Zgierski | Przed sesją

Powiat chce przystąpić  
do Stowarzyszenia Łódzki 
Obszar Metropolitalny
Na jutrzejszą sesję Rady 
Powiatu Zgierskiego, 28 
lutego, trafi projekt uchwały 
w sprawie przystąpienia 
do stowarzyszenia Łódzki 
Obszar Metropolitalny. Jeśli 
uchwała zostanie przez radnych 
powiatowych przegłosowana, 
wówczas powiat jednocześnie 
i wyrazi zgodę na powstanie 
takiego stowarzyszenia,  
i przystąpi do niego jako 
członek założyciel. 

Zawiązanie stowarzyszenia 
ma dać umożliwić pozyskiwa-
nia funduszy unijnych w nowym 
systemie programowania na lata 
2014-2020 na tzw. zintegrowa-
ne inwestycje terytorialne, czy-
li przedsięwzięcia ponadlokalne. 
Szacuje się, że może to być nawet 
800 mln zł. Liderem stowarzy-
szenia nazywanego także Związ-
kiem Zintegrowanych Inwestycji 
Terytorialnych będzie Łódź. Na 
czele organizacji stanie prezydent 
tego miasta, on też zapewni sto-
warzyszeniu obsługę administra-
cyjną. W skład zarządu wchodzić 
będą również wiceprezydent Ło-
dzi oraz trzy osoby, które zosta-
ną wybrane przez radę stowarzy-
szenia. 

ŁOM oprócz Łodzi i powiatu 
zgierskiego tworzyć będą także 
powiat łódzki wschodni, brzeziń-
ski i pabianicki, a także większość 
miast i gmin wchodzących w ich 
skład. Na razie deklaracje o człon-
kostwie złożyło 30 samorządów, 
w tym m.in. miasto Głowno, 
miasto-gmina Stryków oraz gmi-

na Dmosin. Ostateczne decyzje  
o członkostwie podejmują rady. 

Iwona Rafalska, naczelnik Wy-
działu Pozyskiwania Funduszy 
Zewnętrznych Starostwa Powia-
towego w Zgierzu obecnie nie 
potrafi określić konkretnych pro-
jektów, na realizację których po-
wiat zgierski chciałby pozyskać 
dotacje z nowej unijnej transzy, 
ale wskazuje na pewne kierunki, 
które mógłby obrać funkcjonu-
jąc w stowarzyszeniu. W ramach 
zrównoważonego, sprawne-
go transportu łączącego mia-
sto z jego obszarem funkcjonal-
nym mogłyby to być na przykład 
ścieżki rowerowe służące oso-
bom dojeżdżającym do pracy 
czy innowacyjne transportowe 
systemy informacji i zarządza-
nia ruchem. W ramach przy-
wracania funkcji społeczno-go-
spodarczych zdegenerowanych 
obszarów miast – rewitalizacja 
wybranych miejsc na terenie 
powiatu, a w ramach wspiera-
nia efektywności energetycznej 
oraz promowania strategii nisko-
emisyjnych – działania związane  
z kompleksową moderniza-
cją energetyczną w budynkach 
mieszkaniowych. 

Ile wyniesie składka członkow-
ska powiatu zgierskiego? – Skład-
ka członkowska wyniesie około  
8 tys. zł rocznie, ale będzie ona 
uzależniona od ilości członków 
stowarzyszenia. Koszty funkcjo-
nowania Biura Stowarzyszenia 
będą pokrywane również ze środ-
ków Programu Operacyjnego 
Pomoc Techniczna na lata 2014-
2020 – mówi Iwona Rafalska. �ljs 

Stryków | Osiedle Kopernika 

Kanał burzowy zalewa działki 
O kłopotach mieszkańców 
osiedla Kopernika i okolic 
związanych z wylewającym 
kanałem burzowym mówił 
na ubiegłotygodniowym 
posiedzeniu komisji 
rewizyjnej, 17 lutego radny 
Andrzej Pożarlik. 

Chodzi o kanał biegnący od 
ul. Krótkiej do ul. Kolejowej  
w części zakryty, a w części od-
kryty i zbyt wąski, by pomieścić 
całą spływającą nim wodę. 

 – Co z kanałem burzowym  
o starego młyna w kierunku 
rzeki? Wzdłuż Grunwaldzkiej 
są wszystkie ogrody pozalewa-
ne. Jaki jest plan działania gmi-
ny w tej sprawie, bo ludzie cią-
gle mnie o to pytają? – dociekał 
konkretów ze strony przedsta-
wicieli urzędu radny Pożarlik. 
Przyznał on, że problem dotyczy 

również częściowo i jego dział-
ki, która tak jak działki jego są-
siadów i innych mieszkańców 
osiedla, przez zalewanie z kana-
łu, nie nadaje się do użytku. 

– Były skargi, cztery razy by-
łem u burmistrza w tej sprawie, 
przyszła Jednostka Robót Pu-
blicznych, wykopali na sztych  
i nic to nie dało, bo było zro-
bione za wąsko i za płytko. Co 
opady deszczu, to ogrody są do-
szczętnie zalewane – irytował się 
radny Pożarlik. Domagał się on, 
nie tylko zaplanowanego przez 
gminę na wiosnę remontu za-
krytego fragmentu kanału, ale 
odtworzenia go w odpowiednich 
parametrach na całej długości. 

Takie samo zdanie na ten te-
mat mają inni mieszkańcy osie-
dla, których zapytaliśmy o pro-
blem poruszony na posiedzeniu 
komisji. – Jak tylko popada 
deszcz i to wcale nie musi być 

duży, zaraz mamy wszystko po-
zalewane. Z malin posadzonych 
wzdłuż tego rowu w ogóle nie 
mam już pożytku, wszystko za-
rosło trawą. W ubiegłym roku 
posadziłam trochę warzyw, bu-
raczek, marchewkę, wszystko 
zgniło – mówi Teresa Heliń-
ska. Mieszkanka powiedziała 
nam również, że jeszcze kilka 
lat temu nie było tu takich pro-
blemów, a dziś ma się wrażenie, 
jakby cała woda z miasta spły-
wała i rozlewała się właśnie tu-
taj. 

Oczekiwania radnego Pożar-
lika pod adresem gminy próbo-
wał studzić wezwany na komi-
sję w tej sprawie przez sekretarz 
Annę Sasin inspektor Wiesław 
Tomczyk. Pracownik wydzia-
łu inwestycji zasugerował na-
wet, że kanał biegnie przez pry-
watne działki i to ich właściciele 
powinni o niego zadbać. – Wie-

lokrotnie ten kanał czyściliśmy  
i naprawdę wiemy, co w nim 
jest. Tu jest potrzebna robota 
ręczna, 2-4 pracowników jed-
nostki, choć i bez tego woda  
w tej chwili schodzi, tyle tylko, 
że wolniej – powiedział urzęd-
nik. Radny jednak nie nie od-
puszczał, informując, że w kwe-
stii własności gruntów, przez 
który przebiega rów, mapa geo-
dezyjna jego działki, mówi 
coś zupełnie innego. – To nie 
jest mój rów – twierdził defini-
tywnie, co zresztą udowodnił 
w przerwie komisji docierając 
do odpowiednich dokumentów 
znajdujących się w urzędzie. 

Po burzliwej dyskusji  
z komisji wyszedł do burmistrza 
wniosek o odnowienie kanału  
i to nie tylko w części zakry-
tej od ul. Kolejowej w kierunku 
rzeki, ale również na pozostałej 
jego długości. � ljs

Gmina Stryków | Jednostki OSP 

Przed głównymi inwestycjami w remizach
Wymiana dachu na budynku 
OSP Dobra i montaż 
klimatyzacji w budynku OSP 
Kiełmina, to główne  
i największe inwestycje, które 
w tym roku zaplanowano  
w jednostkach funkcjonujących 
na terenie gminy Stryków. 

Do końca marca trwa w nich 
sezon sprawozdawczy, po tym 
okresie, kiedy ostatecznie za-
twierdzony zostanie również po-
dział gminnych środków prze-
znaczonych na bieżące potrzeby 
strażnic, wybrane zostaną firmy, 
które dostaną zlecenie wykona-
nia inwestycji. 

OSP w Dobrej na remont da-
chu czeka od ubiegłego roku. 
– W tamtym roku nie udało 
nam się tego zrobić ze wzglę-
du na brak finansów. Były zło-
żone dwie oferty: jedna od fir-
my z Łodzi, a druga z naszego 
rejonu, różnica w cenie jest mi-
nimalna, ale wybór jeszcze nie 
został dokonany. W tym roku 
mamy dostać 28 tys. zł. Planu-
jemy nie tylko remont dachu – 
mówi Krzysztof Kowalski, pre-
zes OSP Dobra. 

Druhowie już wiosną chcieli-
by zacząć remont strażnicy przy 
ul. Witanówek od montażu wen-

tylacji pomieszczeń, a następ-
nie przejść do remontu dachu – 
wymiany konstrukcji, obróbek 
blacharskich i założenia nowej 
papy. W tegorocznych planach 
jest również odnowienie elewa-
cji zewnętrznej budynku, a jeśli 
zostanie funduszy, to także re-
mont w środku strażnicy, który 
strażacy wykonują już od dłuż-
szego czasu etapami. 

Na kosztorys tegorocznej in-
westycji ze strony dwóch po-
tencjalnych wykonawców czeka 
natomiast jednostka OSP Kieł-
mina. Strażacy chcą mieć w sali 
klimatyzację, która latem będzie 
chłodzić, a zimą nagrzewać. Na 

polepszeniu warunków w po-
mieszczeniu OSP zależy wszyst-
kim mieszkańcom. Już w ubie-
głym roku zdecydowano się tu 
przeznaczyć 22 tys. zł dla stra-
ży ze środków funduszu sołec-
kiego. – Budynek nie jest ogrze-
wany, mamy tylko dmuchawę 
na olej opałowy, klimatyzacja 
znacznie poprawiłaby warun-
ki przebywania w środku. Fir-
my już były, pobrały obmiary. 
Czekamy na kosztorysy, decyzja  
o tym, która wykona usługę,  
powinna zapaść może nawet 
jeszcze w marcu – mówi Bog-
dan Potakowski, prezes OSP 
Kiełmina. � ljs

800 uczniów  
i tysiąc kilometrów 
dziennie

 Już ponad 800 dzieci dzien-
nie zabierają z przystanków auto-
busy i busy w ramach dowozów 
uczniów do szkół podstawowych  
i gimnazjów rozrzuconych po 
gminie, a także szkoły specjalnej 
w Głownie. Z informacją gmi-
ny na ten zapoznali się na swym 
ostatnim posiedzeniu, 17 lutego, 
radni z komisji edukacji. 

Z danych przedstawionych 
przez sekretarz gminy Annę Sa-
sin wynika, że codziennie z bazy 
Zakładu Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej na pięć szkol-
nych tras wyjeżdżają 3 autobusy 
i 2 busy, które w sumie pokonują 
blisko tysiąc kilometrów. W tym 
roku może to kosztować gminę 
nawet 785 tys. zł. Taki limit zapi-
sano w budżecie. 

Za usługę przewozu od stycz-
nia płaci ona o 3% więcej niż  
w roku ubiegłym: 1 km przejazdu 
autokaru kosztuje ją 3,73 zł net-
to, zaś busa – 2,60 zł netto. Go-
dzina pracy jeżdżącego z dziećmi 
opiekuna to natomiast koszt 11,18 
zł netto. Na okres od stycznia do 
sierpnia gmina podpisała również 
7 umów z rodzicami dzieci nie-
pełnosprawnych, którzy we wła-
snym zakresie dowożą je do szkół 
specjalnych znajdujących się poza 
Strykowem. ljs

Bratoszewice | ŁODR

Olimpiada ekologiczna czeka
Łódzki Ośrodek Doradztwa 

Rolniczego w Bratoszewicach 
do 17 marca czeka na zgłosze-
nia uczestników Wojewódzkiej 
Olimpiady Wiedzy o Ekologii  
i Ochronie Środowiska.

Uczestnikami mogą być rolni-
cy i uczniowie szkół rolniczych 
z terenu województwa łódzkie-
go. Olimpiada obejmować bę-
dzie wiedzę z zakresu: ekologicz-
nej produkcji rolniczej, zasady 
cross-compliance, ochrony śro-
dowiska w gospodarstwie rolnym  

z uwzględnieniem dobrej prak-
tyki rolniczej, odnawialne źródła 
energii i programy rolnośrodowi-
skowe. 

W Bratoszewicach zgłosze-
nia przyjmowane są pod nume-
rem tel. 719-89-28/29. Elimina-
cje odbędą się 25 marca o godz. 
10 w Bratoszewicach oraz od-
działach ŁODR w Piotrkowie 
Trybunalskim i Kościerzynie.  
Finał olimpiady zaplanowano na 
8 kwietnia o godz. 10 w Brato-
szewicach. � ljs

Budynek jednostki OSP w Dobrej, gdzie w tym roku planowany jest 
remont dachu. 
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Głowno | Wyjątkowy gość w ZSL-G

Sędzia Wesołowska ciekawie o wychowaniu
Poruszający wykład na temat złożonych problemów wychowawczych, przestępczości internetowej, rówieśniczej i tej, której 
ofiarami padają dzieci, wygłosiła sędzia Anna Maria Wesołowska podczas konferencji „Bezpieczni i odpowiedzialni” w ZSL-G.

Sędzia Sądu Okręgowego  
w Łodzi, powszechnie znana  
z programu telewizyjnego typu 
court-show pt. „Sędzia Anna 
Maria Wesołowska” (produkcja 
TVN), pełni funkcję społecznego 
doradcy Rzecznika Praw Dziec-
ka, udziela się w Fundacji Dzie-
ci Niczyje i jest popularyzator-
ką wiedzy prawnej. Jej zdaniem 
wielu konfliktów młodych ludzi 
z prawem udałoby się uniknąć, 
gdyby ich wiedza prawna oraz 
wiedza rodziców i wychowaw-
ców w tym zakresie była więk-
sza. Dlatego sama odwiedza pla-
cówki oświatowe, spotykając 
się zarówno z uczniami, a nawet 
dziećmi w przedszkolach, jak  
i dorosłymi, mówiąc im o tym, 
jak bardzo ważne jest przestrze-
ganie zasad współżycia spo-
łecznego, wzajemny szacunek  
i wrażliwość na co dzień. Za-
chęca gimnazja i szkoły ponad-
gimnazjalne do podejmowania 
współpracy z sądami, celem po-
znawania z bliska pracy wymiaru 
sprawiedliwości, w tym przypa-
trywaniu się rozprawom dotyczą-
cym problemów, z jakimi sami 
mogą się zetknąć: narkotyków, 
alkoholu, przemocy rówieśni-
czej. Takie zajęcia w sądzie mają 
walor profilaktyczny, skorzystało  
z nich już kilkanaście tysięcy 
łódzkich gimnazjalistów. 

Dzieci są naszym 
odbiciem
W miniony czwartek, 13 

stycznia, Anna Maria Weso-
łowska spotkała się z gimnazja-
listami i licealistami w Zespole 
Szkół Licealno-Gimnazjalnych 
w Głownie, a po południu tego 
samego dnia wygłosiła otwar-
ty wykład, adresowany przede 
wszystkim do nauczycieli, peda-
gogów i rodziców uczniów. Była 
to już jej druga wizyta w murach 
ZSLG, gdzie po raz pierwszy go-
ściła przed rokiem. W wykładzie 
poruszyła bardzo wiele aspektów 
bezpiecznego i odpowiedzial-
nego wychowania, przekonując, 
jak bardzo ważne jest podmio-
towe traktowanie młodych lu-

dzi. Mówiła o potrzebie czułości 
i bliskości w kontaktach z dziec-
kiem przy równoczesnej umiejęt-
ności wprowadzania zasad i kon-
sekwentnego ich przestrzegania. 
Podkreślała ogromną rolę roz-
mów z dzieckiem, umiejętności 
wysłuchania go i poświęcenia mu 
czasu, jako antidotum na wiele 
problemów współczesnego świa-
ta. Mówiła barwnie, przytaczając 
liczne przykłady z sali sądowej. 
Posiłkowała się m.in. przykła-
dem chłopaka, który swoją prze-
stępczą działalność zaczynał od 
kradzieży telefonu komórkowe-
go koleżance z klasy, a następnie 
zaliczył włamanie z kradzieżą 
do sąsiada i popadł w uzależ-
nienie od alkoholu i narkotyków. 
Zwracała uwagę na pułapki bez-
warunkowej miłości: od pierw-
szego konfliktu z prawem matka 
oskarżonego broniła go, tłuma-
cząc jego zachowanie i uspra-
wiedliwiając je, nie przyjmując 
do wiadomości, że robi coś nie-
zgodnego z prawem. Mało tego, 
sama zapożyczała się, by pokry-
wać poczynione przez syna straty 
i błagała poszkodowanych, by nie 
zgłaszali ich na policję. 

– Jeżeli dziecko ma problem, 
to znaczy, że my go mamy – mó-
wiła w kierunku rzeszy rodziców 
i nauczycieli, którzy przyszli na 
spotkanie. Aby unaocznić rolę 
rodzicielskiego wzorca w życiu 
dziecka, sędzia przeprowadziła 
na obecnych ciekawy ekspery-
ment poznawczy, który udowod-
nił wszystkim, że ważniejszym 
komunikatem dla dziecka jest to, 
co rodzic robi, niż to, co mówi. 

– Nasze dzieci są naszym od-
biciem. Będą robiły tak, jak ro-
bimy, a nie tak, jak im mówimy, 
a w związku z tym, jeżeli widzi-
my, że z naszym dzieckiem coś 
jest nie tak, to zastanówmy się. 
Być może teraz nie jesteśmy tacy 
sami, ale może nie zaczęliśmy 
rozmowy, nie stawialiśmy granic, 
nie nauczyliśmy obowiązków? – 
przekonywała prelegentka. 

Młodzież w zagrożeniu
Internet wykorzystywany bez 

umiaru i kontroli, zbyt wczesna 
inicjacja seksualna oraz cyber-
przemoc i przemoc rówieśnicza 
– to trzy najpoważniejsze zagro-
żenia, czyhające na młodzież dzi-

siejszych czasów. Zdaniem sędzi 
Wesołowskiej, to na rodzicach 
spoczywa odpowiedzialność za 
to, co od najmłodszych lat oglą-
dają w internecie i telewizji ich 
dzieci. Choćby to były tylko bajki  
w przypadku kilkulatków, to war-
to zwracać uwagę, czy nie ma w 
nich obrazów przemocy, choćby 
„niewinnej”, która daje sprzeczny 
z prawem przekaz, że uderzenie 
czy kopniak mogą być zabawne. 

– Różnica pokoleń sprawia, że 
często nie rozmawiamy z dziećmi 
na temat tego, co one robią w in-
ternecie, a zagrożenie jest poważ-
ne. Przede wszystkim nasze dzie-
ci są zagrożone uzależnieniem 
od internetu. Mamy dzieci, któ-
re rzucają się na matkę z nożem  
z tego powodu, że zabrała kom-
puter (...). Dzieci są też zagrożone 
przez sprawców internetowych, 
przez sprawców tzw. groomin-
gu. To jest takie przestępstwo, 
które niedawno zostało wpro-
wadzone do kodeksu karnego,  
a polega na tym, że zawiera zna-
jomość z dzieckiem do 15 roku 
życia za pośrednictwem interne-
tu po to, aby takie dziecko póź-
niej skrzywdzić, najczęściej prze-
stępstwem na tle seksualnym. 
Kiedy zapytałam gimnazjalistów 
stąd, kto nie zawiera znajomości  
w internecie, to tylko około pię-
ciu procent podniosło rękę. To 
jest niepokojące – podkreślała 
sędzia i dodała: – Żeby w dzi-
siejszym, zwariowanym świe-
cie wychować dzieci, nie trzeba 
mieć żadnych kwalifikacji (...),  
a nie jest to proste. Ja dzieci uczu-
lam: miejcie dla nas trochę zro-
zumienia, kochamy bardzo, ale 
nie wszystko nam wychodzi, bo 
ten świat, który stworzyliśmy, 
trochę przerósł naszą wyobraź-
nię. Dlatego tak ważna jest jed-
na rzecz: szacunek i uwaga sku-
piona na dziecku. Jeżeli widzimy, 
że dziecko zaczyna być smutne, 
zlęknione, agresywne, to musimy 
dotrzeć do przyczyny. Tylko 2% 
dzieci rodzi się z mikrouszko-
dzeniami, które uzasadniają póź-
niejsze kłopoty wychowawcze,  
a kłopoty wychowawcze sprawia 
około 50% dzieci. To my, gdzieś 
po drodze, w procesie wycho-
wawczym popełniliśmy jakieś 
błędy, że te dzieci się pogubiły – 
mówiła.

Nie każ dziecku być 
takim, jakim ty  
chciałeś być
Sędzia uświadamiała też, że 

klaps nie jest metodą wycho-
wawczą, tylko – w świetle pra-
wa – naruszeniem nietykalności 
cielesnej. Uczulała, by nie popa-
dać w schemat, że jak rodziców 
kiedyś wychowano na klapsach, 
to ich dzieci też to zniosą. Jesz-
cze mocniej podkreślała destruk-
cyjną rolę trudnej do zauważenia 
z zewnątrz przemocy psychicz-
nej i to zarówno w środowisku 
domowym, jak i szkolnym. Po-
siłkując się przykładem uczniów 
szkoły baletowej, borykających 
się z uzależnieniami od narkoty-
ków i depresją, prosiła, by dzie-
ci nie służyły rodzicom do re-
alizacji ich własnych ambicji  
i marzeń. W rozmowach z sędzią 
młodzież wielokrotnie mówi 
o tym, że wiele rzeczy robi dla 
rodziców, by zaspokoić ich wy-
obrażenie o dobrym dziecku,  
a kiedy to nie wychodzi, spoty-
ka się z negatywnymi ocenami, 
sprawiającymi psychiczny ból.

 Obserwować  
i reagować
Poruszająco sędzia Anna Ma-

ria Wesołowska mówiła o sile 
więzi, jaką dziecko czuje z ro-
dzicem, o tym, jak często na sali 
sądowej w procesach rodziców  
i opiekunów maltretujących 
dzieci, te ostatnie ich bronią, jak  

zasłaniają posiniaczone od cio-
sów nogi, nie chcąc, by matka 
czy ojciec trafili do więzienia. 

– Dzieci boją się mówić  
o przemocy, bo boją się, że to się 
zwróci przeciwko nim. Boją się 
reagować, bo my ich tego nie na-
uczyliśmy. Czy my potrafimy re-
agować na to, co dzieje się wo-
kół? Sytuacja wygląda tak, że 
około 40 tysięcy dzieci rocznie 
pada ofiarami przemocy fizycz-
nej. To są stwierdzone przypadki. 
Dzieci oskalpowane, dzieci z po-
łamanymi rączkami, nóżkami. To 
jest ten dramat, który się rozgry-
wa w domach i trafia na salę sa-
dową, ale ile jest takich przypad-
ków, które nie zostają ujawnione, 
bo przecież dzieci nie mówią? – 
zastanawiała się sędzia i podkre-
ślała tu rolę m.in. wychowawców 
i nauczycieli, którzy powinni być 
wyczuleni na problemy uczniów. 

Prelegentka przytaczała obra-
zy mocne i wstrząsające, uświa-
damiające słuchaczom, jak ważni 
są rodzice dla dziecka i jak łatwo 
dziecko skrzywdzić, jak łatwo 
zbagatelizować to, że jest krzyw-
dzone. Wielokrotnie podkreśla-
ła, jak ważny jest szacunek oka-
zywany dziecku przez rodziców, 
przekazywanie mu pozytywnych 
wzorców i wartości, tworzenie at-
mosfery zrozumienia i ciepła, któ-
ra sprzyja wzajemnemu zaufaniu. 
Jeżeli tego brakuje, dziecko może 
w pewnym momencie „uciec”  
w nałóg, zbyt wcześnie wejść  
w relację seksualną, nawiązać 
wirtualną znajomość, a stąd krok 
do stania się ofiarą przemocy. 

Dziecko nie powinno bać się 
przyjść do rodzica z każdym 
swoim problemem, a rodzic, na-
wet jeżeli się zdenerwuje, to po-
winien wyciszyć własne emo-
cje, a kiedy trzeba, to przeprosić 
i dziecka wysłuchać po to, by 
wspólnie znaleźć rozwiązanie.

Anna Maria Wesołowska 
przytoczyła też piękny przy-
kład Henryki Krzywonos, któ-
ra wspólnie z mężem wychowa-
ła w rodzinnym domu dziecka 
dwanaścioro dzieci, wychodząc 
obronną ręką z kłopotów wycho-
wawczych. Kiedy sędzia zapy-
tał ją, jak tego dokonała, Henry-
ka Krzywonos odpowiedziała, 
że codziennie wieczorem każ-
demu dziecku mówiła „Ko-

cham cię najbardziej na świecie”.  
W pewnym momencie zoriento-
wały się, że mówi to wszystkim  
i zapytały, jak to możliwe?  
Odpowiedziała, że w tym mo-
mencie, kiedy to mówi do kon-
kretnego dziecka, to dokład-
nie tak czuje, całym sercem.  
Dzięki temu w tak licznej rodzi-
nie każdy mógł się czuć wyjąt-
kowy, traktowany podmiotowo  
i bezpieczny. 

Wiedza w kąciku
Anna Maria Wesołowska jest 

zadowolona z tego, że po jej 
pierwszej wizycie w ZSLG utwo-
rzono kącik prawny, gdzie zarów-
no młodzież, jak i dorośli mogą 
zapoznawać się ze swoimi prawa-
mi. Wszystkie szkoły namawia 
do tworzenia takich miejsc, wy-
posażonych w tablice informa-
cyjne, książki i skrzynki na pyta-
nia. Sędzia jest zdania, że wiedza 
z zakresu obowiązującego prawa 
pozwala bezpieczniej żyć i świa-
domie dokonywać różnych życio-
wych wyborów. 

W dalszej części wykładu 
Anna Maria Wesołowska mówi-
ła jeszcze o m.in. o eurosieroc-
twie i wykorzystywaniu dzieci  
w konfliktach okołorozwodo-
wych. Prelegentki słuchano  
z wielką uwagą, zwłaszcza, że 
operowała mocnymi wspomnie-
niami ze swojej praktyki sądow-
niczej i rozmów z młodzieżą. 
Pod koniec spotkania Anna Ma-
ria Wesołowska podpisała i prze-
kazała na wyposażenie kącika 
prawnego w ZSL-G kilka eg-
zemplarzy poradnika prawnego 
swojego autorstwa pt. „Bezpie-
czeństwo młodzieży”.�  ewr

Film z fragmentami wykładu Anny 
Marii Wesołowskiej można obejrzeć 
na www.lowiczanin.info w zakładce 
Głowno.

Jeżeli dziecko ma 
problem, to znaczy, że 
my go mamy – mówiła 
w kierunku rzeszy 
rodziców i nauczycieli, 
którzy przyszli na 
spotkanie.

Elżbieta woldan 
-romanowicz

ela.woldan@lowiczanin.info

Sędzia Anna Maria 
Wesołowska.  Przejmująco 
opowiadała w Głownie o tym, jak 
bezpiecznie i odpowiedzialnie 
wychowywać dzieci. 
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Gmina Głowno | Wybory uzupełniające w sołectwach

Mięsośnia i Jasionna mają już władze sołeckie
Arkadiusz Lewarski, rolnik ze wsi Jasionna, został 12 lutego wybrany na 
sołtysa tej miejscowości, a dzień później na stanowisko sołtysa sąsiedniej 
Mięsośni powrócił w drodze wyborów Krzysztof Piestrzeniewicz.

Tego samego dnia, czyli  
w czwartek, 13 lutego, miesz-
kańcy Mięsośni dokonali też 
wyboru trzyosobowej rady so-
łeckiej. W jej skład ponownie 
weszli Eliasz Błaszczyk i Robert 
Szymczak (którzy byli w radzie 
zdymisjonowanej 13 stycznia), 
a także nowy członek – Marcin 
Zygmuntowicz. 

Zarówno w sołectwie Jasion-
na, jak i w Mięsośni, wybory 
uzupełniające przebiegły spo-
kojnie, nie cieszyły się natomiast 
większym zainteresowaniem lo-
kalnej społeczności. W pierw-
szym terminie udało się zebrać 
kworum wyborców, czyli ponad 
1/5 uprawnionych do głosowania 
tylko w Jasionnej. Tam na zebra-
nie wiejskie 12 lutego na godzi-
nę 12.00 stawiło się 10 osób na 
ogół 48 uprawnionych do gło-
sowania. Kandydat był tylko je-
den – 24-letni rolnik, Arkadiusz 
Lewarski. Jednogłośnie wybra-
ny 10 głosami na „tak” zastą-
pił na stanowisku sołtysa Jacka 
Krysztofczyka, który w stycz-
niu br. zrezygnował z tej funkcji,  
o czym na bieżąco informowali-
śmy na łamach „Wieści”. 

Wybory w Mięsośni okaza-
ły się konieczne po styczniowej 
dymisji sołtysa Krzysztofa Pie-
strzeniewicza oraz rady sołec-
kiej na tle konfliktu wokół po-

zbawionego podstaw prawnych 
przejęcia przez władze sołec-
kie budynku po byłym sklepie 
Gminnej Spółdzielni „Samopo-
moc Chłopska”. Przypomina-
my, że społeczność lokalna chce  
w budynku zlikwidowanego 
przez GS sklepu (o powierzchni 
80 mkw) urządzić sobie świetli-
cę wiejską – miejsce spotkań, ze-
brań i rekreacji. Z końcem 2013 
r. GS umową przekazał budy-
nek sołectwu i wystąpił do Urzę-
du Gminy Głowno z wnioskiem  
o nienaliczanie mu w 2014 r. po-
datku za obiekt. Wójt jednak, 
działając w ramach prawa, nie 
mógł uznać tej umowy za waż-
ną, bo sołectwo, nie mając oso-
bowości prawnej, nie może prze-
jąć budynku na własność. Może 
go notarialnie przejąć od spół-
dzielni jedynie gmina, a następ-
nie – przekazać go w użycze-
nie społeczności lokalnej, np. na 
urządzenie świetlicy. 

Najpierw jednak GS musi 
uregulować stan prawny nieru-
chomości, obecnie jest bowiem 
jedynie właścicielem budyn-
ku, zaś 300-metrowa działka, na 
której on stoi, nie ma uregulowa-
nej własności. Przed laty przeka-
zał ją pod wiejski sklep były soł-
tys Mięsośni, dziadek obecnego 
członka rady sołeckiej, Roberta 
Szymczaka. Ta darowizna nigdy 
nie doczekała się jednak aktu 
notarialnego i zapisu w księ-
dze wieczystej. Teraz GS rozpo-
czął procedurę pozyskania zie-
mi przez zasiedzenie. Dopiero 

kiedy będzie już jej formalnym 
właścicielem, będzie mógł prze-
kazać ją gminie. 

Robert Szymczak, który choć 
teoretycznie mógłby, to nie za-
mierza dochodzić praw własno-
ści do działki, bo chce, by zgod-
nie z wolą jego przodka, służyła 
ona społeczności lokalnej. Za-
strzega jednak, by gmina, kie-
dy już będzie jej właścicielem, 
nigdy nie wystawiła tej nieru-
chomości na sprzedaż. Mówił  
o tym na zebraniu 13 lutego. To 
zastrzeżenie zostało zaprotoko-
łowane przez sekretarza gminy 
Jolantę Szkup, która wspierała 
wójta w prowadzeniu zebrania 
wiejskiego i organizacji wybo-
rów. 

Zebranie zorganizowano wła-
śnie we wspomnianym budynku 
byłego sklepu w Mięsośni, któ-
rego klucze przekazał gminie 
prezes GS „SCh” Wiesław Sto-
larczyk. W pierwszym terminie, 
czyli 13 lutego o godz. 12.00, na 
zabraniu nie stawiło się wyma-
gane do przeprowadzenia waż-
nych wyborów kworum, czy-
li jedna piąta uprawnionych do 
głosowania, wobec tego wybory 
przeprowadzono w drugim ter-
minie – o godz. 12.30 i wówczas, 
zgodnie z prawem, były one 
ważne, mimo że uczestników nie 
przybyło. Na ogół 110 uprawnio-
nych do głosowania mieszkań-
ców sołectwa, na zebranie przy-
szło zaledwie 14 osób. Najpierw 
spośród nich dokonano wyboru 
trzyosobowej komisji skrutacyj-

nej, na czele której stanął gmin-
ny radny Radosław Olejniczak. 
Komisja przeprowadziła wybo-
ry na sołtysa i do rady sołeckiej. 
Po wcześniejszym wyjaśnieniu  
z wójtem nieporozumień naro-
słych wokół budynku po byłym 
sklepie, Krzysztof Piestrzenie-
wicz nie miał nic przeciwko po-
nownemu ubieganiu się o stano-
wisko sołtysa i zgodził się na to w 
odpowiedzi na propozycję ze stro-
ny kilku mieszkańców. 

Także w opinii Marka Jóźwia-
ka, jest to właściwy człowiek do 
pełnienia tej funkcji – spokojny  
i rzetelny, skrupulatnie rozliczają-
cy się z powierzanych mu przez 

mieszkańców pieniędzy na różne 
zbierane przez sołtysa opłaty. 

Krzysztof Piestrzeniewicz 
był więc jedynym kandydatem 
na sołtysa Mięsośni. Został wy-
brany jednogłośnie 14 głosami 
mieszkańców. Z kolei do rady 
rady sołeckiej weszli wszyscy 
trzej zgłoszeni kandydaci. Każ-
dy z nich: Eliasz Błaszczyk, Ro-
bert Szymczak i Marcin Zyg-
muntowicz również otrzymał 
po 14 głosów. Marcin Zygmun-
towicz zastąpił w radzie Józefa 
Olejniczaka z poprzedniego jej 
składu, który z przyczyn osobi-
stych nie uczestniczył w wiej-
skim zebraniu. 

W rozmowie po wyborach 
ustalono, że do czasu uregulo-
wania stanu prawnego nieru-
chomości w Mięsośni, gmina 
podpisze z GS „SCh” umowę, 
na mocy której budynek byłe-
go sklepu zostanie jej, a real-
nie – mieszkańcom Mięsośni, 
użyczony na potrzeby świe-
tlicy wiejskiej. Wójt obiecał, 
że jeszcze w tym roku gmina 
położy papę termozgrzewal-
ną na dachu budynku i zadba 
o estetykę elewacji zewnętrz-
nej, natomiast mieszkańcy we 
własnym zakresie mają zrobić 
malowanie pomieszczeń we-
wnątrz. 

Boczki Domaradzkie | Prace na rzece

Interwencyjny remont mostu
Szybciej niż planowano, 
bo już w lutym, konieczny 
okazał się generalny 
remont drewnianego mostu 
nad Mrogą w Boczkach 
Domaradzkich na terenie 
gminy Głowno.

Władze gminy, które na bie-
żąco monitorowały stan kon-
strukcji opartej na stalowych tre-
grach, po roztopach stwierdziły, 

że nie można dłużej zwlekać  
z remontem. Nawierzchnia była 
popękana i miejscami pozapa-
dana, w szczelinach ukazywa-
ły się przerdzewiałe elementy 
konstrukcji nośnej, które należa-
ło pilnie wymienić. Zamknięcie 
mostu i czekanie do wiosny by-
łoby utrudnieniem dla okolicz-
nych mieszkańców, którzy do 
kolejnego przejazdu przez rzekę 
mają kilka kilometrów. Z mostu 
w Boczkach korzystają przede 

wszystkim rolnicy posiadający 
pola na obydwu brzegach rze-
ki i gdyby nie obecny remont, 
to w porze zasiewów musieliby 
znacznie nadkładać drogi. Od 12 
lutego most został zamknięty dla 
ruchu, a prace remontowe zleco-
no firmie Dariusza Śliwkiewi-
cza z Bratoszewic, z którą gmina  
ma podpisaną umowę na tego 
rodzaju usługi. 

Po uzupełnieniu stalowych 
elementów konstrukcji oraz wy-

mianie drewnianej nawierzchni 
na nową, wjazd na most wzmoc-
niono po obydwu stronach be-
tonem. W piątek, 21 lutego, do 
otwarcia przejazdu pozostało 
jeszcze założenie barierek. Wójt 
Marek Jóźwiak, który był na 
miejscu razem z pracownikami 
Urzędu Gminy Głowno wyraził 
nadzieję, że most przynajmniej 
przez kolejne 10 lat nie będzie 
wymagał większych nakładów. 
Koszty lutowego remontu skal-
kulowano na ok. 10 tys. zł. To 
ostatni z czterech drewnianych 
mostów na gminnych drogach, 
który doczekał się remontu. �ewr

Wybory w Mięsośni. Wyborcy wrzucają karty do głosowania na członków rady sołeckiej do urny, którą trzyma 
członek komisji skrutacyjnej Jerzy Karbowiak.

Remont mostu w Boczkach Domaradzkich. Stan na 21 lutego. 
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REKLAMA

Głowno | Czy Zespół Szkół Specjalnych poszerzy zakres edukacji?

Chcą kształcić piekarzy i kucharzy
Na najbliższej sesji Rady Powiatu Zgierskiego 28 lutego zapaść może decyzja w sprawie utworzenia Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej Specjalnej nr 2 w Głownie w ramach funkcjonującego tutaj Zespołu Szkół Specjalnych. 

Dyrektor ZSS Maciej Lisow-
ski ma nadzieję, że decyzja rady 
powiatu okaże się przychylna 
jego planom, które zyskały już 
akceptację starosty Krzysztofa 
Kozaneckiego oraz Powiatowej 
Rady Zatrudnienia. Na temat 
projektu uruchomienia w Głow-
nie kształcenia zawodowego dla 
osób z upośledzeniem umysło-
wym w stopniu lekkim z Macie-
jem Lisowskim rozmawiała Elż-
bieta Woldan-Romanowicz.

 EW-R: Skąd pomysł na 
utworzenie specjalnej szkoły 
zawodowej? 

Maciej Lisowski: – W ramach 
Zespołu Szkół Specjalnych pro-
wadzimy gimnazjum, w któ-
rym nauka kończy się tak, jak 
w innych placówkach tego typu, 
czyli egzaminem gimnazjal-
nym, otwierającym naszym ab-
solwentom możliwość dalszego 
kształcenia. Z doświadczeń mi-
nionych lat wiemy, że średnio 
połowa absolwentów podejmo-
wała dalszą naukę, wybierając 
zawodowe szkoły specjalne od-
dalone od miejsca zamieszka-
nia, czyli np. w Skierniewicach 
lub Łodzi, bo w Głownie takiej 
placówki nie było. Mimo, że 
odległość nie była dla nich pro-
blemem, bo zwykle trafiali do 
internatów, to niestety, często 
rezygnowali z nauki w nowym 
środowisku. Na pewno wpły-
wała na to rozłąka z domem  
i mniejsze umiejętności adapta-
cyjne tych uczniów niż dzieci 
w pełni zdrowych. Przerywając 
dalszą naukę nasi absolwenci 
zasilali rzeszę niewykwalifiko-
wanych bezrobotnych i jedyne, 
na co mogli liczyć w okolicy, to 
proste prace dorywcze. Dlatego 
postanowiliśmy dać im na miej-
scu szansę na zdobycie zawodu. 

 EW-R: W ramach Zespołu 
Szkół Specjalnych funkcjonuje 
już Szkoła Przysposabiająca 
do Pracy, po co jeszcze zawo-
dówka? Czy to nie to samo?

Maciej Lisowski: – Nie, Szko-
ła Przysposabiająca do Pracy nie 
daje żadnego tytułu zawodowe-
go, a jej program jest dostoso-
wany do uczniów z upośledze-
niem w stopniu umiarkowanym 
(a więc głębszym od lekkiego), 

którzy uczą się tego, jak sobie ra-
dzić w codziennym życiu, wyko-
nywaniu obowiązków w gospo-
darstwie domowym, ogrodzie. 
Wcześniej kształcą się w gim-
nazjum według odrębnego pro-
gramu, dostosowanego do ich 
możliwości i nie zdają egzaminu 
gimnazjalnego. 

Tymczasem uczniowie z upo-
śledzeniem lekkim, czyli nasze 
największe „bystrzaki”, mają te 
same przedmioty, jak gimnazja-
liści w szkołach masowych, uczą 
się języka obcego, zdają egza-
min i mogą w kolejnym etapie 
edukacji zdobyć uprawnienia  
i tytuł zawodowy, na przykład  
w specjalnej zasadniczej szkole 
zawodowej. Ich niepowodzenia  
w szkołach poza Głownem upa-
truję w tym, że to są młodzi lu-
dzie, którzy potrzebują nieco 
więcej czasu, by dojrzeć społecz-
nie. Oni będą gotowi do wzię-
cia na siebie odpowiedzialności 
i podjęcia pracy, ale moim zda-
niem byłoby lepiej, gdyby jesz-
cze przez 2-3 lata mogli pozostać 
w tym środowisku, które zna-
ją. Wyjazd do szkoły do dużego 
miasta niesie ze sobą pewne za-
grożenia, mieliśmy przypadek, że 
pobito naszego absolwenta, który 
poszedł do szkoły na Bałutach. 
Takie sytuacje plus rozłąka z do-
mem mogą skutecznie zniechę-
cić dziecko do nauki. 

 EW-R: Jaki zawód mogli-
by zdobyć w Głownie ucznio-
wie? 

Maciej Lisowski: – Myślimy 
o utworzeniu jednego oddzia-
łu wielozawodowego (musi być 
minimum 10 uczniów), kształ-
cącego przyszłych piekarzy i ku-
charzy. Ze wstępnego rozeznania 

wynika, że osiem osób uczyło-
by się zawodu piekarza, a dwie 
kucharza. Kształcenie polegało-
by na tym, że część teoretyczną  
zajęć uczniowie mieliby zorgani-
zowaną na terenie szkoły, a prak-
tyki przyszli piekarze odbywali-
by dwa razy w tygodniu w jednej  
z głowieńskich piekarni, natomiast 
kucharze – w szkolnej kuchni.  
Na razie myślimy o tych dwóch 
zawodach, ale w przyszłości mo-
glibyśmy poszerzyć zakres na-
uczania o fryzjerstwo, blacharstwo 
samochodowe i cukiernictwo. 

Wybierając zawody piekarza  
i kucharza kierowaliśmy się z jed-
nej strony preferencjami uczniów, 
a z drugiej – szansami na ryn-
ku pracy. Powiatowa Rada Za-
trudnienia jednogłośnie poparła 
utworzenie szkoły o dwóch wy-
mienionych wyżej kierunkach. 

 EW-R: A ile to będzie 
kosztowało? 

Maciej Lisowski: Dla organu 
prowadzącego, czyli Starostwa 
Powiatowego w Zgierzu, utwo-
rzenie szkoły zawodowej w ra-
mach Zespołu Szkół Specjalnych 
w Głownie nie będzie wiązało 

się z poważniejszymi wydatka-
mi. Szacuję, że nawet przy mi-
nimalnym naborze 10-ciu osób 
do oddziału, subwencja powin-
na zbilansować jego prowadze-
nie. Nauka w szkole będzie trwała 
trzy lata, a jej uczniowie będą mo-
gli, tak jak i wszyscy inni ucznio-
wie naszego zespołu, jeść posiłki  
w szkolnej stołówce, korzystać  
z zajęć terapeutycznych, rewalida-
cyjnych i wyrównawczych, wycie-
czek i wyjazdów. Będzie dla nich 
dostępne nasze wielofunkcyjne 
boisko, pracownia komputerowa 
i opieka psychologiczno-peda-
gogiczna. Nabór do zasadniczej 
szkoły zawodowej będzie adre-
sowany do uczniów do 21 roku 
życia, czyli będą mogli do niej 
przyjść absolwenci gimnazjum  
z kilku wcześniejszych roczników,  
a nie ostatnich. 

***
Czy Rada Powiatu Zgier-

skiego zaaprobuje ten pomysł  
i na sesji 28 lutego zdecyduje  
o utworzeniu szkoły? O wyniku 
głosowania w tej sprawie napi-
szemy w „Wieściach” za tydzień,  
a wcześniej na www.lowiczanin.
info w zakładce Głowno. 

Głowno 
Krokus i ZHP 
otrzymały 
dotacje  
z dodatkowego 
konkursu

Cztery oferty złożone przez 
dwa podmioty wpłynęły do 
Urzędu Miejskiego w związ-
ku z dodatkowym konkursem 
na realizację zadań z zakresu 
profilaktyki i rehabilitacji uza-
leżnień. Ostatecznie magistrat 
zdecydował się na przyznanie 
pieniędzy na dwie z nich.

Zadania z zakresu profilak-
tyki i rehabilitacji uzależnień 
to m. in. prowadzenie świetlic 
środowiskowych lub socjotera-
peutycznych dla dzieci, terapii 
i porad dla pacjentów uzależ-
nionych i współuzależnionych, 
organizowanie zajęć, wyjaz-
dów i imprez promujących ży-
cie bez uzależnień itp. Na ten 
cel w tym roku miasto plano-
wało przeznaczyć 70.000 zł. 
Jak się jednak okazało w pier-
wotnym terminie konkursów, 
czyli na początku roku komi-
sja konkursowa zdecydowała 
się na rozdysponowanie jedy-
nie 36.500 zł. Pieniądze trafiły 
do głowieńskiego Stowarzysze-
nia na Rzecz Dzieci i Młodzie-
ży Zabrzeźnia, Stowarzyszenia 
Rodzin Katolickich Diecezji 
Łowickiej koło przy parafii św. 
Jakuba oraz stowarzyszeń: Po-
moc Rodzinie i Oświatowego 
emk-a.

Kilka tygodni temu ogłoszo-
no dodatkowy konkurs, w któ-
rym do rozdysponowania po-
zostało 33.500 zł. Dalszemu 
rozpatrzeniu podlegać będą 
cztery oferty złożone przez 
dwa podmioty. Oferty opiewały 
w sumie na kwotę 58.539,02 zł, 
więc już od początku było wia-
domo, że szanse na otrzymanie 
pełnej wnioskowanej puli przez 
podmioty były iluzoryczne. 

Trzy oferty na 11.500 zł, 
10.000 zł i 13.000 zł złożył Hu-
fiec ZHP im. Kornela Maku-
szyńskiego. O kwotę 24.039 
zł ubiegał się Stowarzysze-
nie Klubu Abstynenckiego  
Krokus. 

Ostatecznie Urząd Miejski 
przyznał pieniądze na dwie 
spośród złożonych ofert. Kwotę 
23.500 zł przyznano Stowarzy-
szeniu Klubu Abstynenckie-
go Krokus, a 10.000 zł trafiło 
do głowieńskiego ZHP. Dwie 
oferty złożone przez harcerzy 
nie uzyskały dofinansowania. � kl

ZofIa Ogórek, 
przewodnicząca komisji 
oświaty Rady Powiatu 
Zgierskiego: 

– Bardzo cieszę się z tej 
inicjatywy i oczywiście 
zamierzam poprzeć 
w głosowaniu na sesji 
utworzenie szkoły 
zawodowej przy Zespole 
Szkół Specjalnych  
w Głownie. Z rozmów 
z rodzicami uczniów 
zespołu wiem, że to 
ważne, by ich dzieci  
mogły na miejscu uczyć 
się przez kolejne lata  
i zdobyć zawód. Dla nich 
kształcenie zawodowe na 
miejscu to bardzo dobre 
rozwiązanie, które ma 
moje pełne poparcie. 

Szkolna kuchnia. To tutaj mają odbywać praktyki uczniowie, którzy będą kształcić się w zawodzie kucharza. 
Na zdjęciu kucharka ZSS Danuta Pawlak.

Ich niepowodzenia 
w szkołach poza 
Głownem upatruję  
w tym, że to są ludzie, 
którzy potrzebują 
nieco więcej czasu, by 
dojrzeć społecznie.
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Igrzyska Olimpijskie Soczi 2014 | Medal Zbigniewa Bródki także w wyścigu drużynowym

Drugi medal po pasjonującej walce 
Do zdobytego 
przed ponad tygodniem 
złotego medalu 
Igrzysk Olimpijskich, 
Zbigniew dorzucił 
jeszcze jeden medal, 
wywalczony z drużyną 
w biegu drużynowym. 
Bródka wraz z Janem 
Szymańskim i Konradem 
Niedźwieckim zajęli 
ostatecznie trzecie 
miejsce.

Rywalizacja w biegu drużyno-
wym rozpoczęła się w piątek. Po-
lacy wystąpili w najsilniejszym 
składzie. Wcześniej dość głośno 
mówiono, że niepewny jest start 
Konrada Niedźwieckiego, który 
miał problemy zdrowotne. Pola-
cy w pierwszym biegu trafili na 
groźnych Norwegów, na czele  
z Håvardem Bøkko. Pierwszy 
bieg był bardzo ważny, ponieważ 
na Igrzyskach Olimpijskich nie 
decyduje jeden przejazd i najlep-
szy czas, tylko obowiązuje zasa-
da, że przegrany odpada. 

Pierwsze starcie:  
z Norwegami
Żeby można było marzyć  

o medalu, Polacy musieli więc 
okazać się lepsi od Norwegów. 
Bieg z początku nie układał się 
po naszej myśli, ponieważ to 
Bøkko z kolegami jechali szyb-
ciej i na każdym pomiarze cza-

sowym mieli przewagę. W pew-
nym momencie dało się jednak 
zauważyć, że nasi łyżwiarze włą-
czają wyższy bieg i jadą coraz 
szybciej. W końcowej fazie biegu 
zaczęliśmy zmniejszać straty do 
Norwegów, by w końcu wyjść na 
prowadzenie, którego nie oddali-
śmy już do końca. Nasza narodo-
wa drużyna jechała w zwartym 
szyku i bardzo dobrze taktycz-
nie. Rywale w końcowej fazie 
biegu osłabli i na metę wjeżdżali  
w „rozsypce”. Polacy wygrali 
ostatecznie o 0,41 sekundy. 

Trójka naszych łyżwiarzy wraz 
z trenerem Wiesławem Kmie-
cikiem była bardzo zadowolona  
z osiągniętego wyniku i czeka-
li na rywala w półfinale. Polacy 
czekali na zwycięzcę ćwierćfina-
łu Holandia – Francja. 

W półfinale 
zdeklasowani przez 
Holendrów
W biegu półfinałowym Po-

lacy trafili na faworytów, czyli 
Holendrów. Przed biegiem mało 
kto wierzył, że jesteśmy w stanie 
stanąć do walki z bardzo moc-
ną drużyną „Pomarańczowych”. 
Już po pierwszym okrążeniu 
strata biało-czerwonych wynosi-
ła ponad 2,5 sekundy i cały czas 
rosła. W pewnym momencie 
Bródka i spółka odpuścili i je-
chali stricte treningowo. Była to 
bardzo mądra decyzja. Nie mie-
liśmy szans na pokonanie fanta-
stycznych Holendrów i musieli-
śmy oszczędzać siły na sobotni 
bieg o brązowy medal. Holen-
drzy w rezultacie wyprzedzi-
li Polaków o ponad 11 sekund. 
Jechali bardzo szybko, tak jak-
by chcieli pokazać, że chcą wy-
grać z jak największą przewagą. 
Być może kolegów motywował 
rozżalony Koen Verweij, który  
– jak doskonale wiemy – prze-

grał z Bródką w rywalizacji in-
dywidualnej na 1500 metrów. 

Bój o brąz  
z Kanadyjczykami
Zbyszek Bródka wraz z Jan-

kiem Szymańskim i Konradem 
Niedźwieckim musieli zregene-
rować siły po dwóch piątkowych 
biegach i w sobotę stanąć do ry-
walizacji z Kanadyjczykami, któ-
rzy w półfinale okazali się słabsi 
od Koreańczyków. Do sobotnie-
go startu podeszli bardzo zmo-
tywowani. Sam bieg zaczął się 
podobnie jak rywalizacja z Nor-
wegami. Kanadyjczycy wraz ze 
swoim liderem, Dennym Mor-
risonem, na pomiarach czaso-
wym notowali lepsze rezultaty  
i z każdym pomiarem ich prze-
waga rosła. Gdy w połowie dy-
stansu Kanada miała aż 2,33 se-
kundy przewagi, komentujący te 
zawody w TVP Piotr Dębowski 
chyba powoli tracił nadzieję na 
zdobycie medalu. – A jednak: 
nasi rozegrali bieg podobnie jak 
wcześniej ze Skandynawami: po 
połowie dystansu zaczęli przy-
śpieszać i przeganiać rywali. Na-
dzieje rosły, widać było, że naszą 
reprezentację stać na dogonienie 
Morrisona i jego kolegów. I tak 
się stało! Polacy rozegrali ten wy-
ścig po mistrzowsku, w końco-

wej fazie zaczęliśmy stopniowo 
zmniejszać stratę na każdym po-
miarze czasowym. Nasza trójka 
wspaniałych biało-czerwonych 
orłów pędziła po medal i doje-
chała do mety przed Kanadyj-
czykami. Świetna taktyka do-
brana na ten bieg pozwoliła na 
ostatnich okrążeniach dogonić 
rywali i zwyciężyć z przewagą 
aż 2,33 sekundy!

Wielka radość w polskiej eki-
pie. Było się z czego cieszyć, 
zdobyliśmy brązowy medal 
Igrzysk Olimpijskich. Emocje 
towarzyszące temu biegowi były 

ogromne. Polacy kolejny raz 
udowodnili, że walczą do końca. 

– Nasza drużyna rozegrała ten 
bieg perfekcyjnie pod względem 
taktycznym. Reprezentanci Ka-
nady przeliczyli się ze swoimi 
siłami, my z kolei w odpowied-
nim momencie przyspieszyli-
śmy! – ocenił bieg drużynowy 
pierwszy trener Zbyszka Bródki, 
Mieczysław Szymajda. Złotymi 
medalistami zostali Holendrzy, 
którzy byli głównymi fawory-
tami. Ustanowili w biegu fina-
łowym nowy rekord Zimowych 
Igrzysk Olimpijskich. � Dawid Sut

Olimpijskie złoto

Bagaż chwilowo zaginął, więc można było zrobić zdjęcia. Wszyscy medaliści w łyżwiarstwie szybkim.
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Na lotnisku fani Zbigniewa Brodki co chwilę musieli pozować 
fotoreporterom i kamerzystom stacji telewizyjnych.

Każdy mógł pojechać 
Wszyscy, którzy mieli na taki 
wyjazd ochotę 
i przyszli po godz. 9.00 na 
parking za ratuszem, mogli 
pojechać na Okęcie. Miasto 
zabezpieczyło trzy autobusy, 
kolejne podstawiali we 
własnym zakresie również 
strażacy, starostwo, gmina 
Domaniewice, zespoły 
folklorystyczne. Łącznie 
na lotnisko w Warszawie 
wyjechało w poniedziałek 
rano 10 autobusów. 
Kto skorzystał z okazji? 
Oprócz oficjeli, sporo było 
młodych. Na przykład, 

blisko połowę jednego 
z autobusów stanowili 
uczniowie z I Liceum 
Ogólnokształcącego, 
którzy wyjechali pod opieką 
nauczyciela wychowania 
fizycznego, Jarosława 
Woźniaka. Było też wiele 
osób prywatnych, np. 
Mariusz Wiśniewski  
z dwoma synami Kubą  
i Janem. Bracia przekonali 
rodziców, że tego dnia 
można, na zasadach 
wyjątku, odpuścić sobie 
szkołę i pojechać powitać 
„naszego olimpijczyka”.

Złota łyżwa „od kultury dla sportu”

Dwóch pracowników 
Łowickiego Ośrodka 
Kultury: Krystian Cipiński 
i Jakub Papuga, którzy 
także udali się z Łowicza na 
lotnisko, przygotowało dla 
Zbigniewa Bródki niezwykły 
prezent.  
– Można powiedzieć, że 
to upominek od kultury 
dla sportu – stwierdził ten 
pierwszy demonstrując złotą 
łyżwę. – Złoty Zbigniew, 
złoty medal, chcemy więc 
wręczyć mu złotą łyżwę, 
bo swoim zwycięstwem dał 
nam bardzo dużo, jesteśmy 

z niego dumni – powiedział 
dziennikarzom Jakub 
Papuga.
Jak przyznali w rozmowie 
z nami, łyżwa została 
znaleziona w garażu kolegi, 
pochodzi jeszcze z lat 80-
tych ubiegłego wieku, była 
nowa, nigdy nie używana, 
posiadała jeszcze metkę.
Mimo ogromnego 
zamieszania na lotnisku, 
pracownicy ŁOK zdołali 
wręczyć Bródce ową złotą 
łyżwę, Bardzo się z niej 
ucieszył i pozował z nią 
fotoreporterom.

Krystian Cipiński i Jakub Papuga - pracownicy Łowickiego Ośrodka 
Kultury.

Tłum na lotnisku oczekujący na Zbigniewa Brodkę z wszystko 
mówiącym napisem na fladze.
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Domaniewice, Łowicz, Warszawa | Powrót złotego medalisty

Bródka powitany jak bohater
dokończenie ze str. 1
– Oliwier też jeździ na rolkach 

u pana Szymajdy i jest zadowolo-
ny. – Oglądałem biegi Zbigniewa 
Bródki, chciałbym jeździć tak jak 
on – dodawał chłopiec. 

Pytani o powody, dla których 
wybrali się do Warszawy, pano-
wie Jerzy Jaskórzyński i Krzysz-
tof Imiołek z Domaniewic nie 
mieli wątpliwości. – Jak można 
inaczej, żeby nie pojechać? – py-
tał retorycznie Jerzy Jaskórzyń-
ski. – Mieszkamy tam, znamy go, 
jest naszym mieszkańcem, super 
facetem, którego znamy od małe-
go dziecka, więc trzeba pojechać. 
Chyba wszyscy przeżywali starty 
Zbyszka. Pan Krzysztof dodaje:  
– Zdecydowałem się pojechać, 
bo Zbyszek nam dostarczył 
wspaniałych chwil. Chcemy je 
dalej przeżywać. 

Znajomi z lodowiska
– Byłem na lotnisku jak Zby-

szek zdobył Puchar Świata, więc 
i teraz się wybrałem, bo to bar-
dzo wielkie wydarzenie, na któ-
re warto pojechać – mówi ko-
lejny nasz rozmówca, Damian 
Kostrzewa, który kilka lat temu 
także jeździł na łyżwach, w short 
tracku i stamtąd m.in. zna Zbi-
gniewa Bródkę. – To wielka pro-
mocja dla gminy. Teraz wszyscy 
wiedzą, gdzie leżą Domaniewice 
i każdy będzie chętnie przyjeż-
dżał. Fajnie byłoby, aby za parę 
lat następni poszli w ślady Zbysz-
ka, ale będzie ciężko na pewno. 
Paru chłopaków jest w Zakopa-
nem, trenuje, także może dosta-
ną się do kadry i będą jeździć na 
igrzyska. 

Możliwe, że w ślady Zbi-
gniewa Bródki za kilka lat pójdą 
młodzi zawodnicy UKS Błyska-
wicy – Artur Pawełkowicz i Da-
wid Sztampke. Obaj wybrali się 
na lotnisko przywitać starszego 
kolegę. Wcześniej pilnie śledzi-
li jego ostatni start, w którym, 
wraz z kolegami, zdobył brązo-
wy medal w jeździe drużynowej. 
– Wierzyliśmy w medal, ale jak 
zobaczyliśmy te 2 sekundy straty, 
to trochę zwątpiliśmy, ale udało 
się – przyznają. – Na powitaniu 
Zbyszka po Pucharze Świata nie 
byliśmy i dzisiaj to pierwszy raz. 

Trudno w to uwierzyć
Do Warszawy wybrał się też 

pan Wiesław Wieczorek z Krę-

py. – My znamy jego, znamy 
jego rodziców, dopingowaliśmy 
cały czas i dlatego jedziemy go 
teraz przywitać – opowiadał.  
– Raczej nie wierzyliśmy, że ktoś 
z Domaniewic zdobędzie taki ty-
tuł. Żeby z takich warunków po-
wstał mistrz, to trudno było w to 
uwierzyć. Liczyliśmy po cichu na 
jakiś medal, ale na pewno nie na 
złoto. To było zaskoczenie. 

Okęcie pod znakiem 
Zbyszka
Opisać to, co działo się na 

warszawskim lotnisku im. Fry-
deryka Chopina nie jest łatwo.  
W niezbyt obszernym hallu ze-
brało się kilkaset osób, z czego 
główny trzon stanowiła oczywi-
ście grupa domaniewicko-łowic-
ka. Między zgromadzonymi 
ciężko było się przecisnąć, co po-
tęgowała także liczba telewizyj-
nych ekip. Uwagę kamer przyku-
wały zwłaszcza zespoły ludowe 
oraz grupy z licznymi transpa-
rentami, w tym strażacy, którzy 
przywieźli ze sobą okazały baner. 

Oddzieleni od telewizyjnych 
ekip i zebranych kibiców taśmą, 
na powrót swoich bliskich czeka-
li członkowie ich rodzin. Najlicz-

niejsza była grupa czekająca na 
Zbigniewa Bródkę. Byli wśród 
nich żona z córeczką, rodzi-
ce, teść, władze gminy, powiatu  
i miasta Łowicza oraz nieodłącz-
ni strażacy, którym przewodził 
dowódca JRG PSP w Łowiczu, 
Jacek Szeligowski. 

Prawdziwą furorę w czasie 
oczekiwania robiła starsza córka 
Agnieszki i Zbigniewa Bródków, 
Gabrysia, która bez skrępowania 
tańczyła, zwiedzała teren i łapa-
ła baloniki, które ktoś podrzucił 
niedaleko podestu. – Kręć córkę 
– słychać było co i rusz ze strony 
telewizyjnych reporterów w kie-
runku kamerzystów.  

Panie poszły przodem, 
Zbyszek na końcu
Po dłuższym oczekiwaniu 

wreszcie prowadzący imprezę 
ogłosił, że już za chwilę ci, na 
których wszyscy czekali, pojawią 
się na miejscu. Do wtóru żywio-
łowej muzyki pojawili się, prze-
chodząc przez ustawiony przez 
strażaków szpaler: Katarzyna 
Bachleda-Curuś, Luiza Złotkow-
ska, Katarzyna Woźniak i Natalia 
Czerwonka oraz Jan Szymański, 
Konrad Niedźwiecki i na sam ko-

niec, witany potężnym aplau-
zem, Zbigniewa Bródka. Pancze-
nistom towarzyszył oczywiście 
sztab szkoleniowy. Wszyscy naj-
pierw przywitali się z rodzinami, 

a następnie stanęli na przygoto-
wanym podium. 

Kibice głośno krzyczeli:  
– Dziękujemy! Polska, Biało-
-Czerwoni! Za chwilę odśpiewa-
no też hymn państwowy. 

Drugie ugięcie nóg
Po krótkiej wypowiedzi Lu-

izy Złotkowskiej głos zabrał Zbi-
gniew Bródka. Widać było, że to 
powitanie przerosło jego wszel-
kie oczekiwania. – Dziękuję bar-
dzo za tak gorące przywitanie  
– zaczął. – Powiem szczerze, że 
podczas biegu nie miałem zbyt 
dużych nerwów. Pierwszy raz 
nogi ugięły mi się, jak zagrał Ma-
zurek Dąbrowskiego, ale dzisiaj 
to ledwo stoję.

Wypowiedź ta wywołała bu-
rzę oklasków i wiwatów. Olim-
pijczycy bawili na lotnisku tyl-
ko przez krótki czas. Chwilę 
poświęcili fotoreporterom. Do 
łyżwiarza z Domaniewic na 

podium dołączyła żona z có-
reczką, która także znalazła się 
w blasku fleszy.

W pewnym momencie odśpie-
wano także przyśpiewkę na cześć 
Zbigniewa Bródki. Zaintono-
wał ją... radny powiatowy i stra-
żak Waldemar Wojciechowski. 
Do śpiewu dołączyli się wkrót-
ce członkowie Kaliny i Blicho-
wiaków. 

Po chwili złoty i brązowy 
olimpijczyk na sygnale został 
odwieziony z lotniska do hote-
lu Marriot, gdzie odbyła się kon-
ferencja prasowa (patrz niżej),  
a potem do Domaniewic. Tam 
też na niego czekano – o czym  
w tekście na str. 12.

Cały miesiąc się nie 
widzieliśmy
Tu i ówdzie kręcili się jesz-

cze przedstawiciele mediów ro-
biący ostatnie wywiady, piszący 
na żywo relacje z powitania pan-
czenistów. Do wywiadu prosze-
ni byli także członkowie rodziny 
Mistrza Bródki. – Cały miesiąc 
się nie widzieliśmy – odpowia-
dała na pytania niemieckiej tele-
wizji Agnieszka Bródka. – Nawet 
na Skypie było się czasami cięż-
ko porozumieć, bo nie ma np. za-
sięgu. Widziałam, że mąż miał 
łzy w oczach. Tak samo tęsknił 
za nami, jak my za nim. � kl

Przepraszam Pana Generale
Kilkadziesiąt minut po 
przylocie Zbigniew Bródka 
na konferencji prasowej  
w Hotelu Mariot 
w Warszawie 
zakomunikował, że do 
podziału bojowego 
łowickiej Państwowej 
Straży Pożarnej wraca  
z dniem 1 kwietnia. 
– Nie ukrywam, że trochę 
mi tego brakuje – przyznał 
i dodał, że traktuje swoją 
pracę jako odskocznię od 
łyżew.
Przeprosił też obecnego 
na spotkaniu komendanta 
głównego Państwowej 
Straży Pożarnej, generała 
brygadiera Wiesława 
Leśniakiewicza, za to, 
że swoje podziękowania 

zacznie od łowickiego 
podwórka. I słowa te 
skierował najpierw do 
Komendanta Powiatowego 
PSP w Łowiczu bryg. 
Jacka Szeligowskiego, za 
ogromne wsparcie.
Dziękował też swoim 
kolegom z pracy, łowickim 
strażakom, bo to dzięki ich 
przychylności, pomocy, 
częstym zamianom służb, 
mógł przygotowywać się 
do startów na zawodach. 
– Będąc młodym 
pracownikiem (straży) 
nie spodziewałem się 
tego. Oni od pierwszego 
dnia mnie wspierają. 
Ogromną radość sprawili 
mi zorganizowaniem strefy 
kibica w jednostce PSP  

w Łowiczu – stwierdził. 
Dziękował nie tylko 
komendantowi 
głównemu PSP, ale też 
wojewódzkiemu, nadbryg. 
Andrzejowi Witkowskiemu, 
mówiąc: – Panowie 
zrozumieli to poświęcenie 
i dzięki nim udało mi się 
zrealizować marzenia.
Powiedział też, że  
z powodu przygotowań do 
Soczi otarł się o granicę 
wytrzymałości, ale nie ze 
względu na treningi, ale 
rozłąkę z rodziną: żoną  
i córkami. Dlatego 
chciałby, aby w Polsce 
powstał kryty tor do 
ścigania się na lodzie i nie 
musiałby już wyjeżdżać 
poza kraj, aby ćwiczyć.Konferencja prasowa. Od lewej: Szymański, Niedźwiedzki, Bródka.
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Dopingowaliśmy 
cały czas i dlatego 
jedziemy go teraz 
przywitać

Na lotnisku Okęcie witał Zbigniewa Bródkę Zespół Pieśni i Tańca Kalina.
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Najbardziej wyczekiwana chwila: Spotkanie z żoną.
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Domaniewice | Wszyscy przybyli podziękować Mistrzowi

Huczne powitanie Zbigniewa Bródki 
w rodzinnej miejscowości
Niczym król powitany został w rodzinnej 
miejscowości, Domaniewicach, złoty i brązowy 
medalista z Soczi Zbigniewa Bródka. Na sali 
gimnastycznej w tutejszym gimnazjum przywitać 
i podziękować przybyło mu kilkaset, może nawet 
około tysiąca osób z Domaniewic i nie tylko. Sam 
Mistrz w imprezie brał udział tylko przez krótki 
czas, gdyż po całym dniu wrażeń i obowiązków 
nie miał praktycznie siły. Jego wierni fani  
i krajanie wybaczyli mu to bez mrugnięcia okiem.

Atmosferę wielkiego świę-
ta wyczuwało się, już kierując 
się w kierunku gimnazjum. Na 
jego fasadzie wyświetlano sce-
ny z udziałem Zbigniewa Bród-
ki, na wejściu do pobliskiej szkoły 
podstawowej widniał transparent  
z napisem „Zbigniew Bródka na-
szym Mistrzem jest. Domaniewi-
ce. Polska”. 

Kto chciał, mógł też zaopatrzyć 
się w kibicowskie, biało-czerwo-
ne gadżety. W kierunku gimna-
zjum zmierzało z minuty na mi-

nutę coraz więcej osób. O tym, 
jaką skalę będzie miała impreza, 
przekonać można było się na do-
bre po wejściu na salę. 

Niemal wszędzie wzdłuż ścian 
umieszczone zostały tablice ze 
zdjęciami Zbyszka oraz liczne 
transparenty z podziękowania-
mi. W centralnym miejscu usta-
wiono scenę, a na której znajdo-
wał się specjalnie przygotowany 
tron. Nad tym miejscem widniał 
niebieski materiał z wielkim na-
pisem „Domaniewice witają na-

szego mistrza”. Z sufitu zwieszały 
się swobodnie wycięte ze styro-
pianu... łyżwy. Wyjątkowość im-
prezy i jej rangę podkreślały też 
widoczne ekipy telewizyjne prak-
tycznie wszystkich liczących się 
polskich stacji. Przed szkołą usta-
wiono kilka wozów transmisyj-
nych. Nie zabrakło też radiowców 
i przedstawicieli prasy lokalnej. 
Wszyscy czekali na przybycie 
Zbigniewa Bródki. Do tego cza-
su najczęściej przepytywaną oso-
bą był, tradycyjnie już, trener Mie-
czysław Szymajda. – Szykuje się 
w Domaniewicach impreza stule-
cia – zagajamy przewodniczącego 
Rady Gminy Ryszarda Ogonow-

skiego, który specjalnie na tę oka-
zję wcielił się w rolę wodzireja. – 
Nie – odpowiada, po czym dodaje 
z uśmiechem. – Tysiąclecia. 

Atrakcji nie zabrakło
Tego dnia dla wszystkich ze-

branych przewidziano mnóstwo 
atrakcji, od zup przygotowanych 
przez panie z Kół Gospodyń 
Wiejskich po liczne atrakcje ar-
tystyczne. Widownia zaczęła się 
gromadzić na sali bardzo licz-
nie już od około godziny 17.30. 
Przewodniczący Ogonowski oraz 
wójt Paweł Kwiatkowski cały 
czas byli w kontakcie z bliski-
mi Zbigniewa Bródki i śledzili, 

gdzie obecnie przebywa Mistrz. 
Z minuty na minutę sala zapeł-
niała się coraz szczelniej. Wszę-
dzie widać było machające bia-
ło-czerwonymi chorągiewkami 
dzieci. Licznie zgromadzili się 
też dorośli. Najliczniejszą grupę 
stanowili oczywiście mieszkań-
cy gminy Domaniewice. – Oglą-
dałyśmy wszystkie transmisje  
z udziałem Zbyszka, wszystkie 
relacje, jakie były w telewizji – 
opowiadały nam panie Danuta 
Wojtysiak oraz pani Mieczysła-
wa. – Dzisiaj przyszłyśmy, bo to 
jest nasz sąsiad. Duma nas roz-
piera. Nawet z zagranicy dzwonią 
do mnie i gratulują, że mamy ta-

Zbigniew Bródka pokazuje zebranym zdobyte przez siebie w Soczi medale.

Paweł Kwiatkowski 
wójt gminy Domaniewice: 
  
Zbyszek zrobił nam 
wspaniałą niespodziankę. 
Liczyliśmy na medal, ale 
pewnie nikt nie liczył na złoty. 
Cieszymy się niezmiernie, że 
mamy mistrza olimpijskiego 
i brązowego medalistę 
w biegu drużynowym. 
Jesteśmy bardzo szczęśliwi  
i uradowani. Myślę, że  
w Domaniewicach nie było 
osoby, która by nie oglądała 
występów Zbyszka. Ja też 
czekałem do ostatniej chwili. 
Za pół godziny brałem ślub, 
ale musiałem obejrzeć tę 
transmisję na żywo. 
To jest naprawdę wielka 
promocja dla naszej  
gminy. Przy naszym 
skromnym budżecie teraz 
widać, że te pieniądze,  
które przekazywaliśmy 
na klub, były dobrze 
inwestowane.  
Po tym złotym medalu 
widać, że chyba ten budżet 
na sport będziemy musieli 
troszkę zwiększać, bo są 
tego efekty, a widzimy już, 
że młodzież coraz częściej 
przychodzi na lodowisko 
i nie tylko. Trenuje i zdobywa 
dobre wyniki na szczeblu 
krajowym.W Drodze do Domaniewic, z teściem.
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Męski uścisk dłoni w wykonaniu Zbigniewa Bródki i Mieczysława Szymajdy Najmłodsi kibice w oczekiwaniu na swojego idola

kiego mistrza w Domaniewicach, 
w centralnej Polsce, gdzie nie 
ma warunków. Na takim boisku, 
gdzie jest wylewana zimą przez 
pana Mietka woda, wychowano 
mistrza, a przecież jest jeszcze 
wiele młodzieży zdolnej, która się 
tym łyżwiarstwem zajmuje... 

– Ja przychodzę tu z innymi 
dziećmi, kuzynami z innych gmin 
i zawsze, co sobota i niedziela jest 
dużo osób na boisku, jak jest lo-
dowisko – dodaje pani Danuta. – 
Oby panu Mietkowi starczyło sił 
do wylewania. Muszą go teraz 
wszyscy mocno wspierać. Może 
władze samorządowe zwrócą 
uwagę na to, że w tej dyscyplinie 
młodzież domaniewicka osiąga 
sukcesy. Do Domaniewic przy-
byli nie tylko mieszkańcy gminy, 
ale też goście z Łowicza i Głow-
na. – Przyjechałem zobaczyć, jak 
to wszystko wygląda – powiedział 
nam Michał Pawłowicz z Głow-
na. – Kto wie, kiedy znowu poja-
wi się taka okazja... 

Mistrz musi odpocząć
Zbigniew Bródka przybył do 

Domaniewic około godziny 20. 
Dopiero o tej godzinie udało mu 
się dotrzeć do rodzinnej miejsco-
wości po licznych wizytach czy 
to w Warszawie, czy w Łowiczu. 
Do tego czasu czekajacy na nie-
go nie nudzili się jednak. Na sce-
nie muzykę disco grał zespół Eve-
nement. W kilku wejściach swoje 
talenty pokazali też członkowie 
Zespołu Pieśni i Tańca Kalina.  
W przerwach publiczność roz-

grzewano wspólnym skandowa-
niem. Ryszard Ogonowski wołał 
„Zbigniew!”, a wszyscy obecni 
opowiadali gromko „Bródka!”. W 
innej wersji tej zabawy panowie 
wołali imię mistrza, a panie jego 
nazwisko. Wreszcie pojawił się, 
na scenę wprowadzili go strażacy, 
na czele z dowódcą JRG PSP Jac-
kiem Szeligowskim. Tumult, jaki 
wówczas zapanował, był wręcz 
nie do opisania. Okrzyki, okla-
ski, przeciągły dźwięk trąbek  
i instrumentów na kształt znanych  
z mundialu w RPA wuwuzeli.  
Zbigniew Bródka z medalami na 
szyi zasiadł na przygotowanym 
fotelu i widać było po nim, że jest 
bardzo zaskoczony tym gorącym 
przyjęciem. Obok niego miejsce 
zajął Mieczysław Szymajda. 

Po złotym i brązowym meda-
liście widać było jednak także 
ogromne zmęczenie. Widzieli to 
też ci, którzy mieli okazję oglą-
dać jego konferencje prasowe  
w stolicy. Zbigniew Bródka przyjął  
w zasadzie jedynie kwiaty i list 
gratulacyjny od wójta i przewod-
niczącego Rady Gminy, po czym 
opuścił salę, aby trochę odpocząć. 
Obiecał jednak, że gdy tylko po-
czuje się nieco lepiej, wróci na 
salę. 

Wszyscy gratulowali
Tak, jak obiecał, tak zrobił, ale 

przez około godzinę publiczność 
bawiła się bez głównego bohate-
ra. W tym czasie na scenie po-
jawiały się różne reprezentacje, 
które gratulacje i kwiaty skła-
dały na ręce mamy Zbignie-
wa Bródki – Haliny. Zrobili to 
m.in. marszałek wójewództwa 
łódzkiego Witold Stępień, sta-
rosta łowicki Krzysztof Figat, 
przedstawiciele Głowna – prze-
wodniczący Rady Miejskiej 
Grzegorz Szkup oraz przewod-
niczący jej młodzieżowej wersji 
Michał Wójcik, a także senator 
PiS Przemysław Błaszczyk i po-
seł tej partii Marek Matuszewski.

Owację wzbudziła zwłaszcza 
wypowiedź tego ostatniego, któ-
ry powiedział, że powiat łowicki 
musi mieć kryty tor do łyżwiar-
stwa szybkiego. Dodał również, 
że w ciągu roku – dwóch będzie 
można zweryfikować, czy mówi 
prawdę. 

W czasie nieobecności Zbi-
gniewa Bródki kolejne występy 
dał zespół Kalina. Wreszcie po-
nownie pojawił się sam mistrz. 
Podziękował on po raz kolejny 
wszystkim za gorące powitanie. 
Uhonorował też swojego pierw-
szego trenera, któremu wręczył 
pamiątkowy srebrny medal z łyż-
wiarzem. Dla Zbigniewa jeszcze 
raz zatańczyła, tym razem mazu-

ra, Kalina. Wkrótce złoty medali-
sta pożegnał się ze zgromadzony-
mi i życzył im dobrej zabawy, po 
czym udał się na zasłużony odpo-
czynek, żegnany gromkim brawa-
mi i okrzykami.

Ulubiony zespół córki 
Z olimpijczykiem zdążył się 

jeszcze przywitać i złożyć mu 
gratulacje Radosław Liszewski 
– lider i założyciel świetnie zna-
nego w Polsce zespołu Weekend. 
To właśnie ta grupa była główną 
atrakcją muzyczną wieczoru. 

Oczywiście nie mogło  
w czasie występu zabraknąć naj-
bardziej znanego hitu zespołu 
„Ona tańczy dla mnie”. Widow-
nia bawiła się doskonale i razem 
z zespołem śpiewała także kolejne 
piosenki. W przerwie Radosławo-
wi Liszewskiemu dziękował teść 
Zbigniewa Bródki Bogdan Rząp. 
Okazało się bowiem, że Weekend 
to ulubiony zespół... Gabrysi, có-
reczki złotego medalisty. – Dzię-
kuję ci, Radku, za spełnienie ma-
rzeń wnuczki Gabrysi, która was 
kocha. – mówił pan Bogdan. –  
A my kochamy Gabrysię – od-
wzajemnił się lider zespołu. 

Po występie weekendu zebra-
ni mogli spróbować ważącego, 

bagatela, 50 kg, specjalnie przy-
gotowanego tortu, ozdabionego 
wizerunkiem domaniewickiego 
łyżwiarza. 

Na koniec zebrani wyszli na 
zewnątrz budynku, gdzie ogląda-
li pokaz laserów i sztucznych ogni 
na część naszego złotego medali-
sty.�  kl

W czerwcu festyn 
dla Zbyszka

Choć zmęczony długim  
dniem Zbigniew Bródka  
nie mógł uczestniczyć  
w całej imprezie w rodzinnych 
Domaniewicach, to już za jakiś 
czas będzie mógł spotkać się 
ze swoimi krajanami i fanami 
na specjalnie zorganizowanym 
na jego część festynie. Jak 
zapowiedział przewodniczący 
Rady Gminy Domaniewice 
Ryszard Ogonowski, odbędzie 
się on 1 czerwca. kl

Andrzej Bródka 
tata Zbigniewa Bródki: 

W końcu się doczekaliśmy 
syna. To było długie 
oczekiwanie, ale już mamy go. 
Liczyliśmy na medal, ale nie 
spodziewaliśmy się aż dwóch 
i indywidualnego tak wysoko 
– złota. Dzisiejsze powitanie 
na lotnisku to coś pięknego. 
Wszyscy kibice, rządzący 
powiatem, gminą, koledzy 
ze straży, komendant... Coś 
ogromnego. 
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Warto było pomagać

Choć wiadomo, że sukces 
Zbigniewa Bródki to przede 
wszystkim wynik jego ciężkiej 
pracy, to swój udział w tym, że 
Domaniewice mają złotego 
medalistę Igrzysk Olimpijskich 
miały też władze gminy, które 
od lat starają się wspierać 
działalność UKS Błyskawica, 
choćby pokrywając koszty 
wody na lód czy oświetlenia 

przy lodowisku. - Ciągle mówiło 
się, że koszty finansowania 
lodowiska spadają na szkołę, 
więc stwierdziliśmy, że trzeba 
pomóc, żeby coś się tam działo 
- wspomina wieloletni wójt gminy 
Domaniewice Mirosław Grzegorz 
Redzisz. - To nie było wiele, ale 
co roku przekazywaliśmy 20-
30.000 zł na klub. Teraz widać, 
że było warto. kl
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Łowicz | Uroczysta sesja samorządów

Samorządowcy 
nagradzają mistrza
26 lutego o godz. 15.00, kiedy 
zamykaliśmy to wydanie gazety, 
w sali barokowej Muzeum 
w Łowiczu rozpoczynało się 
uroczyste, wspólne posiedzenie 
Rady Miejskiej w Łowiczu, 
Rady Gminy Domaniewice 
i Rady Powiatu Łowickiego. 
Radni zwołali je, aby wspólnie 
docenić olimpijskie sukcesy  
Zbigniewa Bródki.

Panczenista miał na nim otrzy-
mać od władz miejskich tytuł Ho-
norowego Obywatela Łowicza, 
a od władz powiatowych Super-
markę „Łowickie”. Po sesji miał 
też odebrać pamiątkową plakiet-
kę, upamiętniającą przyznanie 
mu tytułu „Łowiczanina Roku 
2013”, który został mu przyzna-
ny przez Kapitułę w grudniu, jed-
nak z powodu startów w Pucharze 
Świata i przygotowań do igrzysk, 
sportowiec nie mógł jej wcześniej 
odebrać. 

Ponieważ pewnym było, że 
z powodu ograniczonej liczby 
miejsc nie wszyscy chętni zdołają 
wejść do muzeum podczas połą-
czonych sesji, burmistrz Krzysz-
tof Jan Kaliński poprosił Zbignie-
wa Bródkę, by ten po uroczystości 
spotkał się z mieszkańcami Łowi-
cza i okolic, ze swoimi kibicami 
na dziedzińcu muzeum. Spotka-
nie to miało się rozpocząć ok. go-
dziny 17.00.

Nie tylko zaszczyty, 
także pieniądze
Radni powiatu łowickiego za-

mierzali też na tej sesji wręczyć 
nagrody pieniężne dla Zbigniewa 
Bródki i jego klubowego trenera 
Mieczysława Szymajdy za znako-
mite wyniki na igrzyskach olim-
pijskich w Soczi. Pomysł zaopi-
niowała pozytywnie 21 lutego 
komisja Komisji Edukacji, Kul-
tury, Sportu, Turystyki, Mło-
dzieży i Promocji, której Szy-
majda jest przewodniczącym. 
On sam wstrzymał się od głosu, 
pozostali obecni na posiedzeniu 
radni bez zawahania podnieśli 
ręce za projektem uchwały.

Ustalono, że nagrody po-
winny wynosić odpowiednio 
15.000 zł dla Zbigniewa Bród-
ki i 7.500 zł dla Mieczysława 
Szymajdy. Kwoty były ustalane 
jeszcze przed zdobyciem przez 
Bródkę brązowego medalu  
w biegu drużynowym. W związ-
ku z tym sukcesem, niektórzy 
radni postanowili te nagrody 
podwyższyć. – Zamierzam za-
proponować podwyższenie tych 
nagród, bo brązowy medal trze-
ba także docenić – mówił nam 
w poniedziałek radny Euge-
niusz Furman.

Propozycja padła, ale na sesji 
przyjęto jednak wersję z piąt-
kowej komisji – 15.000 zł dla 
Zbigniewa Bródki i 7.500 zł dla 
Mieczysława Szymajdy.  � tm

Łowicz | Od szkolnego sportu aż po Olimpiadę

Od 18 lat na łamach NŁ
Mamy tę satysfakcję, 
że sukces Zbigniewa 
Bródki nie był dla nas 
zaskoczeniem, a jego 
osoba nie była nam obca.

Przeciwnie, jego nazwisko re-
gularnie pojawiało się na stro-
nach naszego tygodnika – i to 
po raz pierwszy już w roku 1997.  
4 grudnia 1997 roku Paweł Do-
liński pisał o wyprawie juniorów 
UKS Błyskawica Domaniewi-
ce na lodowisko Podhala Nowy 
Targ, gdzie rozegrano Ogólno-
polską Olimpiadę Młodzieży.  
– „Trener Mieczysław Szymajda 
zabrał tym razem piętnastu swo-
ich podopiecznych, a w zawo-
dach tych startowało około 160 
zawodników z całego kraju. Short 
track staje się coraz bardziej inte-
resujący, dyscyplina ta rozwija się 
szybko, choć nadal często o suk-
cesie decyduje sprzęt. W Doma-
niewicach zakupiono kilka par 
dobrych łyżew i odbiło się to  
w lepszych wynikach. (...) Naj-
lepiej z domaniewiczan wypadł  
w Nowym Targu Zbigniew Bród-
ka, który na dystansie 500 m 
był drugi, a na 1000 m siódmy.  
W tej samej kategorii juniorów C 
(rocznik 1984-86) na 500 m Pa-
weł Szymajda był piąty, a Arek 
Kozakiewicz szósty. Dobrze też 
zaprezentowała się Joanna Bród-
ka, która w kategorii juniorek D 
(1986-88) trzy okrążenia 111-me-
trowego toru pokonała, zajmując 
piąte miejsce”.

Potem już Bródka z naszych 
łamów nie schodził – każdej 
zimy, czy to był rok 1999, 2000, 
2001, 2004 czy lata późniejsze, 
Paweł Doliński miał satysfakcję 
mogąc swym tekstom dawać ty-
tuły: „Bródka w krajowej czołów-
ce”, „Bródka trzeci w Polsce”, 
„Najwyżej Zbyszek Bródka” , 
„Zbyszek Bródka pierwszy”, 
„Brązowy medal Zbyszka Bród-

ki”... Olimpiada Młodzieży, za-
wody rankingowe, Mistrzostwa 
Polski... Młody chłopczyk sta-
wał się chłopakiem, junior zaczął 
rywalizować z seniorami, potem 
było Vancouver – a teraz Soczi.

Przy czym zawsze był twardy, 
uparty i bojowy – spójrzcie choć-
by na załączone zdjęcie – opu-
blikowane w Nowym Łowicza-
ninie 18 stycznia 2001 roku. 

Konkurs NŁ
Trafne typy 
kibica  
z Warszawy

Pan Jacek Kuśmierz z War-
szawy został zwycięzcą ogło-
szonego przez naszą redakcję 
konkursu olimpijskiego. Jego 
zgłoszenie zostało wylosowane 
spośród trzech, których nadaw-
cy poprawnie wytypowali dwa 
miejsca, jakie zajął Zbigniew 
Bródka podczas ZIO w Soczi. 
Rezultatów wszystkich trzech 
startów poprawnie nie wyty-
pował nikt. Pan Jacek obstawił 
trafnie dwa miejsca medalo-
we naszego olimpijczyka, czy-
li indywidualne złoto na 1500 
m oraz brąz w starcie drużyno-
wym. Oprócz niego te dwa miej-
sca dobrze typowały jeszcze tyl-
ko 3 osoby, w tym naczelny NŁ  
– ale jego głos nie brał udziału 
w losowaniu. 

Ręka dokonującego losowa-
nia naszego reportera Tomasza 
Matusiaka okazała się szczę-
śliwa właśnie dla pana Ku-
śmierza, który swe zgłoszenie 
do konkursu nadesłał drogą in-
ternetową. Dzięki temu wygrał 
główną nagrodę, czyli flagę  
z własnoręcznym podpisem  
i wizerunkiem mistrza. Dla po-
zostałych uczestników konkur-
su (a było ich w sumie tylko 
12) mamy nagrody pociesze-
nia w postaci zdjęć Zbigniewa 
Bródki z jego autografem. Na-
grody można odebrać w siedzi-
bie redakcji przy ul. Pijarskiej 
w Łowiczu. Zwycięzcy gratu-
lujemy. 

Zbyszek Bródka na zdjęciu w NŁ, zima 2001.
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Łowicz | Biały Orlik po sukcesie w Soczi

Więcej łyżwiarzy  
przy Bolimowskiej

W poniedziałkowe popołu-
dnie, 18 lutego, można było ob-
serwować na „Białym Orliku” 
przy ul. Bolimowskiej kilkuoso-
bową grupkę amatorów łyżwiar-
stwa – w większości młodzież 
szkolną, choć nie tylko. Czy do 
wyjścia tego dnia na łyżwy na-
tchnął ich sukces Zbigniewa 
Bródki? Trudno jednoznacznie 
powiedzieć – niektórych tak, inni 
przychodzili tam już wcześniej.

– Mam na nogach łyżwach 
pierwszy raz w życiu – mówił 
nam Krzysztof Cichal, rówie-
śnik Zbigniewa Bródki (30 lat). 
– Wcześniej, od swojej pierwszej 
komunii, jeździłem sporo na rol-
kach, co jest podobne, ale jednak 
inne. Może szkoda, że nie spo-
tkałem wtedy ludzi, którzy za-
chęciliby mnie do jazdy na łyż-

wach, nie miałem też za bardzo 
gdzie trenować. Sukces Zbignie-
wa Bródki może być natchnie-
niem, nie tylko do łyżwiarstwa, 
ale ogólnie, do realizowania swo-
ich pasji. 

Nie trzeba było złotego meda-
lu, aby do jazdy na łyżwach za-
chęcić młodego Michała Kędzio-
rę, który śmigał po lodowisku 
wzdłuż i wszerz. – Pewnie ten 
sport stanie się teraz popularniej-
szy, ale my, podobnie jak wiele 
innych rodzin, przychodzimy na 
lodowisko już od dawna – mówił 
nam obserwujący go z boku oj-
ciec, Dariusz Kędziora. – To, że 
jest teraz większa grupa, nieko-
niecznie musi się wiązać z Bród-
ką, bo to zależy od wielu czynni-
ków, w tym głównie od pogody  
i pory dnia.� tm

Łowicz i okolice | Nauczyciele WF o młodzieży

Czy Bródka i inni pociągną 
za sobą młodzież?
Czy możemy oczekiwać, że sukcesy naszych zawodników w Soczi zachęcą młodzież do uprawiania 
sportu? Postanowiliśmy zapytać o to kilkoro doświadczonych nauczycieli wychowania fizycznego. 

– Na pewno sukcesy powo-
dują większe zainteresowanie, 
ale nie tyle sportem w ogóle, co 
daną dyscypliną – uważa Ste-
fan Staszewski, nauczyciel WF  
w szkole na Bratkowicach w Ło-
wiczu. – Najbardziej to widać 
po sportach zespołowych. Jak 
był sukces reprezentacji w piłce 
ręcznej, młodzież chciała grać 
w piłkę ręczną, jak w siatków-
ce – to w siatkówkę. Obserwu-
jąc swoich uczniów oceniam ich 
zaangażowanie pozytywnie. To 
nie jest oczywiście to, co było 30 
lat temu, kiedy ja sam chodzi-
łem do szkoły, chociaż warunki 
do trenowania i zaplecze w Ło-
wiczu są teraz nieporównywal-
nie lepsze. My nawet nie marzy-
liśmy o takich obiektach jakie są 
teraz. Trzeba jednak pamiętać, 
że sport ma teraz ogromną kon-
kurencję w postaci informatyki, 
rozwiniętych mediów i związa-
nych z tym rozrywek.

Pytany o frekwencję i o to 
czy młodzież czasem celo-
wo nie unika lekcji WF-u, Ste-
fan Staszewski uważa, że wca-
le nie jest tak źle, przynajmniej  
w podstawówkach i gimna-
zjach. – Rzeczywiście, ucznio-
wie częściej niż kiedyś opusz-
czają lekcje – mówi Staszewski. 
– Nie posądzałbym ich jednak 
o premedytację, młodzież na-
prawdę często choruje, a przy 
tym rodzice są bardziej na to 
wyczuleni. Dlaczego tak się 
dzieje? To choroba cywiliza-
cyjna, bardzo złożony problem. 
Myślę, że duże znaczenie ma tu 
złe odżywianie i różne substan-
cje, które spożywamy w kupo-
wanych produktach. 

Znacznie bardziej sceptycz-
ny jest Robert Chojnowski ze 
Szkoły Podstawowej w Niebo-
rowie. – Nic się z tego powo-
du nie zmieni – uważa. – Po-
wodów jest wiele. Po pierwsze, 
młodzież nie angażuje się  
w sport tak jak kiedyś, za dużo 
ma sprzętu audiowizualnego  
i gier na konsolę. Kuleją też 
same lekcje WF w szkołach. 
Program dla klas I-III zakłada 

niemal wyłącznie gry i zaba-
wy, w miarę nieźle jest jeszcze 
w klasach IV-VI, wtedy dzieci 
mają największy zapał do spor-
tu, który jednak potem słabnie. 

Część winy ponoszą wreszcie 
sami rodzice, dla których liczy się 
tylko ocena z WF, a nie rzeczywi-
ste umiejętności ich dziecka. 

Za dobrego nauczyciela WF 
uważają takiego, który stawia 
wszystkim piątki i szóstki, a je-
śli któryś stawia stopnie ade-
kwatnie do postępów i zaan-
gażowania ucznia, to rodzice 
się obrażają i mogą np. pisać 
zwolnienia. Wielu nauczycie-
li jednak liczy na to, że udane 

igrzyska i inne sukcesy spor-
towców mogą być dla młodzie-
ży inspiracją. – Sukcesy powo-
dują większe zainteresowanie 
sportem – uważa Paweł Kępka, 
nauczający w ZSP 4 w Łowi-
czu. – Może w szkołach ponad-
gimnazjalnych tego aż tak nie 
widać, ale w podstawówkach  
i gimnazjach to będzie na pew-
no silny impuls. Ważne, żeby 
udało się tę falę popularności 
danej dyscypliny wykorzystać 
i podtrzymać, aby pozostawiła 
trwały efekt, a do tego potrzeba 
zainwestować w sprzęt i w pro-
fesjonalne szkolenie. 

Nauczycielka z II LO w Ło-
wiczu, Iwona Grzegory-Gajda, 
powiedziała nam: – Mam wra-
żenie, że świadomość tego jak 
ważny jest zdrowy tryb życia  
i sprawność w ostatnich latach 
wzrosła, być może także dzię-
ki mediom. Wielu młodych lu-
dzi, zwłaszcza dziewcząt, bo 
z nimi najwięcej pracuję, nie 
myśli o wyczynowym sporcie, 
wynikach i rywalizacji, za to 
chce trenować dla siebie, żeby 
dobrze wyglądać i dobrze się 
czuć. 

Być jak Zbyszek Bródka, chociaż przez kilka chwil! Sukces panczenisty 
z Domaniewic zachęcił kilkoro Łowiczan do spróbowania swoich sił na 
lodowisku. 

Tomasz
Matusiak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info Sport ma teraz 
ogromną konkurencję 
w postaci informatyki, 
rozwiniętych mediów 
i związanych z tym 
rozrywek.

Tomasz
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Punkt zapalny
Łowicz | Dyskusja na sesji: czy to nasza sprawa, czy nie?

Gender podzieliło miejskich radnych
Radny miejski Piotr Gołaszewski złożył na 
ostatniej sesji 30 stycznia wniosek w imieniu 
Klubu Radnych Prawo i Sprawiedliwość  
o wypracowanie na posiedzeniach wszystkich 
komisji Rady Miejskiej opinii w sprawie 
stanowiska w obronie dzieci i rodziny przed 
ideologią gender. I wtedy się zaczęło...

Gdy radny Gołaszewski czy-
tał swój wniosek, na twarzach 
radnych Roberta Wójcika i Ry-
szarda Szmajdzińskiego (SLD) 
widać było, że nie przepuszczą 
okazji do krytycznej oceny ini-
cjatywy radnego z PiS, na twa-
rzach pozostałych radnych zago-
ścił szeroki uśmiech, uśmiechał 
się też burmistrz Krzysztof Ka-
liński.

Do wniosku złożonego przez 
radnego Gołaszewskiego dołą-
czone zostało proponowane sta-
nowisko Rady Miejskiej, pod 
którym podpisali się członko-
wie Klubu Radnych PiS Miasta 
Łowicza: Dariusz Dzik, Leszek 
Plichta, Grzegorz Michalak oraz 
wnioskujący. 

Proponowany tekst 
stanowiska
W proponowanym stanowi-

sku można m.in. przeczytać: 
„W ostatnim czasie obserwu-
jemy coraz bardziej agresyw-
ne próby wdrażania ideologii 
gender do naszego życia spo-
łecznego, niezwykle szkodliwej  
i niebezpiecznej, szczególnie dla 
młodego pokolenia. Zaprzecza 
ona nie tylko naturze człowieka 
i jego godności, ale uderza rów-

nież bardzo mocno w rodzinę. 
Ideolodzy grender twierdzą, że 
płeć biologiczna nie ma żadne-
go znaczenia, a liczy się przede 
wszystkim płeć o charakterze 
kulturowym.(...) Rada Miejska 
Łowicza, dostrzega niebezpiecz-
ne próby zmierzające do zmiany 
świadomości społecznej, postaw  
i powszechnie przyjętego sys-
temu wartości opartego na po-
szanowaniu godności człowieka  
i rodziny rozumianej jako zwią-
zek kobiety i mężczyzny. Wy-
rażamy swój głęboki sprzeciw  
wobec promowania ideologii 
gender, zwłaszcza wśród dzieci  

i młodzieży i realizacji progra-
mów nauczania opartych na za-
łożeniach tej ideologii. Skutki 
demoralizującego wpływu na naj-
młodszych mogą być długotrwałe 
lub wręcz nieodwracalne. (...)” 

Jak przebiegała 
dyskusja
Radny Ryszard Szmajdziń-

ski powiedział do Piotra Go-
łaszewskiego: – Jestem zdzi-
wiony działaniem radnego, 

to jak otwieranie puszki Pan-
dory. Nie wywołuj takich te-
matów. Błagam! Od razu 
z zaangażowaniem zaczął pro-
stować i wyjaśniać, że gen-
der to nie ideologia, ale na-
uka, rozwijająca się od 60 lat. 
Zaznaczył, że o gender mógł-
by długo mówić i wyjaśniać, 
co się za tym kryje, że jest to 
nauka dotycząca społecznego 
i kulturowego rozumienia płci  
i różnic pomiędzy płciami. To, 

do czego w proponowanym 
stanowisku nawiązywał radny 
Gołaszewski, nazwał wycin-
kiem tej nauki.

Radna Ewa Zbudniewek po-
wiedziała: – Podejrzewam, że ile 
nas tu jest osób, to detali ideolo-
gii czy nauki gender nikt nie zna. 
Radny Michał Trzoska powie-
dział: – Może to nie jest dysku-
sja na to forum, jeśli gender jest 
nauką, to mocno zideologizowa-
ną. (...) Zaznaczył jednak, że jest 

przeciwny wprowadzeniu nauki 
gender do przedszkoli i rada nie 
powinna do tego dopuścić.

Radny Robert Wójcik zadał  
pytanie burmistrzowi Kalińskie-
mu, czy założenia gender reali-
zowane są w programach na-
uczania łowickich przedszkoli,  
a radnego Gołaszewskiego za-
pytał, czy pojawienie się pro-
pozycji stanowiska to działanie 
wynikające z polecenia idącego  
z góry. Gołaszewski zaprzeczył, 
aby działał pod dyktando par-
tii, przyznał jednak, że dobrze 
jest czerpać z dobrych wzorców. 
Burmistrz natomiast powiedział, 
że w łowickich przedszkolach 
nie jest realizowany program 
edukacyjny z elementami gen-
der.

Jeżeli będziemy mieli szerszą 
wiedzę, to wówczas myślę, że 
rada powinna się tym zająć zająć 
– powiedziała.

Dyskusję przerwał przewod-
niczący rady Henryk Zasępa. 
Sprawa stanowiska powróci naj-
prawdopodobniej na najbliż-
szych komisjach Rady Miej-
skiej.� tb

Dyskusja w sprawie gender radnych Piotra Gołaszewskiego (PiS) oraz Ryszarda Szmajdzińskiego (SLD)   
tak wciągnęła, że jeszcze po zakończeniu seji mieli sobie dużo do powiedenia. Z sali radziejskiej łowickiego 
ratusza wyszli jako ostatni.Z projektu rezolucji 

zaproponowanej 
przez radnego 
Gołaszewskiego

Sprzeciwiamy się próbom 
narzucania unijnych rozwiązań 
zastrzeżonych dla wewnętrznej 
polityki państw członkowskich 
Unii Europejskiej oraz łamaniu 
Konstytucji RP poprzez 
odbieranie rodzicom prawa do 
wychowywania dzieci zgodnie 
z najważniejszymi wartościami, 
jakie wyznają.

Burmistrz powiedział, 
że w łowickich 
przedszkolach nie jest 
realizowany program 
edukacyjny 
z elementami gender.
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Gmina Głowno | Poselskie pytania, dyrektorskie odpowiedzi 

Na sesji o gender
Nieoczekiwanie, nośny 
ostatnio temat „gender” 
wkradł się na obrady 
Rady Gminy Głowno. 
Na styczniowej sesji 
wójt odczytał list na ten 
temat, jaki dotarł do 
niego z Biura Poselskiego 
posła na Sejm RP Marka 
Matuszewskiego. 

List wpłynął do urzędu  
27 stycznia i wójt odczytał go 
na sesji 29., korzystając z obec-
ności na niej dyrektorów gmin-
nych placówek oświatowych, 
w kompetencjach których leży 
udzielenie odpowiedzi na sze-
reg poselskich pytań. W pierw-
szych słowach swojego listu 
Marek Matuszewski napisał: 
„W związku z pojawiającymi 
się informacjami, iż pedagodzy 
z podległych gminie placó-
wek oświatowych biorą lub też 
będą brali udział w szkoleniach 
z zakresu ideologii gender (...) 
zwracam się z następującymi 
pytaniami: 

1. Czy w podległych placów-
kach oświatowych są prowadzo-
ne zajęcia promujące ideolo-
gię gender? Jeśli tak, to proszę 
o podanie, w której placówce?

2. Czy planowane jest wpro-
wadzenie zajęć, które będą pro-
mować ideologię gender? 

3. Czy pedagodzy w podle-
głych placówkach oświatowych 
brali, biorą lub będą udział  
w szkoleniach promujących 
ideologię gender i kto ponosi 
koszty związane z wyżej wy-
mienionymi szkoleniami? Jeśli 
tak, to proszę o podanie, w któ-
rej placówce i ilu pedagogów? 

4. Czy rodzice wyrazili zgo-
dę na udział dzieci w zajęciach 
promujących ideologię gen-
der?”

Po serii pytań Marek Matu-
szewski dodał wyjaśnienie, że 
jako poseł PiS sprzeciwia się 
promowaniu ideologii gender, 
którą uważa za szkodliwą, a na-
wet niebezpieczną dla naszego 
kraju. Dalej poseł Matuszewski 
przytacza własną interpretację 
owej ideologii, która jego zda-
niem stwierdza, że płeć nie wy-
nika z natury, lecz ze sztucznej 
konstrukcji społeczno-kulturo-
wej i próbuje narzucić model 
wychowania, rodziny i szkoły. 
Posła niepokoi, cyt. „wprowa-
dzanie ideologii gender do pol-
skich przedszkoli oraz szkół”. 
Jest ona w jego opinii „patolo-
giczna i sprzeczna z rozumem”, 
stąd list i przytoczona wyżej li-
sta pytań do władz gminy, na 
które Marek Matuszewski ocze-
kuje odpowiedzi w ustawowym 
terminie 14 dni. 

Dla równowagi warto tu się-
gnąć po definicję Światowej Or-
ganizacji Zdrowia (WHO), we-
dług której gender to stworzone 
przez społeczeństwo role, za-
chowania, aktywności i atry-
buty, jakie dane społeczeństwo 
uznaje za właściwe dla kobiet 
i mężczyzn. Badania nauko-
we poświęcone zjawisku (nie 
zaś ideologii) gender, określa-
ne są z ang. jako gender studies  
i prowadzone, często w ramach 
studiów socjologicznych, rów-
nież na polskich uczelniach. 

Po otrzymaniu listu wójt 
zwrócił się do dyrektorów 
szkół, prosząc o odniesienie 
się do jego treści. Poprosił ich 
też o wypowiedź na sesji. Naj-
obszerniej odpowiedział dy-
rektor Zespołu Szkół w Popo-
wie Głowieńskim Krzysztof 
Fortuna. Argumentując, że  
z różnych stron docierają często 
sprzeczne informacje na temat 
tego, czym jest „ideologia gen-
der”, stwierdził, że niełatwo 
odpowiedzieć wprost na posel-

skie pytania. Jeżeli bowiem za 
wyznacznik przyjmie się słowa 
ks. Dariusza Oko, porównują-
cego gender do reżimu czerwo-
nych Khmerów i ludobójstwa 
w Kamboży, to zdecydowanie 
takie wartości nie są w popo-
wskiej szkole promowane. We-
dług dyr. Fortuny nie promuje 
się w niej ani rozbijania rodzin, 
ani nie walczy z wartościami 
chrześcijańskimi, a choćby co-
roczna organizacja szkolnych 
jasełek stanowi czytelne odnie-
sienie do kręgu kultury chrze-
ścijańskiej właśnie. Z drugiej 
strony, gdy interpretować gen-
der jako naukę o równych pra-
wach kobiet i mężczyzn, to 
jest ona sama w sobie obecna  
w podstawie programowej np. 
na zajęciach z historii, gdy 
mowa jest o XIX-wiecznych 
sufrażystkach. 

– Czy to jest promowanie 
„ideologii gender”? Nie wiem, 
być może tak. Natomiast jeśli 
chodzi o szkolenia nauczycieli, 
to nie przypominam sobie żad-
nego, którego tytuł brzmiałby 
„Promocja ideologii gender” 
– dodał nieco ironicznie dy-
rektor. 

Dyrektorka Zespołu Szkół 
Publicznych w Mąkolicach 
Wioletta Przyżycka stwierdzi-
ła, że dyrektor z Popowa wła-
ściwie powiedział już wszystko 
w tej kwestii i u nich również 
„zajęcia promujące ideologię 
gender” nie są organizowane, 
podobnie jak w Zespole Szkół 
w Lubiankowie, którym kie-
ruje Agnieszka Czybiak. Ona 
także zgodziła się z przedmów-
cami. 

Radni, którzy wywo-
dy posła Matuszewskiego, 
jak można wnioskować z ich 
mimiki, przyjęli z pewnym roz-
bawieniem, nie podjęli dyskusji  
w temacie gender i powrócili 
do bieżących spraw gminy. �ewr

Krzysztof Fortuna
dyrektor Zespołu Szkół  
w Popowie Głowieńskim

– W Polsce prawnie zabronione 
jest propagowanie tylko dwóch 
ideologii – faszyzmu i komunizmu. 
O „gender” prawo nic nie 
wspomina. Słuchałem niedawno 
ks. Kazimierza Sowy (dyrektor 
kanału Religia.tv – dop red.), 
który pokazał dokument z czasów 
rządów PiS -”POKL Narodowe 
Strategiczne Ramy Odniesienia 
2007 – 2013”, w którym wyraźnie 
było napisane, że należy rozwijać 
filozofię „gender mainstreaming” 
– czyli kiedyś było dobre „gender”, 
a dziś jest to złe „gender”? Moim 
zdaniem histeria (bo chyba tak bym 
to nazwał) „antygenderowa” jest na 
wyrost. Nie mogę sobie wyobrazić, 
by nie dostrzegać różnicy 
biologicznej czy psychologicznej 
między mężczyzną a kobietą. Nie 
wiem, czemu pan poseł życzy 
sobie wskazania liczby nauczycieli, 
którzy być może zetknęli się  
z ideologią gender – czemu by to 
miało służyć? Ciekaw też jestem, 
jakich konsekwencji należałoby 
się spodziewać, gdyby na któreś 
z poselskich pytań odpowiedzieć 
„tak”? Likwidacji szkoły? Kontroli 
ministerialnej? Nalotu telewizji?
Przeciwnicy gender (proszę nie 
odbierać mnie jako zwolennika, bo 
nie umiem nawet się określić  
w tym sporze) mówią, że ideologia 
prowadzi do niszczenia rodziny. 
Być może. Ale z drugiej strony, 
alkoholizm też często niszczy 
rodzinę, a póki co nie ma 
parlamentarnego zespołu ds. 
likwidacji sprzedaży alkoholu. Lech 
Wałęsa dla jednym jest „Bolkiem”, 
a dla drugich – ikoną transformacji. 
Czy posłowie będą pytać szkoły  
o stanowisko w tej kwestii? Albo o 
stosunek do tragedii smoleńskiej? 
Dokąd to ma zmierzać?

BROŃMY DZIECI, NIE TYLKO NASZE. 
ONE SIĘ SAME NIE OBRONIĄ

Nie ma racji radny 
Szmajdziński twierdząc, 
że rada miejska nie jest 
miejscem do dyskusji o 
ideologii gender. Jest, bo 
jest demokratycznym forum 
wypowiedzi o sprawach , 
które w gestii samorządu leżą 
– a oświata do nich należy. 
I nie ma racji twierdząc, że 
gender to nie jest ideologia. 
Jeśli nawet kiedyś jako nauka 
zaczynała, to teraz ośrodki 
studiów gender są już tylko 
centrami dowodzenia akcji 
propagandowej mającej 
rozmontować naszą 
cywilizację, poligonami 
doświadczalnymi zmian 
znaczeniowych języka, 
laboratoriami, w których 
hoduje się przerażające ZŁO. 
Za ostro? Nie. Jeden 
dowód, nie trzeba więcej: od 
pseudonaukowego wywodu 
o prawie do swobodnego 
wyboru płci, genderowe 
środowiska, w komplecie, 
przeszły do popierania żądań 
prawa do adopcji dzieci przez 
pary homoseksualne. I to jest 
swoją drogą logiczne: jak się 
powiedziało A, to dlaczego 
nie powiedzieć B? Jeśli mogę 
„wybrać płeć”, a jednocześnie 
mam „prawo do posiadania 
dzieci”, to dlaczego miałbym 
być go pozbawiony jako gej?
Tyle, że to znaczy, iż te same, 
mieniące się “naukowymi” 
środowiska gender, 
gremialnie od lat popierające 
każdą lewicę, ciskają w kąt 
dawne ideały lewicy: wolność, 
równość, braterstwo. Bo jaka 
to równość, jeśli dziecko, 
które miało nieszczęście 
urodzić się z matki, 
niejednokrotnie będącej w 
rozpaczy, nie mającej nadziei 
na pomoc i tylko dlatego 
oddającej je do adopcji, jeśli 
to dziecko sędzia miałby 
prawo skazać na bycie 
wychowywanym przez dwóch 
facetów, bez naturalnej, 

kobiecej 
czułości? Albo 
odwrotnie, przez 
dwie lesbijki, 
bez szans na 
obserwowanie, 
odczuwanie, 
doświadczanie, czym jest 
prawdziwa męskość? 
Do tego prowadzi gender, 
tego chce. Gender 
nauką? W ślad za taką 
„nauką” Facebook w swej 
amerykańskiej wersji pozwala 
swym użytkownikom określać 
się, co do płci, już nie tylko 
jako mężczyzna lub kobieta, 
lecz także na 48 innych 
sposobów, np. jako „osoba 
panpłciowa” („pangender”),  
o płynnej płci („gender fluid”), 
czy międzypłciowa („intersex). 
Śmieszne? Niedługo zakażą 
nam się z tego śmiać – 
projekt odpowiedniej ustawy 
już jest w Sejmie. Ale jeśli 
ktoś się upiera, że gender 
jest nauką - to eugenika też 
nią była. Eichmann i Mengele 
przyszli później.
I racji nie ma też dyrektor 
Fortuna (patrz tekst obok), 
twierdząc, że alkoholizm też 
niszczy rodziny, ale nikt nie 
powołał parlamentarnego 
zespołu d.s. likwidacji 
sprzedaży alkoholu. Panie 
dyrektorze, przecież Pan 
dobrze wie, że państwo 
nasze zwalcza alkoholizm, 
właśnie dlatego, że uderza 
w człowieka, w rodzinę! 
Nie przez parlamentarną 
gadaninę, tylko przez 
odpowiednią, mającą 
ponad 20 lat ustawę! Mniej 
czy bardziej udanie, ale 
stara się ona dzieci przed 
alkoholizmem chronić. Przed 
szaleństwami gender też 
trzeba je chronić. Jak teraz 
pozwolimy się zniewolić, to 
za kilka lat ktoś nam znowu 
powie: “Sorry, ale takie mamy 
prawo...”
Wojciech Waligórski

REKLAMA
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Łowicz | Powiatowa Ochotnicza Straż Pożarna: kto naciska na członków

Prezes złożył rezygnację, 
zarząd murem za nim
Stanisław Zdzisław Bednarek, który jest prezesem powiatowego zarządu 
OSP w Łowiczu od jego powstania w 1998 roku, zgłosił w tym roku, już nie 
po raz pierwszy w ostatnich kilku latach, swoją rezygnację z tej funkcji. Tak 
jak i w poprzednich przypadkach, zarząd rezygnacji nie przyjął, wyrażając 
solidarność z prezesem i stuprocentowe poparcie dla jego działań. 

Wcześniej, 7 stycznia, Stani-
sław Bednarek składał też rezy-
gnację z członkostwa w gminnym 
zarządzie OSP w Nieborowie, 
gdzie jest prezesem. Struktury 
OSP są tak zorganizowane, że 
opuszczenie zarządu gminnego 
automatycznie powoduje wyklu-
czenia z zarządu powiatowego, 
a także wojewódzkiego, którego 
Bednarek jest wiceprezesem.

Druhowie z gminy Nieborów 
jednak murem stanęli za preze-
sem i jego rezygnacji nie przyję-
li. Dlatego następnie złożył on re-
zygnację na posiedzeniu zarządu 
powiatowego, 23 stycznia. Efekt 
był podobny – jednogłośnie nie 
przyjęto rezygnacji.

Sam zainteresowany, pytany 
przez nas o przyczyny rezygnacji, 
nie chciał podawać konkretów.

– Przede wszystkim jestem już 
zmęczony, nie mam siły – mówił 

w rozmowie z NŁ. – W straży 
nie dzieje się ostatnio dobrze, nie 
za sprawą druhów, ale za sprawą 
osób z zewnątrz. W sprawy OSP 
coraz bardziej zaczyna wdzierać 
się polityka, poszczególne par-
tie i wpływowe osoby chcą wy-
korzystać OSP do realizowania 
własnych celów, a straż powinna 
być od polityki wolna. Nie będę 
podawał ich nazwisk, ale mogę 
powiedzieć, że są to jedne z naj-
bardziej wpływowych osób w po-
wiecie. Podobnie powściągliwi 
są w tej kwestii pozostali człon-
kowie zarządu, którzy mówią, że 
wiedzą o kogo chodzi, ale chcą 
to zachować dla siebie. Na spo-
tkaniach zarządu, niektórzy jaw-
nie mówili o nieporozumieniach 
między prezesem Bednarkiem  
a starostą łowickim Krzysztofem 
Figatem – ten jest także człon-
kiem zarządu, ale w jego posie-
dzeniach i w głosowaniach zwy-
kle nie uczestniczy. 

Jeden z zasłużonych straża-
ków, prosząc nas przy tym o ano-
nimowość, sugerował z kolei, że 
osobą, której mogłoby zależeć na 
odsunięciu Bednarka od stano-
wiska, jest były poseł PSL, Ta-
deusz Gajda. Ten jednak demen-
tuje tę informację. – Z prezesem 
Bednarkiem współpracowali-
śmy przez wiele lat – mówił nam 
Tadeusz Gajda. – Czasem się ta 
współpraca układała dobrze, cza-
sem źle. Bardzo cenię jego zaan-
gażowanie i operatywność, ale 
wielokrotnie denerwowało mnie 
jego polityczne wykorzystywanie 
straży, wystawianie i forsowanie 
własnych kandydatów w wybo-
rach. Nie sądzę jednak, by niepo-
rozumienia między nami mogły 
mieć jakikolwiek wpływ na jego 
rezygnację. 

Echa procesu
Komendant Państwowej Stra-

ży Pożarnej w Łowiczu, bryg. 

Jacek Szeligowski, który w po-
siedzeniach zarządu powiatowej 
OSP bierze udział regularnie, 
sugeruje, że problemy prezesa 
Bednarka, są wciąż następstwem 
sprawy sądowej sprzed kilku lat.

– Wiem tylko, że zaczęło się to 
nie w ostatnim czasie, a właśnie 
wtedy – mówił nam komendant 
PSP. – Nie znam jednak sprawy 
na tyle, żeby mówić o niej wię-
cej. Jestem wprawdzie w stałej 
współpracy z powiatową OSP, 
ale interesuje mnie koordynowa-
nie naszych wzajemnych działań, 
a nie jej wewnętrzne sprawy. OSP 
jest niezależną organizacją.

Przypomnijmy, że prezesowi 
Bednarkowi zarzucono, że przyj-
mował łapówki od gminnych 
OSP, w zamian za obietnicę za-
łatwienia sprzętu. W lutym 2011 
sąd orzekł, że dopuścił się on płat-
nej protekcji oraz przekupstwa. 
Mimo to, 9 września 2011 Sta-
nisław Bednarek został ponow-
nie wybrany na prezesa zarządu. 
Wyrok sądu uprawomocnił się  
w marcu 2012 roku. Śledczy do-
magał się 2 lat i 8 miesięcy wię-

zienia, jednak sąd skazał go je-
dynie na grzywnę w wysokości 
3,5 tys. zł. Sąd część zarzutów 
potwierdził, uznając je jednak za 
znikomo szkodliwe. Ustalił też, że 
prezes nie brał pieniędzy dla sie-
bie, a jedynie nadużywał swoich 
wpływów przy załatwianiu sprzę-
tu dla gminnych jednostek. 

Oficjalnie nikt tego nie po-
twierdza, ale w kuluarach mówi 
się, że pozostałym przedstawi-
cielom wojewódzkiego zarządu 
OSP w Łodzi nie podoba się to, 
że tak wysoką funkcję w struk-
turach straży pełni osoba ska-
zana prawomocnym wyrokiem 
sądu (mimo, że jest to tylko kara 
grzywny, a zakazu pełnienia 
funkcji publicznych Bednarek 
nie ma). Próbowaliśmy popro-
sić o wyrażenie stanowiska pre-
zesa Oddziału Wojewódzkiego 
OSP, jednak przebywa on teraz 
na zwolnieniu lekarskim.

Jednogłośnie za 
prezesem
Prezes Bednarek przez cały 

czas cieszy się niesłabnącym po-
parciem 18 członków zarządu  
– wszystkich obecnych na głoso-
waniach. – Trudno sobie wyobra-
zić w tej funkcji kogoś bardziej 
oddanego sprawie, a zarazem 
tak skutecznego – uważa człon-
kini zarządu, Agnieszka Wasiak. 
– Trzeba pamiętać, jak ważne jest 
dla OSP pozyskiwanie środków. 
Dostajemy od państwa pienią-
dze na działalność statutową, ale 
jest to zaledwie 1000 zł rocznie,  
o resztę musimy dbać sami. Tylko 
dzięki aktywności i zaangażowa-
niu prezesa mamy tyle środków, 
że możemy spokojnie działać  
i rozwijać się.

Popierający go prezes honoro-
wy powiatowej OSP, Władysław 
Gala, przypuszcza, że prezes 
Bednarek w końcu nie wytrzy-
ma i zrezygnuje definitywnie z 
pełnienia funkcji, chociaż – jak 
Stanisław Gala podkreśla – było-
by to nieocenioną stratą dla straży  
i dla całego powiatu. � tm

Władysław Gala 
– honorowy prezes 
powiatowej OSP w Łowiczu

Nie ma w całym 
kilkunastoosobowym zarządzie 
powiatowej OSP nikogo, kto 
mógłby sprawować funkcję 
prezesa tak dobrze, jak 
Stanisław Bednarek – to nie tylko 
zdanie moje, powie to każdy. 
Jego zaangażowanie, oddanie 
sprawom straży  
i zdolności organizacyjne są 
nieocenione. Mogę podać kilka 
wymiernych efektów jego starań: 
izba strażacka w skansenie, 
kroniki prowadzone w każdej 
jednostce powiatu, powstające 
orkiestry strażackie, coroczny 
powiatowy Dzień Strażaka 
Seniora – to wszystko dzieje się 
z jego osobistej inicjatywy, a to 
tylko przykłady. Komuś się po 
prostu nie podobało to, że on 
tyle robi i stąd ta cała nagonka, 
która szkodzi nie tylko jemu, ale 
również całej straży. Każdy, kto 
zna Stanisława Bednarka, wie, że 
nie wziąłby on żadnych pieniędzy 
ze straży do własnej kieszeni. 
Przeciwnie – to człowiek, 
który wielokrotnie dokłada 
do działalności OSP własne, 
zarobione pieniądze.
Ma on taką koncepcję, według 
której straż powinna mieć silną 
reprezentację w samorządach, 
także w zarządach gminnych czy 
powiatowych. Nie chodzi jednak 
o samą władzę dla władzy, jak 
to niektórzy zarzucają. Straż jest 
po prostu w życiu gminy jedną 
z najważniejszych i najbardziej 
potrzebnych instytucji, a jej 
silna pozycja, to korzyść dla 
wszystkich. tm 

Ubiegłoroczny Dzień Strażaka Seniora w Nieborowie (Stanisław Zdzisław Bednarek pierwszy z prawej). 

Prezes Zarządu Powiatowego OSP w Łowiczu, Stanisław Zdzisław 
Bednarek. 

W sprawy OSP coraz 
bardziej zaczyna 
wdzierać się polityka, 
poszczególne partie  
i wpływowe osoby chcą 
wykorzystać OSP do 
realizowania własnych 
celów. Nie będę 
podawał ich nazwisk, 
ale mogę powiedzieć, 
że są to jedne  
z najbardziej 
wpływowych osób  
w powiecie.
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Problemy konsumentów | Nie daj się nabić w butelkę

Internet i perfumy
Usługa dostępu  
do Internetu
Czy operator odpowiada za ja-

kość transferu? Twoje łącze inter-
netowe działa wolno? 

Transfer danych jest znacznie 
wolniejszy, niż wynikałoby z wy-
branego planu taryfowego? 

Takie sytuacje się zdarzają 
i nie są wcale wyjątkowe. Ko-
niecznie przeczytaj poniższy 
tekst, aby dowiedzieć się, co mo-
żesz z tym zrobić.

W praktyce spotykamy się  
z różnymi przyczynami, z po-
wodu których nasze łącze dzia-
ła niezadowalająco. Najczęstsze 
z nich wynikają z braku dosta-
tecznej infrastruktury operatora 
telekomunikacyjnego – to wła-
śnie są „możliwości techniczne”, 
o których operatorzy wspominają  
w regulaminach świadczenia 
usług. Może to być zarówno ja-
kość linii – w przypadku Inter-
netu stacjonarnego, jak i jakość 
zasięgu, gdy jest to  Internet mo-
bilny. Wiemy już, dlaczego Inter-

net działa wolno. Ale nasuwa się 
pytanie – skoro operator rekla-
mował określony transfer i wy-
brałem określoną taryfę, to czy 
mogę oczekiwać takiego transfe-
ru, jak w reklamie? A jeśli nie, to 
czy należy mi się odszkodowanie 
lub rabat w abonamencie?  No  
i w końcu – czy mogę rozwiązać 
umowę?

Prawo telekomunikacyjne nie 
nakłada na operatorów obowiąz-
ku określania transferu gwaran-
towanego. A więc to, co widzi-
my w reklamach, jest zazwyczaj 
maksymalną przepustowością 
łącza. Taki transfer osiągniemy 
zazwyczaj w nocy, przy Interne-
cie mobilnym często tylko na ze-
wnątrz budynków, a czasami nie 
osiągniemy go nigdy. Operatorzy 
będą odpowiadać, że to niezależ-
ne okoliczności, brak możliwo-
ści technicznych itd., jak również, 
że prawo nie nakazuje określenia 
minimalnego transferu gwaran-
towanego. I niestety samo prawo 
telekomunikacyjne nie przewidu-

je sankcji dla operatora z tego ty-
tułu. Ale już na pierwszy rzut oka 
nawet laik powie: „To oznacza-
łoby, że operator niezależnie od 
możliwości technicznych może 
każdemu obiecać milion Mb/s  
i bez konsekwencji nie dotrzy-
mać słowa! To absurd!” 

I słusznie, brak takiego zapisu 
w prawie telekomunikacyjnym 
utrudni nam wykazanie, że usłu-
ga jest świadczona nienależycie. 
Ale z pomocą przychodzą nam 
przepisy Kodeksu cywilnego.

– Z tytułu nienależytego wy-
konania umowy przysługuje 
nam odszkodowanie na zasadach 
ogólnych – niestety musimy wy-
kazać szkodę i związek pomię-
dzy nią a działaniem operatora. 
Przykład: zaoferowano nam łącze 
10Mb/s, a linia telefoniczna daje 
możliwość tylko 2Mb/s.

– Jeżeli dostarczanie usługi 
jest niemożliwe z przyczyn leżą-
cych po stronie operatora, mo-
żemy żądać odszkodowania lub 
nawet od umowy odstąpić – bez 

zwrotu ulgi, potocznie zwanej 
karą umowną. Przykład: w miej-
scu zamieszkania konsumenta w 
ogóle nie ma zasięgu, choć na 
mapie zasięgu na stronie opera-
tora miał być doskonały, nawet 
w budynkach. – Jeżeli dostar-
czanie usługi jest częściowo nie-
możliwe – możemy odstąpić od 
umowy, jeśli wykażemy, że nie 
jest realizowany cel umowy i taka 
usługa nie ma w praktyce znacze-
nia. Przykład: transfer w umowie 
określono na 10Mb/s, Internet 
wprawdzie działa, ale w najlep-
szych momentach nie przekra-
cza 1Mb/s, a konsument zakupił 
w pakiecie usługę telewizji IP po 
tym właśnie łączu i telewizja ta 
nie ma prawa działać.

Perfumy za darmo?
Kontynuujemy cykl publika-

cji, które specjalnie dla gazet zrze-
szonych w Stowarzyszeniu Gazet 
Lokalnych przygotowała Federa-
cja Konsumentów. Omawiamy  
w nich liczne przykłady nieuczci-
wego traktowania konsumen-
tów przez sprzedawców towarów  
i usług – i podpowiadamy jak so-
bie w takich sytuacjach radzić.

Konsumentka napisała do Fe-
deracji Konsumentów maila: 

„Witam, mam problem. Na te-
renie hipermarketu wzięłam so-
bie testery perfum do domu, po 
czym po wyjściu ze sklepu za-
trzymał mnie ochroniarz i we-
zwał policję. Oskarżył, że jestem 
złodziejką. Nigdy nic nie ukra-
dłam, tester nie był na sprzedaż – 
był napis tester. Czy za takie coś 
mogłam dostać mandat w wyso-
kości 200 złotych?” 

No cóż, prawdopodobnie tak. 
Co prawda, nie można popeł-

nić kradzieży nieumyślnie, po-
nadto zapewne konsumentka 
nie chciała niczego kraść. Ale w 
tym wypadku konsumentka po-
winna mieć świadomość, że tyl-
ko rzeczy oferowane wprost jako 
darmowe, do zabrania ze sobą, 
można wynieść ze sklepu bez 
płacenia. Ważny jest oczywiście 
kontekst: jeżeli na półce leży co-
kolwiek z napisem gratis, nie na-
leży z góry zakładać, że jest to 
rzecz do zabrania bez płacenia – 
zwykle jest to dodatek do innego 
oferowanego na sprzedaż towaru. 
Jeżeli w przejściu stoi prezenter  
z próbkami jedzenia lub na la-
dzie wystawiono porcje wędliny,  
z kontekstu wynika, że są one 
darmowe – do nieodpłatnego 
spożycia.

Wystawienie rzeczy z napisem 
tester nie stanowi oferty wręcze-
nia darowizny. To samo dotyczy 
próbki lub wzoru. Jeżeli mamy 
wątpliwości, należy upewnić się 
w kasie, u ochrony lub obsługi 
sklepu w hali sprzedażowej. 

Newsletter przygotowany w ra-
mach realizowanego projektu Eduka-
cja konsumencka w społecznościach 
lokalnych współfinansowanego przez 
Szwajcarię w ramach szwajcarskiego 
programu współpracy z nowymi kra-
jami członkowskimi Unii Europejskiej.
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Klemens Wojciechowski uro-
dził się 4 kwietnia 1940 roku  
w rodzinie Aleksandry i An-
toniego Wojciechowskich  
w Głownie. Miał jednego brata – 
Mirosława. 

Przez całe życie związany 
był z Głownem i to właśnie tu-
taj ukończył Szkołę Podstawową 
nr 1. Później kontynuował naukę 
w szkole zawodowej, gdzie uzy-
skał zawód piekarza. Początko-
wo pracował w wyuczonym za-
wodzie, w piekarni. Miał też za 
sobą pracę w Wojskowych Zakła-
dach Motoryzacyjnych. 

Już w czasach szkoły pod-
stawowej poznał swoją przyszłą 
żonę Zuzannę, z domu Słupską, 
z którą chodzili do jednej klasy. 
Ślub wzięli w roku 1960. Trzy 
lata później na świat przyszedł 
ich jedyny syn – Leszek – znany 
w Głownie lekarz weterynarii. 

W roku 1970, po śmierci teścia 
– Piotra Słupskiego – Klemens 
Wojciechowski prowadził za-
kład stolarski, specjalizujący się 
w wytwarzaniu trumien. Pań-
stwo Wojciechowscy prowadzi-
li także zakład usług pogrzebo-
wych przy ul. Łowickiej. 

Klemens Wojciechowski był 
człowiekiem mocno zaangażo-
wanym w różnorodną działal-
ność. W swoim życiu pan Kle-
mens był choćby ministrantem, 
a także ławnikiem sądowym. 
Przez kilkadziesiąt lat, od cza-
sów młodości, był czynnym 
członkiem głowieńskiej Ochot-
niczej Straży Pożarnej. Jak 
wspomina jego syn Leszek, była 
to jego prawdziwa pasja. – Kie-
dyś dla młodych ludzi to była 
chyba jedyna pasja w Głownie, 
bo nic więcej nie było – śmieje 
się pan Leszek. 

– Nasze drogi działania w stra-
ży się nieco rozminęły – wspomi-
na z kolei prezes OSP Głowno, 
Andrzej Ruciński, który zaczął 
się w niej udzielać w czasach, 
gdy pan Klemens powoli koń-
czył swoją strażacką działalność.  
– W 2013 roku pan Wojciechow-
ski otrzymał Złoty Medal za Za-
sługi dla Pożarnictwa. 

Działalnością, z którą więk-
szość mieszkańców Głowna ko-
jarzy Klemensa Wojciechowskie-
go przede wszystkim było jego 
zaangażowanie w funkcjonowa-
nie tutejszego Cechu Rzemiosł 
Różnych (obecnie Cech Rze-
mieślników i Przedsiębiorców). 
Pan Klemens przez wiele lat peł-
nił funkcję starszego cechu. 

Początki cechów w Głownie 
sięgają odległych czasów. Ich 
pierwsze zgromadzenie odbyło 
się 17 marca 1945 roku. Pierw-
szym prezesem był Władysław 
Perzyński.

Prawdziwy rozkwit cechów 
w Głownie przypadł na okres 
lat 70-80. poprzedniego stulecia. 
Przez lata pan Klemens był bar-
dzo ważnym ogniwem cechu. 
Początkowo była to bardzo waż-
na instytucja, zrzeszająca kilku-
set rzemieślników. Pamiętać na-
leży bowiem o tym, że dawniej 
członkostwo w cechu było dla 
rzemieślników obligatoryjne. 

Oprócz typowej działalności, 
takiej jak podpisywanie umów 
na kształcenie uczniów itp. Kle-
mens Wojciechowski starał się, 
żeby cech był dobrze widoczny 
na mieście, np. w trakcie uroczy-
stości państwowych czy też ko-
ścielnych. 

Co roku, w okolicach święta 
św. Józefa, cech zamawiał mszę 
świętą, która zawsze miała wy-

jątkową oprawę. Obecne były na 
niej poczty ze sztandarami róż-
nych cechów, m. in. piekarzy czy 
rzeźników, które na co dzień są 
przechowywane w kościele św. 
Jakuba Apostoła w Głownie, ale 
na tę okazję specjalnie je wy-
ciągano. – Bardzo ciepło wspo-
minam pana Klemensa Wojcie-
chowskiego jako osobę, która 
pielęgnowała tradycje cechowe 
– wspomina proboszcz parafii 
św. Jakuba ks. dr Stanisław Ba-
nach. – Pan Klemens ubolewał 
nad tym, że cech zaczął podupa-
dać, ale do końca starał się i ro-
bił, co mógł, żeby funkcjonował 
dobrze. Wspominam też państwa 
Wojciechowskich jako kochające 
się małżeństwo.

Tradycją głowieńskiego ce-
chu za czasów Klemensa Woj-
ciechowskiego było również or-
ganizowanie raz w roku, na 29 
czerwca, wyjazdu do Częstocho-
wy na Pielgrzymkę Rzemiosła 
Polskiego. 

Dziś Cech Rzemieślników  
i Przedsiębiorców nie odgrywa 
już w mieście tak szczególnej 
roli, jak kiedyś. Obecnie skupia 
tylko kilku rzemieślników. Ci, 
którzy do dziś w nim działają, 
ciepło wspominają czasy dzia-
łalności Klemensa Wojciechow-
skiego. – W czym mógł, to po-
mógł – wspomina działający  
w cechu od 23 lat Stanisław Bia-
łecki. – Prowadził bardzo pręż-
ny cech. Organizował wycieczki, 
wyjazdy, imprezy kulturalne. Żył 
tym cechem.

Klemens Wojciechowski dzia-
łał na rzecz cechu do śmier-
ci. Zmarł 12 grudnia 2013 roku. 
Spoczywa na cmentarzu rzym-
sko-katolickim przy parafii św. 
Jakuba Apostoła. � kl

Klemens Wojciechowski (1940-2013)

  Klemens 
Wojciechowski  
(1940-2013)

Przez całe życie związany 
z Głownem. Przez wiele 
lat prowadził zakład 
stolarski. Czynny  
członek Ochotniczej 
Straży Pożarnej  
w Głownie. Odznaczony 
Złotym Medalem za 
Zasługi dla Pożarnictwa. 
Wieloletni starszy cechu 
w głowieńskim Cechu 
Rzemiosł Różnych, 
późniejszym Cechu 
Rzemieślników  
i Przedsiębiorców. 

  18 lutego: Elżbieta Wiśniewska, l.68
  19 lutego: Marianna Przybylska, 

l.83.
  20 lutego: Anna Klimczyńska, 

l.97, Łowicz
  21 lutego: Józef Radomski, 

l.72, Łowicz; Wacław Janicki, l.90; 

Stanisława Urbańska, l.85, Łowicz; 
Grażyna Wojciechowska, l.55; 
Halina Danuta Westerska, l.89, 
Łowicz; Mariola Goszczyńska, l.54, 
Stryków.

  23 lutego: Maria Perzyńska, l.88.
  24 lutego: Jan Kozioł, l.66

odeszli od nas | 18.02.-24.02.2014

Łowicz | ŁUTW ma nowe władze

Bożena Wójt dalej będzie pełnić funkcję
Wybór nowego prezesa Łowickiego Uniwersytetu Trzeciego Wieku nie sprawił jego członkom  
20 lutego najmniejszego problemu. Zgłoszona została tylko jedna kandydatura – osoby zasłużonej  
dla ŁUTW i społecznie poświęcającej mu wiele swojego czasu – Bożeny Wójt, dotychczasowej prezes.

Członkowie Uniwersytetu 
przyjęli tę kandydaturę przez 
aklamację. Wydawało się, że 
dla wszystkich członków praca 
obecnej prezes nie pozostawia 
nic do życzenia. Bożena Wójt 
przyznała, że była gotowa prze-
kazać prezesurę osobie młod-
szej od siebie, ale powiedziała 
zarazem, że tyle serca i trudu 
włożyła w tę uczelnię, że zga-
dza się objąć to stanowisko na 
kolejną kadencję. 

– Może nie dam rady trzy 
lata... – zaczęła prezes, ale 
członkowie UTW nie dali jej 
dokończyć, mówiąc głośno, że 
jej pomogą. Bożena Wójt za-
znaczyła jednocześnie, że uni-
wersytet swój sukces zawdzię-
cza pracy całego zarządu. 

Nieustannie się rozwija, co 
widać również po systematycz-
nie rosnącej liczbie członków. 
Początkowo zapisanych było 50 
osób, obecnie – już blisko 170. 

Być może źródłem sukcesu jest 
to, że seniorzy tworzą zwartą 
„rodzinę uniwersytecką”, jak za-
uważyła prezes. 

Bożena Wójt jest osobą nie 
tylko sprawnie zarządzającą 
uniwersytetem, ale znajdującą 

się w niezłej kondycji fizycz-
nej. Ciekawostką jest, że na zor-
ganizowanej maju ubiegłego 
roku Ogólnopolskiej Olimpia-
dzie Sportowej Uniwersytetów 
Trzeciego Wieku zajęła II miej-
sce, spośród 34 startujących  
w jej konkurencjach zawodni-
ków.

Obecny na Zgromadzeniu 
burmistrz Krzysztof Jan Kaliń-
ski powiedział, że w tym roku 
Uniwersytet otrzyma z miasta 
30 tys. zł dofinansowania, co, 
jak podkreślił, jest zasługą Bo-
żeny Wójt, która delikatnie, ale 
stanowczo potrafiła przedstawić 
burmistrzowi argumenty, prze-
mawiające za zwiększeniem 
dotacji dla ŁUTW. 

Prezes Wójt przedstawiła 
podsumowanie merytoryczne 
działań ŁUTW w zeszłym roku. 
Lista organizowanych wówczas 
wyjazdów, spotkań, wykładów  
i zajęć jest imponująca. 

Łowiccy seniorzy i ich uni-
wersytet są znani w swym śro-
dowisku całej Polsce, ponie-
waż jego władze starają się brać 
udział w spotkaniach na szcze-
blu ogólnokrajowym i tam za-
bierają głos w ważnych spra-
wach.

W wyniku głosowania zostały 
wybrane nowe władze ŁUTW. 

Obecnie jego Zarząd tworzą: 
Alicja Jackowska-Szot, Maria 
Jagodzińska, Grażyna Janczak, 
Joanna Sosnowska, Teresa Dur-
ka oraz Barbara Mila, a w skład 
komisji rewizyjnej weszły: Li-
dia Gać, Halina Wróbel i Jolan-
ta Kliszko. Ostatnie dwie wy-
mienione panie i Barbara Mila 
są nowymi postaciami we wła-
dzach uniwersytetu. 

Wiele innych osób nie chciało 
podjąć trudu społecznej pracy i 
kiedy były zgłaszane ich kandy-
datury, nie chciały podjąć wy-
zwania.� mst

Bożena Wójt była gotowa 
przekazać prezesurę osobie 
młodszej.

Bolimów | O Puszczy Bolimowskiej 

Nasze rośliny i zwierzęta
Walory przyrodnicze Boli-

mowskiego Parku Krajobrazo-
wego – to tytuł spotkania, które 
odbędzie się w Gminnym Ośrod-
ku Kultury w Bolimowie, dziś, 
27 lutego o godz. 17.30. Spo-
tkanie poprowadzi przyrodnik  
dr Anna Traut-Seliga, od lat zaan-
gażowana w temat ochrony cen-

nych przyrodniczo miejsc na tere-
nie województwa łódzkiego. Jak 
wskazuje tytuł, tym razem skon-
centruje się na tym, co mieszkań-
cy Bolimowa i gminy Bolimów 
cennego i ciekawego przyrod-
niczo mają w sąsiedztwie. Opo-
wie ona zarówno o roślinach jak 
zwierzętach. Wstęp wolny.�  tb
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Łaguszew | Dla kochanych Dziadków 

Dzień seniora w szkole
19 lutego do szkoły  
w Łaguszewie zostały 
zaproszone wszystkie 
babcie i dziadkowie 
uczniów jako 
goście honorowi dla 
uczczenia ich święta, 
które miało miejsce 
już ponad miesiąc 
temu. Na program 
spotkania składało się 
przedstawienie teatralne, 
akademia oraz słodki 
poczęstunek.

Seniorzy obejrzeli spektakl te-
atralny na motywach dramatu 
Edmunda Morrisa „Drewniany 
talerz”, przedstawiający historię 
starszego człowieka, który sprze-
dał swoją ziemię, by zamiesz-
kać z synem. Pieniądze uzyskane 
ze sprzedaży majątku pomogły 
synowi w zakupie większego 
mieszkania, samochodu i wy-

starczyły jeszcze na opłacanie 
studiów jego syna. Dziadek nie 
miał jednak poszanowania – 
zwłaszcza u swej synowej, która 
dawała mu jeść na drewnianym 
talerzu, by przez swe gapio-
stwo nie tłukł jej porcelanowej  
zastawy. 

Optymistycznym akcentem 
tej historii, jest fakt, że wnucz-
ka nie zgadzała się na takie trak-
towanie swojego dziadka i za-
groziła rodzicom, że będzie ich 
tak samo traktować, kiedy osią-
gną ten sam wiek, co jej dzia-
dek. Przedstawienie okazało się  
bardzo wzruszające. Na niejed-
nym policzku starszych gości 
pojawiła się łza. 

Dzięki pracy społecznej ro-
dziców i pracowników szkoły 
podjętej w ferie – o czym pisa-
liśmy, seniorzy obejrzeli przed-
stawienie w wyremontowanej 
sali teatralnej. A w sali gimna-
stycznej czekała na nich kolej-
na niespodzianka. Podczas uro-
czystej akademii zaprezentowały 
się dzieci z oddziału przedszkol-

nego oraz uczniowie klas I-III 
szkoły podstawowej – recytowali 
wierszyki i śpiewali piosenki. 

Nie zabrakło również kon-
kursów dla babć i dziadków. Do 
pierwszego zmagania zgłosi-
ły się cztery babcie. Miały one 
za zadanie podać nazwy narzę-
dzi, umieszczonych na stoliku  
i podać ich przeznaczenie. Oka-
zało się, że żadna nie miała naj-
mniejszych wątpliwości z rozpo-
znaniem młotka, śrubokręta czy 
suwmiarki. 

Nieco bardziej skomplikowa-
ne zadanie mieli dziadkowie.  
Z zawiązanymi oczami, posłu-
gując się jedynie zmysłem doty-
ku, mieli wśród grupy uczniów 
rozpoznać swojego wnuczka lub 
wnuczkę. Jednak i to zadanie nie 
było dla nich trudne. 

Spotkanie zakończyło się słod-
kim poczęstunkiem, w trakcie 
którego na akordeonach przy-
grywali uczniowie: Arkadiusz 
Jasiński z klasy II gimnazjum 
oraz Maciej Czapnik – z klasy IV 
szkoły podstawowej.� mst

Każda babcia i każdy dziadek otrzymali od swych wnuków  wykonaną przez nich laurkę bądź ramkę ze 
zdjęciem. Na fotografii Jaś Żaczek z klasy III ze swoją babcią Krysią. 

Zduny | Jubileusz Samopomocowej Grupy Abstynenckiej

Trzeźwa osiemnastka
Około 180 osób z gminy Zduny oraz różnych miejscowości województwa 
łódzkiego, m. in. z Łowicza, Żychlina, Aleksandrowa Łódzkiego, Kutna, 
Pabianic i Zgierza, przyjechało 15 lutego wieczorem do Zdun na jubileusz 
18-lecia działalności Samopomocowej Grupy Abstynenckiej „Nie ma mocnych”.

Jubileusz rozpoczął się od 
meetingu, podczas którego głos 
zabrało 7 osób. Najczęściej mó-
wili o swoich przeżyciach zwią-
zanych z wychodzeniem z na-
łogu oraz o tym, co daje im 
uczestnictwo w grupie. Po tej 
części wszyscy wysłuchali De-
zyderaty i spletli krąg. 

Do sali Domu Kultury wnie-
siono 2 torty, ważące w su-
mie 14 kg, które rozdzielono 
dla wszystkich uczestników 18. 
urodzin grupy. Zabawa bez al-
koholu trwała do nad 3 ranem, 
grał zespół Avensis z Jackowic.  
– W grupie mamy dużą rotację, 
bo ludzie przychodzą i odcho-
dzą. To jest trochę jak w sporcie, 
że wiele osób zaczyna, ale nie-
liczni sięgną po medale – mówi 
Zbigniew Bończak, lider grupy, 
w późniejszej rozmowie z NŁ. 
Jak podkreśla, grupa jest jedną 

z nielicznych w powiecie łowic-
kim, która przetrwała tak wiele 
lat. – Bardzo życzliwe są nam 
władze gminy, zarówno wójt, jak 
i GOPS, Dom Kultury, co jest 
bardzo ważne, ponieważ trzeź-
wiejący mają bardzo dużo prze-
ciwności losu i trzeba pomóc im 
je pokonywać – mówi założyciel 
grupy.  

 – Grupę „Nie ma mocnych” 
zakładałem z kolegą, który już 
nie żyje. Nasi członkowie mają 
po kilka lat w trzeźwości, ale jest 
jedna osoba, która nie pije 16 lat. 
Nasz rozmówca nie zagląda do 
kieliszka od 18 lat. 

Przypomnieć warto, że Zbi-
gniew Bończak ma też doświad-
czenie jako terapeuta leczenia 
uzależnień, przez 9 lat na ante-
nie Radia Victoria prowadził au-
dycję radiową o tematyce absty-
nenckiej pt. Dziękuję, nie piję. 

Najpierw prowadził ją sam, po 
pewnym czasie dołączył do nie-
go Waldemar Plichta.  

Jak mówi Bończak, w tak ma-
łym środowisku jak gmina Zdu-
ny, trudno ludzi przekonać do le-
czenia alkoholizmu i trudno do 
końca zachować anonimowość, 
co dla niektórych trzeźwiejących 
może być trudne. Ale ma to też 
dobre strony, bo czasem ludzie 
spotkani przypadkowo na ulicy, 
mówią mu o problemach ich naj-
bliższych, osób uzależnionych. 
Łatwiej jest szukać rozwiązania, 
gdy wiadomo, na czym on polega  
i kto się z nim boryka. Osoby za-
interesowane działalnością – al-
koholicy i członkowie ich ro-
dzin – mogą kontaktować się  
z grupą podczas stałych spotkań.  
Odbywają się one w Domu Kul-
tury w Zdunach w każdą nie-
dzielę o godz. 19. � mwk

Członkowie grupy „Nie ma mocnych” poczęstowali swoich przyjaciół dwoma urodzinowymi tortami. 
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Łowicz | Józef Śreniowski w ZK

Opozycjonista z wizytą 
w miejscu, 
w którym był więziony
Zakład Karny w Łowiczu 
rozpoczyna cykl spotkań 
z przedstawicielami 
Instytutu Pamięci 
Narodowej w Łodzi  
w ramach programu  
„Z najnowszą historią 
Polski na ty”.

12 lutego prelekcję dla osa-
dzonych wygłosił legendarny 
opozycjonista z czasów PRL Jó-
zef Śreniowski, działacz opozy-
cji demokratycznej czasów PRL, 
członek Komitetu Obrony Ro-
botników.

W tej szczególnej lekcji histo-
rii najnowszej, trwającej prze-
szło 1,5 godziny, wzięło udział 
blisko 40 osadzonych. Łowickie 
więzienie to ważne miejsce dla 
Józefa Śreniowskiego, który był 
tam przez pewien czas uwięzio-

ny przez komunistyczne władze 
wraz z innymi opozycjonistami 
województwa łódzkiego.

Józef Śreniowski opowiadał 
o warunkach panujących w za-
kładzie podczas jego internowa-
nia, o obowiązujących wówczas 
przepisach, a także o powstałych 
w nich lukach. Sporo miejsca 
poświęcił też działaniom Służ-
by Bezpieczeństwa, a także po-
zytywnej roli więziennego dusz-
pasterstwa. Wykład uzupełniał 
archiwalnymi zdjęciami i doku-
mentami.

Słuchacze chętnie zadawali 
pytania. Interesowała ich uciecz-
ka Józefa Śreniowskiego ze szpi-
tala w Łowiczu, do którego zo-
stał skierowany z więzienia  
w 1982 roku (zatrzymano go 
ponownie dopiero po dwóch la-
tach). Pytano też o jego ocenę 
dzisiejszej sytuacji uczestników 
tamtych wydarzeń.�   tm

Łowicz | Już się ciesz na turystyczne opowieści

Hajer opowie o Rosji
15 marca w łowickim kinie Fenix zaistnieje okazja, by poznać osobiście jednego  
z ciekawszych polskich podróżników. Jest nim Mietek Bieniek, powszechnie zwany 
„Hajerem”. Mietek przybędzie do Łowicza w związku z organizowanym tego dnia 
mini-festiwalem podróżników rowerowych CAŁY ŚWIAT W JEDNEJ SAKWIE.

W tym roku do Łowicza przy-
będzie czterech doskonałych go-
ści, a wśród nich będzie właśnie 
Mietek Bieniek.

Mietek to człowiek, od któ-
rego opowieści, można się uza-
leżnić. Śląskie poczucie humoru 
i twardy, górniczy żart stano-
wi podstawę jego niesamowicie 
bajecznych opowieści. Więcej 
mają one wspólnego z kabare-
tem, aniżeli z naukowym wy-
kładem. 

Choć niekiedy trudno uwie-
rzyć w jego historie, to Mie-
tek niezmiennie ma w rękawie 
mocnego asa. Są nim zdjęcia 
potwierdzające wszystko to,  
o czym opowiada. A historie 
„Hajera” są równie niesamowi-
te, co jego życie. Człowiek, któ-
ry lata spędził pod ziemią, tak 
naprawdę zaczął podróżować 

przypadkiem. Miał na to wpływ 
wypadek na kopalni, w wyniku 
którego Mietek częściowo stracił 
wzrok i słuch. 

To był moment przełomo-
wy. Mietek zrozumiał, że coś  
w życiu mu ucieka. Ruszył więc  
w pierwszą podróż, a podczas 
niej odkrył siebie na nowo. Przez 
lata pieszo i rowerem podróżo-
wał po Azji, Afryce, Ameryce 
Południowej. 

Podróży na jego koncie jest 
już ponad 100. Włóczy się za-
zwyczaj solo, ale czasami „dla 
zabawy” zabiera ze sobą swoją 
żonę. 

Jego podróże są nietypowe. 
Mietek nie nastawia się na po-
znawanie zabytków i zaliczanie 
kolejnych celów. 

Jego celem są ludzie napo-
tkani na drodze. 15 marca Bie-

niek zaprezentuje dwugodzin-
ną prelekcję o Rosji, kraju do 
którego trafiał niejednokrotnie, 
który zdążył poznać „od kuch-
ni”. „List do Putina” to jego naj-
świeższy pokaz. 

Składają się na niego zdjęcia 
i podsumowanie wielotygodnio-
wej podróży do Soczi – tego-
rocznej stolicy olimpijskiej, do 
której Bieniek wybrał się mocno 
okrężną drogą. 

Przez nadbałtyckie kraje do-
tarł na norweski Nordkapp i Mo-
rze Barentsa, po czym zawrócił 
i pokonawszy blisko 12 i pół ty-
siąca kilometrów dojechał pod 
olimpijski znicz. 

Do łowickiego kina warto 
wybrać się nie tylko dla „Haje-
ra”. Poza nim, odbędą się dwa 
inne pokazy – będziemy je za-
powiadać w kolejnych nume-

rach. O podróżowaniu opowie 
znany łowickiej publiczności  
z ubiegłorocznego pokazu Piotr 
Strzeżysz, który wraz z Alą Le-
szyńską opowieściami o Gruzji 
wzniesie „Toast za przodków” 
oraz wrocławianin – Michał Sa-
łaban, który z nudów wybrał 
się przed trzema laty w trwają-
cą ponad półtora roku podróż 
przez Europę, Azję i Afrykę. To 
wszystko już 15 marca!� mg

Mietek Bieniek podczas jednej 
ze swoich wypraw.
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Aktualności

Akcja edukacyjna SGL i NBP „Usamodzielnij się”

Łowicz| Klub Trójkąt

Koncert charytatywny  
dla BBoy’a Cetowego

W niedzielę, 23 lutego, w klu-
bie Trójkąt zorganizowano cha-
rytatywny koncert hip-hopowy 
„Pomoc dla Cetowego”, czyli dla 
Bartosza Turzyńskiego, BBoy’ 
a Cetowego z Gdańska. Dochód 
z koncertu w kwocie 1.370 zł zo-
stał przekazany rehabilitację i le-
czenie gdańszczanina. 

Cetowy jest uznawany za jed-
nego z najlepszych tancerzy sce-
ny street dance w naszym kraju. 
W lutym ubiegłego roku, pod-
czas kręcenia promocyjnego te-
ledysku, skacząc na dach pociągu 
dotknął trakcji elektrycznej i zo-
stał porażony prądem. Po długim 
leczeniu szpitalnym dziś podda-
wany jest rehabilitacji w domu. 
Wybudził się ze śpiączki, ale nie 
odzyskał świadomości. 

Przed rozpoczęciem koncertu 
w Trójkącie, organizatorzy im-
prezy wiązali z nią bardzo duże 
nadzieje, chcieli pokazać, że po-
trafią pomagać. Osobiście nigdy 
go nie znali, ale znają jego doko-
nania dla kultury hip-hop, wiedzą, 
że starał się uczyć dzieci, poma-
gać im, odnajdować cel w życiu 
poprzez breakdance. – Napraw-
dę takim ludziom trzeba poma-

gać i czujemy się w obowiązku, 
jako przedstawiciele subkultury, 
żeby zrobić co w naszej mocy, 
żeby Bartek wyszedł w końcu  
z tej niełatwej sytuacji – powie-
dział nam Mateusz Kłąb ze skier-
niewickiej grupy Friks, jeden  
z organizatorów koncertu. – Wie-
dzieliśmy, że tu jest fajny nowy 
klub, liczymy na to, że przyjdzie 
dużo młodych osób, żeby zoba-
czyć co się dzieje. 

Do Łowicza, oprócz ich eki-
py, przyjechali również Bon-
son, czyli chłopak z Kielc, nowe 
dziecko step records, który nie-
dawno wypłynął z kolejną pły-
tą Klucznik. Była też legendar-
na grupa Zipera. W sumie do 
klubu przy Nowym Rynku za-
proszono 8 artystów. – Hip-hop 
ma to do siebie, że nie polega 
na jeżdżeniu do wielkich miast 
i organizowaniu tam ogrom-
nych imprez. W każdym miejscu  
w Polsce, również w Łowiczu, 
są ludzie, którzy kochają tę mu-
zykę i uwielbiają słuchać piose-
nek z przekazem – mówi Mate-
usz Kłąb. 

W niedzielę do klubu na No-
wym Rynku przyszło 65 osób.� ljs 

Łowicz | Dzień Myśli Braterskiej 

Święto harcerzy w ZSP nr 1
Harcerze i zuchy ze wszyst-

kich drużyn tworzących łowicki 
hufiec ZHP spotkali się 22 lute-
go w Zespole Szkół Ponadgim-
nazjalnych nr 1 w Łowiczu na 
przeszło trzygodzinnej, wspólnej 
zabawie.

Tego dnia wypadał obchodzo-
ny przez harcerzy i skautów na 
całym świecie Dzień Myśli Bra-
terskiej, dla uczczenia pamięci 
założyciela ruchu skautowskie-
go, sir Roberta Baden-Powella  
i jego żony Olave. Tak się złożyło, 
że oboje przyszli na świat 22 lute-
go (on w roku 1857, ona w 1889). 
Święto to ma przede wszystkim 
zacieśniać więzy między harce-
rzami oraz przypominać o wpi-
sanych w ideę tego ruchu warto-
ściach. Trzy podstawowe zasady 
harcerstwa to: służba (dla organi-
zacji i dla ojczyzny), samodosko-
nalenie i właśnie braterstwo. Jego 
cechą charakterystyczną jest też 
wychowywanie młodych przez 
młodych, oznaczające kształto-
wanie postaw inicjatywy i od-
powiedzialności. Wychowanie 
w ZHP opiera się na normach 
moralnych wywodzących się  
z wartości chrześcijańskich, cho-

ciaż organizacja jest otwarta także 
na wyznawców wszystkich religii. 

– Najważniejsze w tym dniu 
jest braterstwo – mówiła nam 
druhna Dominika Majer. – To 
święto jest u nas tradycją. Co 
roku chodzi o to samo, ale sta-
ramy się też za każdym razem 
wymyślać i wprowadzać nowe 

sposoby na realizowanie tej idei. 
– Chcemy wzajemnie wpły-
wać na siebie, dzieląc się swo-
imi pasjami i zainteresowaniami 
– dodała druhna Sylwia Kwasek.  
– Hufiec od kilku lat spotyka się 
w tym dniu w Zespole Szkół przy 
Podrzecznej, za co jesteśmy bar-
dzo wdzięczni dyrektorowi Da-

riuszowi Żywickiemu. Każda  
z drużyn przygotowywała dla po-
zostałych zajęcia i zabawy. Były 
to m.in.: warsztaty origami czy 
zajęcia z samoobrony, wspólne 
tańce i zabawy harcerskie. Aby 
nikomu nie zabrakło sił, rodzice 
harcerzy i zuchów zadbali o bo-
gaty poczęstunek.� tm

Pierwszymi z cyklu przygotowanych zajęć były warsztaty origami. 
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Bobrowniki | I Charytatywny Maraton Zumby

Wszyscy przyszli dla Mikołaja
Zainteresowanie i ofiarność osób, które w niedzielę, 23 lutego, przyszły do OSP w 
Bobrownikach na imprezę dla trzyletniego, chorego na ostrą białaczkę Mikołaja, 
przeszły najśmielsze oczekiwania organizatorów.

 Zumba i wiele innych atrak-
cji przygotowanych na niedzielne 
popołudnie przyciągnęły do re-
mizy strażackiej około 800 osób. 
Do puszek wrzucono w sumie 
16.374 zł. 

W poniedziałek, 24 lutego, 
Anna Gać, inicjatorka akcji, cio-
cia przebywającego obecnie w 
szpitalu na Spornej w Łodzi i wy-
magającego intensywnej rehabili-
tacji po ostatniej dawce chemio-
terapii chłopca, poinformowała 
nas, że pieniądze trafiły na jego 
konto, a rodzice Mikołaja, którzy 
początkowo obawiali się nieprzy-
chylnych komentarzy, nie mogą 
uwierzyć w tak wielkie zaanga-
żowanie i hojność mieszkańców, 
którym są ogromnie wdzięczni. 

Swojego wzruszenia rozmia-
rem pomocy nie krył w rozmo-
wie z nami obecny na niedziel-
nej imprezie dziadek Mikołaja, 
Czesław Gać. – Człowiek od 
razu lepiej się czuje, bo widzi, 
że nie jest sam, że idzie pomoc  
z zewnątrz. Oni naprawdę prze-
żywają ciężkie chwile. Syno-
wa jest cały czas z Mikołajem 
w szpitalu na Spornej. Syn rano 
jeździ do pracy do Skierniewic, 
a później do nich do Łodzi i tak 
całe dnie. Aż serce mi się zaci-
ska, kiedy o tym mówię, bo do 
tej pory nie wierzę w to, co się 
stało. Dopóki Mikołaj nie do-
stał tej drugiej dawki chemii, to 
nie było widać po nim tej cięż-
kiej choroby, a w tej chwili leży, 
przestał mówić – opowiada pan 
Czesław, dziadek Mikołaja. 

Chłopiec przebywa w łódzkim 
szpitalu dziecięcym od 7 sierp-
nia ubiegłego roku. Obecnie po-
trzebna jest mu intensywna reha-
bilitacja i właśnie na nią zostanie 
wykorzystana kwota zebrana  
w niedzielę. 

Zumba dla każdego 
To były ponad 3 godziny bar-

dzo dobrej zabawy. Sala OSP 
rozbrzmiewała zumbą i to dla 
każdej grupy wiekowej, począw-
szy od zumby gold dla seniorów 
czy kobiet w ciąży, przez nieco 
szybszą, czyli zumbę fitness, po 
zumbę kids, czyli taniec dla naj-
młodszych. Najbardziej wytrwa-
łe panie, bo ich na parkiecie było 
zdecydowanie najwięcej, tańczy-
ły przez całe 2,5 godziny. Mara-
ton poprowadziły: Gabriela Ma-
łyszko i Magdalena Rychlica ze 
Studio Fitness Expresja w Skier-
niewicach, Joanna Gałka-Wal-
czykiewicz z łowickiego Studio 
Rampa, Magdalena Kapuścińska 
z Zumby Skierniewice oraz Ka-
mil Solski z Zumby z Camillo  
i Studio Masażu Leczniczego  
i Relaksacyjnego w Żyrardowie.

Niespodzianką rozpoczynają-
cą maraton była zumba w wyko-
naniu strażaków poprowadzona 
przez instruktorkę skierniewic-
kiej Expresji. Swoje pięć minut 
na scenie miała również zum-
ba w wykonaniu Klubu Seniora 
Słoneczko z Bełchowa. Na za-
kończenie niedzielnej imprezy 
zorganizowano wielkie ognisko  
z kiełbaskami, którym cieszyć 

mogli się wszyscy uczestnicy 
spotkania. 

Trudno wymienić 
wszystkich, którzy 
pomogli
– Jestem bardzo zaskoczona  

i wzruszona taką hojności ludzi  
i tym, że wszyscy tak bardzo 
otworzyli się na ta inicjatywę: 
strażacy, którzy zapewnili nam 
salę i udostępnili do oglądania 
wozy strażackie i inne atrakcje 
dla dzieci. Mamy oprawę foto-
graficzną, profesjonalny sprzęt 
nagraniowy i oświetleniowy sali. 
Ciężko jest mi wymienić wszyst-
kich, którzy nam pomogli, ale to 
naprawdę jest taka typowa lokal-
na inicjatywa – mówi Anna Gać. 

Sama spodziewała się 200, 
góra 250 osób i tyle przygotowa-
no losów, które później szybko 
trzeba było dorabiać. Każdy z lo-
sów miał szansę na jedną z 30 na-
gród, wśród których były karnety 
na zumbę czy na usługi kosme-
tyczne i fotograficzne, kubki, ko-
szulki i wiele innych fantów. Na 
dzieci czekał kącik zabaw i stoli-
ki przy których mogły rysować, 
otrzymały one też słodycze. Były 
napoje i lokalne wypieki, pyszne 
ciasteczka przygotowane przez 
mieszkanki Bobrownik. 

Miłośnicy motoryzacji mogli 
się nią nacieszyć na wiele spo-
sobów. Na dziedzińcu OSP swo-
je wozy gaśnicze wystawiła jed-
nostka Bobrowniki oraz strażacy 
z ościennych miejscowości. Była 
ciężarówka, którą można było się 

przejechać. W popołudniowym 
słońcu lśnił nikiel motocykli gru-
py Żelazny Orzeł ze Skierniewic. 

Ogromną popularnością cie-
szyły się przejażdżki na quadach. 
– Spotkaliśmy się tu dzisiaj z ko-
legami, aby wozić dzieci quada-
mi, właśnie specjalnie dla Mi-
kołaja. Znamy jego rodziców, 
chcieliśmy pomóc i w ten sposób 
darować tę cząstkę siebie. Zebra-
ło się kilka chętnych osób z okoli-
cy, które posiadają sprzęt. Mamy 
5 quadów, którymi wozimy dzi-
siaj dzieci, oczywiście wolno  
i bezpiecznie – usłyszeliśmy od 
Pawła Moskwy z OSP Bobrow-
niki. � ljs 

Łowicz | Akcja gazet lokalnych i NBP

Pomagamy się usamodzielnić
Przejście z wieku 
młodzieńczego  
w dorosłość może 
być w dzisiejszych, 
dynamicznych  
i skomplikowanych 
realiach trudnym 
wyzwaniem 
dla uczniów 
kończących szkoły 
ponadgimnazjalne.

Młodzieży z Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych nr 4, która 
lada moment będzie podchodzić 
do egzaminu dojrzałości, porad 
w tym zakresie udzielała 25 lu-
tego, na dwugodzinnym szkole-
niu Grażyna Raszkowska.

Prelegentka jest dziennikar-
ką i szkoleniowcem, autorką 
podręcznika „Jak dobrze wy-
brać uczelnię”. W przygoto-
waniu zajęć wspomagała ją 
dziennikarka, Marianna Saska.  
W szkoleniu brali udział 
uczniowie aż sześciu klas, czyli 
prawie 150 osób, znacznie wię-
cej niż początkowo zakładano. 
Nie dla wszystkich wystarczy-
ło krzesełek, niektórzy siedzieli 
na podłodze – sami o to prosili 
dyrekcję szkoły, żeby tylko móc 
wziąć w zajęciach udział. 

Przez dwie godziny, bez 
przerwy, nikt z całej grupy nie 
opuścił sali. 

– To była bardzo fajna gru-
pa, z którą był dobry kontakt  
i wzajemna interakcja – oceni-
ła po spotkaniu Grażyna Rasz-
kowska. – Zwykle zajęcia w tak 
dużych grupach prowadzi się 
trudniej.

Prelegentka uświadamiała 
młodzieży, że zdanie egzami-
nu maturalnego to dopiero po-
czątek dalszej, świadomej dro-
gi życiowej. Podkreślała, że nie 
wystarczy się na studia dostać, 

ale aby się rozwijać – nawet na 
teoretycznie bezpłatnych stu-
diach – potrzebne są na to pie-
niądze. Doradzała jak je zdo-
być, zachęcała do prowadzenia 
własnej działalności. Mówiła  
o tym, które kierunki najbar-
dziej opłaca się studiować, 
nie przekreślając jednak żad-
nego, ponieważ studia, mimo 
wszystko, powinny wynikać  
z własnych, indywidualnych 
zainteresowań i pasji. Po spo-
tkaniu uczestnicy mogli zostać  
w sali i indywidualnie zadawać 
prelegentce pytania. Młodzież 

wysłuchała też krótkiej audy-
cji przygotowanej przez Pro-
gram 3 Polskiego Radia, obej-
rzała 5-minutowy film o tym, 
jak przechodzić przez życiowe 
porażki oraz obejrzała prezen-
tację multimedialną. Bezpłat-
ne materiały szkoleniowe wszy-
scy uczestnicy otrzymali pocztą 
elektroniczną.

– Takie zajęcia były nam 
bardzo potrzebne – mówił 
nam uczeń Tomasz Krysiak. 
– Pani, która je prowadzi-
ła przekonała nas, że nie war-
to się bać prowadzenia wła-
snej działalności. Podawała 
przykłady ludzi zaledwie 2-3 
lata od nas starszych, którzy  
z powodzeniem prowadzą fir-
my. Jak widać, można. – Przy-
datna może być na przykład 
informacja na temat rodzajów 
stypendiów oraz ich wysokości  
– uważa natomiast jego kolega, 
Jakub Pełka. – To ważne, bo dla 
wielu osób stypendia to szansa, 
żeby móc studiować bez podej-
mowania równolegle pracy.

Spotkanie zostało zorgani-
zowane w ramach prowadzo-
nej od kilku tygodni kampa-
nii społecznej „Usamodzielnij 
się!” prowadzonej przez Sto-
warzyszenie Gazet Lokalnych  
– w tym przez nasz tygodnik  
– we współpracy z Narodowym 
Bankiem Polskim.� tm

Zumba w Bobrownikach wciągnęła do dobrej zabawy kilkadziesiąt pań. Panowie byli rzadkością, ale również 
dobrze się bawili. 
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Łowicz | Znany muzyk gościł w ZSP nr 1

Maleo przestrzegał  
przed wejściem w nałogi 
Dariusz „Maleo” Malejonek – wokalista i gitarzysta 
zespołów Izrael, Moskwa, Armia, Houk, 2Tm2,3, Arka 
Noego oraz założyciel i lider Maleo Reggae Rockers 
przestrzegał młodzież ze szkoły przy ul. Podrzecznej przed 
wejściem w nałogi. Na zaproszenie szkolnej pedagog, Heleny 
Grzegory, spotkał się z uczniami w ostatni piątek, 21 lutego.

Bez zbędnego moralizowa-
nia opowiadał w szkolnej auli 
o swoich podróżach i pobycie 
na Jamajce, paleniu marihu-
any, od której był uzależniony, 
zażywaniu amfetaminy, LSD, 
o rozrywkowym życiu muzyka 
rockowego, o tym, jak sięgnął 
dna zażywając różne narkoty-
ki, o zdradach oraz o własnym 
nawróceniu. Śpiewał też znane 
młodzieży piosenki. 

Muzyk mówił, że wie, co to 
praca fizyczna, wie, co to kło-
poty ze światem i kłopoty ze 
sobą, wie, co to miłość, co to 
rodzina i wychowanie dzieci.  
– Żyję i nie chcę zmarnować 
życia. Chcę zrobić coś dla lu-
dzi, znajomych, przyjaciół, ro-
dziny – mówił o swojej wizycie  
w szkole. 

– Narkotyki burzą szczęście 
i niszczą życie. Człowiek uza-
leżniony wyrządza sobie oraz 
bliskim krzywdy często nie-
odwracalne w skutkach. Oszu-
kuje samego siebie, manipulu-
je najbliższymi, posługuje się 

kłamstwem oraz obietnicami, 
których nie dotrzymuje – opo-
wiadał pomiędzy piosenkami. 

Opowiadał, że urodził się  
w niewierzącej rodzinie, w któ-
rej resztki wiary zachowała 
jego babcia, która jako pierw-
sza zaprowadziła go do kościo-
ła. Wtedy jednak w kościele 
nic dla siebie nie znalazł i od-
dalił się od wiary na wiele lat. 
Malejonek eksperymentował 
nie tylko z narkotykami, ale też  
z wiarą, której poszukiwał. 
Przed laty zafascynował się 
m.in. rastafarianizmem czy 
buddyzmem. Opowiedział też  
o tym, jak przyszło nawrócenie 
– podczas nocnego czuwania 
modlitewnego w kościele ojców 
paulinów. – Z opowieści wyni-
kało, że dotknął go palec Boży. 
Opatrzność pomogła mu wyjść 
z nałogu – podsumowuje peda-
gog szkolny, Helena Grzegory. 

Przyjazd muzyka został sfi-
nansowany przez miasto w ra-
mach programu profilaktyki 
uzależnień.� mak 

Przy stanowisku, na którym zbierano datki, od początku  kłębiły się tłumy.

Sala podczas spotkania była wypełniona po brzegi. Co ważne – część 
młodzieży sama prosiła dyrekcję o pozwolenie na uczestniczenie w nim.

Tomasz
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ŁOK | Och! Film Festiwal

Chwila prawdy na scenie
Człowiek w sytuacji granicznej, w chwili absolutnej szczerości z samym 
sobą – takie wyzwanie postawiła przed sobą młoda reżyserka rodem  
z Łowicza, Agnieszka Wąsikowska, której debiutancki spektakl 
dokumentalny „Press to reset the world, czyli rzeczy, których zazwyczaj  
nie robię w czwartki” został pokazany w ramach Och! Festiwalu.

Wyreżyserowany przez Wą-
sikowską, a odegrany przez He-
lenę Ganjalyan monodram moż-
na było zobaczyć w Łowickim 
Ośrodku Kultury w niedzielę,  
16 lutego. Już pierwsze sceny 
wciągnęły publiczność w grę  
z aktorką, która po prostu wy-
szła na scenę z jednego z rzędów 
i zaczęła zadawać widzom pyta-
nia, by po chwili surowo podsu-
mować, że nie udzielili żadnej 
poprawnej odpowiedzi... W ko-
lejnych minutach, wciąż prowa-
dząc z nimi rozmowę-grę, to po-
tulniała, to znów mówiła mocno, 
napastliwie. Zafrapowani widzo-
wie wsłuchiwali się we wielogło-
sowe wyznania osób, które bądź 
przemawiały same (z nagrania), 
bądź za pośrednictwem aktor-
ki mówiąc o bólu, o życiowych 
wyborach i punktach zwrotnych. 
Tej ciekawej, wielowątkowej spo-
wiedzi, chaotycznej i poskłada-
nej z fragmentów najgłębszych 
ludzkich przeżyć, nie da się stre-
ścić na potrzeby artykułu. Warto 
natomiast napisać o tym, jak po-
wstawała. 

Spektakl „Press to reset the 
world, czyli rzeczy, których za-
zwyczaj nie robię w czwartki” 
jest owocem spontanicznie na-
wiązanej współpracy reżyserki 
Agnieszki Wąsikowskiej z aktor-
ką Heleną Ganjalyan. Obydwie 
panie poznały się na Festiwa-
lu Sztuki Reżyserskiej w Ka-

towicach, na którym zasiadały  
w jury. Dobrze im się rozmawia-
ło i stwierdziły, że spróbują przy-
gotować coś razem. W odpowie-
dzi na konkurs ogłoszony przez 
poznański Teatr Ósmego Dnia 
napisały projekt scenariusza, do-
ceniony przez komisję i nagro-
dzony grantem na jego realizację. 
Powstał dokumentalny spektakl, 
łączący grę aktorską na scenie 
z prezentacją video i elementa-
mi teatru tańca. Dotyka momen-
tów, w których człowiek musi 
zmierzyć się sam ze sobą, stanąć  
w pełnej uczciwości. Premiera 
odbyła się 4 grudnia 2013 wła-
śnie na deskach Teatru Ósmego 
Dnia w Poznaniu. Poprzedziły  
ją miesiące wypełnione inten-
sywną pracą.

– W ramach przygotowań od 
września ubiegłego roku jeździ-

łam po całej Polsce i zbierałam 
historie ludzi, którzy opowiada-
li o takich momentach w ich ży-
ciu, kiedy podjęta decyzja może 
totalnie „zresetować” świat, który 
do tej pory budowali; kiedy to, co 
społeczne, co zewnętrzne okazuje 
się mniej istotne, a imperatywem 
staje się uczciwość wobec siebie 
– opowiada Agnieszka Wąsikow-
ska – Najpierw poszukiwałam 
moich rozmówców przez inter-
net, dawałam ogłoszenia, pisałam 
o projekcie na facebooku i oka-
zało się, że ludzie chętnie mie-
rzą się sami ze sobą i opowiadają 
różne historie. Część nie weszła 
do spektaklu przez to, że były po 
prostu zbyt trudne. Wśród tych, 
które włączyłam do sztuki też 
były historie poruszające do łez, 
które trudno unieść np. o poro-
nieniach czy związkach z księż-
mi. Nie mówimy o nich wprost, 
bo nie chodzi o atakowanie widza 
ludzkimi tragediami, ale dajemy 
pewne znaki, które naprowadza-
ją na daną historię. Ważniejszy od 
kontekstu jest moment szczerości 
z samym sobą. Aktorka w tym 
spektaklu staje się punktem styku 
wielu strumieni świadomości, do 
których dodaje własny. Chciały-
śmy wyjść od tego, co autentycz-
nie porusza człowieka, przesiać 
to przez biografię aktorki i dać to 
widzom po to, by w finale zwró-
cić ich uwagę na samych siebie 
– mówi reżyserka. 

W swojej pracy nad spekta-
klem Agnieszka Wąsikowska 
wspierała się także dramatami 
Iwana Wyrypajewa, Rodrigo Gar-
cii, fragmentami różnych dzieł li-
terackich oraz filmów. Po zakoń-
czeniu kilkutygodniowego etapu 
pracy powstał scenariusz. 

– Ten spektakl z założe-
nia ma działać jak malarstwo  
Marka Rothki, czyli ma się dziać 
na styku emocji. Nie ma w nim 
historii, którą można później  
opowiedzieć. Po jego obejrze-
niu nie jesteśmy w stanie po-
wiedzieć, o czym on był od po-
czątku do końca. Po premierze 
w Poznaniu Wąsikowska od-
bierała sygnały o głębokim  
poruszeniu widzów przez 
„Press...”. 

Po spektaklu w Łowiczu  
odbyło się krótkie spotkanie  
w Pracowni Sztuki Żywej. 

Dobrany duet. Aktorka Helena Ganjalyan i debiutująca reżyserka Agnieszka Wąsikowska.
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Helena Ganjalyan w spektaklu 
„Press to reset the world...”
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Zaczęło się od skrawków zdań
Aktorka i współtwórczyni 
scenariusza Helena 
Ganjalyan przyznaje, 
że praca nad „Press...” 
była dla niej wyjątkowym 
doświadczeniem. To 
pierwszy monodram w jej 
karierze. – To było ogromne 
wyzwanie aktorskie. Po 
pierwsze ze względu na 
samą formę monodramu, to, 
że na scenie jestem zdana 
tylko na siebie. Po drugie 
tematyka spektaklu i sposób 
pracy nad nim wymagały 
ode mnie niezwykle 
osobistego zaangażowania 
i tego, bym swoje prywatne 
życie i doświadczenia w jakiś 
sposób wplotła w tę sztukę. 
Po raz pierwszy byłam tak 

mocno zaangażowana  
w pisanie tekstu. 
Pracowałyśmy  
z Agnieszką metodą zapisu 
automatycznego. Polegało 
to na tym, że ona dawała mi 
skrawki zdań, ich początki, 
a ja musiałam na ten temat 
improwizować. Jedna z takich 
prób trwała nieprzerwanie 
około sześciu godzin i na 
podstawie kilkudziesięciu 
stron tekstu, które w tym 
czasie powstały, zaczęła się 
praca dramaturgiczna. Ten 
spektakl jest wypadkową 
moich przeżyć i historii 
zebranych przez Agę, których 
brzemię musiałam wziąć na 
siebie opowiadając o nich na 
scenie.
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– Osoby w różnym wieku 
zasypały nas deszczem pytań  
o sposób pracy, o to, jak potoczy-
ły się dalsze losy naszych bohate-
rów, o znaczenie tytułu. Widzo-
wie dzielili się również swoimi 
odczuciami na temat spektaklu. 
Najpiękniejszym zdaniem, które 
usłyszałam od pewnego młodego 
chłopaka było: „Pootwierałyście 
mi tyle drzwi, o których istnieniu 
nie miałem pojęcia, że teraz mam 
w głowie przeciąg” – relacjonuje 
młoda reżyserka. 

Aktorka Helena Ganjalyan 
wspomina z kolei, że zmierzenie 
się z ludzkimi historiami momen-
tami było dla niej naprawdę trud-
ne, zwłaszcza, że wszystkie mó-
wiły o sytuacjach granicznych. To 
były m.in. opowieści o straconym 
dziecku, związku z księdzem... – 
Spontanicznie nawiązana współ-
praca z Agnieszką okazała się 
dla mnie bardzo ciekawa, zresz-
tą wszystkie osoby, które uczest-
niczyły w przygotowaniu tego 
spektaklu, naprawdę mocno się 
w niego zaangażowały – podsu-
mowuje.  

Ludzie sztuki
Agnieszka Wąsikowska pocho-

dzi z Łowicza, jest absolwentką  
I Liceum Ogólnokształcą-
cego im. Józefa Chełmoń-
skiego. Dwa lata temu ukoń-
czyła kulturoznawstwo  
w Warszawie, gdzie obecnie 
mieszka i studiuje reżyserię doku-
mentalną w szkole Andrzeja Waj-
dy (Wajda School). Jej przygoda  
z reżyserią zaczęła się przypad-
kiem – od asystowania przy sztu-
kach wystawianych w Teatrze 
Nowym w Łodzi. Z kolei Hele-
na Ganjalyan jest z pochodze-
nia Ormianką. Od 24 lat mieszka  
w Polsce, dokąd jej rodzice prze-
prowadzili się, gdy była 3-let-
nim dzieckiem, o czym m.in. 
opowiada w monodramie. Dwa 
lata temu ukończyła Państwo-
wą Wyższą Szkołę Teatralną  
w Krakowie. Obecnie mieszka 
w Warszawie, ale współpracuje  
z teatrami na terenie całego kra-
ju. Jest tzw. wolnym strzelcem. 
Gra w spektaklach dramatycz-
nych i tanecznych.� ewr

Łowicz |  Zespół Śpiewaczy Ksinzoki

Tyncowe Wróble wręczone
Teodor Goździkiewicz, Zo-

fia Czubik i Joanna Bolimowska 
zostali nagrodzeniu przez Ze-
spół Śpiewaczy Ksinzoki Tyn-
cowymi Wróblami. Jest to ho-
norowa nagroda, którą przyznaje 
Kapituła Tytułu, którą tworzy 
cały zespół.

„Wróble” to wyróżnienie i po-
dziękowanie za pracę osobom 
zasłużonym dla zespołu. Pana 
Teodora, z powodu choroby, de-
legacja z zespołu odwiedziła  

w szpitalu, panie odebrały Tyn-
cowe Wróble na uroczystej pró-
bie zespołu w środę, 19 lutego. 

Nazwa nagrody pochodzi od 
nazwiska pomysłodawcy po-
wstanie Ksinzoków, którym był 
Stanisław Wróbel, członek ze-
społu, który jest też kierowni-
kiem Zespołu Pieśni i Tańca 
Boczki Chełmońskie. Przymiot-
nik „Tyncowy” (czyli – „Tęczo-
wy”) dodano po to, aby pod-
kreślić, że to nagroda łowicka. 

Wróble, które symbolizują na-
grodę wykonuje rzeźbiarka lu-
dowa Agnieszka Głuszek-No-
wicka. Wróble po raz pierwszy 
wręczone były w 2013 roku, 
Wróbla nr 1 otrzymał wówczas 
Stanisław Wróbel, Wróbla nr 2 
– Stanisław Madanowski – kie-
rownik Ksinzoków, Wróbla nr 
3 – Zofia i Włodzimierz Galo-
wie ze Skierniewic, którzy na-
grywają i fotografują wszystkie 
występy zespołu i materiały te 

zamieszczają w internecie, pro-
pagując działalność Ksinzoków. 

Tegoroczne „Wróble” też są 
numerowane. Teodorowi Goź-
dzikiewiczowi, który przyczynił 
się do powstania zespołu, przy-
padł Wróbel nr 4, Zofii Czubik 
– Wróbel nr 5, a Joannie Boli-
mowskiej – Wróbel nr 6. Każdy 
z laureatów nagrody otrzymał 
również legitymację, bez któ-
rej „Wróbel” jest nieważny oraz 
karmę dla „Wróbla”, czyli pu-
dełko Ptasiego Mleczka. 

Uzasadnienie nadania każ-
dej z nagród przedstawione było  
w gwarze łowickiej. Zofia Czu-
bik dostała wyróżnienie za to, że 
jest młoda duchem i „galancie” 

śpiewa ludowe piosenki, ucząc 
ich innych członków zespołu. 
Joanna Bolimowska za to, że jest 
„obrotna”, troszczy się o zespół  
i prowadzi jego biuro. 

Obie panie dziękowały za wy-
różnienie. Zofia Czubik deklaro-
wała, że chciałaby jak najdłużej 
śpiewać z Ksinzokami. Joanna 
Bolimowska mówiła gwarą, że 
nagroda bardzo ją cieszy, ponie-
waż nigdy w życiu żadnej na-
grody nie dostała. – Kazdemu  
z Ksinzoków taki ptaszek się na-
leży, bo żeśta są same charakter-
ne – powiedziała z uśmiechem. 

Zespół śpiewał laureatom „Sto 
lat!”, potem była próba zespołu 
połączona z przyjęciem.� mwk      

Powiat łowicki |  „Na szkle malowane” pod patronatem  NŁ

Ruszyła 9. edycja artystycznego konkursu
Zespół Szkół Stowarzyszenia 

Rozwoju Wsi Waliszew i Oko-
lic im. Jana Pawła II w  Starym 
Waliszewie zaprasza do udzia-
łu w IX edycji konkursu pla-
stycznego „Na szkle malowane”,  
w której zadaniem uczestników 
jest utrwalenie na szkle piękna 
martwej natury. 

Konkurs adresowany jest do 
uczniów klas III-VI szkół pod-
stawowych, gimnazjalistów oraz 

podopiecznych warsztatów tera-
pii zajęciowych z terenu powia-
tu łowickiego. Celem konkursu 
jest zainteresowanie dzieci, mło-
dzieży i dorosłych techniką ma-
lowania na szkle oraz integracja 
i wymiana doświadczeń między 
uczestnikami konkursu. 

W tym roku tematem konkur-
su jest wykonanie pracy plastycz-
nej inspirowanej pięknem kom-
pozycji martwej natury. 

Uczestnicy powinni wyko-
nać prace malarskie na szkle  
z wykorzystaniem farb transpa-
rentnych do szkła, witrażowych, 
żelowych, itp. Format prac do-
wolny. Ze względów bezpieczeń-
stwa uczestnicy konkursu powin-
ni wykonać prace na antyramach. 

Ocena prac konkursowych od-
będzie się w czterech grupach 
wiekowych: uczniów klas III-IV 
szkoły podstawowej, uczniów 

klas V-VI szkoły podstawowej, 
uczniów gimnazjum oraz osób 
dorosłych. Dla autorów najcie-
kawszych obrazów na szkle orga-
nizator przewiduje nagrody rze-
czowe. 

Termin nadsyłania prac kon-
kursowych upływa 15 marca,  
a otwarcie wystawy i rozstrzy-
gnięcie konkursu przewidziano 
na 26 marca. Prace należy nad-
syłać lub dostarczać na adres 
ZSSRWWiO w Starym Walisze-
wie 20a, 99-423 Bielawy. Dzię-
ki przychylności dyrektor Szko-
ły Podstawowej nr 1 w Łowiczu 

Teresy Sokalskiej-Lebiody, pra-
ce konkursowe można również 
składać w siedzibie tej placówki 
przy ul. Kaliskiej 12. Regulamin 
konkursu dostępny jest na stronie 
internetowej organizatora: www.
zswaliszew.edupage.org w za-
kładce „Nasz konkurs”. 

Tegoroczną edycję konkur-
su swoim patronatem objęli:  
Łódzki Kurator Oświaty, staro-
sta łowicki, wójt gminy Biela-
wy, poseł na Sejm RP Cezary  
Olejniczak. „Nowy Łowiczanin” 
ma nad konkursem patronat me-
dialny.  � ewr

Swoje „Wróble” pokazują Zofia Czubik (po lewej) i Joanna Bolimowska (po prawej), pośrodku Urszula Okraska 
oraz Stanisław Wróbel. 

Wróble dla Ksinzoków wyrzeźbiła Agnieszka Głuszek-Nowicka 
(po prawej). Na zdjęciu obok niej Teresa Kocus. 
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REKLAMA

ul. Dobrzelińska 6, 99-320 Żychlin
730 922 999, www.denta-medica.pl

RTG zębów punktowe oraz panoramiczne, protetyka,
chirurgia stomatologiczna, stomatologia zachowawcza,

endodoncja, leczenie dzieci, periodontologia

261494

botoks
(usuwanie zmarszczek)

kwas hialuronowy
(likwidacja bruzd)
mezoterapia

(odmładzanie skóry)

medycyna
estetyczna
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Sanniki | Plany wyjazdowe Regionalnego Zespołu Pieśni i Tańca Sanniki 

Gmina dołoży 10 tysięcy złotych
Występy podczas festiwalu folklorystycznego w Bułgarii oraz wyjazd części zespołu na festiwal w Grecji 
planuje w tym roku Regionalny Zespół Pieśni i Tańca Sanniki. Mimo, że wyjazdy mają odbyć się dopiero latem, 
już teraz zespół szuka źródeł ich – przynajmniej częściowego – sfinansowania. 

Z prośbą o pokrycie części 
kosztów kierownik zespołu i jed-
nocześnie dyrektor sannickie-
go Gminnego Ośrodka Kultury, 
Aleksandra Głowacka, zwróciła 
się m.in. do Rady Gminy w San-
nikach. Radni podjęli decyzję  
o przekazaniu na dofinansowania 
wyjazdów kwoty 10 tys. złotych. 

Wyjazd do Grecji planowany 
jest na koniec sierpnia i ma po-
jechać tam tylko część zespo-
łu: 8 par tanecznych – bez wy-
stępującej z zespołem tancerzy 
kapeli. Będzie to bowiem wy-
jazd łączony dwóch zespołów: 

RZPiT „Sanniki” oraz Ludo-
wego Zespołu Artystycznego 
„Kasztelanka” z Sierpca i zgod-
nie z wstępnym porozumieniem 
to sierpecki zespół ma zapew-
nić oprawę muzyczną. – Głów-
nym organizatorem wyjazdu jest 
zespół z Sierpca. Mają już do-
świadczenie w organizowaniu 
podobnych zagranicznych wy-
jazdów, mają wypracowane licz-
ne kontakty i już byli na festiwalu 
folklorystycznym w Grecji – po-
wiedziała nam kierownik zespo-
łu, Aleksandra Głowacka. Dobre 
kontakty zagraniczne sierpec-

kiego zespołu wynikają również  
z tego względu, że „Kasztelanka” 
pełni honory gospodarza Mię-
dzynarodowego Festiwalu Folk-
lorystycznego Kasztelania od po-
czątku istnienia festiwalu, czyli 
od 1996 roku.

W drugim wyjeździe – na fe-
stiwal folklorystyczny do Bułga-
rii – może wziąć większość, jeśli 
nie wszyscy członkowie zespo-
łu oraz członkowie kapeli. Mię-
dzynarodowy Festiwal Folklo-
rystyczny Balkan Folk Fest, na 
który chcą pojechać sannicza-
nie, odbywa się od kilku lat i trwa 

nawet trzy miesiące, zwykle od 
czerwca do końca sierpnia. Ze-
spół z Sannik planuje wyjechać 
na kilka dni – w zależności od 
tego, ile występów zaproponują 
im organizatorzy oraz od zasob-
ności portfeli. Niewykluczone 
bowiem, że część kosztów wyjaz-
du członkowie zespołu będą mu-
sieli bowiem pokryć z własnych 
pieniędzy. Wyjazd na festiwal 
ma być połączony również z wa-
kacyjnym wypoczynkiem oraz 
zwiedzaniem. W ubiegłym roku 
w festiwalu w Bułgarii wzięło 
udział około 170 europejskich ze-

społów folklorystycznych, chó-
ralnych i orkiestrowych. 

Istniejący od 1953 roku zespół 
był już kilkakrotnie na zagra-
nicznych wojażach: m.in. 4 razy 
w Holandii, 4 razy we Francji, 4 
razy w Niemczech oraz w Szwaj-
carii i Austrii. Nigdy jednak jesz-
cze nie promował folkloru od-
rębnego regionu etnograficznego 
gąbińsko–sannickiego w Grecji  
i Bułgarii. 

W aktualnym repertuarze ze-
spół ma m.in. opracowaną przez 
Katarzynę Polak z Łowicza 
„Suitę sannicką”, podczas któ-
rej tancerze i kapela występują  
w strojach regionu gąbińsko-
-sannickiego, „Obrazek Sanniki” 
(również w opracowaniu Kata-
rzyny Polak) czy „Wesele sannic-
kie” w opracowaniu choreogra-
ficznym i reżyserii Katarzyny 
Polak oraz w opracowaniu mu-
zycznym Andrzeja Matuli.� mak 

Warszawa | Wystawa prac WTZ z Parmy

Sztuka widziana innymi oczyma
Wartość artystyczna prac członków Warsztatu Terapii Zajęciowej z Parmy została zauważona  
przez właściciela warszawskiej restauracji Art Bistro, przy ul Czerniowieckiej, gdzie od 5 lutego  
do końca tego miesiąca można oglądać ich prace ceramiczno-wikliniarskie i plastyczne.

Do stolicy pojechały pra-
ce powstałe w dwóch pracow-
niach Warsztatu Terapii Zaję-
ciowej Stowarzyszenia Osób 
Niepełnosprawnych „Tacy 
Sami”: ceramiczno-wikliniar-
skiej, którą prowadzi Agniesz-
ka Kubik-Rudnicka oraz pla-
stycznej, której opiekunem jest 
Liliana Kozłowska-Grzelczak. 
Autorami prac ceramiczno-wi-
kliniarskich są osoby niewidome 
i niedowidzące. Są to przedmio-
ty dekoracyjne i użytkowe, któ-
re w większości przedstawiają 
sylwetki zwierząt. Autorzy tych 
prac to: Zygmunt Haczykowski, 
Ewa Jaros, Grzegorz Brodecki  
i Łukasz Rusek.

Prace z pracowni plastycznej 
to monotypie, linoryty i rysun-

ki – autorami prac są głównie 
osoby z upośledzeniem intelek-
tualnym, ale nie tylko. Oto na-
zwiska autorów tych prac: To-
masz Paradowski z Łowicza, 
Rafał Salamon, Grzegorz Kret, 
Anna Szcześniak, Anna Jęcz-

kowska, Katarzyna Piątkowska, 
Robert Grzyb, Michał Salamon, 
Tomasz Paradowski z Bełcho-
wa, Tomasz Rybus i Robert Sa-
lamon. 

Jak doszło 
do wystawy?
Znajomy Liliany Kozłow-

skiej-Grzelczyk, zobaczywszy 
katalog prac członków warszta-
tów wydany w 2009 roku z oka-
zji jednej z wystaw, w których 
brały one udział, tak się nimi za-
chwycił, że postanowił znaleźć 
kogoś, kto zainteresowałby się 
nimi. Tak też się stało. 

Organizatorem obecnej wy-
stawy jest Dariusz Ryniec, wła-
ściciel Art Bistro. W jego lokalu 
można oglądać te prace i ewen-

tualnie je kupić. Robi on to zu-
pełnie bezinteresownie i często 
popiera takie akcje. 

Zaprosił uczestników warsz-
tatów nie tylko do Art Bistro, ale 
także do warszawskiej Zachęty, 
by mogli obejrzeć tamtejsze eks-
pozycje. 

Kontakt z szerszą publiczno-
ścią bardzo pozytywnie wpły-
wa na samoocenę uczestników 
takich warsztatów. – Bardzo jest 
dla nich ważne, że dzięki ich 
twórczości postrzega się ich nie 
przez pryzmat ich ograniczeń, 
ale ich możliwości – powiedzia-
ła Liliana Kozłowska-Grzel-
czyk. Możliwość tworzenia  
i prezentowania swych dzieł jest 
istotna dla nich, a szczytem ma-
rzeń – jest zakup ich dzieł.�  mst

Anna Jęczkowska, widoczna na zdjęciu, jest uczestnikiem pracowni 
plastycznej. Dla niej, jak i dla innych uczestników WTZ, tworzenie sztuki 
pozwala przekraczać własne ograniczenia. 
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Jest dla nich ważne, że 
dzięki ich twórczości 
postrzega się ich nie 
przez pryzmat ich 
ograniczeń, ale ich 
możliwości

Klub Pracownia 
Konjo o swojej 
książce i o sobie

Paweł „Konjo” Konnak, któ-
ry niedawno gościł w Łowiczu 
na festiwalu „Między słowa-
mi”, znów odwiedzi nasze mia-
sto. Tym razem będzie promo-
wał swoją książkę pt. „Karnawał 
profuzji”. Towarzyszący mu Ma-
ciej Chmiel, współprowadzący 
telewizyjny program kulturalny 
„Łossskot”, będzie z kolei pro-
mował książkę pt. „Paweł Kon-
nak – fenomen uczestnictwa w 
sztuce współczesnej”. Spotkanie 
odbędzie się w klubie Pracow-
nia, 5 marca o godz. 18.00. Od-
będzie się też projekcja filmów: 
„Galeria C14” w reż. „Konjo” 
Konnaka oraz „Przyjaciele na 33 
obroty – Rosław Szaybo i Stani-
sław Zagórski”. Wstęp wolny. kp
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Łowicz | Znakomite przygotowanie do konkursów muzycznych

Odbędą się zmagania 
młodych muzyków
23 maja uczniowie szkół muzycznych na poziomie I i II stopnia wezmą udział w, organizowanym już  
po raz dziewiąty przez Niepubliczną Szkołę Muzyczną w Łowiczu, Festiwalu Muzyki Fortepianowej. 

To, jakie utwory poszczególni 
uczestnicy zaprezentują, będzie 
zależało od stopnia ich zaawan-
sowania. 

Uczniowie szkół I stopnia zo-
staną podzieleni na dwie gru-
py. Uczniowie klas I-III zosta-
ną zakwalifikowani do grupy 
A i przygotują pięciominutowy 
występ, podczas którego zapre-
zentują dwa utwory: jeden ba-
rokowy, drugi – dowolny utwór 
kompozytora polskiego. 

Uczniowie starsi (IV-VI kla-
sa), którzy zostaną sklasyfiko-
wani jako grupa B, poza tymi 
dwoma utworami z grupy A, za-

prezentują dodatkowo etiudę lub 
utwór wirtuozowski. Na ich wy-
konanie będę mieli około 10 mi-
nut.

Koledzy kształcący się  
w szkołach II stopnia – należący 
do grupy C – zaprezentują rów-
nież trzy utwory w czasie nie 
krótszym niż 15 minut, a będą 
to: inwencja 3 głosowa J.S. Ba-
cha lub preludium i fuga; alegro 
sonatowe lub rondo; utwór kan-
tylenowy.

Jak powiedziała nam Joan-
na Sylwestrzak, dyrektor szko-
ły muzycznej w Łowiczu, kon-
kurs ten ma na celu zmierzenie 

się uczniów łowickiej szkoły 
z kolegami z innych tego typu 
placówek w kraju i porówna-
nie poziomu, jaki reprezentu-
ją. To również okazja dla tych 
uczniów, którzy nie brali jeszcze 
udziału w żadnym takim wyda-
rzeniu, by zobaczyli, jak wyglą-
da taki festiwal, poczuli jego at-
mosferę i przekonali się, jakie 
emocje on ze sobą niesie. 

– Utrzymujemy kontakty ze 
wszystkimi szkołami muzycz-
nymi w województwie łódzkim 
i mazowieckim. Na festiwal za-
prosimy również szkoły z Rze-
szowa i Poznania – poinformo-

wała nas Joanna Sylwestrzak. 
Organizatorzy spodziewają się 
odpowiedzi z 20 szkół. Zdaniem 
dyrektor, ich poziom jest bardzo 
wyrównany i naprawdę trudno 
znaleźć się w gronie laureatów 
tego festiwalu. 

Śledząc zainteresowanie nim 
w poszczególnych latach, moż-
na się spodziewać, że w tym 
roku weźmie w nim udział 40-
50 uczestników. 

Jeśli będzie ich naprawdę 
wielu, organizatorzy zastrzega-
ją sobie prawo przeprowadzenia 
konkursu w ciągu dwóch dni. 
� mst

Zduny | Biblioteka

Inauguracja Poczytelniczka
19 lutego w Domu Kultury 

w Zdunach, w którego murach 
mieści się również biblioteka, 
odbyła się uroczysta inaugura-
cja konkursu Poczytelniczek  
z udziałem uczniów klas II i III 
Szkół Podstawowych z Nowych 
Zdun i Bąkowa.

Poczytelniczek to kontynu-
acja akcji bibliotecznej Czytel-
niczek, która od lat odbywa się 
w Zdunach z myślą o uczniach 
klas 0 oraz I. Chodzi w niej o to, 
aby zachęcić ich do wypożycza-
nia książek i ich czytania. Aby 

jednak w klasach II i III też za-
chęcać dzieci do czytania, w tym 
roku po raz pierwszy biblioteka 
organizuje kontynuację akcji 
pod nazwą Poczytelniczek. Oso-
by, które do czerwca wypożyczą 
i przeczytają najwięcej książek, 
otrzymają nagrody. 

Podczas inauguracji konkursu 
dzieci goszczące w Domu Kul-
tury obejrzały spektakl zatytu-
łowany „Sieciaki” w wykonaniu 
„Grupy T” z Torunia, w którym 
poruszony został problem cyber-
przemocy. � mwk

Łowicka Grupa Rybacka | Konkurs

Rybka w stawie
Uczniowie szkół podstawo-

wych i gimnazjów mogą do 12 
czerwca zgłaszać swoje prace 
plastyczne do konkursu „Ryb-
ka w stawie” organizowanego 
przez Stowarzyszenie Łowicka 
Grupa Rybacka.

Celem konkursu jest zainte-
resowanie dzieci i młodzieży 
tematyką rybactwa, promocja 
spożycia ryb oraz promocja ob-
szaru Łowickiej Grupy Rybac-
kiej. Uczestnicy mają za zadanie 
przedstawić walory przyrodni-

cze gospodarstw rybackich oraz 
specyfikację ich działalności. 
Prace można przesyłać pocztą 
lub składać osobiście w biurze 
stowarzyszenia przy ul. 3 Maja. 

Mają to być prace płaskie, na 
papierze o formacie nie więk-
szym niż A3, niedopuszczalne 
są fotografie, grafika komputero-
wa i użycie materiałów sypkich, 
takich jak ryż czy kasza.

Laureaci konkursu otrzymają 
nagrody rzeczowe ufundowane 
przez organizatora konkursu.� tm

Zduny | Kabaret DNO na Dzień Kobiet

Pośmiejmy się razem
2 marca o godz. 14.30  

w Domu Kultury w Zdunach wy-
stąpi kabaret DNO. Na wytęp za-
proszone są szczególnie panie, 
chociaż nikt nie zamknie drzwi 
przez panami, którzy zechcą im 
towarzyszyć. 

Wstęp jest wolny i nie obo-
wiązują żadne wejściówki. Sala 
DK pomieścić może około 150 
osób. Kabaret pochodzi z Dą-
browy Górniczej. Występuje  
w składzie 3-osobowym: Woj-
ciech Stala, Adam Mrozowicz 
i Jarosław Cyba. Za warstwę 

dźwiękową i oświetlenie odpo-
wiedzialny jest Daniel Sobie-
raj. Artyści deklarują, że ich wi-
zytówką są oryginalne pomysły  
i wyszukane rekwizyty. Kabaret 
stroni od polityki i aktualnych te-
matów publicystycznych, gdyż 
ulubioną jego tematyką są zjawi-
ska społeczne, zagadnienia zwią-
zane z mediami, show bussine-
sem oraz ludzką naturą. 

Występ trwać będzie ponad 
godzinę i ma nawiązywać do 
Dnia Kobiet. Artyści nie wyklu-
czają bisów. � mwk   

Łowicz | Koncert Klubu Seniora

Jak za dawnych lat
Panowie i panie z łowickie-

go Klubu Seniora „Radość” po 
raz kolejny pokazali, że na sce-
nie czują się bardzo dobrze. 
W dwuczęściowym koncercie 
„Lata dwudzieste, lata trzydzie-
ste”, zorganizowanym 22 lutego 
w sali kina Fenix zabrzmiały sta-
re, lecz wciąż żywe piosenki.

W repertuarze dominowa-
ły piosenki z przedwojennych 
filmów i z radia. Mogliśmy 
usłyszeć chociażby „Miłość ci 

wszystko wybaczy”, „Tango Mi-
longa”, „O czym marzy dziew-
czyna” czy „Umówiłem się z nią 
na dziewiątą”. 

Wbrew temu, co sugerowa-
ło hasło koncertu, w jego dru-
giej części przemycono też kilka 
utworów stosunkowo młodych – 
z lat 60. czy 70. 

 Znalazł się też czas na część 
kabaretową, a opowiadane  
w niej dowcipy rozbawiły pu-
bliczność niemal do łez.� tm

Łowicz | Powiatowa Biblioteka Publiczna 

Pietrucha - człowiek z pasją
Przewodnikiem turystycznym 

może zostać każdy, kto ukończył 
18 lat i przeszedł szkolenie, ale 
jak było widać na przykładzie Eli-
giusza Pietruchy, który 21 lutego 
gościł w Powiatowej Bibliotece 
– przewodnik spełniający oczeki-
wania turystów to taki, dla które-
go to zajęcie jest pasją. 

Spotkanie odbyło się 21 lute-
go, w Międzynarodowym Dniu 
Przewodnika. Uczestniczyła w 
nim młodzież oraz inne osoby za-
interesowane. Gość spotkania to 
wieloletni działacz PTTK, zało-

życiel Klubu Turystyki Kolarskiej 
„Szprycha”, konferansjer, gawę-
dziarz, popularyzator turysty-
ki i kultury łowickiej. Zebranym 
na spotkaniu słuchaczom mówił 
m.in. o tym, jak z miejscowe-
go informatora powstała profesja 
wykwalifikowanego przewodni-
ka. Mówił też o dziejach polskie-
go przewodnictwa turystycznego 
i opowiedział anegdoty związane 
ze swoją pracą i sławnymi ludźmi, 
których oprowadzał – np. Bogu-
sławem Wołoszańskim czy Anną 
Marią Jopek. � opr. mwk

Chór Klubu Seniora „Radość” na scenie.

Łowicz | Konkurs czytelniczy dla uczniów

Podróż w krainę wyobraźni z Juliuszem Verne’m
„20000 mil podmorskiej podróży”, „W osiemdziesiąt dni dookoła świata”, „Dzieci kapitana Granta” 
i „Pięć tygodni w balonie” – to powieści Juliusza Verne’a, których znajomość była przydatna w IX 
Powiatowym Konkursie Czytelniczym organizowanym przez Pijarską Szkołę Podstawową w Łowiczu.

Konkurs był adresowany do 
uczniów klas IV-VI podstawówek 
z naszego powiatu oraz ich ró-
wieśników z placówek pijarskich 
z innych stron kraju – Warszawy, 
Katowic i Bolesławca. Do dru-
giego, finałowego etapu, przepro-
wadzonego 19 lutego, zakwalifi-
kowało się 35 uczniów z 23 szkół. 

Mieli oni półtorej godziny 
na rozwiązanie arkuszy, skła-

dających się z zarówno z pytań 
zamkniętych, jak i otwartych,  
w tym także wypracowania – np. 
listu do zmarłego blisko wiek 
temu (dokładniej 99 lat) autora 
wspomnianych powieści przygo-
dowych, uważanego dziś za jed-
nego z prekursorów literatury 
fantastycznej.

– Poziom trudności był śred-
ni, najtrudniejsze było oczy-

wiście wypracowanie – mówił 
nam Paweł Durmała z Pijarskiej 
Szkoły Podstawowej w Kato-
wicach. – Bardzo lubię książki 
przygodowe i fantastyczne, więc 
niektóre książki Verne’a znałem 
już wcześniej, zanim ogłoszono 
ten konkurs. Pozostałe przeczy-
tałem również z przyjemnością, 
nie z myślą, że muszę to zrobić 
na konkurs.

Uczestnicy konkursu zosta-
ną powiadomieni o wynikach na 
początku marca. Na najlepszych 
czekają atrakcyjne nagrody – 
główną jest wycieczka do Rzy-
mu (dla ucznia i jego opiekuna 
w konkursie), a także nagrody 
rzeczowe. W poprzednich latach 
zwycięzcy konkursu wyjeżdżali 
m.in. do Wilna, Wiednia i Pary-
ża.� tm
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Aktualności
Łowicz, Ukraina | Łowicz chce wspierać Majdan

Goście z Ukrainy w ratuszu, trwają zbiórki
Dramatyczne wydarzenia ostatniego tygodnia na Ukrainie mają też swój oddźwięk  
w Łowiczu. Z apelem o pomoc przyjechali do nas 22 lutego państwo Mirosława i Edward 
Tomeccy z Towarzystwa Pomocy Polakom „Wielkie Serce” w Nowym Rozdole (60 km 
od Lwowa). Odpowiedzią na ich apel jest rozpoczęta w poniedziałek zbiórka produktów 
pierwszej pomocy. Równolegle, pieniądze dla Majdanu zbiera Polski Czerwony Krzyż.

Państwo Tomeccy na co dzień 
wspierają polską mniejszość na 
Ukrainie, prowadzą na przykład 
od 5 lat polską szkołę. Odkąd 
rozpoczęły się masowe protesty 
przeciwko władzy Wiktora Janu-
kowycza i Partii Regionów, zaję-
li się czynnym ich wspieraniem. 
Pomocne mogą się w tym okazać 
dobre relacje od lat łączące to to-
warzystwo z władzami miejskimi 
w Łowiczu i działającym tu od-
działem Prawa i Sprawiedliwo-
ści. 

Oboje przyjechali do Łowi-
cza specjalnie, jak mówią, przede 
wszystkim, aby podziękować za 
dotychczasowe wsparcie, ale tak-
że prosić o więcej.

W sobotę wieczorem, pod-
czas spotkania w sali radzieckiej 
ratusza, na którym obecni byli 
burmistrz, przedstawiciele urzę-
du, członkowie PiS, Solidarności  

i środowisk z nimi współpracują-
cych, Mirosława Tomecka miała 
w oczach łzy, kiedy łamiącym się 
głosem składała podziękowania. 
– Zapewniam was, że wasza po-
moc już jest na Ukrainie docenia-
na – mówiła. – A obiecuję, że bę-
dzie doceniona jeszcze bardziej.

Państwo Tomeccy, bazując na 
relacjach z samego środka wyda-
rzeń w Kijowie, starali się nakre-
ślić panującą tam sytuację, co nie 
było łatwe, ponieważ – jak pod-
kreślali – wszystko się tam zmie-
nia z dnia na dzień. Zaznaczy-
li, że liczba zabitych przez siły 
rządowe jest prawdopodobnie 
znacznie większa, niż ta podawa-
na w mediach, że protestującym 
zaczyna brakować podstawo-
wych środków, a liderzy parla-
mentarnej opozycji nie cieszą się 
dużym poparciem i zaufaniem 
społeczeństwa. Z żalem doda-
li, że jeden z wielkich przyjaciół 
stowarzyszenia, 42-letni Roman, 
został w czasie protestów zastrze-
lony przez snajpera.

Pytania do gości
Obecni na spotkaniu, trwają-

cym przeszło 2 godziny, dzieli-
li się spostrzeżeniami i zadawa-
li gościom pytania. Poruszono 
też kwestie niewygodne, jak np. 
problem antypolskiego nacjona-
lizmu wśród Ukraińców. Edward 
Tomecki początkowo zaprze-
czył, by takie zjawisko było na 

Ukrainie powszechne w dzisiej-
szych czasach, dopytywany jed-
nak przez Marcina Bakalarskie-
go, przyznał potem, że problem 
jest. Uważa jednak, że wynika 
on z zakłamywania historii przez 
władze i powinien znikać wraz  
z polepszeniem stanu edukacji 
społeczeństwa. 

Bardzo emocjonalne było wy-
stąpienie Wojciecha Gędka, le-
gendy łowickiej ”Solidarności”. 
– Podziwiam was i nawet klękam 
przed wami! – mówił on do pań-
stwa Tomeckich. – Sami, na po-
czątku lat 80., przeżywaliśmy to, 
co wy teraz, więc doskonale ro-
zumiemy, jak ważne jest każde 
wsparcie, także z zewnątrz. 

Zbiórki już trwają
Odpowiedzią na apel państwa 

Tomeckich były nie tylko wyrazy 
solidarności i kwiaty. Już w po-
niedziałek, 24 lutego, osoby nale-
żące do łowickiego oddziału PiS 
rozpoczęły zbiórkę produktów 
pierwszej potrzeby, takich jak: 
długoterminowe produkty spo-
żywcze, środki czystości, lekar-
stwa i odzież, także dziecięca, dla 
sierot po ofiarach starć na Maj-
danie. Ubrania muszą być nowe, 
ponieważ prawo ukraińskie za-
brania przewożenia przez granice 
odzieży używanej. Dary można 
od poniedziałku składać w biurze 
poselskim PiS przy ul. 3 Maja 6A 
w Łowiczu. W środę burmistrz  

i Marcin Kosiorek, we współpra-
cy z łowickim odziałem Polskie-
go Czerwonego Krzyża, zorga-
nizowali zbiórkę takich samych 
produktów także w siedzibie 
PCK przy ul. Stanisława Stani-
sławskiego.

Planowane jest utworzenie 
kolejnych tego typu punktów  
w mieście i, być może, na terenie 
powiatu.

PCK zbiera też 
pieniądze
Polski Czerwony Krzyż pro-

wadzi równolegle zbiórkę ogól-
nopolską. Prosi o wpłaty na kon-
to 07 1160 2202 0000 0002 5583 
9342, z dopiskiem „Ukraina”. Na 
razie nie wysyła na miejsce swo-

ich grup, ponieważ działa tam 
Ukraiński Czerwony Krzyż.

– Najpotrzebniejsze są te-
raz wpłaty pieniężne, które bę-
dziemy mogli przekazać na po-
moc poszkodowanym, w tym 
uchodźcom z Ukrainy, tu, w Pol-
sce – mówi Jerzy Zaborowski, 
Dyrektor Generalny Polskiego 
Czerwonego Krzyża. – Sytuacja 
jest bardzo dynamiczna, dlatego 
właśnie środki pozyskane w wy-
niku zbiórki będą wydatkowane 
zależnie od potrzeb poszkodo-
wanych zarówno w Polsce, jak  
i poza granicami kraju.

ZHP też pomaga
Ukrainie pomagają też harce-

rze łowickiego hufca ZHP, któ-

rzy prowadzą zbiórkę na rzecz 
Płasta – Narodowej Organiza-
cji Skautowej Ukrainy, której 
członkowie aktywnie pomaga-
ją poszkodowanym na skutek 
zamieszek. Harcerze groma-
dzą artykuły medyczne i far-
makologiczne. Zainteresowani 
tą zbiórką proszeni są o kontakt  
z harcmistrzynią Katarzyną Kor-
decką (e-mail: lowicz@zhp.pl, 
telefon – 608 595 995).

Przy okazji, zachęcamy do 
oglądania galerii zdjęć, zrobio-
nych na kijowskim Majdanie 
przez fotoreportera, Aleksandra 
Czekmieniewa, na naszej stro-
nie internetowej lowiczanin.info 
(galeria jest dołączona do relacji  
z sobotniego spotkania). � tm

To zdjęcie dotarło do nas z Majdanu w czwartek, 20 lutego.

Piątek dniem  
modlitw za Ukrainę

Decyzją Episkopatu Polski 
ostatni dzień lutego ma 
być w sposób szczególny 
poświęcony modlitwom  
o pojednanie dla Ukrainy oraz  
za poległych i rannych  
w tamtejszych starciach.  
O 17.30 msza święta w tej 
intencji zostanie odprawiona  
w kościele pijarskim w Łowiczu.
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Ogłoszenia

 
punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł”: Biuro ogłoszeń łowicz, ul. Pijarska 3a; Bednary, sklep p. Papiernik 24A; Bielawy, ul. parzew, sklep „Budomix” p. Frączak; Bobrowniki 27, sklep  

p. Pacler; Bolimów, ul. Rynek Kościuszki 17, sklep „Ewa”, P.Papiernik; Domaniewice, ul. Główna 26, sklep p. jakubiak; Gągolin Południowy, sklep „KOS”; Humin 1a, sklep p. Grefkowicz; Iłów: pl. Rynek Sta-

romiejski 2a; sklep p. Papierowskiego; Kiernozia, Rynek kopernika, kiosk p. Wesołowskiej; Kocierzew Płn., sklep P. Dragańskiej; Krępa 155, sklep p. Marczaka; KuraBka 17a, sklep p. Topolskiej; ŁOWICZ,  

os. Bratkowice, Kiosk Lotto; ŁyszkowicE, sklep „Duet”, ul. Gminna 6; Nieborów, Al. Leginów Polskich 18, sklep p. Figata; nowa sucha 22, sklep p. Siewiery; Ostrów 20, sklep p. Bejdy; Osmolin, ul. Rynek 

2, sklep p. Serwach; parma 57, Sklep p. gajA; Sanniki, ul. Warszawska 183, sklep p. Olkowicz; Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 12, Sklep p. bińczak; sokołów 19, sklep p. głowackiego; Stachlew 113a, sklep  

p. Wierzbickiej; Śleszyn, ul. Górna 5, sklep P. Mączyńskiej;  waliszew stary 19, sklep  p. pabijańczyk; Zabostów Duży 51, sklep P. Szaleniec; Zawady 67, sklep p. Sokalskiej; Złaków Borowy 139a, sklep p. Piecki.

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „Wieści”: biuro ogłoszeń Głowno, ul. łowicka 40; Dmosin 1, Bożena krzeszewska, piekarnia:  STRYKów: Sklep z art. spożywczo-przemysłowymi, Stary rynek; 

sklep ZOSIA, ul. Targowa 25/27.

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł dla żychlina, oporowa, bedlna i pacyny”: Bedlno 28, sklep mini-mag; Dobrzelin, ul. Wł. Jagiełły, sklep magda; Pacyna, ul. Towarowa 4, sklep durka 

magdalena; plecka dąbrowa, sklep monika; Śleszyn, ul. Górna 5, sklep P. Mączyńskiej; Żychlin, ul. łąkowa 9a, sklep magda; ul. narutowicza 85F, sklep Magda; ul. 29 listopada 25-26, sklep elemis.

samochodowe

kupno
��Auta bezwypadkowe, tel. kom. 

795‑297‑763.

��Auto skup, 1-24 h, tel. kom. 
796‑999‑111.

��Auto-kasacja Subiekt, Nieborów 
230, posiadająca koncesję na 
wydawanie zaświadczeń do 
Wydziału Komunikacji przyjmuje 
i płaci za pojazdy stare, rozbite, 
wyeksploatowane, www.sdpsubiekt.
pl, tel. (46) 838-55-41, tel. kom. 
507‑141‑870.

��Absolutnie kupię każde auto całe lub 
uszkodzone. Najwyższe ceny. Wypłata 
gotówki natychmiastowa, dojazd do 
klientów, tel. kom. 601‑566‑990.

��Auta całe, uszkodzone, osobowe, 
dostawcze, tel. kom. 601‑317‑076.

��Auto skup, dojeżdzamy, wycieniamy, 
płacimy, najlepsze ceny, zadzwoń, tel. 
kom. 604‑191‑186.

��Każdego Mercedesa, Kaczkę, 
Sprintera, Volkswagena, tel. kom. 
725‑361‑836.

��Kupię każde auto, tel. kom. 
690‑694‑705.

��Kupię każde auto do 1.000 zł, tel. kom. 
601‑566‑990.

��NISSAN Primera, lub Renault Trafic 
od 2003 do 2006 roku, tel. kom. 
512‑846‑914.

��Skup powypadkowych, starych, 
skorodowanych samochodów, tel. kom. 
512‑476‑760.

��Skup samochodów. 
Możliwość odbioru. Sprzedaż 
części. Złomowanie pojazdów. 
Zaświadczenia do WK. Nieborów, tel. 
kom. 605‑695‑882.

��Uszkodzony do remontu kupię, tel. 
kom. 506‑713‑289.

��Złomowanie Pojazdów. Chcesz legalnie 
zezłomować swój samochód? Zadzwoń 
do nas, płacimy za każdy pojazd, 
odbieramy własnym transportem w godz. 
7:00-22:00, wydajemy zaświadczenia do 
wydziału komunikacji. Stacja Demontażu 
Pojazdów Rząśno, tel. kom. 602‑123‑360.

sprzedaż
��ALFA ROMEO, 1.9 JTD, 2000 rok, 

czarny, tel. kom. 691‑049‑357.

��AUDI 80 B4, 1.9 TD, 1994 rok, tel. kom. 
600‑822‑089.

��AUDI A2, tel. kom. 782‑978‑931.

��AUDI A3, TDI, 1997 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��AUDI A4, diesel, 2000 rok, 150 KM, 
bogate wyposażenie, skóra, tel. kom. 
530‑661‑030.

��AUDI A6, 2001 rok, sedan, tel. kom. 
692‑024‑354.

��BMW 523, 2010 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��CITROËN Berlingo, 2004 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��CITROËN C3, 2006 rok, tel. kom. 
783‑537‑461.

��CITROËN C3, 2002 rok, stan dobry, tel. 
kom. 697‑821‑509.

��CITROËN Xsara Picasso, 2005 rok, tel. 
kom. 788‑293‑343.

��DAEWOO Lanos, 1.5, gaz, tel. kom. 
667‑491‑487.

��DAEWOO Lanos, 1.6, 1999 rok, tel. 
kom. 602‑687‑568.

��DAEWOO Lanos, 1.6 16V, gaz,  
2002 rok, klimatyzacja, tel. 604‑392‑876.

��DAEWOO Lanos, 1.6 16V LPG,  
1999 rok, pilnie, tel. kom. 781‑465‑126.

��DAEWOO Lanos, 1.5 16V, gaz,  
1999 rok, wspomaganie, I właściciel, tel. 
kom. 604‑392‑876.

��DAEWOO Nexia, 1997 rok, 
serwisowany w ASO, tel. kom. 
604‑169‑735.

��DAEWOO Nubira, 2.0 benzyna/gaz, 
1997 rok, automat, bogate wyposażenie, 
tel. kom. 667‑889‑429.

��DODGE Caliber, 2007 rok, samochód 
osobowy, oś przednia amortyzowana do 
912, tel. kom. 695‑732‑755.

��FIAT 126p, tel. kom. 721‑147‑354.

��FIAT Brava, 1.6 16V gaz, 1997 rok, tel. 
kom. 785‑611‑566.

��FIAT CC, 900, 1995 rok, 80.000 km, 
pierwszy właściciel, oryginalny lakier, 
garazowany, tel. kom. 513‑375‑786.

��FIAT Marea Weekend, 1.6SX benzyna/
gaz, 1997 rok, tel. kom. 727‑671‑241.

��FIAT Panda, 1.3, diesel, 2010 rok, 
wspomaganie, bezwypadkowy, 14.200 zł, 
tel. kom. 695‑248‑808.

��FIAT Punto, 2002 rok, tel. kom. 
604‑472‑977.

��FIAT Punto I, 1996 rok, tel. kom. 
609‑211‑225.

��FIAT Punto II gaz, 2004 rok, tel. kom. 
514‑961‑213.

��FIAT Punto, 1998 rok, tanio, tel. kom. 
698‑804‑565.

��FIAT Scenic, 2004 rok, tel. kom. 
608‑418‑287.

��FIAT Seicento, 1.1 gaz, 1999 rok, tel. 
kom. 606‑270‑547.

��FIAT Uno, 2002 rok, I właściciel oraz 
Fiat Seicento, 2000 rok, również  
I właściciel, tel. kom. 797‑368‑839.

��Ford Curier, 1.8 D, 1997 rok, 2.000 zł, 
tel. kom. 731‑765‑139.

��FORD Fiesta, 1.1, 1994 rok,  
Drogusza 10, tel. kom. 694‑674‑811.

��FORD Fiesta, 1.3, 1995 rok, 3-drzwiowy, 
użytkownik kobieta, garażowany, zadbany, 
pilnie, 1.250 zł, tel. kom. 501‑646‑541.

��FORD Focus kombi, 2008 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��FORD Focus, 1.8, benzyna, 1999 rok, 
kombi, tel. kom. 661‑529‑187.

��FORD Focus, 1.6 16V, 2002 rok, 
srebrny hatchback, tel. kom. 605‑040‑624.

��FORD Mondeo MK3, 2.0 TDCI, kombi, 
tel. kom. 669‑219‑772.

��HONDA Civic, 1.5 LPG, 1992 rok,  
4.400 zł, tel. kom. 664‑171‑783.

��HONDA Jazz, 2005 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��LANCIA Lybra, 2.4 JTD, 2000 rok, tel. 
kom. 784‑092‑934.

��MAZDA 323S, 1.8 benzyna/gaz, 
1991 rok, stan dobry, 2.500 zł, tel. kom. 
661‑765‑104.

��MERCEDES A160, 1.6, 2000 rok,  
9.000 zł, tel. kom. 696‑144‑023.

��MERCEDES A170 D, 2004 rok, srebrny, 
18.500 zł., tel. kom. 667‑052‑482.

��MERCEDES A170, CDI, 2003 rok, stan 
idealny lub zamienię na Renault Kangoo, 
tel. kom. 511‑167‑955.

��MERCEDES Sprinter 312,  
2.9 Diesel, 1995 rok, auto-laweta, tel. kom. 
600‑428‑743.

��MERCEDES Vito, 2.3 TD, ciężarowy, 
5-osobowy, tel. kom. 504‑019‑557.

��MITSUBISHI Carisma II, 2000 rok,  
II właściciel, tel. kom. 664‑361‑476.

��MITSUBISHI Colt, 2010 rok, 52.000 km, 
salonowy, tel. kom. 509‑971‑330.

��NISSAN Almera N16, 1.5 benzyna, 
2000 rok, tel. kom. 510‑467‑430.

��NISSAN Almera, 1.4, gaz, 1999 rok, 
sedan, tel. kom. 605‑535‑396.

��NISSAN Primera, 2.0 TD, 1997 rok, tel. 
kom. 519‑376‑820.

��OPEL Astra, 1.7 CDTI, 2004 rok, tel. 
kom. 667‑133‑816.

��OPEL Astra, 1.6, benzyna/gaz,  
1995 rok, tel. kom. 501‑931‑376.

��OPEL Astra II, tel. kom. 727‑534‑450.

��OPEL Astra II, 2.0 DTL, 1999 rok, 
208.000 km, 3- dzwiowa, wersja 
sportowa, tel. kom. 665‑801‑883.

��OPEL Astra II, 1.9 CDTI, 2007 rok, 
kombi, tel. kom. 666‑564‑008.

��OPEL Astra, 1.4 8V, 2000 rok, bogate 
wyposażenie, stan bdb., cena do 
negocjacji.

��OPEL Astra, 1.4, gaz, 1997, biały, 
sedan, tel. kom. 517‑358‑300.

��OPEL Astra, 1.4, 1995 rok, tanio, tel. 
kom. 664‑385‑486.

��OPEL Corsa benzyna, 1999 rok, tel. 
kom. 664‑870‑868.

��OPEL Corsa, 1.0 benzyna, 2003 rok, tel. 
kom. 695-774-311, 609‑214‑330.

��OPEL Corsa, CDTI, 2006 rok, tel. kom. 
665‑440‑206.

��OPEL Corsa, 2000 rok, 5-drzwiowy, tel. 
kom. 511‑350‑002.

��OPEL Corsa, 1.0, 1999 rok, srebrny, tel. 
kom. 782‑586‑960.

��OPEL Meriva, 2007 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��OPEL Movano Max, 2.5, 2004 rok, 
17.900 zł, tel. kom. 518‑050‑519.

��OPEL Omega, 2.0 benzyna/gaz,  
1999 rok, sedan, skrzynia manualna, tel. 
kom. 791‑735‑123.

��OPEL Vectra GTS, 1.8, 2003 rok, cena 
do uzgodnienia, tel. kom. 606‑486‑555.

��OPEL Vectra, 2.0 DTL, 2002 rok, zielony 
metalik, możliwa zamiana na mniejszy, 
9.200 zł., tel. 604‑706‑309.

��OPEL Vectra, 1.6, 1998 rok, sedan, 
elektryczne szyby, alufelgi, klimatyzacja 
5.600 zł do negocjacji, tel. kom. 
725‑445‑917.

��OPEL Vectra, 1.6, 1996 rok, sprawny 
technicznie, tanio, tel. kom. 602‑514‑451.

��OPEL Vectra, 1.6, gaz, 1999 rok, typ B, 
po liftingu, tel. kom. 667‑257‑460.

��OPEL Vektra C, 2002 rok, stan bdb., tel. 
kom. 697‑049‑235.

��PEUGEOT 206, 2000 rok, czarny, 
centralny zamek, el. szyby, po wymianie 
klocków i tarcz hamul. Okazja!, tel. kom. 
726‑116‑136.

��PEUGEOT 307, kombi, 2003 rok, tel. 
kom. 788‑293‑343.

��PEUGEOT 307, 2.0 HDI, 2002 rok, 
162.600 km, pełne wyposażenie +zimowe 
koła, 11.200 zł, tel. (46) 837‑69‑57.

��PEUGEOT 308, 2008 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��PEUGEOT 405, 1.9 D, 1993 rok, tel. 
kom. 668‑852‑979.

��PEUGEOT 406 D, 2000 rok, tel. kom. 
782‑023‑380.

��PEUGEOT 407, 2.0 HDI, 2005 rok, złoty, 
tel. kom. 691‑014‑754.

��POLONEZ Sanitarka benzyna/gaz, 
1994 rok, tel. kom. 889‑007‑076.

��RENAULT 19 Chamade, tel. kom. 
887‑978‑144.

��RENAULT Clio benzyna/gaz, 1993 rok, 
hak, stan dobry, cena do uzgodnienia, tel. 
kom. 661‑057‑082.

��RENAULT Clio, 1.2 benzyna, 1998 rok, 
klimatyzacja, elektryczne szyby, drzwi na 
pilot, stan bdb, zapasowe koła, alufelgi, 
tel. kom. 510‑236‑954.

��RENAULT Espace, 1995 rok, biały, 
7-osobowy, możliwość zamiany na 
mniejszy, okazja, tel. kom. 503‑782‑292.

��RENAULT Kangoo, 1.2 benzyna/gaz, 
2002 rok, tel. kom. 516‑327‑595.

��RENAULT Laguna, 2000 rok, tel. kom. 
604‑610‑139.

��RENAULT Laguna, 2002 rok, tel. kom. 
604‑169‑278.

��RENAULT Laguna, 1996 rok, tel. kom. 
698‑166‑786.

��RENAULT Laguna II, 2.2 DCI, 2003 rok, 
w rozliczeniu przyjmę mniejszy, 8.200 zł, 
tel. 513‑375‑786.

��RENAULT Laguna, 1.9, 2002/2003 rok, 
kombi, tel. kom. 669‑877‑998.

��RENAULT Megane II, 1.9 DCI, 2003 rok, 
5 - drzwiowy, tel. kom. 663‑154‑762.

��RENAULT Megane II, 1.6 16 V, 2005 
rok, kombi, bogate wyposażenie, możliwa 
zamiana na mniejszy, tel. 604‑706‑309.

��RENAULT Megane, 1.6, 1999 rok, 
145.00 km, bogate wyposażenie, 
hatchback, morski metalik, tel. kom. 
604‑706‑309.

��RENAULT Scenic II, 2004 rok, 13.500 zł 
do negocjacji, tel. kom. 501‑661‑904.

��RENAULT Scenic RX4, 2.0,  
2000 rok, 96.000 km., 8.900 zł.,  
tel. kom. 608‑109‑634.

��RENAULT Scenic, 1.6 16V benzyna/
gaz, 2000 rok, stan techniczny bdb,  
7.600 zł, tel. kom. 661‑765‑104.

��RENAULT Scenic, 1.8 16V, gaz,  
2003 rok, wyposażony, tel. 604‑392‑876.

��SEAT Cordoba, 1.4, 1995 rok, 2.000 zł 
do negocjacji, tel. kom. 796‑691‑570.

��SEAT Cordoba, 1.6, 2001 rok, kombi, 
stan bdb, tel. kom. 605‑535‑396.

��SEAT Ibiza, 1.0 benzyna/gaz, 1997 rok, 
tel. kom. 608‑258‑125.

��SEAT Ibiza, 1.2 12 V, 2003 rok, tel. kom. 
500‑255‑153.

��SEAT Leon, 1.9 TDI, 2007 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��SKODA Fabia, TDI, 2005 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��SKODA Fabia, 1.4 TDI, 2006 rok, stan 
bdb, tel. kom. 692‑489‑339.

��SKODA Felicia, 1.3, benzyna/gaz,  
1997 rok, stan bdb, tel. 506‑338‑693.

��SKODA Octavia, 1.6 MPI, 2000 rok, 
stan bdb, tel. kom. 692‑489‑339.

��SKODA Superb, 2003 rok, 140.000 km, 
stan idealny, tel. kom. 606‑819‑096.

��SMART, 2002 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��SUZUKI Vitara, 1.6 16V, 1994 rok,  
I rejestracja 1995 rok, zadbany, 9.800 zł 
do negocjacji, tel. kom. 604‑298‑557.

��TOYOTA Yaris, 1999 rok, tel. kom. 
727‑512‑857.

��TOYOTA Yaris, 1.0, 2003 rok,  
3- drzwiowy, tel. kom. 663‑154‑762.

��TOYOTA Yaris, 1.0, 2000 rok, 
5-drzwiowy (w rozliczeniu mogę przyjąć 
tańszy), tel. kom. 513‑375‑786.

��VOLVO V50, 2011 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Bora, 1.9 TDI, 2000 rok, tel. kom. 
600‑428‑743.

��VW Golf, 1.9 TDI, 1999 rok, tel. kom. 
725‑133‑662.

��VW Golf, 1.9 TDI, 2003 rok, 110.000 km, 
 tel. kom. 601‑826‑298.

��VW Golf III benzyna/gaz, 1994 rok, tel. 
kom. 603‑066‑946.

��VW Golf III, 1.4 benzyna/gaz, 1994 rok, 
2.500 zł, tel. kom. 731‑765‑139.

��WV Golf III, 1.4 benzyna/gaz, 1996 rok, 
tel. kom. 695‑885‑953.

��VW Golf Plus, 2008 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Golf V, 2.0 TDI, 2006 rok, tel. kom. 
607‑316‑856.

��VW Golf V, 1.9 TDI, 2008 rok, tel. kom. 
518‑374‑449.

��VW Golf V, 1.9 TDI, 2004 rok, srebrny 
metalik, pełne wyposażenie, stan bdb., tel. 
kom. 698‑535‑722.

��VW Golf, kombi, garażowany, tel. kom. 
693‑150‑562.

��VW Jetta, 2009 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Passat, 1.9D kombi, 1992 rok, tel. 
kom. 668‑289‑688.

��VW Passat B5, 2.0, benzyna/gaz,  
2002 rok, tel. kom. 608‑591‑942.

��VW Passat B5, 1.9 TDI, 1996 rok, tel. 
kom. 609‑465‑727.

��VW Passat B6, 1.9 TDI, 2007 rok, 
kombi, 30.800 zł, tel. kom. 502‑095‑748.

��VW POLO, 1.4, 1998/99 rok, tel. kom. 
883‑838‑897.

��VW Polo, 1.0 benzyna, 1997 rok, tel. 
kom. 721‑108‑957.

��VW Polo, 2005 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW T3 doka, 1.6 diesel, 1988 rok, tel. 
kom. 509‑196‑716.

��VW Touareg, 2005 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Touran, 1.9 TDI, 2003 rok, 203.000 
km, srebrny, bogate wyposażenie, 
sprowadzony, tel. kom. 728‑829‑470.

��VW Transporter, 2009 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Transporter, 1.9, 1993 rok, tel. kom. 
721‑116‑506.

inne
��Części samochodowe, używane, Stacja 

Demontażu Pojazdów Rząśno 13, tel. 
kom. 664‑006‑089.

��Pomoc drogowa, tel. kom. 608‑532‑321.

��Koła zimowe, Seicento, 4 sztuki, 240 zł, 
tel. kom. 883‑111‑194.

��Cinquecento, części: sprzedam, tel. 
kom. 660‑367‑349.

��Sprzedam silnik Citroen, sprężarka, tel. 
kom. 600‑820‑374.

��Sprzedam głowicę do VW LT, 
tel. (42) 832-01-41, tel. kom. 603‑568‑497.

��Sprzedam tylnie drzwi do Sprintera, tel. 
kom. 608‑613‑658.
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��Cztery opony letnie Continental 
205*55*16, tel. kom. 605‑587‑016.

��Chcesz kupić używany samochód i nie 
zostać oszukany/a? Pomogę znaleźć, 
doradzę, obejrzę, podpowiem. Duże 
doświadczenie, tel. kom. 602‑652‑879.

��Opony używane, tel. kom. 
602‑133‑182.

��Sprzedam opony + felgi do Mitschubisi 
Outlander, tel. kom. 664‑063‑688.

��Sprzedam opony letnie, używane 
215/70/16, skrzynię biegów Fiat Punto 
1.1, tel. kom. 608‑028‑762.

��Opony R20/900, 100 zł/sztuka, tel. 
kom. 887‑252‑952.

��Sprzedam oś do przyczepki 
samochodowej komplet, tel. kom. 
788‑212‑520.

��Sprzedam przyczepką samochodową, 
zarejestrowana, opłacona, garażowana, 
tel. kom. 797‑456‑007.

��Przyczepka samochodowa, tel. kom. 
664‑063‑688.

��Sprzedam przyczepkę samochodową 
Zapolice, opłaconą, zarejestrowaną, 
garażowaną, tel. kom. 724‑144‑091.

motorowe

kupno
��Kupię stare motocykle i motorowery,  

tel. kom. 603‑444‑431.

��Kolekcjoner kupi stare motocykle, 
samochody, części, tel. kom. 513‑185‑357.

��Kupię stare motocykle, części, tel. kom. 
606‑974‑005.

sprzedaż
��Skuter, 2009 rok, tel. kom. 514‑530‑282.

��Suzuki Burgman, 2005 rok, tel. kom. 
667‑644‑351.

��Yamaha DrakStar 650, 1998 rok, tel. 
kom. 602‑733‑249.

��Motocykle, skutery, quady, części, 
akcesoria, naprawy, serwis, Głowno, 
Łódzka 4, tel. (42) 710‑76‑11.

��Sprzedam skuter Kymco Super 8, mały 
przebieg, tel. kom. 509‑807‑410.

��Sprzedam Simsona SR-50, tel. kom. 
601‑564‑760.

��Skuter Piaggio x 8, 125 cm, 2006, 
srebrny, tel. kom. 534‑400‑083.

��Motor MZ ETZ 250, tel. kom. 
721‑582‑303.

��Motorower Ogar 900, tel. kom. 
668‑162‑199.

��Suzuki Bandit GSF 600, 1997 rok, stan 
dobry, tel. kom. 604‑349‑047.

��Sprzedam motocykl WSK, 1962 rok  
i ramę do Junaka, tel. kom. 696‑413‑286.

��Quad Atv 110, sprawny, tel. kom. 
794‑966‑437.

inne
��Naprawa skuterów, quadów oraz 

starych motocykli, tel. kom. 788‑019‑343.

garaże

sprzedaż
��Garaż na Bratkowicach, tel. kom. 

606‑397‑574.

��Garaż, Tuszewska, tel. kom. 
602‑511‑639, po 16.

wynajem
��Wynajmę garaż, Tuszewska, tel. kom. 

880‑441‑890.

��Wynajmę ogrzewany garaż na warsztat, 
Głowno, Osiny, tel. kom. 509‑440‑293.

��Garaż do wynajęcia, Bratkowice, tel. 
kom. 500-075‑420, wieczorem.

��Do wynajęcia garaż, Bolimowska, tel. 
kom. 534-053-945, 602‑807‑197.

nieruchomości
kupno

��Kupię ziemię powyżej 1 ha w powiecie 
łowickim, tel. kom. 888‑431‑443.

��Kupię bloki zadłużone, działkę, ziemię, 
tel. kom. 607‑809‑288.

sprzedaż
��Starzyńskiego, 58 mkw., III piętro, tel. 

kom. 791‑509‑321.

��Mieszkanie własnościowe 57 mkw, 
ul. Broniewskiego, IV piętro, tel. kom. 
500‑065‑722.

��Sprzedam działki budowlane  
w Głownie, tel. kom. 606‑414‑222.

��Sprzedam lub zamienię na mieszkanie 
działkę budowlaną, Zielkowice, tel. kom. 
795‑410‑608.

��Cztery pokoje z dużą kuchnią,  
75,5 mkw, os. Szarych Szeregów, tel. 
kom. 502-192‑285, po 18.00.

��Budowa domów: drewnianych, 
rekreacyjnych, mieszkalnych. www.
domtor.net, tel. kom. 509‑435‑261.

��Dom w stanie surowym, 190 mkw., 
działka 900 mkw., tel. kom. 601‑814‑018.

��Dom na działce 4.595 mkw., Glowno, 
230.000 zł, tel. kom. 602‑882‑617.

��Mieszkanie 60 mkw., Łowicz, tel. kom. 
509‑195‑141.

��Działka budowlana w Zielkowicach, 
4.008 mkw., tel. kom. 607‑508‑288.

��M-4 60 mkw., II piętro, os. 
Dąbrowskiego, tel. kom. 603‑767‑775.

��Sprzedam kamienicę, Łowicz, 
Nowy Rynek, tel. kom. 604-695-389, 
606‑288‑540.

��Sprzedam mieszkanie 34mkw na 
Bratkowicach, pokój z kuchnią, tel. kom. 
502-404-248

��Działki budowlane, 700,  
1170 mkw, wszystkie media, Łowicz,  
rejon Bolimowska, tel. kom. 692‑143‑001.

��Sprzedam mieszkanie 38 mkw., 
Zduńska Dąbrowa, tel. kom. 530‑078‑937.

��Dom 178 mkw. powierzchni całkowitej, 
działka 921 mkw., os. Bełchów, tel. kom. 
604‑265‑776.

��Domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, Łowicz, 
tel. kom. 603‑878‑783.

��Mieszkanie 2-pokojowe, 49 mkw., 
Bratkowice, tel. kom. 667‑517‑129.

��Sprzedam działki budowlane  
w Mysłakowie, tel. kom. 502‑238‑360.

��Sprzedam dom murowany, wieś 
Mysłaków, gotowy do zamieszkanie na 
działce 1.000 mkw., tel. 605‑934‑708.

��Sprzedam lub wynajmę mieszkanie po 
remoncie, 49mkw, I piętro, os. Bratkowice, 
tel. kom. 508‑171‑038.

��Sprzedam M-4, 60 mkw., tel. kom. 
694‑200‑132.

��Siedlisko 0,92 ha, Tomczyce 20, gmina 
Bedlno, tel. kom. 609‑688‑542.

��Dom 70 mkw. z budynkiem 
gospodarczym, Łowicz, 275.000 zł, tel. 
kom. 503‑105‑495.

��Sprzedam M-3, IV piętro., 
Dąbrowskiego, tel. kom. 601-303-852, 
18:00‑20:00.

��Las sprzedam, tel. kom. 608‑815‑516.

��Sprzedam zabudowaną nieruchomość 
w Chąśnie II, tel. kom. 660‑408‑769.

��Dom i budynki gospodarcze, 7,07 ha 
ziemi; prasa niemiecka K442 (kostka), tel. 
kom. 661‑894‑028.

��Sprzedam 3-pokojowe mieszkanie,  
w centrum Łowicza, tel. 662‑076‑960.

��Sprzedam ziemię w Strugienicach 
2,5 ha w całości lub na działki, tel. kom. 
535‑432‑677.

��Sprzedam 1 ha lasu, Helenów koło 
Głowna, tel. kom. 725‑762‑070.

��Działka inwestycyjno-budowlana,  
4.800 mkw. z budynkiem mieszkalnym  
i gospodarczym, media, Jastrzębia  
k./Łowicza, tel. kom. 694‑057‑902.

��Działka budowlana, uzbrojona,  
1.000 mkw., os. 30-lecia w Rybnie,  
tel. kom. +48 602‑519‑937.

��Sprzedam mieszkanie 32 mkw. 
Głowno, os. Sikorskiego bl. 13, tel. kom. 
508-079-214, 660‑759‑778.

��Sprzedam 1,07 ha Placencja pod 
Łowiczem 10 zł/mkw., tel. kom. 
660‑485‑295.

��Głowno, Kopernika, mieszkanie 
60 mkw., dobra lokalizacja, tel. kom. 
502‑683‑368.

��Atrakcyjne działki budowlane,  
707 mkw., Pilaszków, Otolice, przy trasie 
Łęczyckiej, tel. kom. 607‑032‑462.

��Dom z budynkami gospodarczymi,  
2,5 ha, tel. kom. 609‑207‑829.

��Mieszkanie 48,8 mkw., parter, media, 
garaż, Łowicz ul. Kaliska, tel. kom. 
699‑956‑300.

��Tanio sprzedam działkę 30 arów wraz 
z budynkami, Ziemiary 26, tel. kom. 
793‑015‑744.

��Grunt orny 3 ha, gmina Dmosin, tel. 
kom. 781‑291‑832.

��Sprzedam dom piętrowy w gminie 
Domaniewice, tel. kom. 668‑502‑093.

��Działka rekreacyjna, tel. kom. 
608‑580‑065.

��Działka z prawem do zabudowy, tel. 
kom. 512‑615‑182.

��Sprzedam dom w stanie surowym, 
Domaniewice, tel. kom. 665‑304‑922.

��Bratkowice 72 mkw., tel. kom. 
668‑688‑789.

��Sprzedam dom drewniany do rozbiórki, 
tel. kom. 601‑474‑955.

��Działka budowlana z mediami, Otolice, 
tel. kom. 606‑370‑704.

��Sprzedam lub wynajmę budynek 
produkcyjno-magazynowy 600 mkw., 
na działce 1500 mkw., tereny byłego 
WZMot, tel. kom. 698‑035‑468.

��Mieszkanie, os. Dąbrowskiego,  
60 mkw, II piętro, tel. kom. 668‑403‑654.

��Atrakcyjna działka w Zdunach przy 
trasie, szer. 35 m, 9.000 mkw.,  
50 zł/mkw., tel. kom. 600‑749‑007.

��Sprzedam łąki 1,3 ha, orne 1,4 ha, 
działka ok. 200 mkw. z budynkami, tel. 
kom. 792‑174‑381.

��Os. Dąbrowskiego, 71 mkw., tel. kom. 
503‑327‑347.

��Sprzedam działkę budowlaną, Głowno, 
Jasna, tel. (42) 719-13-60, tel. kom. 
504‑054‑936.

��Odstąpię wyposażony lokal 
gastronomiczny, Krakowska, tel. kom. 
666‑889‑820.

��Działki budowlane w Jastrzębi,  
os. Górki, tel. kom. 691‑610‑713.

��Dom piętrowy wraz z budynkiem 
gospodarczym sprzedam, Głowno,  
ul. Zielona 15.

��Dom + ziemia 1,8 ha, Czatolin (1,5 km  
od zjazdu z autostrady A2), tel. kom. 
696‑691‑596.

��Dom solidnie zbudowany, z lokalem na 
usługi, stan surowy, centrum, Tkaczew 
w rozliczeniu może być mieszkanie, tel. 
kom. 570‑888‑580.

��Mały dom murowany do remontu, tel. 
kom. 782‑650‑798.

��Sprzedam dom 75 mkw. (użytkowej) 
+ działka 600 mkw., Głowno, tel. kom. 
796‑117‑457.

��Dom w Łowiczu, tel. kom. 888‑223‑036.

��Działka budowlana1.874 mkw.  
w Łyszkowicach, tel. kom. 600‑111‑827.

��Sprzedam działkę budowlaną około 
2.000 mkw., tel. kom. 669‑073‑971.

��Mieszkanie 49 mkw. oraz 16 mkw., 
Łyszkowice, tel. kom. 695‑942‑575.

��Sprzedam dom 156 mkw., działka 
2.500 mkw., Głowno, Zabrzeźnia, tel. 
kom. 733‑653‑840.

��Bardzo ładne mieszkanie, M4 
sprzedam, I piętro, cegła, osiedle Łowicz, 
Noakowskiego, tel. kom. 605‑166‑266.

��Nowy dom 150 mkw., w Sochaczewie, 
399.000 zł., tel. kom. 608‑174‑892.

��Działka budowlana 800 mkw., centrum 
Soboty, tel. kom. 606‑122‑540.

��Mieszkanie Łódź ok. Pojezierskiej 
45 mkw, II piętro, stan dobry, tel. kom. 
605‑063‑962.

��Sprzedam lub wynajmę M-4, Stryków, 
tel. kom. 609‑678‑005.

��Dwie działki rolno-budowlane, 
Konarzew, gmina Głowno, 7 zł/mkw., tel. 
kom. 723‑046‑340.

��Dom 50 mkw., zabudowania gosp. na 
działce 1100 mkw i działka budowlana 
0.48 ha, Łaguszew 33, tel. kom. 
609‑155‑415.

��Działka 800 mkw. Dom w surowym 
stanie + budynek gospodarczy, media, 
Nieborów, obok Oberży, pilnie, tel. kom. 
501‑768‑206.

��Działka rolno-budowlana 5.900 mkw., 
Nowe Grudze, tel. kom. 604‑416‑858.

��Dom 150 mkw. w Brzezinach, 
pobudynek gospodarczy 100 mkw., 
działka 3750 m2, tel. kom. 509‑971‑330.

��Dwupokojowe, 52 mkw., sprzedam 
lub zamienię na kawalerkę, tel. kom. 
880‑141‑984.

��Sprzedam działkę budowlaną  
w Mysłakowie 1.200 mkw., tel. kom. 
784‑814‑278.

��Bratkowice, 60 mkw., II piętro, 3 pokoje, 
tel. kom. 883‑593‑339.

��Dom, działka 4900 mkw., Łowicz, tel. 
kom. 880‑651‑700.

��Działka budowlana, Chąśno, nowe 
osiedle, tel. kom. 781‑190‑280.

��Sprzedam działkę budowlaną 
w Bełchowie, 45 zł/mkw, tel. kom. 
502‑251‑751.

��Sprzedam działkę 2000 mkw.  
z budynkiem gospodarczym, wszystkie 
media, w Osinach, tel. kom. 601‑189‑904.

��Sprzedam mieszkanie 3-pokojowe 
na os. Sikorskiego w Głownie, tel. kom. 
517‑637‑643.

��Działka budowlana, tel. kom. 
889‑376‑672.

��Mieszkanie 3-pokojowe, 60 mkw., 
Kostka, tel. kom. 600-248-791, 
668‑599‑646.

��Mieszkanie 32 mkw., Starzyńskiego,  
IV p., tel. kom. 691-956‑611, po 15:00.

��Dom nowy, okolice Łowicza; działki 
budowlane, tel. kom. 539‑783‑523.

��Mieszkanie z wyposażeniem lub 
bez, 48 mkw., Dąbrowskiego, tel. kom. 
604‑394‑133.

��Mieszkanie 39 mkw., Zduny, tel. kom. 
604-122‑730, wieczorem.

��Sprzedam ziemię z budynkami blisko 
Żychlina, tel. kom. 669‑065‑842.

��Sprzedam mieszkanie 32 mkw., 
Skierniewice, tel. kom. 669‑282‑724.

��Dom 130 mkw., budynki gospodarcze, 
garaż, działka 4.500 mkw., cena 
110.000 zł. w Białej k/Żychlina, tel. kom. 
798‑192‑049.

��Sprzedam ziemie 0,44 ha, 1,29 ha  
w gminie Brochów, tel. kom. 666‑696‑424.

��Kawalerka 24 mkw., III piętro po 
remoncie, Łowicz os. Bratkowice, tel. kom. 
723‑880‑870.

��Sprzedam działkę 1600 mkw.,  
z budynkiem pod działalność, tel. kom. 
606‑617‑497.

��Mieszkanie 39 mkw, os. Tkaczew; pilne, 
tel. kom. 602-302-741, 604‑992‑046.

��Mieszkanie własnościowe, 48 mkw., 
środkowa klatka, I piętro, Konopnickiej, 
tel. kom. 790‑462‑655.

��Sprzedam działki budowlane  
w Nieborowie, tel. kom. 518‑816‑084.

��Sprzedam 2-pokojowe mieszkanie  
46 mkw., w bloku TBS w Głownie,  
ul. Łódzka 9, tel. kom. 728-959-930, lub 
604‑458‑676.

��M-3 40 mkw., Głowno os. Sikorskiego, 
duży balkon, po remoncie, sprzedam, tel. 
kom. 603‑550‑719.

��M-3 40 mkw.,os. Sikorskiego Głowno, 
po remoncie 160.000, tel. 691‑769‑981.

��Sprzedam działkę 1006 mkw. na 
pograniczu Dmosina I i Szczecina. Tanio!, 
tel. kom. 534‑750‑726.

��Mieszkanie 2-pokojowe, 45,67 mkw., 
Broniewskiego, tel. kom. 691‑033‑690.

��Sprzedam 52,5 mkw., + garaż, 
Domaniewice, tel. kom. 517-847-635, 
881‑724‑123.

��Ziemia 1,20 ha, okolice Łowicza, 
Świeryż II, tel. kom. 509‑449‑113.

��Sprzedam działkę budowlaną przy 
trasie, 1.6 ha, szeroka, prąd, woda, 
ogrodzona, tel. kom. 607‑809‑288.

��Dom przy trasie, Wrzeczko, tel. kom. 
726‑102‑809.

��Dom, Zagrodowa 50, tel. kom. 
784‑240‑356.

��Działki: 3.100 i 3.400 mkw., Bielawy, tel. 
kom. 664‑041‑140.

��Sprzedam 2 pokoje z kuchnią, cena do 
negocjacji, Stryków, os. Stary Rynek, tel. 
kom. 601‑144‑307.

��Działka budowlana, 1.040 mkw., na 
nowym osiedlu w Chąśnie, tel. kom. 
661‑877‑892.

��Mieszkanie 40 mkw., okolice Głowna, 
tel. kom. 515‑236‑029.

��Sprzedam działkę budowlaną  
z budynkami, tel. kom. 693‑370‑436.

��Dzialka przy drodze asfaltowej, media  
w dzialce. 10 km od Skierniewic. 
Atrakcyjna cena 5zl/m2, tel. 781‑843‑265.

��Sprzedam działkę budowlaną 2338 
m2, 36.000 zł. Droga asfalt, woda i prąd 
przy działce, Karolew, gmina Nieborów, 
tel. kom. 609‑556‑419.

��Sprzedam 5,035 ha, gmina Stryków, tel. 
kom. 515‑985‑655.

��Sprzedam dom, Gaj, tel. 603‑980‑206.

wynajem
��Magazyn przy trasie A2, tel. kom. 

607‑168‑196.

��Przyjmę w dzierżawę grunty orne  
w gminie Zduny, atrakcyjne warunki, tel. 
kom. 606‑294‑284.

��Lokal usługowy, wysoki standard,  
22 mkw., tel. kom. 600‑225‑276.

��Tanio, lokal w centrum, tel. kom. 
731‑945‑554.

��Lokal w centrum Łowicza, tel. kom. 
665‑464‑794.

��Biurowe w centrum, tanio; mieszkania: 
40 mkw., 60 mkw., 70mkw., umeblowane, 
tel. kom. 509‑099‑969.

��Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
centrum Łowicza, tel. kom. 602‑328‑896.

��Do wynajęcia lokal handlowo-
usługowy 80-120 mkw., w centrum 
Łowicza, tanio, tel. kom. 602‑118‑332.

��Lokale handlowo-usługowe 
110mkw., 230mkw., Centrum, tel. kom. 
692‑725‑590.

��Do wynajęcia lokal na działalność 
przy ul. Łowickiej w Głownie. Posiada 
wszystkie media, tel. kom. 534‑997‑694.

��Do wynajęcia lokale, w pawilonie: róg 
Warszawskiej, Dworcowej, w Łowiczu, 
50, 60 mkw., tel. (46) 837-42-46, tel. kom. 
605‑578‑502.

��Wynajmę plac na działalność 
gospodarczą, 1.500 mkw., róg Klickiego/
Napoleońskiej, tel. (46) 837-42-46, tel. 
kom. 605-578‑502, Łowicz.

��Wynajmę plac na działalność 
gospodarczą, 4.000 mkw., wraz z wiatą 
do 1.000 mkw., wzdłuż ul. Bolimowskiej 
63, w Łowiczu, tel. (46) 837-42-46, tel. 
kom. 605‑578‑502.

��Wynajmę mieszkanie, Łowicz, tel. kom. 
795‑410‑608.

��Do wynajęcia 3 pokoje z kuchnią, 
48 mkw., parter, Głowno, tel. kom. 
605‑311‑010.

��Mieszkanie, blisko dworca PKP, 
częściowo umeblowane, tel. kom.  
532-263‑368, po 16:00.

��Wynajmę lokal 155 mkw. na usługi 
gastronomiczne (pizzeria), Głowno,  
ul. Swoboda, tel. kom. 516‑180‑211.

��Do wynajęcia mieszkanie 2 pokoje 
z wyposażoną kuchnią, centralne 
ogrzewanie, os. Sikorskiego, tel. kom. 
507‑892‑390.

��Sprzedam dom 74 mkw., działka  
427 mkw., Łowicz, Chrobrego, tel. kom.  
606-910‑158, po 18:00.

��Tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-16, 
tel. kom. 512‑098‑358.

��Mieszkanie do wynajęcia, Łowicz, tel. 
kom. 728‑959‑751.

��Do wynajęcia mieszkanie w Głownie, 
1 pokój, os. Swoboda, tel. kom. 
502‑141‑130.

��Wynajem pomieszczeń biurowych, 
dobre warunki lokalowe i finansowe, tel. 
kom. 605‑539‑256.

��Kawalerka od zaraz, parter, 
Noakowskiego, tel. kom. 694-675-711, 
600‑770‑727.

��Wynajmę kawalerkę 40 mkw., tel. kom. 
504‑296‑112.

��Wynajmę lokal z przeznaczeniem 
na działalność gospodarczą (sklep, 
zakład fryzjerski, kwiaciarnia), tel. kom. 
607‑677‑869.

��Do wynajęcia nowe bloki w Brzezinach, 
osiedle zamknięte, tel. kom. 798‑734‑980.

��Kawalerka, tel. kom. 692‑101‑989.

��Wezmę ziemię w dzierżawę, Stępów  
i okolice, tel. kom. 739‑081‑399.

��Do wynajęcia kawalerka na Reymonta, 
tel. kom. 600‑678‑503.

��Do wynajęcia M-4, os. Starzyńskiego, 
od kwietnia, tel. kom. 602‑623‑115, 8‑16.

��M-2, Starzyńskiego, tel. (46) 830‑32‑33.

��Wynajmę lokal na targowicy, tel. kom. 
604‑123‑630.

��Kawalerka, Broniewskiego, tel. kom. 
538‑397‑032.

��Wynajmę lokal użytkowy, 38 mkw., 
media, tel. kom. 606‑937‑854.

��Wynajmę dom w Jackowicach, tel. kom. 
506‑163‑569.

��Wynajmę M-3, 38 mkw., IV piętro,  
os. Dąbrowskiego 900 zł. plus media, tel. 
kom. 530‑300‑979.

��Wynajmę kawalerkę, os. Kostka, 
nieumeblowaną, tel. (46) 837‑04‑05.

��Wynajmę mieszkanie, niepalącemu 
małżeństwu, Łowicz, tel. kom. 
604‑362‑195.

��Mam do wynajęcia mieszkanie 
3-pokojowe, umeblowane, os. Sikorskiego 
w Głownie, tel. kom. 517‑637‑643.

��Wynajmę M-4, Bratkowice, tel. kom. 
604‑101‑034.

��Kawalerka do wynajecia w Łowiczu, tel. 
kom. 781‑487‑802.
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��Do wynajęcia mieszkanie 3- pokojowe, 
umeblowane, Nowe Zduny, tel. kom. 
511‑611‑786.

��Do wynajęcia M-3 na os. 
Dąbrowskiego, tel. kom. 693‑833‑080.

��Wynajmę kawalerkę, Łowicz os. 
Bratkowice, tel. kom. 600‑020‑442.

��Wynajmę mieszkanie w centrum Łodzi, 
tel. kom. 507‑102‑870.

��Wynajmę mieszkanie, 2-pokojowe, 
kuchnia, Konopnickiej, tel. kom.  
509-637-975, 881‑084‑380.

��Wynajmę lokal nad apteką Słoneczko, 
tel. kom. 607‑809‑288.

��Przyjmę w dzierżawę ziemię, tel. kom. 
781‑842‑724.

��Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, tel. 
kom. 697‑992‑930.

��Pokój z kuchnią, łazienka, Głowno, tel. 
kom. 723‑449‑143.

��Wynajmę kawalerkę, Tkaczew, tel. kom. 
505‑406‑307.

��Wynajem lokali od 25 mkw. do  
80 mkw., Głowno, centrum, tel. kom.  
503-149-626, 513‑982‑471.

zamiana
��Dom, budynki gospodarcze, Dzierzgów 

zamienię na bloki Łowicz, tel. kom. 
663‑797‑821.

��Zamienię 37 mkw. komunalne na 
większe, tel. kom. 516‑128‑296.

kupno różne
��Przyjmę gruz, materiały rozbiórkowe, 

śmieci, odpady z rozbiórek i wyburzeń, tel. 
kom. 503‑508‑772.

��Kupię topolę i inne tartaczne, tel. kom. 
696‑379‑599.

��Przyczepka do remontu, tel. kom. 
662‑611‑093.

��Kupię przedwojenne krzesła w dobrym 
stanie, tel. kom. 605‑166‑266.

��Drzewo na pniu, tel. kom. 509‑440‑293.

��Używane płyty ogrodzeniowe, krokwie, 
tel. kom. 668‑162‑199.

��Przyjmę pnie drzew za darmo, tel. kom. 
668‑266‑805.

��Kierat manyż, stare radia, silniki, stare 
maszyny i urządzenia, stare meble, 
banknoty, inne starocie, stroje, skrzynie 
łowickie, tel. kom. 516‑907‑429.

��Kupię materiały budowlane, tregry, drut, 
cegłę, tel. kom. 607‑809‑288.

sprzedaż różne
��Zbiorniki plastikowe, 1.000-litrowe, tel. 

kom. 502‑919‑192.

��Wyprzedaż płytek chodnikowych  
w kolorach, www.seba-bruk.pl, tel. kom. 
531‑467‑981.

��Piasek, żwir www.kop-pol.pl, tel. kom. 
697-442-808, 783‑482‑883.

��Opał ekologiczny Pellet, wyrób  
i sprzedaż, tel. kom. 693‑699‑784.

��Sprzedam drewno kominkowe, 
opałowe, rozpałkowe, w workach, tel. 
kom. 501‑658‑261.

��Kręgi, pokrywy, przepusty, galanteria 
ogrodowa, www.seba-bruk.pl, tel. kom. 
531‑467‑981.

��Sprzedam agrowłókninę pełen 
asortyment z dostawą do domu, tel. 
kom. 693‑177‑813.

��Tokarka, frezarka, wiertarka, prasa 
balansowa, nożyce, piła do metalu, 
kowadło, tel. kom. 693‑036‑673.

��Strój łowicki do komunii, chłopięcy, tel. 
kom. 666‑925‑711.

��Laptop, tel. kom. 500‑204‑559.

��Drewno kominkowe suche: dąb, buk, 
grab, brzoza, tel. kom. 504‑010‑550.

��Akacja, sosna kominkowa, tel. kom. 
605‑142‑474.

��Skrzynki plastikowe 15 kg, tel. kom. 
500‑385‑907.

��Drewno opałowe i kominkowe, tel. kom. 
693‑636‑233.

��Sprzedam ule dadanty 20 sztuk, tel. 
kom. 602‑587‑277.

��Regał pokojowy, tel. (46) 837‑89‑47.

��Łóżko rehabilitacyjne, tel. kom. 
696‑907‑976.

��Kasy fiskalne, tel. kom. 601-291-371, 
www.elektronik-brzeziny.pl.

��Laptop tanio, tel. kom. 503‑699‑872.

��Dwa rowery; szafka na buty, tel. kom. 
607‑803‑614.

��Drewno opałowe olcha, kurczak- rożno, 
tel. kom. 515‑164‑182.

��Sprzedam pianino, tel. kom. 
509‑561‑083.

��Sprzedam telewizor Philips, tel. kom. 
507‑957‑679.

��Piec do tunelu foliowego, tel. kom. 
691‑961‑159.

��Sprzedam wiatę, tel. kom. 600‑523‑396.

��Tunel foliowy, tel. kom. 602‑870‑305.

��Sprzedam skrzynki plastikowe, większe 
ilości, tel. kom. 609‑165‑855.

�� Imadło, linka stalowa, silniki, 
przekładnia, tel. (42) 719‑59‑36.

��Overlock Textima, kl.8515, stębnówka 
zygzak Minerwa, tel. kom. 731‑958‑987.

��Piec Koza olejowy, kupiony w Polsce, 
2010 rok, 4 kW, tel. kom. 600‑749‑007.

��Czeski węgiel opałowy, tel. kom. 
604‑634‑249.

��Tunele przenośne, tel. kom. 
608‑418‑550.

��Spawarka transformatorowa z 
rozruchem 12/24, tel. kom. 667‑644‑351.

��Garnitur komunijny rozmiar 140 + alba, 
tel. (46) 837‑08‑84.

��Hydrofor, kuchnia węglowa, tel. kom. 
602‑733‑249.

��Silnik do łódki Yamaha, 4 KM, 
2-suwowy, tel. kom. 698‑349‑492.

��Maszyna stębnówka, overlock 
3-nitkowy, tel. kom. 692‑749‑175.

��Sprzedam betoniarkę, tel. kom. 
880‑397‑769.

��Łóżko rechabilitacyjne, elektryczne, na 
pilota, tel. (046) 837‑39‑55.

��Lodówka turystyczna samochodowa, 
ponton wodny, tel. kom. 693‑652‑261.

��Łóżeczko niemowlęce z wyposażeniem, 
160 zł., tel. kom. 600‑618‑740.

��Sprzedam garnitur młodzieżowy, 
prawie nieużywany na 176 cm, cena  
170 zł, tel. kom. 604‑617‑080.

��Sprzedam wagę samochodową  
35 ton, nowa, niemontowana, 14 m, długi 
pomost, tel. kom. 607‑825‑279.

��Wózek inwalidzki, tel. kom. 515‑341‑074.

��Sprzedam pilnie biurko narożnikowe, 
tel. kom. 602‑370‑470.

��Betoniarki: sprzedaż, remonty, 
części zamienne, rusztowania, tel. kom. 
603‑072‑751.

��Wersalka, trzy fotele, tel. kom. 
532‑454‑047.

��Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600‑895‑026.

��Sprzedam pianino Barndt, cena do 
negocjacji, tel. kom. 609‑530‑318.

��Waga 3.000 kg, tel. kom. 721‑169‑137.

��Kocioł ekogroszek, 15 KW używany, tel. 
kom. 607‑360‑186.

��Drewno opałowe i kominkowe, tel. kom. 
798‑877‑090.

��Sprzedam łóżko, szafę przesuwną, 
biurko, szafki, krzesło (akcja allegro 
3981482739), tel. kom. 606‑520‑478.

��Sprzedam szlakę na utwardzenie drogi, 
transport gratis, tel. kom. 723‑688‑416.

��Sprzedam wełniak kompletny, tel. kom. 
505‑547‑998.

��Stębnówki, dwuigłówki, trójskoki, 
cyk-caki, nóż pionowy, taśmowy itp. - 
likwidacja szwalni, tel. kom. 696‑261‑201.

��Strój łowicki, stan bdb, tel. kom. 
781‑377‑144.

��Betoniarka „100”, tel. kom. 
693‑054‑784.

��Sprzedam 3 duże topole na pniu, tel. 
kom. 723‑254‑501.

��Okna szwecko-weneckie w bardzo 
dobrym stanie z szerszą szybą, 
tel. (46) 837‑96‑77.

��Drewno opałowe, tel. kom. 
539‑783‑523.

��Sprzedam grzejniki żeliwne, metrowe, 
10 zł/sztuka, tel. kom. 511‑167‑955.

��Segment swarzędzki, wzmacniacz, 
kolumna, organy, tel. 609‑241‑555.

��Sprzedam działkę rekreacyjną, 
łódzka,ogródki, tel. kom. 695‑973‑731.

��Basan na mleko 450 l., tel. kom. 
533‑179‑189.

��Oddam gruz, tel. kom. 790‑767‑990.

��Maszyna do produkcji zniczy i wkładów, 
tel. kom. 666‑696‑424.

��Używane maszyny do szycia:  
3 overlocki, 3 stebnówki ze stołem, 
silnikiem, tel. kom. 666‑696‑424.

��Zrębka opałowa, alternatywa taniego 
ogrzewania, tel. kom. 606‑370‑008.

��Sprzedam akordeon Weltmeister,  
96 basów, 4 chóry, tel. kom. 725‑359‑588.

��Używana kanapa, 2 fotele, ława, 
kuchnia elektryczna, wanna, zlew 
łazienkowy z szafką, tel. kom. 
730‑740‑955.

��Laptop Asus i Laptop Gateway, stan 
bardzo dobry, dobre parametry, tanio, tel. 
kom. 536‑183‑555.

��Szlaka z dowozem, tel. kom. 
601‑630‑882.

��Krzesła, ubranka 2 zł./ szt., 
spacerówka, ławostół, tel. kom. 
500‑519‑872.

��Huśtawki ogrodowe, akacjowe, stoły, 
ławki, altanki, piaskownice, budy dla 
psów, toalety, tel. kom. 502‑981‑959.

��Regał młodzieżowy BRW, szerokość  
3 m, tel. kom. 602‑579‑575.

��Sprzedam drzewo opałowe - olszyna, 
tel. kom. 727‑518‑974.

��Łubianki drewniane, nowe, tel. kom. 
792‑902‑783.

��Sprzedam sofę i komodę, nowe, 
niedrogo, tel. kom. 791‑086‑150.

��Fotelik samochodowy dziecięcy, tel. 
kom. 664‑063‑688.

��Silnik do łódki Suzuki 2,5 KM, tel. kom. 
667‑644‑351.

��Konstrukcja tunelu 7x30, rury 2-4 cala, 
Zduny 90, tel. kom. 889‑007‑076.

��Olcha na pniu, tel. kom. 698‑443‑347.

��Kruszywo: betonowe (recykling) do 
utwardzeń, keramzytowe (przetworzony 
pustak) do dociepleń, cegła 
keramzytowa, duża ilość, tel. kom.  
515-236-029, 695‑416‑747.

��Sprzedam drzewo olszowe, 
tel. (46) 861‑60‑35.

��Sprzedam nowe ekologiczne kotły 
miałowe, wszystko palne oraz kotły  
z podajnikiem ślimakowym żeliwnym, tel. 
kom. 502‑414‑631.

��Wypoczynek mało używany, skóra ecri, 
1.000 zł, tel. kom. 791‑593‑571.

��Maszyny szwalnicze wyprzedaż, tel. 
kom. 723‑449‑143.

��Sprzedam wózek inwalidzki, tel. kom. 
507‑325‑487.

praca

dam pracę
��Zatrudnię szwaczki do szycia dzianiny, 

praca cały rok, tel. kom. 790‑698‑622.

��Zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, tel. kom. 608‑059‑817.

��Zatrudnię mechanika 
samochodowego, Łowicz, tel. kom. 
661‑351‑897.

��Avon - menager, lider sprzedaży, tel. 
kom. 501‑032‑348.

��Szwalnia Lubianków zatrudni szwaczki. 
Okres próbny 1 miesiąc praca  
w Łodzi - zapewniamy dojazd, tel. kom. 
515‑230‑120.

��Avon - konsultantki, promocje, tel. 
kom. 501‑032‑348.

��Zatrudnimy szwaczki, Łowicz, tel. kom. 
665‑431‑100.

��Przyjmę pracownika do pracy  
w gastronomii, tel. kom. 507‑015‑410.

��Z Oriflame jako konsultantka: 
dorobisz, zarobisz. Wyślij SMS na numer 
603-959-031 z imieniem i nazwiskiem. 
Oddzwonimy.

��Przyjmę kierowcę w transporcie 
międzynarodowym, kat. B, na Busy, 
tel. kom. 516‑558‑510.

��Stacja Demontażu Pojazdów w Rząśnie 
zatrudni mechanika samochodowego 
i pomocnika mechanika, tel. kom. 
602‑123‑360.

��Zatrudnię fryzjerkę z doświadczeniem 
lub do przyuczeniana, stanowisko 
kolorysty, CV i potwierdzenie kwalifikacji 
zawodowych mile widziane, tel. kom. 
602‑728‑864.

��Zatrudnię mechanika 
samochodowego, CV ze zdjęciem na 
e-maila: biuro@myjnialowicz.pl.

��Zatrudnię pracownika- pomocnik 
zootechnika na fermę loch, tel. kom. 
693-117-878, 665‑027‑661.

��Szkolenia operatorów koparko-
ładowarek i koparek w Łowiczu od 
15.02.14. Zapisy, tel. kom. 603‑214‑180.

��Firma dziewiarska zatrudni 
dziewiarza, grafika, projektanta 
skarpet, tel. kom. 601‑332‑896.

��Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
krajowy, tel. kom. 601‑360‑267.

��Zatrudnię sprzedawcę- handlowca do 
salonu: drzwi, okna, blacha, tel. kom.  
513-823-750, 502‑312‑887.

��Zatrudnię barwiarza, barwienie 
skarpet, Łowicz, tel. kom. 
507‑044‑910.

��Avon - jesteś konsultantką, 
możliwość awansu, atrakcyjne 
wynagrodzenie, tel. kom. 
501‑032‑348.

��Zatrudnię doświadczone ekspedientki 
w sklepie spożywczym, Łowicz, tel. kom. 
512‑088‑422.

��Zatrudnię szwaczkę overlock, 
stębnówka (dzianina), tel. (42) 710-10-41, 
tel. kom. 607‑539‑008.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E w ruchu 
krajowym, tel. kom. 519‑113‑663.

��Firma „Regina” w Otolicach poszukuje 
dziewiarzy oraz pracownika do barwienia 
skarpet., tel. kom. 603-709‑330, do 16:00.

��Zatrudnię spedytora z doświadczeniem 
w transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 608-059-817, 606‑457‑050.

��Zatrudnię krojczego, tel. kom. 
602‑457‑089.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 608‑059‑817.

��Zatrudnię szwaczki na stębnówkę 
do szycia kostiumów kąpielowych, tel. 
kom. 602‑457‑089.

��Renomowana sieć fryzjerska Trendy 
zatrudni fryzjera managera w Łowiczu, tel. 
kom. 501-664-554, 692‑453‑094.

��Brukarza z doświadczeniem, tel. kom. 
667‑837‑817.

��Piekarnia Łyszkowice zatrudni 
piekarza, najchętniej do pieca, tel. kom. 
660‑414‑516.

��Zatrudnię ślusarza- spawacza, 
emeryt, rencista, Łowicz, tel. kom. 
601‑855‑199.

��Zatrudnię pracowników na budowę, tel. 
kom. 603‑591‑544.

��Sprzedam sukieneczkę komunijną, tel. 
kom. 663‑851‑389.

��Przyjmę szwaczki do szycia dzianiny, 
pracowników na wykańczalnię oraz 
chałupniczki, szwalnia w Głownie, tel. 
kom. 604‑475‑553.

��Firma zatrudni pracownika  
z doświadczeniem do działu marketingu, 
tel. (46) 838‑88‑70.

��Zatrudnię kierowcę kategorii C+E  
w transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 606-666-683, 606‑666‑656.

��Zatrudnię murarza, tel. kom. 
694‑007‑906.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w transporcie krajowym, z praktyką,  
z Łowicza lub okolic, tel. 608‑067‑847.

��Zatrudnię kierowcę C+E, z 
doświadczeniem, tel. kom. 691‑621‑098.

��Zatrudnię operatora koparki i koparko-
ładowarki z doświadczeniem, tel. kom. 
601‑239‑804.

��Zatrudnię krojczego na pełny etat, tel. 
kom. 601‑441‑563.

��Zatrudnię kierowcę do rozwożenia pizzy 
(Łowicz), tel. kom. 782‑223‑546.

��Zlecę przeszycia zespołom 
chałupniczym, tel. kom. 602‑241‑867.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, kraj, stałe 
trasy, tel. kom. 501‑074‑953.

��Zatrudnię projektanta-konstruktora 
do zakładu produkcyjnego, tel. kom. 
515‑138‑358.

��Zatrudnię kierowcę kategorii 
C+E z okolic Łowicza- transport 
międzynarodowy, tel. kom. 797‑703‑333.

��Zatrudnię kierowcę, tel. kom. 
695‑052‑735.

��Zatrudnię pracownika z kategorią 
C+E, doświadczenie, kraj, tel. kom. 
505‑068‑787.

��Zatrudnię do układania kostki, 
doświadczenie, tel. kom. 692‑789‑266.

��Dam przeszycie, Głowno, tel. kom. 
505‑747‑589.

��Kreatywna niania 3 razy w tygodniu, 
z doświadczeniem pedagogicznym 
do rocznego dziecka, Łowicz, tel. kom. 
691‑715‑472.

��Firma z Łowicza zatrudni 
doświadczonego kierowcę kat. C+E, 
w ruchu międzynarodowym, stałe 
trasy, firanka, tel. kom. 690‑289‑574.

��Agencja ochrony pilnie zatrudni 
na terenie Ożarowa Maz. operatorów 
monitoringu i kierowników zmiany, tel. 
kom. 691‑737‑741.

��Przyjmę do pracy przedstawiciela 
handlowego, z doświadczeniem  
w transporcie drogowym, wymagane 
prawo jazdy kat. B, znajomość języka 
angielskiego/niemieckiego biegle, tel. 
kom. 691‑700‑488.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w ruchu międzynarodowym (kontenery). 
Wymagana karta, badania lekarskie, itp. 
Kontakt, tel. kom. 509‑784‑126.

�� Integragroup zatrudni konsultantów tel. 
w Sochaczewie, praca od pn. do pt.  
w godzinach 9-17, CV na adres: 
rekrutacja@integragroup.pl.

��Przyjmę pomocnika do montażu mebli, 
tel. kom. 511‑060‑461.

��Przyjmę kierowcę lub kierowców kat. 
C+E, z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, dobre zarobki, tel. 
kom. 501‑249‑017.

��Zatrudnię glazurnika, malarza, 
blacharza, dekarza, tel. kom. 
509‑299‑676.

��Przyjmę pomocnika na budowę, tel. 
kom. 691‑736‑522.

��Zatrudnię kierowcę z kat. B  
w transporcie krajowym, konieczne 
doświadczenie, tel. kom. 605‑046‑558.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E,  
z praktyką, tel. kom. 605‑094‑166.

��Zatrudnię panią do opieki nad starszą 
osobą, z możliwością zakwaterowania, tel. 
kom. 692‑461‑536.

��Zatrudnię tynkarza, murarza z okolic 
Łowicza, tel. kom. 692‑382‑852.

��Dobrze prosperujący salon 
kosmetyczny podejmie współpracę 
z fryzjerem posiadającym własną 
działalność lub zatrudni, tel. kom. 
607‑803‑804.

��Zatrudnię do pracy w ogrodzie, tel. 
kom. 600‑262‑693.

��Zatrudnię kierowcę kat. C, na kraj, tel. 
kom. 509‑019‑916.

��Zatrudnię piekarza do pieca i ciasta, tel. 
kom. 509‑877‑081.

��Zatrudnię kierowcę kat C+E,  
z doświadczeniem, tel. kom. 782‑223‑211.

��Zatrudnię kierowcę C+E transport 
międzynarodowy, tel. kom. 512‑499‑388.

��Centrum Ogrodnicze Tamaryszek 
w Głownie zatrudni osobę z 
doświadczeniem w sprzedaży 
środków ochrony roślin, tel. kom. 
507‑139‑164.

��Zatrudnię kierowcę C+E, tel. kom. 
518‑320‑003.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 603‑430‑992.
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��Zatrudnię mechanika 
samochodowego, tel. kom. 665‑525‑555.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
607‑267‑206.

��Zatrudnię samodzielnych brukarzy, 
okolice Zdun, tel. kom. 725‑710‑267.

��Tynkarza z doświadczeniem, agregat, 
Stryków, tel. kom. 500‑037‑006.

��Zatrudnię kierowcę w transporcie 
krajowym, międzynarodowym kat. C+E, 
tel. kom. 604‑903‑918.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
607‑267‑278.

��Zatrudnię kierowcę C+E z 
doświadczeniem, tel. kom. 604‑094‑751.

��Zatrudnię do gastronomii 
(lody, kanapki), Łowicz, tel. kom. 
509‑854‑421.

��Zatrudnię szwaczki, overlock, 
stębnówka, dwuigłówka, z możliwością 
dowozu do pracy, tel. kom. 602‑241‑867.

��Zatrudnienie pracownika do zakładu 
samochodowego, tel. kom. 784‑962‑802.

szukam pracy
��Uczciwy podejmie pracę, tel. kom. 

793‑405‑021.

��Saksofonista: vocal, tel. kom. 
692‑101‑989.

��Młody, dyspozycyjny kierowca kat. C  
z Łowicza podejmie pracę weekendową, 
od zaraz, tel. kom. 693‑988‑706.

��Operator ładowarki kl. II,operator 
koparko-ładowarki, ślusarz-spawacz, tel. 
kom. 662‑204‑983.

��Zaopiekuję się dzieckiem, tel. kom. 
604‑070‑906.

��Mężczyzna szuka pracy na noce, tel. 
kom. 783‑117‑546.

��Mężczyzna 22-letni bez nałogów 
podejmie pracę jako kierowca kat. B 
(doświadczenie), tel. kom. 667‑176‑440.

��Szukam pracy jako kierowca C+E, 
posiadam świadectwo, badania i kartę 
kierowcy, jestem z okolic Sannik, mam 25 
lat, tel. kom. 663‑110‑256.

��Kierowca poszukuje pracy na wywrotkę 
lub busa <\<>3,5 t, Łowicz, teren, tel. kom. 
723‑593‑849.

��Kierowca z praktyką krajową, kartą 
Chip, poszukuje pracy w podwójnych 
obsadach, tel. (46) 837‑97‑68.

��Poszukuję pracy do rozwożenia 
pieczywa własnym samochodem, tel. 
kom. 668‑266‑805.

��Szukam pracy dodatkowej, Łowicz, tel. 
kom. 784-650‑422, po 16.00.

��Pomocnik hydraulika, glazura, 
wykończenia, spawanie MMA, migomat, 
tel. kom. 669‑852‑217.

usługi wideo
��Cyfrowe wideofilmowanie, 

fotografowanie, Blu-ray, tel.  
(46) 837-94-85, kom. 608‑484‑079.

��Wideofilmowanie cyfrowe, Blu-ray, tanio, 
tel. kom. 606‑852‑557.

��Wideofilmowanie DVD, Blu-Ray, tanio, 
tel. kom. 698‑535‑780.

��Wideofilmowanie, a-online.pl, tel. kom. 
600‑287‑992.

��Videofilmowanie „EVEL-STUDIO”, tel. 
kom. 608‑747‑256.

��Studio Kroton - filmowanie, HD, zdjęcia, 
tel. (46) 837-47-48, tel. kom. 504‑057‑550.

��Wideofilmowanie, fotografowanie, DVD, 
Blu-Ray, full HD; www.wideofilmowanie-
lowicz.cba.pl, tel. (46) 837-79-81, tel. kom. 
606‑302‑466.

��Studio Foto-Wideo Kadr, tel. kom. 
607‑916‑001.

��www.studiokadr.cdx.pl.

remontowo-
budowlane

usługi
��Wylewki agregatem, tel. kom. 

531‑402‑222.

��Tynki, docieplenia, tel. kom. 
698‑669‑433.

��Malowanie agregatem, tel. kom. 
662‑023‑030.

��Usługi remontowe, gipsowanie, 
malowanie, tel. kom. 602‑383‑118.

��Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki itp., 
tel. kom. 785‑333‑971.

��Schody, parapety, kuchnie, szafy 
wnękowe, tel. kom. 793‑297‑933.

��Usługi koparko-ładowarką JCB, tel. 
kom. 604‑411‑266.

��Docieplanie budynków, gładzie, 
malowanie, płyty k/g, panele podłogowe 
i ścienne, glazura, terakota, tel. kom. 
607‑343‑338.

��Remonty kompleksowe, tel. kom. 
606‑428‑162.

��Wylewki betonowe, tel. kom. 
511‑440‑509.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
509‑038‑623.

��Usługi remontowo-wykończeniowe, 
docieplenia, tel. kom. 885‑459‑698.

��Glazura, terakota, tel. kom. 602‑717‑207.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz od 
A do Z, adaptacja poddaszy, tel. kom. 
728‑163‑557.

��Ocieplenia poddaszy, płyty g/k, tel. 
kom. 609‑846‑316.

��Tynki, tel. kom. 503‑077‑863.

��Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 667‑837‑817.

��Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem, 
lakierowanie parkietów i schodów, tel. 
kom. 607‑090‑260.

��Cyklinowanie, układanie, olejowanie, 
lakierowanie parkietów, tel. kom. 
505‑072‑638.

��Cyklinowanie, układanie parkietu, tel. 
kom. 501‑249‑461.

��Malowanie, tapetowanie, płyty 
k/g, gładzie, sufity podwieszanie, 
adaptacja poddaszy, panele, glazura, 
terakota, tel. kom. 693‑824‑684.

��Tynki agregatem: gipsowe, tradycyjne, 
wylewki; solidnie, tel. kom. 502‑370‑226.

��Docieplenia budynków, tel. kom. 
693‑824‑684.

��Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki; solidnie, tel. kom. 
501‑931‑961.

��Dachy, pokrycia dachowe, konstrukcje, 
obróbki, tel. kom. 609‑846‑316.

��Wypożyczalnia narzędzi budowlanych, 
tel. kom. 506‑273‑394.

��Cyklinowanie, układanie parkietu, tel. 
kom. 668‑750‑437.

��Wylewki maszynowe mixokret, tel. kom. 
517-032-915, 606‑314‑749.

��Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604‑144‑668.

��Układanie kostki www.seba‑bruk.pl, tel. 
kom. 604‑413‑669.

��Rozbiórki, budowy, remontowo-
budowlane, solidnie, niedrogo, tel. 
kom. 509-171-392, 667‑574‑540.

��Kanałowe docieplanie budynków 
granulatem styropianowym; kondygnacja: 
990 zł, tel. kom. 602‑570‑424.

��Producent ogrodzeń: siatki, słupki, 
bramy, balustrady, montaż, tel. kom. 
500‑371‑161.

��Brukarstwo, tanio, tel. kom. 
503‑976‑505.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
503‑976‑505.

��Usługi nową koparko-ładowarką, 
młot hydrauliczny, solidnie, tanio, tel. 
kom. 790‑606‑451.

��Malowanie, gładź, glazura, tel. kom. 
668‑026‑851;.

��Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502‑452‑907.

��Usługi remontowo-budowlane, 
docieplenia poddaszy i ścian, tel. kom. 
500‑027‑261.

��Gładź, malowanie, glazura, terakota, 
wykańczanie wnętrz, tel. (46) 837-10-33, 
tel. kom. 609‑541‑373.

��Dachy: naprawa, podbitki, tel. kom. 
607‑610‑786.

��Budowy, remonty, docieplenia, 
wykończenia wnętrz, tel. kom. 
794‑230‑700.

��Remonty mieszkań, tel. kom. 
692‑386‑779.

��Malowanie, gipsy, zabudowa poddaszy, 
panele oraz docieplanie budynków, tel. 
kom. 505‑024‑964.

��Montaż ogrodzeń - rozbiórka starych, 
tel. kom. 606‑303‑471.

��Kominki: budowa, montaż, serwis, 
ogrzewanie domów, tel. (46) 837-84-92, 
tel. kom. 602‑282‑415.

��Docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, kompleksowe wykończenia 
wnętrz, faktury VAT, tel. kom. 606‑737‑576.

��Usługi glazurnicze, gres, terakota, 
mozaika, tel. kom. 501‑606‑116.

��Balustrady z kwasówki, tel. kom. 
782‑730‑137.

��Schody i balustrady, z drewna, 
kwasówki i szkła, tel. kom. 607‑108‑593.

��Bramy i ogrodzenia, lekkie konstrukcje 
stalowe, tel. kom. 782‑730‑137.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz, tel. 
kom. 661‑385‑299.

��Wykończenia wnętrz, poddaszy, 
glazura, malowanie, gipsy, tynki 
tradycyjne z piaskiem kwarcowym, tel. 
kom. 603‑164‑156.

��Glazura, terakota, gładzie, malowanie, 
panele, tel. kom. 600‑779‑659.

��Usługi remontowe, wykończenia 
wnętrz, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, tel. kom. 880‑542‑743.

��Wykonujemy ogrodzenia, fundamenty, 
klinkiery, bloczek ozdobny, siatki itp., tel. 
kom. 796‑497‑762.

��Tynki tradycyjne, remonty, tel. kom. 
788‑523‑561.

��Układanie glazury, terakoty, gładź. 
Wolne terminy, tel. kom. 696‑344‑737.

��Usługi hydrauliczne, tel. kom. 
691‑991‑000.

��Remonty kompleksowo www.
remontylodzngb.pl, tel. kom. 663‑987‑289.

��Wylewki, tynki agregatem, tel. kom. 
607‑378‑288.

��Malowanie, gładź, hydraulika, tel. kom. 
666‑281‑850.

��Gładzie gipsowe, malowanie, tel. 
kom. 531‑324‑392.

��Układanie kostki brukowej, cena 
konkurencyjna, tel. kom. 668‑582‑862.

��Glazura, terakota, płyty K/G, tel. 
kom. 607‑728‑362.

��Montaż pokryć dachowych, 
blachodachówka, podbitka, tel. kom. 
515‑236‑149.

��Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika itp. tanio, szybko, tel. kom. 
508‑313‑799.

��Solidnie! Remonty, wykończenia, 
naprawy, tel. kom. 504‑081‑135.

��Ocieplania, glazura, gips, tel. kom. 
887‑818‑290.

��Dachy: konstrukcje, pokrycia, naprawy, 
konserwacje, malowanie, tel. (46) 839-18-
37, tel. kom. 609‑227‑348.

��Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, 
panele podłogowe, glazura, terakota, tel. 
kom. 790‑329‑790.

��Balustrady nierdzewne, tel. kom. 
722‑173‑294.

��Wylewki i tynki agregatem, 
tel. kom. 605‑416‑083.

��Dachy, rynny, komplelsowo; 
sprzedaż, baza wykonawców. 
zadzwoń a przyjedziemy i doradzimy!, 
tel. kom. 513‑019‑010.

��Malowanie, tapetowanie, gładź, płyty 
k/g, glazura. Wieloletnie doświadczenie, 
tel. kom. 608‑685‑867.

��Docieplanie budynków, wykańczanie 
wnętrz, poddasza, gipsy, glazura, tel. kom. 
668‑011‑735.

��Tynki tradycyjne, mułkowane; budowa, 
remonty, tel. kom. 725‑668‑616.

��Usługi remontowo-budowlane, 
glazura, terakota, malowanie, 
gipsowanie, płyty K/G, 
termomodernizacja, tel. kom. 725-
043-544, 691‑228‑824.

��Usługi remontowo-wykończeniowe od 
A do Z, adaptacja poddaszy, docieplanie 
budynków, tel. kom. 608‑228‑789.

��Usługi remontowo-budowlane, 
budowa domów jednorodzinnych, 
budynków inwentarskich, ogrodzenia 
klinkierowe, tel. kom. 607‑817‑492.

��Malowanie, gipsy, poddasza, tel. kom. 
783‑153‑006.

��Sufity podwieszane, malowanie, gipsy, 
panele, tel. kom. 887‑555‑801.

��Ogrodzenia panelowe, siatka www.
europlot.pl, tel. kom. 533‑633‑634.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
508‑286‑519.

��Montaż więźby dachowej, naprawa  
i budowa dachów, deskowanie, papa, tel. 
kom. 604‑373‑348.

��Remonty łazienek, wykończenia 
wnętrz, www.struktura-lowicz.pl, tel. 
kom. 604‑199‑840.

��Glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
sufity, falowane tynki, mozaikowe, kamień 
dekoracyjny, gładź, malowanie szafy, 
pawlacze, przeróbki elektryczne, fachowe 
doradztwo, tel. kom. 605‑562‑651.

��Glazura, terakota, łazienki, przeróbki 
hydrauliczne, elektryczne, zabudowy K/G, 
tel. kom. 694‑189‑329.

��Cyklinowanie bezpyłowe, układanie 
podłóg, tanio, tel. kom. 604‑075‑293.

��Malowanie, gładzie, remonty, tel. kom. 
726‑022‑431.

��Budowa domów jednorodzinnych, 
solidnie, tel. kom. 785‑402‑533.

��Profesjonalne projektowanie wnętrz  
i łazienek, tel. kom. 604‑500‑949.

��Budowa, rozbudowa, więźba, 
krycie dachów, adaptacja poddaszy, 
docieplenia budynków, tel. kom. 
507‑056‑578.

��Usługi remontowo-budowlane, 
wykończeniowe, elewacje, tel. kom. 
667‑286‑782.

��Brukarstwo, tel. kom. 791‑306‑104.

��Dachy, więźby dachowe, wykonawstwo, 
tel. kom. 533‑614‑100.

��Bramy przesuwne, ogrodzenia, siatka 
ogrodzeniowa, montaż, producent, tel. 
kom. 503‑572‑046.

��Remonty mieszkań, wykończenia 
wnętrz, tel. kom. 782‑294‑035.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz: 
tanio, solidnie. Glazura, terakota, 
gipsy, tel. kom. 781‑781‑310.

��Przystępne ceny, solidne, fachowe 
wykończenia wnętrz (glazura, terakota, 
gipsy, malowanie). Docieplenia 
budynków, murowanie, tynki, klinkier itp., 
tel. (46) 837-13-91, tel. kom. 793‑035‑025.

��Tynki, docieplenia, glazura, terakota, 
remonty, tel. kom. 537‑663‑191.

��Glazura, terakota, gipsy, panele, itp., tel. 
kom. 508‑313‑799.

��Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie i tanio, 
tel. kom. 725‑919‑624.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
668‑327‑588.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
724‑355‑094.

��Tynki, ocieplenia domów, tel. kom. 
537‑787‑143.

��Remonty wnętrz, glazura i inne, szybkie 
terminy, tanio, tel. kom. 665‑657‑174.

��Układanie kostki brukowej, tanio, 
solidnie, tel. kom. 781‑377‑138.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
535‑841‑333.

��Układanie kostki brukowej, tel. kom. 
517‑768‑051.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
docieplanie budynków, solidnie, tel. kom. 
504‑004‑323.

��Profesjonalny montaż ogrodzeń, tel. 
kom. 727‑518‑974.

��Malowanie, gipsowanie, płyty k/g, 
glazura, terakota. Tanio, tel. kom. 
668‑181‑142.

��Docieplenia budynków, elewacje, tel. 
kom. 668‑181‑142.

��Dachy krycie, tel. kom. 509‑766‑163.

��Budowa domów, ogrodzeń, tel. kom. 
665‑829‑247.

��Glazura, terakota, panele, tel. kom. 
782‑223‑249.

��Budowa, elewacje, remonty, tel. 
kom. 601‑662‑944.

��Stawianie budynków, pokrycia 
dachowe, przebudowy, tel. kom. 
502‑238‑334.

sprzedaż
��Stemple budowlane 2,20m, tel. kom. 

508‑116‑242.

��Ogrodzenia z cegły klinkierowej, tel. 
kom. 603‑444‑431.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
601‑503‑321.

��Sprzedam stemple budowlane, tel. 
kom. 603‑591‑544.

��Gientarka budowlaną z nożem 
i wyciągarkę budowlaną, tel. kom. 
668‑103‑295.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
501‑661‑904.

��Sprzedam stemple budowlane, tel. 
kom. 784‑438‑680.

��Tregry, tel. kom. 663‑974‑286.

��Sprzedam pilnie drzwi pokojowe, nowe, 
tel. kom. 602‑370‑470.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
539‑783‑523.

��Oddam okna z demontażu na 
szklarnię, tel. kom. 508‑684‑280.

��Parapety: Marmur Carrara, 3 cm, pilnie, 
tel. kom. 664‑063‑688.

��Kontener izoterma na budowę, tel. kom. 
600‑895‑026.

��Pustaki keramzytowe, 1.000 sztuk, tel. 
kom. 697‑094‑770.

��Betoniarka 250 l., „Białystok”, tel. kom. 
697‑714‑837.

usługi 
instalacyjne

��Anteny: montaż, instalacje, tel. kom. 
601‑306‑566.

��Kompleksowe usługi hydrauliczne, tel. 
kom. 601‑818‑310.

��Elektryk, tel. kom. 607‑316‑725.

��Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne, tel. kom. 506‑891‑289.

��Hydraulika, tel. kom. 608‑263‑951.

��Profesjonalne instalacje sygnalizacji 
włamania, pożaru, kontroli dostępu, 
nadzoru wizyjnego (monitoring), tel. kom. 
601‑207‑689.

��Przyłącza, elektroinstalacje, pomiary, 
odgromówka, automatyka budynkowa 
EIB/KNX, wideo-domofony, RTV-Sat, 
komputerowe, bramonapędy, alarmy, 
kamery; naprawy, konserwacja, 
przeglądy, odbiory, uprawnienia, VAT, 
el-arm@o2.pl, tel. kom. 601‑303‑858.

��Usługi hydrauliczne, tanio, tel. kom. 
793‑714‑089.

�� Instalacje elektryczne: montaż, 
naprawa, modernizacja, pomiary 
elektryczne, nadzór budowlany, tel. kom. 
794-298-101, 533‑160‑012.

��Hydrauliczne, tel. kom. 512‑531‑579.

��Usługi hydrauliczne c.o., kolektory 
słoneczne, pompy ciepła, elektryka, tel. 
kom. 518‑905‑611.

��KMINSTAL 20zł/punkt elektryczny 
ZAPRASZAM!, tel. kom. 608‑145‑585.

��Tanie ustawianie anten, tel. kom. 
728‑188‑127.

��Usługi elektryczne, tel. 509‑838‑364.

��Montaż anten satelitarnych C+, N, NC+, 
Polsat, Orange, TV naziemna, posiadam 
profesjonalny miernik sygnałów, tel. kom. 
889‑148‑039.

�� Instalacje elektryczne: nowe, przeróbki, 
tel. kom. 696‑081‑582.

��Hydraulika, kolektory słoneczne od 
1.700 zł, tel. kom. 886‑756‑497.

usługi inne
��Usługi szewskie – wymiana 

obcasów, fleki, zelówki, rozciąganie 
obuwia, wymiana suwaków: buty, 
kurtki, torebki. Bratkowice 3B 
(piwnica), tel. kom. 512-024-112

��Meble pod wymiar: kuchenne, biurowe, 
szafy z drzwiami przesuwnymi, solidnie, 
raty, tel. kom. 501‑707‑657.

��Zespół, wokalistka, najtaniej, tel. 
kom. 503‑746‑892.

��Pranie samochodów, dywanów, tel. 
kom. 728‑508‑073.

��Zespół muzyczny, wesela, www.diwers.
pl, tel. kom. 661‑323‑807.

��Masz problem z komputerem: zadzwoń. 
Fachowo. Szybko. Tanio, tel. kom. 
504‑070‑837.

��Pranie, odkurzanie: chodniki, dywany, 
tel. kom. 501‑930‑953.

��Malowanie obór, dezynsekcja (muchy, 
wołek zbożowy), deratyzacja, dezynfekcja  
, tel. (44) 725-02-95, tel. kom. 504‑171‑191.

��Usługi geodezyjne, tel. kom. 
665‑427‑836.

��Zespół muzyczny, tel. kom. 
693‑543‑604.

��Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609‑135‑411.

��Kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601‑630‑882.

��Dekoracja sal weselnych (pokrowce, 
obrusy w komplecie), tel. kom. 
693‑776‑474.

��Usługi księgowe, tel. kom. 
508‑191‑628.

��Zespół Start: wesela, promocje, tel. 
kom. 609‑037‑343.

��Śluby: www.hondadoslubu.pl, tel. kom. 
501‑620‑170.

��Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi, 27-metrowymi, tel. kom. 
668‑591‑725.

��UTiP: usługi transportowe  
i przeprowadzki; www.utip.pl, tel. kom. 
501‑606‑982.

��Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, tel. 
kom. 501‑431‑978.

��DJ, Wodzirej poprowadzi 
niezapomniane: wesela, poprawiny, 
18-nastki, imprezy firmowe  
i okolicznościowe, tel. kom. 503‑399‑196.

��Odnawianie wanien, tel. kom. 
600‑979‑826.

�� Instalacje i centralki telefoniczne, 
domofony, bramofony, videofony. 
Montaż, naprawy, konserwacja, tel. kom. 
601‑207‑689.

��Domofony: tradycyjne i cyfrowe. 
Instalacje i centralki telefoniczne, tel. kom. 
601‑207‑689.

��Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. kom. 
782‑718‑483.

��Meble na wymiar, kuchnie, komody, 
szafy itp (przeróbki), tel. kom. 
889‑474‑502.

��Geodeta, tel. kom. 600‑225‑276.

��PIT-y, rozliczanie, tel. kom. 793‑020‑943.

��Ciesielstwo, dekarstwo, tel. kom. 
508‑155‑289.

��Ale szybka gotówka - nawet 7.000 zł! 
Proste zasady, bez zbędnych formalności. 
Provident, tel. kom. 600-400-295, (opłata 
wg taryfy operatora).

��Zespół muzyczny, wesela, bale, 
studniówki, tel. kom. 514‑895‑308.

��Tartak przewoźny elektryczny i 
spalinowy, tel. kom. 512‑907‑059.

��Pogotowie komputerowe. 
Szybko, tanio, solidnie. Dojazd na 
terenie Łowicza gratis, tel. kom. 
697‑365‑652.

��Usługi podnośnikiem koszowym, 
wycinka drzew i gałęzi, tel. kom. 
696‑049‑953.

��DJ, duet, wesela, chrzciny, komunie, tel. 
kom. 880‑098‑537.

��Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka zakrzaczeń i samosiewów, tel. 
kom. 667‑732‑751.

��Wypiek domowych ciast, tel. kom. 
661‑893‑322.

��Wypożyczę stół wiejski, nalewak 
piwny, ławeczki, parasol, dowóz, tel. kom. 
889‑994‑992.

��Naprawa telewizorów Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. kom. 
728‑227‑030.

��Usługi koparko-ładowarką Cat, 
tel. (46) 837-99-16, tel. kom. 512‑098‑358.

��Pranie dywanów, tapicerek meblowych, 
samochodowych, mycie gresów, 
sprzątanie mieszkań, biur, tel. kom. 
667‑255‑459.

��Przewóz mebli, towarów, tel. kom. 
664‑013‑145.

��Tartak obwoźny, spalinowy, 
długoletnie doświadczenie w 
przecieraniu drzewa, tel. kom. 
510‑988‑154.

��Sprzątanie posesji, trawniki, żywopłoty, 
remonty mieszkań, docieplenia,kostka 
brukowa, ogrodzenia, tel. kom. 
792‑028‑279.

��Mycie okien, tel. kom. 667‑053‑784.

��Zespół muzyczny, profesjonalnie, 
solidnie, tel. kom. 606‑908‑346.

��Wycinka drzew, czyszczenie, tel. kom. 
505‑700‑777.

��Zgubiłam prawo wykonywania zawodu, 
tel. kom. 505‑065‑351.

��Masz problem z laptopem, 
komputerem, drukarka, tabletem, 
nawigacją GSM? Pogotowie 
informatyczne. Szybko, tanio, solidnie, tel. 
kom. 602‑652‑879.

��Tapicerstwo samochodowe i meblowe, 
pranie dywanów i tapicerki, renowacja 
skór, Głowno, Topolowa 14, tel. kom. 
505‑068‑747.

��Hirudoterapia - leczenie pijawkami. 
Znakomite efekty w różnych chorobach, 
tel. kom. 505-068-747, www.pijawka-
hirudoterapia.pl.

��Tanie pranie podciśnieniowe, tel. kom. 
508‑796‑765.

��Usługi projektowo-kosztorysowe, 
nadzory, tel. kom. 509-299-685;, 
509‑299‑676.

��Usługi rębakiem, rozdrabnianie gałęzi, 
przycinka drzew, tel. kom. 606‑370‑008.

��Usługi BHP, szkolenia BHP, tel. kom. 
669‑046‑702.

��Naprawa sprzętu AGD, tel. kom. 
510‑158‑880.

��Sala, wynajem, imprezy 
okolicznościowe, do 60 osób, catering, 
Nieborów, tel. kom. 605‑695‑882.

��Ścinanie drzew, tel. kom. 792‑027‑388.

��Zespół muzyczny „Wszystko gra”, tel. 
kom. 509‑766‑163.

matrymonialne
��Poznam Panią, stały związek, sms, tel. 

kom. 664‑745‑567.

��Dojrzały mężczyzna pozna kobietę  
w wieku 35-45 lat, tel. kom. 517‑271‑274.

��Szukam sponsorki, tel. kom. 
722‑207‑725.

��Sympatyczny 37-latek pozna 
panią, odpowiem na sms-y z opisem, 
bez numerów prywatnych, tel. kom. 
882‑460‑733.
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nauka
��Matematyka, tel. (46) 837‑85‑96.

��Polski: przygotowanie do matury, 
korepetycje, prezentacje maturalne. 
Fachowo, tel. kom. 603‑246‑033.

��Język niemiecki, tel. kom. 668‑963‑922.

��Matematyka, tanio, tel. kom. 
601‑303‑279.

��Język niemiecki, tel. kom. 693‑705‑617.

��Korepetycje z języka angielskiego, 
dojeżdżam, tel. kom. 881‑616‑938.

��Angielski profesjonalnie dzieci, 
młodzież, tel. (46) 837‑53‑15.

��Mgr matematyki, korepetycje, 
tel. (46) 837‑53‑15.

��Angielski korepetycje, tłumaczenia, tel. 
kom. 693‑833‑062.

��Niemiecki, rosyjski korepetycje, 
tłumaczenia, tel. kom. 693‑833‑062.

��Korepetycje język angielski, język 
polski. Tanio, tel. kom. 507‑723‑099.

��Angielski korepetycje, egzamin 
gimnazjalny, matura, tel. kom. 
793‑567‑040.

��Korepetycje matematyka, możliwość 
dojazdu, tel. kom. 667‑913‑877.

��Korepetycje chemia, możliwość 
dojazdu, tel. kom. 605‑729‑686.

��Korepetycje matematyka, tel. kom. 
792‑108‑802.

��Matematyka, fizyka, gimnazjum, szkoła 
podstawowa, nauczycielka, tel. kom. 
606‑312‑997.

��Język angielski, nauczyciel, 
egzaminator maturalny, tel. kom. 
662‑611‑189.

��Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, 20 lat skutecznego 
nauczania, tel. kom. 607‑440‑582.

��Przygotowania do matury z języka 
angielskiego, tel. kom. 604-621-125, 
784‑898‑250.

��Korepetycje z języka francuskiego, tel. 
kom. 604-621-125, 784‑898‑250.

��„Native speaker”: nauka i korepetycje  
z angielskiego i francuskiego dla uczniów 
szkół podstawowych i średnich, tel. kom. 
784‑898‑250.

��Język niemiecki korepetycje, tel. kom. 
508‑186‑351.

��Korepetycje z języka angielskiego, 
tanio, z dojazdem do ucznia, tel. kom. 
886‑131‑997.

��Angielski, Łowicz, tel. kom. 
604‑461‑803.

��Język rosyjski, tel. kom. 531‑931‑082.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Skup żyta, wymiana na otręby, tel. 

kom. 501‑713‑862.

��Kupię pszenżyto 60 zł i żyto, tel. kom. 
537‑743‑824.

��Zboże paszowe, tel. kom. 693‑157‑117.

��Kupię zboże każdą ilość, odbiór luzem, 
tel. kom. 695-102-426, 603‑573‑567.

��Kwota mleczna 21.600 kg, tel. kom. 
882‑447‑204.

��Kupię zboże z przeznaczeniem na 
paszę, tel. kom. 693‑157‑117.

��Kupię jęczmień, pszenżyto paszowe, 
odbiór własnym transportem powyżej  
10 ton, tel. kom. 880‑350‑450.

��Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
667‑257‑268.

��Kupię zboże paszowe, żyto, transport, 
gotówka, tel. kom. 668‑478‑617.

��Kupię owies dla koni, tel. kom. 
515‑256‑675.

��Kupię orzechy włoskie, tel. kom. 
608‑613‑658.

��Kupię ziemniaki paszowe, tel. kom. 
661‑463‑619.

hodowlane
��Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603‑711‑760.

��Kwota mleczna, krowy mleczne, jałówki, 
tel. kom. 509‑974‑069.

��Skup bydła rzeźnego, hodowlanego, 
maciory, knury, cielęta, konie, 
tel. (46) 838-88-62, tel. kom.  
502-460-724, 500‑258‑237.

��Skup bydła, koni, tel. kom. 
604‑267‑833.

��Kupię cielęta: gotówka, odbieram  
z gospodarstwa, tel. kom. 606‑901‑931.

��Jałówki 6-12 miesięczne, tel. kom. 
668‑162‑199.

maszyny
��Kupię prasę kostkującą: Sipma, Welger, 

Claas, John Deere, Famarol; kombajn: 
Anna, Bolko, Karlik; kopaczkę; sadzarkę; 
ciągnik Władimirec T-25; prasę rolującą: 
Claas Rolland 44,46,62, 66, Arobale, 
Welger; pług 3-skibowy obrotowy, tel. 
kom. 518‑857‑308.

��Każdego Władymirca, MTZ, Ursusa, 
Zetora, przyczepy, tel. kom. 725‑361‑836.

��Kupię kombajn Anna w bardzo dobrym 
stanie, tel. (24) 260‑77‑82.

��Kupię agregat uprawowy 2,10-2,30, 
orkan, tel. kom. 519‑175‑299.

��Siewnik poznaniak do remontu, może 
być dziurawy zbiornik, ciągnik C-360 do 
remontu, tel. kom. 664‑981‑618.

��Brony chwastowniki, C-330, tel. kom. 
515‑182‑587.

��Kupię kombajn ziemniaczany, prasę 
Sipma lub Class, tel. kom. 880‑426‑156.

��Kupię używany silos 46-60 t, tel. kom. 
606‑622‑129.

��Kupię Bizona i maszyny rolnicze, tel. 
kom. 607‑809‑288.

��Maszyny rolnicze kupię, tel. kom. 
794‑113‑931.

��Talerzówki, glebogryzarki, tel. kom. 
794‑113‑931.

��Suszarnia podłogowa i inna, tel. kom. 
794‑113‑931.

inne
��Kupię stanowiska dla bydła, tel. kom. 

693‑278‑909.

��Kupię kwotę mleczną, tel. kom. 
660‑712‑670.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��Pszenżyto, tel. kom. 604‑973‑885.

��Sadzeniaki ziemniak, zboża jare, 
kukurydza, trawy i inne nasiona. 
Oferuje: Firma Nasienna GRANUM 
Sp.j. Łowicz ul.Katarzynów 46 tel. 
046/837-23-05, tel. (46) 837‑23‑05.

��Zboże jare: owies Sławko, jęczmień 
Skarbek, pszenżyto Milewo, tel. kom. 
793‑718‑288.

��Sprzedam siano, tel. kom. 660‑947‑557.

��Pszenżyto, sianokiszonka, słoma duże 
baloty, tel. kom. 695‑441‑197.

��Kukurydza, tel. kom. 508‑155‑289.

��Pietruszka dla zwierząt jadalna, tel. 
kom. 662‑260‑983.

��Bób, tel. kom. 513‑748‑842.

��Kukurydza, tel. kom. 508‑341‑931.

��Nasiona bobu, tel. kom. 508‑819‑982.

��Słoma w balotach 120x120 ze stodoły, 
tel. kom. 697‑190‑997.

��Słoma pszenna 120/120 ze stodoły, tel. 
kom. 665‑540‑607.

��Sprzedam sianokiszonkę, tel. kom. 
603‑254‑329.

��Słoma duże bele, tel. kom. 726‑390‑515.

��Słoma, siano, tel. kom. 534‑662‑961.

��Sprzedam słomę w kostkach, tel. kom. 
502‑351‑237.

��Siano, tel. kom. 605‑052‑065.

��Ziemniaki: jadalne, sadzeniaki; słoma, 
tel. kom. 693‑574‑400.

��Sadzonki truskawek Honey, 
Marmolada, tel. kom. 724‑551‑112.

��Siano belowe, tel. kom. 882‑444‑881.

��Słoma w balotach, tel. (46) 838‑71‑71.

��Denar, sadzeniak, tel. kom. 
669‑775‑344.

��Baloty słomy ze stodoły, tel. kom. 
667‑349‑210.

��Zboże, tel. kom. 602‑473‑422.

��Pszenżyto 14 t, pszenica ozima 9 t, tel. 
kom. 601‑154‑765.

��Pszenżyto, mieszanka, tel. kom. 
601‑851‑421.

��Sianokiszonka, baloty 90 zł/szt., tel. 
kom. 507‑429‑601.

��Siano w kostkach, tel. kom. 
601‑181‑642.

��Cebula i buraczek, tel. kom. 
795‑283‑242.

��Siano, tel. kom. 518‑151‑870.

��Kukurydza, pszenżyto, słoma, tel. kom. 
607‑168‑196.

��Siano w belach, tel. kom. 609‑541‑312.

��Żyto, tel. kom. 608‑418‑550.

��Słoma, siano ze stodoły, okrągłe bele, 
okolice Bielaw, tel. kom. 508‑132‑773.

��Sprzedam sianokiszonkę, tel. kom. 
509‑220‑760.

��Kukurydza, żyto 17 t., tel. kom. 
696‑425‑214.

��Słoma, pszenica, tel. kom. 976‑063‑756.

��Sprzedam pszenżyto, siano, tel. kom. 
609‑502‑147.

��Słoma belowana, tel. kom.  
692-101‑989, Złaków.

��Sprzedam żyto, tel. kom. 794‑052‑840.

��Sprzedam siano w okrągłych i kostce, 
tel. kom. 886‑892‑204.

��Sprzedam siano, słoma kostka, tel. 
kom. 668‑374‑464.

��Sprzedam pszenżyto, 30 ton, tel. kom. 
664‑715‑685.

��Siano prasowane kostka, tel. kom. 
696‑698‑188.

��Słoma, kukurydza, pszenica, żyto, 
mieszanka, tel. kom. 506‑115‑015.

��Kiszonka z kukurydzy, słoma, tel. kom. 
504‑813‑206.

��Siano w małych belach, tel. kom. 
725‑416‑972.

��Słoma, tel. (46) 838‑74‑91.

��Sprzedam zboże paszowe, tel. kom. 
519‑441‑580.

��Pszenżyto 60 t., tel. kom. 609‑272‑227.

��Sianokiszonka, duże baloty, tel. kom. 
697‑242‑471.

��Siano, mała belka, okolice Głowna, tel. 
kom. 606‑343‑033.

��Sprzedam słomę, tel. kom.  
600-594‑590, po 18.00.

��Jęczmień i żyto, tel. (46) 874‑76‑69.

��Słoma w belach, tel. kom. 664‑935‑715.

��Sprzedam sadzonki czarnej porzeczki, 
tel. kom. 506‑836‑693.

��Sianokiszonka, siano, słoma, 
tel. (46) 839‑21‑42.

��Słoma ze stodoły, baloty, tel. kom. 
602‑733‑249.

��Słoma, kostka, tel. kom. 600‑678‑498.

��Sianokiszonka w balotach, Bednary, 
Kwiatowa 5, tel. kom. 691‑744‑268.

��Żyto, pszenżyto, tel. kom. 721‑021‑154.

��Sianokiszonka, tel. kom. 500‑336‑162.

��Łubin do siewu, tel. kom. 693‑692‑539.

��Siano w belach, tel. kom. 728‑924‑555.

��Słoma ze stodoły, Stare Grudze, tel. 
kom. 889‑951‑089.

��Siano w kostkach ze stodoły, tel. kom. 
608‑504‑314.

��Sianokiszonka, tel. kom. 516‑538‑983.

��Żyto, tel. kom. 601‑785‑433.

��Słoma bele 130, 150 zł tona, możliwy 
transport, Chruślin, tel. kom. 695‑248‑808.

��Pszenica, żyto, tel. (46) 838-99‑43, po 
20:00.

��Łubin słodki, żółty, 450 kg, Bielawy, tel. 
kom. 606‑145‑529.

��Jęczmień 25 t., pszenżyto 18 t., gm. 
Kiernozia, tel. kom. 514‑429‑322.

��Słoma w balotach, ze stodoły, gm. 
Kiernozia, tel. kom. 514‑429‑322.

��Owies i słomę w dużych balotach, 
Nieborów, tel. kom. 697‑892‑855.

��Sprzedam siano w kostkach  
i sianokiszonkę, tel. kom. 880‑280‑810.

��Sprzedam łubin wąskolistny niebieski, 
tel. kom. 785‑444‑904.

��Sprzedam pszenicę ozimą, tel. kom. 
517‑388‑267.

��Ziemniaki Lordy, tel. kom. 697‑714‑837.

��Około 5 ton żyta, Kiernozia, tel. kom. 
609‑684‑738.

��Ziemniaki, tel. (24) 277‑96‑77.

��Porzeczka czarna sztobry, Ruben, tel. 
kom. 785‑246‑291.

��Jęczmień, tel. kom. 782‑650‑798.

��Pszenica, kiszonka z kukurydzy, 
Kiernozia, tel. kom. 605‑278‑719.

��Kiszonka z kukurydzy, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Siano w kostkach, sianokiszonka, tel. 
kom. 662‑010‑799.

��Bób: Bachus, Bizon, tel. kom. 
724‑551‑112.

��Słoma w okrągłych belech, ze stodoły, 
Sypień, tel. kom. 669‑877‑998.

��Pszenżyto, tel. kom. 607-172‑809, po 
17.00.

��Pszenżyto, owies, tel. kom. 
504‑832‑533.

��Siano, duże bele, Łagów, tel. kom. 
513‑184‑091.

��Siano w kostkach, tel. kom. 
532‑454‑047.

��Pszenżyto, tel. kom. 508‑079‑639.

��Siano, tel. kom. 510‑846‑486.

��Słoma, sianokiszonka, tel. kom. 
791‑766‑668.

��Sprzedam sianokiszonkę w balotach, 
30 szt., tel. (46) 838‑90‑37.

��Sprzedam jęczmień, tel. kom. 
519‑441‑580.

��Mieszanka zbożowa, jęczmień, 
tel. (46) 832-01-41, tel. kom. 603‑568‑497.

��Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
517‑238‑599.

��Sprzedam pszenżyto, 700 zł/tona, tel. 
kom. 513‑014‑535.

��Owies Sławko, pszenica, pszenżyto, tel. 
kom. 662‑775‑424.

��Ziemniaki sadzeniaki, tel. kom. 
515‑236‑142.

��Sprzedam 15 ton owsa, tel. kom. 
514‑145‑695.

��Siano kostka, tel. (46) 838-33-76, tel. 
kom. 506‑465‑076.

��Sprzedam siano, Rogóźno 25, tel. kom. 
600‑180‑773.

��Pszenica jara i jęczmień jary, 
tel. (46) 838‑46‑40.

��Sprzedam bób, tel. kom. 608‑613‑658.

��Sprzedam bobik, pszenżyto, tel. kom. 
608‑613‑658.

��Siano, słoma w balotach, pszenżyto, 
kukurydza, tel. kom. 667‑441‑108.

��Sprzedam siano, Karasica k./Głowna, 
tel. kom. 601‑564‑760.

��Jęczmień i pszenżyto, tel. kom. 
501‑713‑862.

��Słoma w balotach, tel. kom. 
697‑049‑235.

��Sprzedam słomę, duże bele, tel. kom. 
608‑418‑287.

��Sprzedam słomę, bele 120x120, 
Drogusza 10, tel. kom. 694‑674‑811.

��Sprzedam słomę ze stodoły, duże bele, 
Chąśno, tel. (46) 838‑11‑96.

��Sprzedam siano w kostkach, tanio, tel. 
kom. 664‑786‑531.

��Pszenica jara, tel. kom. 508‑500‑108.

��Ziemniaki, sadzeniaki Irga, tel. kom. 
669‑034‑197.

��Pszenżyto, żyto, tel. kom. 605‑679‑209.

��Pszenżyto i jęczmień,  
tel. (46) 874-71-85, tel. kom. 502‑659‑506.

��Sprzedam żyto z dowozem, tel. kom. 
505‑928‑735.

��Sprzedam jęczmień paszowy - duża 
ilość, możliwość dostarczenia do klienta 
- wywrota min. 25 t; Kontakt, tel. kom. 
786‑954‑711.

��Zboże paszowe, tel. kom. 889‑148‑759.

��Ziemniaki Irga, jadalne, Kaliber  
3,5-5 cm, tel. kom. 782‑116‑597.

��Sprzedam zboże, Łaźniki, 
tel. (46) 838‑72‑99.

��Sprzedam słomę i siano, tel. kom. 
537‑663‑191.

��Sprzedam sianokiszonkę, siano, 
słomę, mieszankę zbożową, tel. kom. 
667‑115‑468.

��Jęczmień, pszenżyto, tel. kom. 
538‑455‑989.

��Sprzedam słomę w okrągłych balotach, 
tel. kom. 698‑925‑161.

��Sprzedam pszenicę Nawra i jęczmień 
Stratus, po wymianie ze Strzelec, tel. kom. 
509‑195‑030.

��Sprzedam sadzonkę maliny Polka, tel. 
kom. 665‑451‑462.

��Słoma pastewna w kostkach, tel. kom. 
724‑320‑359.

��Pszenica jara 5 t., Piotrowice, tel. kom. 
728‑258‑551.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
605‑361‑308.

��Sprzedam pszenicę paszową, 
sianokiszonkę, tel. kom. 503‑528‑645.

��Sprzedam łubin, słodki, Mister, tel. kom. 
534‑681‑520.

��Seladera, tel. kom. 533‑179‑189.

��Sprzedaż zbóż jarych Hodowla 
Strzelce, ceny zakładowe, Bielawy, 
Rynek 14, tel. kom. 607‑189‑155.

��Sprzedam siano, tel. kom. 608‑726‑253.

��Sprzedam zboże paszowe, tel. kom. 
886‑372‑072.

��Sprzedam owies, jęczmień, pszenżyto, 
tel. (24) 277‑63‑81.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
669‑299‑585.

��Sprzedam kiszonkę z kukurydzy  
w Śleszynie, tel. kom. 605‑834‑138.

��Sprzedam jęczmień Suweren, tel. kom. 
605‑834‑138.

��Sprzedam pszenicę jarą, pierwszy 
odsiew, 10 ton, tel. kom. 600‑827‑357.

��Ładny owies i mieszanka; pszenica 
wczesna, (dobra do mieszanki), pszenica 
ozima, żyto, Rybno, tel. kom. 784‑553‑915.

��Sianokiszonka w balotach 120x130,  
60 szt; słoma w balotach 120x130,  
100 szt, tel. kom. 889‑971‑723.

��Mieszanka zbóż jarych, jęczmień, 
pszenżyto, tel. kom. 606‑901‑931.

��Sprzedam siano i słomę w kostkach, 
tel. kom. 508‑586‑263.

��Siano w kostkach, Mysłaków, tel. kom. 
788‑342‑568.

��Koncentraty dla trzody i bydła oraz 
śruta rzepakowa, tel. kom. 503‑105‑408.

��Sprzedam słomę, duże bele ze stodoły, 
tel. (46) 839-21‑92, po 19.00.

��Owies, mieszanka, pszenica, tel. kom. 
603‑061‑866.

��Żyto, tel. kom. 721‑737‑343.

��Sprzedam słomę, tel. 509‑637‑975.
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��Siano, słoma kostka, tel. kom. 
605‑551‑922.

��Sprzedam słomę w balotach, tel. kom. 
721‑147‑354.

��Sprzedam ziemniaki Irga, Dener, tel. 
kom. 697‑649‑507.

��Siano w kostkach, tel. kom. 
888‑365‑352.

��Słoma sprzedam, bele 120x120 ze 
stodoły, tel. kom. 696‑565‑452.

��Siano luzem, tel. kom. 724‑139‑314.

��Sprzedam żyto 3 t., tel. kom. 
692‑606‑026.

��Sprzedam siano i słomę w kostkach 
791-508-124

��Sprzedam rozrzutnik, stan bdb., tel. 
kom. 695‑136‑941.

��Pszenżyto, Boczki, tel. kom. 
734‑227‑606.

��Jęczmień wiosenny, tel. (46) 838‑82‑71.

��Mieszanka, tel. kom. 602‑517‑961.

��Pszenica, tel. kom. 508‑678‑424.

��Słoma sucha w belach, tel. kom. 
695‑556‑308.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
608‑691‑072.

��Siano w kostkach, 
tel. (46) 838‑15‑04.

��Pszenżyto 3 tony, tel. kom. 
667‑385‑220.

��Siano, słoma w kostkach, tel. kom. 
608‑628‑969.

��Żyto, tel. kom. 604‑756‑897.

��Sprzedam sadzeniaki, Irga do 
podkiełkowania, tel. (46) 838‑17‑22.

��Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
kom. 788‑212‑520.

��Pszenżyto, mieszanka, pszenica 
jara, słoma, siano, duże bele, tel. kom. 
697‑094‑770.

��Sprzedam słomę, tel. kom. 
691‑303‑569.

��Sianokiszonka w balotach, tel. kom. 
663‑112‑227.

��Sprzedam kukurydzę, tel. kom. 
724‑474‑345.

��Sprzedam mieszankę, pszenżyto  
i pszenicę jarą, tel. (46) 874‑51‑32.

��Pszenica, jęczmień, pszenżyto, Rybno, 
tel. kom. 608‑209‑685.

��Słoma paszowa, tel. kom. 508‑153‑886.

��Pszenica, pszenżyto, tel. kom. 
691‑411‑355.

��Słoma w kostkach, dojarka, tel. kom. 
784‑734‑322.

��Sprzedam owies 60 zł, pszenżyto 70 zł, 
tel. kom. 502‑315‑451.

��Siano w belach, tel. kom. 667‑257‑460.

��Sprzedam siano II pokos, słomę  
z mieszanki i żytnią w dużych belach; 
żyto, tel. kom. 514‑536‑444.

��Sprzedam słomę w balotach, 
tel. (42) 719‑60‑14.

��Kukurydza do 10 ton, tel. kom. 
668‑831‑059.

��Owies Bingo, tel. kom. 696‑456‑988.

��Siano w kostkach, tel. kom. 
665‑489‑174.

��Sprzedam słomę i siano, tel. kom. 
501‑830‑182.

��Owies - sprzedam, ilość ok. 150 ton. 
Czyszczony,kolor zółty, gęstość 48, 
wilgotność 13,7%. Możliwość transportu, 
tel. kom. 607‑088‑852.

��Sprzedam około 5 ton ładnego żyta, tel. 
kom. 504‑524‑543.

��Sprzedam siano, sianokiszonkę, słomę 
w balotach, tel. kom. 667‑877‑178.

��Sprzedam żyto na zielonkę z 30 ha. 
Nieborów, tel. kom. 502‑281‑532.

��Jęczmień, tel. kom. 512‑544‑156.

��Sprzedam owies około 4 t., tel. kom. 
600‑623‑430.

hodowlane
��Prosięta sprzedam, tel. 695‑727‑596.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
507-324-171, 727539411

��Sprzedam jałówkę na ocieleniu, tel. 
kom. 508‑586‑263.

��Sprzedam 2 małe cielaki, tel. kom. 
693‑906‑132.

��Gołębie pocztowe, tel. 694‑029‑591.

��Sprzedam prosięta, tel. 725‑368‑799.

��Sprzedam jałówkę pod zacielenie, tel. 
kom. 690‑357‑976.

��Jałówka cielna, tel. kom. 601‑052‑026.

��Jałówki cielne, tel. (46) 838‑47‑15.

��Sprzedam jałówkę cielną i maciory 
prośne, tel. kom. 798‑757‑252.

��Krowa na wycieleniu, termin: 
03.03.2014, tel. kom. 724‑151‑562.

��Prosiaki 6 szt., tel. kom. 693‑054‑146.

��Prosiaki 50 szt., tel. kom. 662‑059‑527.

��Cielaki cycole, tel. kom. 607‑890‑158.

��Jałówka hodowlana wycielenie  
w marcu, tel. kom. 691‑730‑169.

��Jałówka cielna, 30 marzec, tel. kom. 
503‑528‑645.

��Loszki prośne, tel. kom. 726‑121‑861.

��Sprzedam prosięta, tel. kom. 
886‑587‑918.

��Sprzedam warhlaki, tel. kom. 
607‑248‑548.

��Sprzedam prosięta, tel. kom. 
697‑649‑507.

��Sprzedam prosięta, tel. (24) 285‑41‑88.

��Prosięta sprzedam F1x(PxD) ok. 20 kg, 
tel. kom. 696‑565‑452.

��Sprzedam prosiaki, tel. kom. 
661‑057‑082.

��Krowa na wycieleniu, tel. kom. 
781‑352‑267.

��Loszka prośna, kaczki na czerninę  
i rosół, tel. kom. 721‑236‑155.

��Jałówka cielna, tel. kom. 785‑245‑816.

��Jałówka wysokocielna, likwidacja 
gospodarstwa, tel. kom. 693‑531‑562.

��Byczek 400 kg, tel. kom. 607‑494‑146.

��Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
609‑310‑713.

��Sprzedam krowę cielną, tel. kom. 
535‑966‑755.

��Sprzedam jałówkę 7-miesięczną, cielna, 
tel. kom. 512‑799‑479.

��Dwie jałówki roczne, tel. (46) 838‑59‑65.

��Sprzedam młodą krowę mleczną po 
wycieleniu, tel. kom. 725‑416‑972.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. (46) 838‑62‑87.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 667‑877‑178.

��Jałówki, wycielenie: maj, czerwiec, tel. 
kom. 503‑163‑721.

maszyny
��Przyczepa samozbierająca polska, stan 

bdb., tel. kom. 504‑704‑227.

��Prasa Welger RP15SC, siewnik 
Amazone D7 4 m, tel. kom. 665‑734‑042.

��Gałęziarkę sadowniczą, tel. kom. 
601‑650‑795.

��Spychy, pługi śnieżne, walcowanie 
blachy, usługi ślusarsko-spawalnicze, tel. 
kom. 782‑730‑137.

��Pługi Kverneland, zagonowe, obrotowe, 
tel. kom. 601‑272‑521.

��Przyczepa 6 ton, wywrot 3-stronny, 
idealna, tel. kom. 506‑487‑919.

��Sadownicze: ciągniki, platformy, 
opryskiwacze, kosiarki; używane, 
importowane, tel. kom. 504‑475‑567.

��Prasa rolująca Sipma lub Warfama, 
owijarka do belek, tel. kom. 501‑504‑723.

��MTZ Pronar 1221 2005 rok lub 82SA 
2004 rok, tel. kom. 501‑504‑723.

��Prasa rolująca Pronar Z500 2013 rok 
lub Claas Wariant 180, John Deere 580, 
tel. kom. 883‑760‑108.

��Ursus 1014, Zetor 7340 lub 7711, tel. 
kom. 501‑504‑723.

��Ładowacz Tur do Ursus 5314, MTZ 
Pronar, Zetor, John Deere, tel. kom. 
883‑760‑108.

��Kabina do C-330 2.200 zł, plug 
4-skibowy, rozsiewacz nawozów 700 kg, 
tel. kom. 501‑504‑723.

��Sprzedam pług 4-skibowy, zagonowy, 
Unia Grudziądz, tel. kom. 725‑506‑819.

��Bizon Z-56, 1981 rok z sieczkarnią, 
szerokie ogumienie, sprawny, tel. kom. 
600‑623‑430.

��Opryskiwacz polowy Pilmet 2001 rok, 
ciągany 1700l. skrętny dyszel, lance  
18 m., tel. kom. 600‑623‑430.

��Rozrzutnik obornika Fortschritt oraz 
wszystkie części nowe i używane, tel. 
kom. 693‑830‑160.

��Wycinaki do kiszonek podwójny nóż, 
Fella, Strantman, Kuhn, duży wybór, tel. 
kom. 509‑282‑300.

��Beczki asenizacyjne, ocynkowane, 
niemieckie, 4.000, 5.000, 6.000, 7.000, 
8.000 l, zasuwy hydrauliczne, tel. kom. 
509‑282‑300.

��Rozrzutnik Tandem, 6 t + nadstawki do 
kukurydzy, tel. kom. 663‑127‑473.

��Tur do Władimirca, kabina C-360, tel. 
kom. 514‑539‑036.

��Ładowarka teleskopowa Manitou 930 
1995 rok, prasa zwijająca Welger RP12 
walcowa, owijarka Kverneland, tel. kom. 
607‑992‑213.

��Prasa zwijająca pasowa Galigani 1997 
rok, agregat uprawowo-zagęszczający 
Forschnitt, przetrząsacz karuzelowy 4 m 
Kuhn, tel. kom. 889‑013‑143.

��Przetrząsarki; zgrabiarki; pług Lemken 
5-skibowy, zagonowy; Rabewerk 
3-skibowy, obrotowy, tel. kom.  
600-428-743, 667‑653‑890.

��Wybieraki do kiszonek, wał Cambella, 
ciągnik International 745XL 1984 rok, tel. 
kom. 600-428-743 667‑653‑890.

��Beczki asenizacyjne ocynkowane: 
3.000, 4.000, 5.000, 7.000, 8.000 l, pług 
zagonowy 4-skibowy, przyczepa do 
przewozu koni, tel. kom. 600-428-743 
667‑653‑890.

��Kosiarki rotacyjne Deutz Fahr, Vicon, tel. 
kom. 600-428-743 667‑653‑890.

��Przetrząsacz do siana Kuhn szer. 4,80, 
tel. kom. 507‑429‑601.

��Przyczepa z woza; sadzarka 
do ziemniaków; bronki lekkie „6”; 
opryskiwacz 400 l; tur do tyłu; wózek do 
zwierząt, tel. kom. 695‑855‑170.

��Sprzedam opryskiwacz sadowniczy 
Ślęza, tel. kom. 602‑442‑867.

��Sprzedam opryskiwacz sadowniczy  
z małym koszem, tel. kom. 530‑706‑606.

��Ursus C330, 1976 rok, tel. kom. 
692‑118‑904.

��Sprzedam przyczepę 4-tonową, 
Sanniki, tel. kom. 790‑598‑171.

��Cyklop; prasa Z-224; kombajn Bizon; 
silnik do Bizona; przyczepa wywrotka:  
6 i 9 t; ciągnik C-360, tel. 512‑179‑465.

��Beczkowóz 6.700 l., 2005 rok; 
siewnik zbożowy Unia-famarol 2008 rok, 
tel. (46) 838-47-45, tel. kom. 791-970‑088 
po 17:00.

��Talerzówka 3,2 m., 2000 rok, przyczepa 
6 t. 1991 rok, I właściciel, powiat łowicki, 
tel. kom. 791-970‑088 po 17:00.

��Pług 4-skibowy obrotowy, Overum;  
tur Sztoll, tel. kom. 600‑822‑089.

��Siewnik do kukurydzy, Beker, 6-rzędowy 
z nawozem, komputer 2002 rok, tel. kom. 
600‑822‑089.

��Zgrabiarka karuzelowa Deutschfar, na 
tandemie, beczka ascenizacyjna 5.000 l., 
tel. kom. 600‑822‑089.

��Sprzedam dwukółkę ciągnikową, 
Sanniki, tel. kom. 511‑786‑307.

��Sprzedam prasę Class Roland 46, 
maszt widlaka na tył ciągnika, chwytak do 
bel Tur III, tel. kom. 695‑727‑625.

��Sprzedam śrutownik Bąk 7,5 kW, 
zbiornik na mleko 1.000 litrów, tel. kom. 
695‑727‑625.

��Ciągnik C-355; rozrzutnik obornika 
1-osiowy, tel. kom. 785‑240‑262.

��Ciągnik C-360, siewnik poznaniak, 
opryskiwacz Pilmet 600 l., rozsiewacz 
nawozów, tel. kom. 691‑961‑159.

��Sortownik bębnowy przerobiony na 
prąd, 600 zł, tel. kom. 508‑194‑191.

��C-330, idealny; glebogryzarka, tel. kom. 
605‑725‑688.

��Betoniarka BWE 2602, tel. kom. 
784‑626‑487.

��Pług 3+1 Unia Tur, zabezpieczenia non-
stop, jak nowy; beczka 2500 l. Pomot, 
stan bdb, tel. kom. 696‑059‑903.

��Agregat uprawowy 3 m., tel. kom. 
608‑398‑915.

��Ciągnik 912, 1985 rok, stan dobry, 
16.000 zł, tel. kom. 665‑878‑902.

��Ursus U-902, w pełni sprawny, tel. kom. 
605‑128‑019.

��Ursus 914, 1997 rok, tel. kom. 
601‑383‑237.

��C-330M, 1987 rok, pierwsza rejestracja 
1988 rok z kabiną, gmina Pacyna, tel. 
kom. 698‑327‑518.

��Przyczepa zbierająca, kosiarka 
rotacyjna, zgrabiarka, brony, 
tel. (46) 838‑74‑91.

��Dolny zaczep na szynę Zetor Proxima, 
Fortera, tel. kom. 608‑591‑942.

��Mocne chwytaki do bel na 1 siłownik, 
krokodyle, łyżkokrokodyle, łyżki, paleciak 
na tura, tel. kom. 608‑591‑942.

��Cyklop polski, przetrząsaczo 
- zgrabiarka siudemka, tel. kom. 
601‑474‑955.

��Kabina C-360, śrutownik na kamienie, 
ciągnik Sam, hydrofor 300-litrowy, zbiornik 
nowy, błotniki przednie Audi 80, tel. kom. 
502‑322‑564.

��Kombajn Bizon Rekord, 1990 rok, tel. 
kom. 697‑242‑471.

��Bizon 1990 rok, kabina, sieczkarnia, 
stan bdb, tel. kom. 696‑049‑953.

��Sadzarka do ziemniaków, 1990 rok; 
pług 3-skibowy; opryskiwacz 1.000 l, tel. 
kom. 788‑803‑065.

��Zetor 7211, stan dobry, 609‑500‑884.

��Prasa kostka 2007 rok, opryskiwacz 
350 l, tel. kom. 603‑945‑983.

��Przenośnik ślimakowy do zboża, tel. 
kom. 660‑367‑349.

��Rozrzutnik, tel. (46) 837‑14‑61.

��Młynek do czyszczenia zboża, tel. kom. 
515‑748‑006.

��Ciągnik C63P, tel. kom. 661‑460‑339.

��Pług 2-skibowy, wóz konny: platforma, 
tel. kom. 783‑746‑337.

��Opony używane 11.2x24 i 8.25x20, tel. 
kom. 728‑268‑325.

��Prasa Quivogne, zwijarka MR 1500 
łańcuchowa, cena 10.000 zł, tel. kom. 
604‑615‑322.

��Agregat uprawowy 2,20 m, tel. kom. 
669‑004‑495.

��Ursus C-4011, tel. kom. 609‑423‑118.

��Ciągnik C-335, Stoll V-202, zgrabiarka, 
tel. kom. 600‑820‑374.

��Sprzedam wybierak do kiszonek, pług 
2- skibowy, sortownik do ziemniaków, tel. 
kom. 721‑021‑154.

��Silnik C-328 przerobiony na C-330, 
cena przystępna, tel. kom. 603‑294‑203.

��Karuzela do siana, skuter, tel. kom. 
889‑951‑089.

��Glebogryzarka do truskawek, 
gałęziarka sadownicza, tel. kom. 
725‑277‑449.

��Ślęza 2.000 litrów, kosz wyprofilowany, 
pompa włoska, tel. kom. 692‑749‑175.

��Siewnik konny, tel. kom. 693‑596‑464.

��Sprzedam Bizon Z-050, tel. kom. 
690‑357‑976.

��Sprzedam wspomaganie do ciągników 
C330, C-330M, tel. kom. 506‑878‑527.

��Sprzedam ciągnik C-330, 1985 rok, 
bardzo dobry stan, tel. kom. 880‑500‑224.

��Rozrzutnik Tytan 8 plus, 2008 rok, 
stan bdb.; Prasa zwijająca Unia Famarol 
DF.120-1.8 2008 rok, stan bdb.; sortownik 
do ziemniaków; obcinarka do cebuli, tel. 
kom. 669‑034‑018.

��Kombajn ziemniaczany Anna, tel. kom. 
696‑425‑192.

��Sprzedam mieszalnik paszowy, zestaw, 
tel. kom. 695‑315‑313.

��Sprzedam śrutownik walcowy, tel. kom. 
509‑112‑148.

��Silosy lejowe na zboże, paszę 20 ton, 
tel. kom. 606‑479‑819.

��Maszt do ciągnika, tel. 665‑045‑806.

��Opryskiwacz zawieszany Pilmet; 
kosiarka rotacyjna czeska; pług 
1-skibowy łąkowy; pług 3-skibowy; 
glebogryzarka; suszarnie podłogowe 
do kukurydzy; przetrząsaczo-zgrabiarka 
konna; śrutownik Bąk; krajzegoheblarka; 
przystawka z kołem pasowym, tel. kom. 
514‑061‑936.

��Obsypnik kopcy Wulkan, tel. kom. 
727‑616‑195.

��Rozrzutnik obornika, tel. kom. 
781‑842‑724.

��Przyczepa 4,5 tony, 8 ton, silos 
zbożowy, tel. kom. 512‑592‑291.

��Kopaczka konna do ziemniaków i loda, 
tel. kom. 601‑052‑026.

��Sadzarka, kopaczka do ziemniaków, 
kombajn buraczany Kleine, tel. kom. 
508‑170‑205.

��Nieużywany wyciąg krotoszyński, 
oryginał, dmuchawa duża do siana, 
zboża, używane zbierak do kukurydzy, tel. 
kom. 783‑815‑725.

��Sprzedam wspomaganie kierownicy do 
ciągników Ursus, C-330, C-360 T-25, tel. 
kom. 692‑335‑998.

��Pług 3-skibowy, brona wahadłowa, tel. 
kom. 507‑284‑169.

��Orkan „2”, tel. kom. 609‑514‑291.

��Opony 12.4- 24 Barum, tel. 609‑514‑291.

��Ursus 914 z Tuz solidny Tur  
w komplecie lub osobno, łyżka, krokodyl, 
tel. kom. 505‑319‑895.

��Kabina C-3060, tel. kom. 500‑231‑552.

��Basen do mleka; pług 2-skibowy; 
pług 5-skibowy, podorywkowy; brony 5; 
kultywator; przyczepa 1-osiowa, wywrotka, 
siewka do nawozu Motyl, tel. 791‑072‑701.

��Sprzedam bartosz do buraku, stan 
dobry, tel. 724-973-074

��Kombajn Bizon Z-056, 1985 rok, stan 
dobry, tel. kom. 784‑076‑830.

��Sprzedam siewnik do kukurydzy, 
punktowy, pneumatyczny Demeter 
Variosem, 2006 rok, tel. kom. 
662‑294‑778.

��Kombajn Bizon z sieczkarnią; maszt 
widlak do ciągnika, opryskiwacz 400 l.  
z atestem, tel. kom. 602‑339‑665.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
664‑981‑618.

��Ciągnik C-360, 1987 rok; grabiarka 
„5”; sadzarka do ziemniaków, tel. kom. 
664‑981‑618.

��Sprzedam prasę Z-224, kostka z 
podajnikiem, stan bdb, tel. (24) 282‑11‑20.

��Sprzedam opryskiwacz 400 litrów, tel. 
kom. 509‑807‑410.

��Siewnik zbożowy kutnowiak, 4 m,  
1.800 zł., tel. kom. 608‑109‑634.

��Zetor 7211, pług 3, tel. kom. 
667‑491‑487.

��Zetor 5211, C-360, tel. 690‑899‑100.

��Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
691‑865‑043.

��Kultywator 2,7 m z podwójnym wałem; 
rozrzutnik 3,5 t; orkan „2”, tel. kom. 
665‑340‑488.

��Sprzedam Zetor 5211, 1991 rok, 
oryginał, tel. kom. 693‑278‑909.

��Opryskiwacz 400, rozsiewacze Lej, 
nowe, tel. kom. 784‑417‑623.

��Zgrabiarka John Deere, 3m, stan bdb., 
tel. kom. 663‑467‑014.
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��Pług 4-skibowy na zabezpieczeniach, 
przetrzasaczo-zgrabiarka 4 zawieszana, 
tel. kom. 531‑791‑123.

��Zetor 6718, tel. kom. 515‑236‑142.

��C-360, 1981 rok, bez papierów, 9.500 
zł, tel. kom. 663-065-575, 606‑934‑668.

��Ursus C-360 z kabiną, tur,  
2007 rok, stan dobry, opłacony, tel. kom. 
665‑890‑496.

��Sprzedam ciągnik, Orkan II, kosiarkę 
rotacyjną, inne maszyny, tel. kom. 
533‑026‑096.

��Wielorak 6- rzędowy, tel. kom. 
608‑613‑658.

��Sprzedam prasę zwijająca Warfama, 
kombajn Anna, tel. kom. 508‑364‑849.

��Sprzedam kombajn Bolko, prasę 
polską, tel. kom. 513‑397‑815.

��Sprzedam Ursus 3512, tel. kom.  
510-254‑558 wieczorem.

��Opryskiwacz, kosiarka Kosa, tel. kom. 
603‑061‑820.

��Sprzedam rozrzutnik jednoosiowy 3,5 
tony, przyczepę zbierającą Krone Tubno 
4000, stan idealny, tel. 724‑041‑546.

��FENDT GT 360 z hadesem, widlak 
z przodu 2T, 1984 rok, tel. kom. 
501‑713‑862.

��Zetor 5211, 1992 rok, 25.500 zł, tel. 
kom. 537‑775‑561.

��Przyczepa 3-tonówka, inne maszyny, tel. 
kom. 516‑415‑895.

��Sprzedam sadzarkę i sortownik, tel. 
kom. 796‑938‑381.

��Prasa kostka Z-224/1; kombajn 
ziemniaczany Anna; wielorak ciągnikowy, 
tel. kom. 725‑170‑647.

��Sprzedam przyczepę zbierającą 
polską, stan dobry, garażowana, tel. kom. 
696‑951‑591.

��Kabina, Ferguson, tel. kom. 
793‑718‑288.

��Sprzedam zbiornik 550 l, lub zamienię 
na większy, tel. kom. 608‑022‑624.

��Wycinak do kiszonki; rozrzutnik 
1-osiowy, tel. kom. 692‑287‑672.

��Rozrzutnik jednoosiowy 3,5 tony, stan 
bdb, 3.200 zł, tel. kom. 603‑999‑476.

��Sprzedam beczkę asenizacyjną, tel. 
kom. 695‑027‑515.

��Sprzedam wycinak kiszonek, cyklop 
czeski UHZ 500, dwukółkę ciągnikową, 
tel. kom. 514‑642‑411.

��Rozrzutnik obornika, 2-osiowy, tel. kom. 
509‑220‑761.

��Krokodyl do tura, agregat uprawowy, 
tel. kom. 664‑928‑289.

��Kombajn Anna stan dobry, garażowany, 
1991 rok, pierwszy właściciel, 10.700 zł, 
tel. kom. 535‑322‑797.

��Sprzedam ciągnik rolniczy Belarus 
Jumz, 1976 rok, na chodzie w dobrym 
stanie, cena 8.000 zł, tel. kom. 
798‑165‑138.

��Tanio sprzedam: ładowacz Cyklop, 
zbiornik na mleko, tel. kom. 664‑901‑471.

��Sprzedam pług 5-skibowy, zagonowy, 
Grudziądz; suszarnię workową, 
tel. (46) 838‑72‑99.

��Ursus 4512 z turem, tel. kom. 
663‑226‑547.

��Ładowacz cyklop, pług 3+1, maszt 
widlaka, tel. kom. 887‑978‑144.

��Prasa kostująca Welger, tel. kom. 
502‑768‑259.

��Sprzedam kopaczkę do ziemniaków, 
dojarka Alfa Laval bezprzewodowa 
2-konwiowa kompletna, tel. kom. 
501‑538‑808.

��Przyczepa wywrotka, tel. kom. 
502‑358‑304.

��Ciągnik z przednim napędem, 
1994 rok, 100 KM, 49.000 zł, tel. kom. 
502‑358‑304.

��Sprzedam ciągnik C-360, kombajn 
Fortschritt 512, tel. kom. 516‑327‑595.

��Siewnik konny „17”, przerobiony do 
ciągnika, tel. 609‑241‑555.

��Opryskiwacz 600 litrów,  
12 metrów szerokości, 2004 rok, prasa 
włoska, pasowa, szeroki podbieracz 
stałokomorowy, 1997 rok, maszt widlaka, 
tel. kom. 725‑208‑750.

��Sprzedam Zetor 5320, oryginał,  
I właściciel, mało używany, tel. kom. 
785‑270‑613.

��Sprzedam ciągnik T-25, rozrzutnik 
obornika 1-osiowy, tel. kom. 884‑618‑397.

��Sprzedam przyczepę D-46, 1987 rok, 
tel. (24) 285‑40‑24.

��Przyczepa rolnicza 3,5 tony, sztywna, 
tel. kom. 503‑314‑203.

��Zetor 6340 z turem, tel. kom. 
501‑850‑017.

��Zetor 5211, tel. kom. 501‑850‑017.

��Siewka do nawozu Lej, tel. kom. 
604‑898‑691.

��Prasa rolująca Krone 1550, Round 
Pack 2002 rok, WarfamaZ543, 2004 rok, 
tel. kom. 608‑420‑169.

��Claas Ares 550 RZ, 90 KM, 2000 rok, 
tel. kom. 608‑420‑169.

��Ładowacze czołowe do: Fendta, 
Case, Deutz Fahr, New Holland, tel. kom. 
608‑420‑169.

��Prasa rolująca Claas Variant 385 
rotocut, 2007 rok, tel. kom. 692‑601‑689.

��John Deere 7820 2004 rok  
200 KM, pełne wyposażenie, tel. kom. 
692‑601‑689.

��New Holland TM 190, 2004 rok, tel. 
kom. 692‑601‑689.

��Fendt 312 Vario 125 KM, 2008 rok; 
818 Vario, 180 KM, 2004 rok, tel. kom. 
608‑420‑169.

��Landini Legend, 130 KM, 2000 rok, tel. 
kom. 608‑420‑169.

��Ursus 1614, 2006 rok, tel. kom. 
692‑601‑689.

��Zgrabiarka Krone KS, 3.50-10, tel. kom. 
608‑420‑169.

��Przedni napęd do Zetora, 9540, tel. 
kom. 608‑420‑169.

��Fendt 712 Vario, 2000 rok, tel. kom. 
608‑420‑169.

��Valtra 600, 65 KM, 2000 rok; Landini 
Globus 60, 70 KM, 2000 rok, przedni TUZ 
i WOM, tel. kom. 692‑601‑689.

��John Deere 8200, 220 KM,1997 rok; 
Deutz Fahr Agrotron L720, 220 KM  
2009 rok, tel. kom. 692‑601‑689.

��Fendt 312, 1998 rok,125 KM lub 515, 
155 KM 2000 rok,, tel. kom. 692‑601‑689.

��Sprzedam wialnię do zboża, tel. kom. 
506‑178‑432.

��Sprzedam agregat uprawowy  
1,8 Bomet, stan bdb, tel. 698‑490‑553.

��Sprzedam kombajn Bolko, tel. kom. 
600‑827‑357.

��Kosiarka rotacyjna, zgrabiarka, 
rozrzutnik 6-, 4-tonowy, przetrząsałka 
do siana, agregat przedsiewny, beczka 
do szamba, pług 2- 3-skibowy, tel. kom. 
602‑473‑422.

��Pług 4 Grudziądzki, siewnik Poznaniak, 
kamienie, gruz, cement skawalony, 
tel. (46) 838‑47‑29.

��Sadzarka do warzyw, tel. kom. 
721‑566‑425.

��Beczka asenizacyjna 5.000 l, prasa 
John Deere 550, wycinak, tel. kom. 
781‑581‑034.

��Sprzedam pług 4x40, nowe okładnice, 
tel. kom. 725‑359‑588.

��Sprzedam talerzówke, tel. kom. 
605‑725‑688.

��Sprzedam prasę kostkującą 
Z-224/1i rozrzutnik obornika Pottinger 
Twist 12001TD - stan bdb., tel. kom. 
693‑117‑878.

��Sprzedam przyczepkę jednoosiową 
do ciągnika i przetrząsacz do siana 
7-talerzowy, tel. kom. 724‑748‑171.

��Agregat z pojedyńczym wałkiem, szer. 
2,10, 1.400 zł, tel. kom. 502‑095‑748.

��Sprzedam kostkę Z-224/1, tel. kom. 
604‑570‑267.

��Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, myjkę 
do warzyw i ziemniaków, tel. kom. 
694‑109‑155.

��Sprzedam ciągnik C-360, 1980 rok, tel. 
kom. 721‑147‑354.

��Młynek walcowy w bardzo dobrym 
stanie, tel. (46) 839-13-31, tel. kom. 
535‑203‑279.

��Rozrzutnik 2-osiowy, tel. kom. 
605‑531‑311.

��Podajnik do kostek do prasy Z-224, tel. 
kom. 667‑481‑014.

��Sprzedam prasę Z-224, tel. kom. 
663‑766‑561.

��Sprzedam ładowacz Troll, tel. kom. 
663‑766‑561.

��Ładowacz do bel na tył, orkan, tel. 
kom. 668‑183‑877.

��Chwytak do bel, widły, łyżka, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Sprzedam ciągnik z ESA, tel. kom. 
502‑981‑959.

��Prasa Sipma kostka, 1992 rok, dojarka 
Alfa laval, tel. (46) 874‑81‑03.

��Prasa kostka Sipma, pług 
podorywkowy 5, kultywator 3 m, kosiarka 
rotacyjna, tel. kom. 607‑274‑409.

��Żmijka 4 m, tel. kom. 663‑675‑149.

��Agregat uprawowy 2,70, krótki 
ząb, siewnik Hasia 2,5m, tel. kom. 
785‑914‑108.

��Siewnik, tel. kom. 692‑668‑521.

��Prasa Z-224/1, 1996 rok, 
tel. (24) 277‑83‑81.

��Poznaniak 3 m, tel. kom. 502‑556‑258.

��Fendt 309, 1998 rok, tel. kom. 
609‑272‑227.

��Przyczepa samozbierająca, tel. kom. 
669‑026‑444.

��Przetrząsarka Fella 5,2m, hydrauliczna, 
tel. kom. 666‑737‑054.

��Pług obrotowy 3 skibowy, tel. kom. 
785‑530‑814.

��Opony 12.4-28, 13.0/65-18, koła 
11-15, 7,50-20, 13.0/75-16, tel. kom. 
504‑178‑884.

��Sprzedam talerzówkę, tel. kom. 
609‑944‑120.

��C-330, 1988 rok, I właściciel, stan 
bdb.; kopaczka ciągnikowa 2- rzędowa 
z przystawką do buraków, mało 
używana, cena do uzgodnienia, tel. kom. 
698‑180‑221.

��Pług Grudziądz 4,40, tel. kom. 
600‑696‑620.

��Maszt od widlaka do ciągnika, tel. kom. 
604‑286‑264.

��C-330M, 1988 rok z kabiną, I własciciel, 
gmina Pacyna, tel. kom. 602‑880‑068.

��Pług Rabewerg 3-skibowy, obrotowy, 
ażurowy, stan bdb, tel. kom. 699‑979‑422.

��Przyczepa 3,5 tony na 20, sztywna, 
tel. (46) 838‑12‑77.

��T-25 bez prawa rejestracji, tel. kom. 
600‑335‑473.

��Zetor 7245, Ursus 360, tel. kom. 
600‑335‑473.

��Rozdrabniacz do ziemniaków, buraków 
Bartek, tel. kom. 600‑335‑473.

��Kabina 360, kosiarka rotacyjna polska 
2.1, tel. kom. 600‑335‑473.

��Przyczepa HL6, 8.000 zł, 360 3P  
z kabiną, 11.000 zł, tel. kom. 600‑335‑473.

��Agregat uprawowy Grudziądz 2,8, 
przyczepa 4 tony Autosan, tel. kom. 
606‑944‑167.

��Sprzedam glebogryzarkę i siewnik 
punktowy Gama, tel. kom. 693‑177‑813.

��Kosiarka rotacyjna 2008 rok, przyczepa 
zbierająca SIP-1, pług „3”, przetrząsaczo- 
zgrabiarka, sadzarka, schładzalnik 650 l., 
dojarka, tel. kom. 697‑094‑770.

��Siewnik poznaniak, tel. kom. 
603‑592‑345.

��Rozrzutnik 1- osiowy Agomet Brzeg, 
3.5 t., 1992 rok; pług obrotowy ‚’4’’; 
rozsiewacz nawozu Amazone 1.500 l., tel. 
kom. 669‑034‑208.

��Sprzedam siewnik poznaniak, tel. kom. 
663‑862‑667.

��Agregat Bomet 2,10, brony polowe 5, 
800 zł, maszt widlak 1.200 zł, ładowacz 
cyklop 3.200 zł, opony rolnicze 13.6/38, 
tel. kom. 605‑762‑800.

��Sprzedam pług 3-skibowy, zagonowy, 
Kverneland, tel. kom. 606‑490‑951.

��Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy 
na resorach, stan dobry, tel. kom. 
607‑889‑255.

��Dwukółka, tel. kom. 604‑472‑977.

��Wyciąg obornika linowy, przetrząsarka 
do siana, tel. kom. 694‑686‑808.

��Tur do C-330; talerzówka; siewnik 
poznaniak, tel. kom. 509‑853‑384.

��Przyczepa D-46, 1985 rok; agregat 
uprawowy 2,3 m na bronie; talerzówka 
2,4 m, tel. kom. 668‑831‑059.

��C-330, 1977 rok, bez dokumentacji; 
glebogryzarkę do truskawek; pług  
3-skibowy Akpil, tel. kom. 667‑133‑737.

��Sprzedam rozrzutnik obornika - 
garażowany, stan bdb. Sprzedam 
kowadło, tel. kom. 724‑745‑342.

��Ładowacze czołowe tur do ciągnika 
Ursus: C-330, C-360, 3512, T-25, 
hydrauliczne lub na linkę, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Ładowacz czołowy do ciągnika Belarus 
920, ładowacz do ciągnika Farmer: 
8244C2, 8248, tel. kom. 608‑128‑670.

��Orkan II, w oryginale, tel. kom. 
503‑163‑721.

��Pługi do śniegu do ciągnika Ursus 
C-330, C-360. Mocowane do ciągnika 
lub ładowacza czołowego tur 1-,2-,3-, tel. 
kom. 608‑128‑670.

��Prasa Metal-Fach Z-562, prasa Sipma 
Z-569/1, przyczepa do bel Warfama, pług 
Akpil 3+1, pług Unia Tur 3+1, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Sprzedam pług 4-skibowy Grudziądz, 
35 odkładnica, tel. kom. 691‑372‑426.

��Piec nadmuchowy, tunele foliowe, 
rębak do gałęzi ciągnikowy - elektryczny, 
tel. kom. 784‑458‑659.

��Siewnik do kukurydzy Meprozet S 
100, polski, punktowy, mechaniczny, 
podsiewacz nawozu, 2010 rok, tel. kom. 
784‑277‑339.

��Ciągnik Ursus C-360, z papierami, tel. 
kom. 603‑066‑458.

��Rozrzutnik 10 t stan bdb., kosiarka 
dyskowa 2,25 szer., zbiornik na mleko 
Alfa-Laval 1000 l stan bdb., tel. kom. 
508‑951‑807.

inne
��PHU Agro Dmosin oferuje  

w przystępnych cenach nawozy, opał, 
baza GS, tel. kom. 691‑149‑896.

��Sprzedam deszczownię, opryskiwacz 
400 litrów, tel. kom. 519‑429‑161.

��Kury, jajka, tel. kom. 513‑981‑547.

��Skrzynki na owoce, palety, wagi, 
beczka 4.000 l, tel. kom. 665‑464‑794.

��Beczka do ślęzy sadowniczej, nowa, tel. 
kom. 506‑188‑515.

��Sprzedam kwotę mleczną 13.621 kg, 
tel. (46) 861‑24‑96.

��Waga do żywca 1.000 kg, tel. kom. 
668‑148‑637.

��Kwota mleczna 3.760 kg, tel. kom. 
664‑724‑850.

��Kwota mleczna, 20.000 kg, tel. kom. 
668‑118‑535.

��Opony 1200x18 z felgami lub bez, tel. 
kom. 692‑665‑650.

��Sprzedam skrzynki plastikowe  
15 kg, siewkę nawozu Kos, tel. kom. 
787‑982‑333.

��Duża kwota mleczna, 
tel. (46) 837‑14‑61.

��Jaja bez cholesterolu, 
tel. (46) 837‑14‑61.

��Wydzierżawię 1 ha łąki, tel. kom. 
662‑611‑189.

��Sprzedam basen do mleka, okrągły, 
650 litrów, stan bdb, 2.500 zł, tel. kom. 
502‑411‑098.

��Gnojowica, tel. kom. 669‑034‑018.

��Sprzedam klatki porodowe, kojce  
i karmniki paszowe, tel. kom. 695‑315‑313.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
506‑150‑469.

��Sprzedam rozrzutnik jednoosiowy,  
3.5 t., 4.000 zł, tel. kom. 698‑447‑383.

��Obornik bydlęcy, tel. kom. 603‑710‑478.

��Basen 550 litrów, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Schładzalnik do mleka 650 litrów, tel. 
kom. 508‑985‑884.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
606‑118‑058.

��Zbiornik na mleko 330 l., tel. kom. 
692‑287‑672.

��Konstrukcja tunelu foliowego: 16x7 m, 
tel. kom. 691‑753‑414.

��Kwota mleczna, tel. kom. 664‑901‑471.

��Sprzedam obornik koński, tel. kom. 
698‑737‑980.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
503‑105‑408.

��Sprzedam opryskiwacz 400 litrów, 
lance 12 m, tel. kom. 663‑766‑561.

��Basen do mleka, tel. kom. 
668‑183‑877.

��Sprzedam opony 825/20, 900/20, tel. 
kom. 503‑065‑714.

��Obornik, tel. kom. 781‑842‑724.

��Sprzedam opryskiwacz zawieszany 
600 litrów i brony uprawowe 5, tel. kom. 
510‑460‑421.

rolnicze - usługi
��Rozliczenia VAT rolników, tel. kom. 

508‑191‑628.

��Wykonuję kosiarki sadownicze, 
tel. (46) 832-14-57, tel. kom. 513‑666‑808.

��Transport maszyn rolniczych 
i budowalnych, tanio, tel. kom. 
665‑734‑042.

��Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych i sprzętu budowlanego, tel. 
kom. 510‑809‑025.

��Wycinka drzew, tereny zielone; 
www.szychowscy.com.pl, tel. kom. 
604‑891‑092.

��Transport ciągników, przyczep, maszyn 
i urządzeń rolniczych, budowlanych, tel. 
kom. 609‑135‑502.

��Transport maszyn rolniczych, tel. kom. 
608‑532‑321.

��Zrobię drzwi na zamówienie do stodoły, 
obory, garażu, tel. kom. 505‑928‑735.

��Transport wytłoków z jabłek, tel. 
kom. 605‑629‑839.

��Podsiew łąk nowym siewnikiem 
firmy Vredo, tel. kom. 660‑330‑597.

��Naprawy silników Diesla i maszyn 
rolniczych, tel. kom. 663‑467‑014.

zwierzęta

sprzedaż
��Gołębie rzeszowskie i staropolskie 

2013, tel. kom. 882‑404‑160.

��Para kucy, tel. kom. 697-638‑898  
po 18:00.

��Sprzedam kuce, tel. kom. 502‑224‑102.

��Sprzedam bażanty, pawie, przepiórki, 
tel. (46) 838‑13‑57.

��Szczeniaki ratlerki, tel. kom. 
500‑583‑446.

��Sprzedam owcę + jagnię, młodą kozę 
kotną, tel. kom. 694‑514‑370.

��Sprzedam bażanty, tel. kom. 
606‑432‑666.

��Szczenięta shih-tzu, Głowno, tel. kom. 
781‑028‑016.

��Labradory szczenięta, tel. kom. 
885‑438‑130.

��Szczeniaki maltańczyki, tel. kom. 
604‑904‑766.

��Bernardyny, tel. kom. 785‑641‑210.

��Sprzedam szczeniaki buldog francuski, 
tel. kom. 692‑835‑399.
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informacje
�� Informacja PKP  (ogólnokrajowa) 

22-194-36
�� Informacja PKS (całodobowa)  

46-837-38-13
�� Informacja o krajowych numerach 

tp 118-913
�� Informacja o międzynarodowych  

numerach tp 118-912
��Rozmowy międzynarodowe tp – 

zamawianie 9051
��Naprawa telefonów – błękitna linia tp 

19393
��Biuro zleceń tp 9497
��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego Urzędu 
Wojewódzkiego w Łodzi 9287

pogotowia
��Policyjny telefon zaufania 837-80-00
n Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
n Straż pożarna: 998 alarmowy

��Telefon informacyjno-problemowy:
Poradnia Leczenia Uzależnień 837-37-07
Poradnia Zdrowia Psychicznego  
46-837-33-07

��Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

��Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

��Pogotowie energet. 991, 46-837-36-05
��Zakład pogrzebowy: 46-837-53-85, 

46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-
74, 46-838-72-62, 602-131-698.

��Gaz butlowy:  516-053-554, 697-649-
492, 46-837-84-40, 46-837-16-16,  
46-837-66-08, 46-837-41-02, 46-837-30-30, 
46-837-20-37, 46-838-36-36, 509-887-080;  
46-837-47-77, 46-837-44-44, 

��Warsztat konserwatorski ŁSM  
46-837-65-58

�� �Lecznice dla zwierząt: ul. Starościńska 
5, tel. 46-837-52-48 ul. Chełmońskiego 
31, tel. 46-837-35-24 ul. Krakowska 28, 
tel. 46-830-22-86 Łyszkowice, tel. 46-
838-87-19 Bielawy, tel. 46-839-20-95

telefony
��  Taxi osobowe: 46-837-34-01; 46-191-91; 

46-830-05-00; 603-06-18-18;  
794-013-013; 606-486-555;  
600-508-308; 46-837-35-28 (bagażowe); 

��PUP: 46-837-04-20; 46-837-03-73
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
��Urząd Miejski: Sekret. 46-830-91-51 
��Awarie oświetlenia ulicznego: 

konserwator 603-802-477, 601-819-912, 
601-270-775, 46 830-91-45 

��Urząd Skarbowy: centrala 46 837-43-
58, 46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 

��ZUS 46-830-17-12
��Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-

kie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. Floriana 
7, tel. 46-837-66-92,  czynny codziennie 
(oprócz sobót) w godz. 16.00 – 20.00.

��Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach – spotkania w czw. w godz. 
10-11. Po informacje dzwonić w czwartek. 

do UG w Bielawach w godz. 8.00-10.00.
��Grupa AA „Łowiczanka”  

spotkania przy Klubie Pasiaczek  
na muszli Błonie w każdy czwartek  
o godz. 19.00. 

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba, Stowarzyszenie 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a, tel.  
46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem” 
(problem przemocy) w Domaniewicach, 
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Absty-
nencka „Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK)  – czw. godz. 18.00.

��Ogólnopolska poradnia telefonicz-
na dla osób dorosłych w kryzysie emo-
cjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

dyżury przychodni
��Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

ul. Ułańska  28, tel. 46-837-56-11, 46-837-
56-12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– 
czynna: w dni robocze 18.00-8.00, soboty, 
niedziele i święta od 8.00 (przez 24 h). 

��Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Kaliska 6, tel. 837-37-07

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
��Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
��Chąśno 64, tel. 838-18-25
��Domaniewice, ulica Główna 9, 

838-33-85; ul. Górna 1A, 911-55-44
��Kiernozia, ulica  Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6,  
tel. 24-277-97-64; ul. Łowicka 12A,  
24/382-11-66

��Kocierzew Płd 101,  839-42-42
��Łyszkowice, ul. Kościelna 3,  

tel. 838-87-86; ul. Szkolna 3a,  
tel. 830-39-01

��Nieborów 209, tel. 838-56-25
��Bełchów, ul. Przemysłowa 2,  

(46) 837-11-83
��Sobota, ul. Plac Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 838-22-81
��Zduny 1a, tel. 838-74-68
��Zduny 34, tel. 838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00;

��Kościół Chrystusa Dobrego Pasterza: 
7.00, 8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00;

��Kościół św. Leonarda: 11.30;
��Bazylika Katedralna:  

7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00;
��Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 

11.00, 12.30, 16.00;
��Kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00;
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej  

Pomocy: 8.00, 10.00, 12.30, 17.00;
��Kaplica seminaryjna: 10.00.

pływalnia miejska
Pływalnia miejska dostępna jest dla ogółu 
chętnych:

��Poniedziałek –8.00-22.00  
(wejścia indywidualne od 16)

��Wtorek –8.00-22.00  
(wejścia indywidualne od 16)

��Środa –8.00-22.00  
(wejścia indywidualne od 16)

��Czwartek – 8.00-22.00  
(wejścia indywidualne od 16)

��Piątek – 12.00-22.00  
(wejścia indywidualne od 16)

��Sobota – 10.00-20.00
��Niedziela – 10.00-20.00

Grota solna i sauna czynne od poniedział-
ku do piątku w godz. 14.00-20.00,  
sobota, niedziela 14.00-20.00.

kino Fenix  
ul. Podrzeczna 20, tel. 46/837-40-01

��Czwartek, 27 lutego:
godz. 19.15 - JACK STRONG Och! Film 
Festiwal

��Sobota, 1 marca:
godz. 14.00, 16.00 - LEGO PRZYGODA 
godz. 18.00, 20.15 - JACK STRONG

��Niedziela, 2 marca:
godz. 14.00, 16.00 - LEGO PRZYGODA
godz. 18.00 - JACK STRONG

��Poniedziałek-środa, 3-5 marca:
godz. 15.00, 17.00 - LEGO PRZYGODA
godz. 19.00 - JACK STRONG

��Czwartek, 6 marca:
godz. 19.00 - JACK STRONG

��Piątek, 7 marca:
godz. 17.00, 19.15 - KAMIENIE NA SZA-
NIEC - dramat wojenny w reżyserii Roberta 
Glińskiego. Jest to próba ekranizacji zna-
nej polskiej lektury autorstwa Aleksandra 
Kamińskiego. Opowiada o trójce warszaw-
skich maturzystów: Alku, Rudym i Zośce, 
których plany związane z dorosłym życiem 
burzy wybuch II wojny światowej. 

wystawy stałe
��Sztuka Baroku – na ekspozycję składają 

się przykłady rzemiosła artystycznego: 
meble, tkaniny, szkło, porcelana, a także 
malarstwo i rzeźba. Muzeum w Łowiczu, 
czynna. 10-16.

��Etnografia Księstwa Łowickiego – 
wystawa przedstawia stroje ludowe, wycinanki, 
rzeźby, ceramikę, tkaniny oraz eksponaty 
 z dziedziny papiero-plastyki. Muzeum 
w Łowiczu, czynna w godz. 10-16, bilet 
normalny 7 zł, ulgowy 4 zł.

��Współcześni plastycy łowiccy  
– wystawa obrazów artystów związanych  
z Łowiczem oraz portretów łowickich ma-
larzy. Muzeum w Łowiczu, czynna w godz. 
10-16, bilet normalny 7 zł, ulgowy 4 zł.

��Wystawa w Muzeum Diecezjalnym  
w Łowiczu – zwiedzanie katedry wraz  

z eksponatami znajdującymi się w wieży, 
możliwość oglądać panoramy miasta  
z tarasu widokowego, czynna  
pon.-sob. 10-16. 

��Muzeum ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne przez cały rok 
w dni powszednie 9.00-17.00, w niedziele  
i święta 12.00-17.00, tel. 46 838-44-72.

wystawy czasowe
��Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć  

i tradycja  – w 150. rocznicę wybuchu  
Powstania Styczniowego na Ziemi Łowickiej. 
Wystawa internetowa przygotowana przez 
Marka Wojtylaka. Oglądać ją można na stro-
nie Archiwum Państwowego m. st. Warszawy. 

��„Byłem wówczas w Sannikach  
u Pruszaków. Sanniki, Pruszakowie, 
Chopin” – ekspozycja ma na celu zo-
brazowanie historycznego wątku jakim 
był pobyt młodego Fryderyka Chopina 
w Pałacu w Sannikach. Czynna od 
wtorku do piątku w godz. 8.00-15.00, 
niedziela 15.30-19.00, Pałac w Sanni-
kach, wstęp wolny

��Życie z pasją - prace i zbiory uka-
zujące szeroki wachlarz zainteresowań 
Agnieszki Kopczyńskiej, artysty-plasty-
ka,urzędnika samorządowego z Łowi-
cza. Wystawa czynna do końca lutego. 
Dom Kultury w Zdunach, wstęp wolny.

��W labiryncie barw. Malarstwo Je-
rzego Dołhania. Jerzy Dołhań zajmuje 
się malarstwem olejnym, rysunkiem  
i grafiką. Jego prace przedstawiają 
pejzaże w różnych porach roku oraz 
martwe natury. Czynna do 23 marca.

��Wystawa powarsztatowa  
w Gminnym Ośrodku Kultury w Kiernozi. 
Modele kartonowe, ceramiczne misecz-
ki, kubeczki, postacie, itp. Eksponaty 
stworzyły dzieci z gminy Kiernozia 
podczas zajęć, które odbywały się 
w minione ferie. Wystawa czynna do 
końca lutego.

��Zielono mi - wystawa absolwentki 
Akademii Sztuk Pięknych Mai Wojnarow-
skiej. Artystka uprawia malarstwo szta-
lugowe, ścienne oraz grafikę użytkową. 
Specjalizuje się w portretach koni wyko-
nywanych w technice pasteli. Wernisaż, 
2 marca o 14.00. Wstęp wolny.

koncerty
��Piątek, 28 lutego: 

godz. 19.15 - Koncert Waglewski 
Fisz Emade - Po 5 latach od wydania 
platynowej „Męskiej Muzyki” z nową płytą 
powraca projekt Waglewski Fisz Emade. 
Łowicki Ośrodek Kultury, biletów brak.

��Niedziela, 2 marca:
godz. 14.00 - Koncert chopinowski  
w wykonaniu Piotra Palecznego - 
Fragmenty prozy i wiersze będzie czytał 
aktor Janusz Gajos. Pałac w Sannikach, 
wstęp wolny.
godz. 19.00 - Koncert Lobstone/ Drow 
My Day/ Infliction/ Sickroom - Klub 
Pracownia, Łowicz, ul. Podrzeczna 20, 
bilety 15 zł.

inne
��Czwartek, 27 lutego:

godz. 13.00 - Powróćmy, jak za 
dawnych lat... - Dzień Seniora w Szkole 
Podstawowej w Bobrownikach, wstęp 
wolny.
godz. 17.30 - Walory przyrodnicze 
Bolimowskiego Parku Krajobrazowe-
go, wykład wygłosi dr Anna Traut-Seliga, 
GOK w Bolimowie, wstęp wolny.

��Sobota, 1 marca:
godz. 10.00 -  Bunt na pokładzie - 
pierwszy z cyklu sześciu warsztatów dla 
rodziców pod nazwą Mama Siema, Gale-
ria na Strychu, Łowicki Ośrodek Kultury, 
ul. Podrzeczna 20, wstęp 60 zł.
godz. 10.00 - Obchody Narodowego 
Dnia Pamięci Żołnierzy Wyklętych, 
przejazd motocyklistów, msza św., apel 
poległych, złożenie kwiatów, Stary Rynek 
w Łowiczu, wstęp wolny.

��Niedziela, 2 marca:
godz. 14.30 - Występ kabaretu DNO - 
uroczystość z okazji Międzynarodowego 
Dnia Kobiet, sala widowiskowa Domu 
Kultury w Zdunach, wstęp wolny. 

��Środa, 5 marca:
godz. 18.00 - Spotkanie autorskie 
z Pawłem Konjo Konnakiem oraz 
Maciejem Chmielem, Klub Pracownia 
wstęp wolny.

��Sobota, 15 marca:
godz. 14.30 - Cały świat w jednej sa-
kwie - III Przegląd Fotografii Podróżników 
Rowerowych: Michał Sałaban, Mietek Bie-
niek, Ala Leszczyńska i Piotr Strzeżysz, 
ŁOK, wstęp wolny.
godz. 17.00 - III Łowicki Charytatywny 
Maraton Tańca i Fitnessu, hala OSiR 2,  
ul. Topolowa 2, wstęp wolny.

boiska i hale 
sportowe
Chcąc skorzystać z obiektów sportowych 
należy się kontaktować z: 

��Orlik przy ul. Grunwaldzkiej  
– nr tel. 608-433-787 (po godz. 16)

��Orlik przy ul. Bolimowskiej  
– dyr Zbigniew Kuczyński – 46 830-20-28

��Orlik w Popowie – 46 895-15-36  
(po godz. 15, wcześniej korzysta szkoła) 

��Boisko przy SP nr 1 – nr. tel. 519-130-
551 (czynne od pon.-pt. w godz. 16.00-
20.00, w weekendy w godz. 12.00-20.00)

��SP nr 4 – 46 8373694
��LO im. Chełmońskiego – 46 837-42-00
��SP  Bąków Górny – 46 838-79-66
��SP Bednary – 46 8386576
��SP Kocierzew Płn. – 46 838-48-26
��SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
��SP Mysłaków – 46 838-59-25 (bezpo-

średnie zgłoszenie do dyrektora szkoły)
��SP Nieborów – 46 838-56-94
��Gimnazjum w Bolimowie –  

nr tel. 46 838-03-99
��Gimnazjum w Łaguszewie – 46838-43-93
��ZSP Błędów – 46 838-14-76 (8-14)
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8 rano do zmroku

informacje 
n Informacja: PKS 042-631-97-06
n Naprawa telefonów 96-96
n Naprawa telefonów publicznych 980
n Policja 997 alarmowy
n Policja w Głownie 42-719-20-20
n Policja w Strykowie: 42-719-80-07
n Straż pożarna: 998 alarmowy
n Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy

dyżury przychodni 
n Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92,  
710-71-26
– poradnia ogólna: pn.-pt. 8.00-18.00
– dla dzieci: pn.-czw. 8.00-18.00,  pt. 8.00-15.30
– rehabilitacyjna: pn.– pt. 8.00-15.006.00
– naczyń obwodowych: pn. 13.00-14.00
– chirurgiczna: pn.-pt. 10.00-15.00
– �zdrowia psychicznego:  

pn. 14-20; wt. 7.45-14.45; śr. 10-18, czw. 
8-15; pt. 13.15-20.

– reumatolog: czw. 8.00-14.00
– �poradnia K: pn. 8-12 i 14-16;  

wt. 8-12; śr. 8-12 i 13-15;  
czw. 12-16; pt. 13.-1h:

– urolog: śr. 11.00-13.00 
– �dermatolog.: wtorek. 8-12; środa 13-15;  

czwartek w godzinach 8-12.00
– pulmonolog: pn., śr., pt. 8.00-15.00

– neurolog: pn., śr. 15.00-18.00
– �laryngolog:  pon. 8-14; śr. 8-12;  czw. 

13-18.00
– ortopeda: pn., wt., czw., pt. 11.00-13.00
– okulista: pn., śr., pt. 8.00-13.00
– diabetolog: wt., czw. 11.00-13.00
– ortodonta: pn. 11.00-18.25;  wt., śr. 11-18.
– �stomatolog: pn. 8.00-18.25,  

wt., śr. 8.00-15.35; czw., pt. 8.00-15.35

n Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-719-80-34 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30

pogotowia
n Policja w Głownie 42-719-20-20
n Policja w Strykowie: 42-719-80-07
n Straż pożarna:
w Głownie: 42-719-10-08 
w Strykowie: 42-719-82-95;
n �Lecznica dla zwierząt:   

Głowno ul. Łowicka 62: 42-719-14-40,  
Głowno ul. Sowińskiego 3: 887-894-942  
Stryków: 42-719-80-24 

n Zakład pogrzebowy  
w Głownie: 42-710-71-90, 42-719-30-24  
w Strykowie: 42-719-86-16
n Pogotowie wodociągowe w Głownie 

tel. 42-719-16-39

n Pogotowie energetyczne 
w Zgierzu: 42-675-10-00  
w Strykowie: 42-719-80-10

telefony
n Filia Powiatowego Urzędu Pracy  
w Głownie 42-719-20-76
n Filia Powiatowego Urzędu Pracy  
w Strykowie 42-719-84-22
n UG Głowno 42-719-12-91
n Urząd Miejski w Głownie 
42-719-11-51, 42-719-11-29
n Taxi w Głownie 42-719-10-14
n Urząd Miasta-Gminy Stryków  
42-719-80-02
n KRUS 42-719-95-15
n Policja w Głownie 42-719-20-20
n Policja w Strykowie: 42-719-80-07

apteki
Dyżury nocne aptek w Głownie: 
czw. 27.02. Pl. Wolności 4/5
tel. 42/710-89-60
pt. 28.02. Pl. Wolności 4/5
tel. 42/710-89-60
sob. 01.03. ul. Kopernika 19
tel. 42/719-20-12
ndz. 02.03 ul. Kopernika 19
tel. 42/719-20-12
pn. 03.03. ul. Kopernika 19
tel. 42/719-20-12
wt. 04.03. ul. Kopernika 19
tel. 42/719-20-12
śr. 05.03.  ul. Kopernika 19
tel. 42/719-20-12

czw. 06.03. ul. Młynarska 1
tel. 42/716-45-95
Apteki pełnią dyżury w godzinach  
od 19.00 do 8.00 dnia następnego;  
soboty i niedziele: w godz. 8.00-8.00 dnia 
następnego.
n Dyżury aptek w Strykowie:  
niedziela 02.03 – ul. E. Plater 2,
tel. 42/719-80-41
Apteki pełnią dyżur w godz. 9.00-14.00
n Punkt apteczny w Bratoszewicach: 
tel. 42-719-65-25, czynny w godz: pn.-pt. 
8.30-16.00;

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

��Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 18.00

��Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

wystawy
��Wystawa fotografii „Zakątki Świata” – 

Dubai, czynna do końca lutego od pn.-pt. 
10.00-18.00, mini galeria Domu Kultury  
w Niesułkowie.

��Wystawa “Czas kolekcjonerów”, pra-
ce z prywatnych kolekcji kilku oddanych 
sztuce osób, mieszkańców Głowna  
i Łodzi. Galeria Bank&DM w Głownie. 
Czynna do 31 marca.

�� „O niej” - wystawa malarstwa i grafiki 
Marty Kunikowskiej-Mikulskiej. Wernisaż 
odbędzie się 7 marca o godz. 18.00. 
Galeria Miejskiego Ośrodka Kultury  
w Głownie, ul. Kopernika 45. Czynna do 
30 kwietnia, pn.-czw. 12-19, pt. - 10-16. 
Wstęp wolny.

koncerty
��Piątek, 7 marca:

godz. 18.30 - Koncert Andrzeja Cier-
niewskiego - z okazji Dnia Kobiet, Dom 
Kultury w Strykowie, pl. Łukasińskiego 4, 
wstęp wolny.

inne
��Sobota, 8 marca:

godz. 17.30 - Dzień Kobiet w Niesuł-
kowie - występ Zespołu Pieśni i Tańca 
Ziemi Kutnowskiej, Dom Kultury w Niesuł-
kowie, wstęp wolny.

��Sobota, 15 marca:
godz. 10.00 - IX Ogólnopolski Festiwal 
piosenek Anny Jantar, MOK w Głownie, 
ul. Kopernika 45, wstęp wolny.



INFORMATOR głowieński i strykowski 

cebula	 kg	 1,50-2,50

czosnek	 szt.	 0,50-2,00

jabłka	 kg	 1,50-3,00

jaja fermowe	 15 szt.	 6,00-9,00

jaja wiejskie	 15 szt.	 8,00-11,00

marchew	 kg	 1,50-2,50

pieczarki	 kg	 4,00-6,00

pietruszka	 kg	 2,50-3,00

por	 szt.	 1,00-2,00

seler	 kg	 1,50-2,00

ziemniaki	 kg	 1,60-1,80

miód	 0,9 litra	28,00-42,00

brokuł	 szt.	 2,00-3,50

kapusta pekińska	 szt.	 2,00-3,00

włoszczyzna	 pęczek	 2,50-3,00

skarb rolnika 
NOTOWANIA Z TARGOWISKA  
W ŁOWICZU z dnia 21.02.2014 r.

Rolnik Sprzedaje 
(ceny z dnia 25.02.2014 r.)

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce:  3,60 zł/kg+VAT

�� Skowroda Płd.: 3,70 zł/kg+VAT

�� Domaniewice:  3,60 zł/kg+VAT

�� Chąśno: 3,60 zł/kg+VAT

�� Kiernozia: 3,50 zł/kg+VAT

�� Karnków: 3,50 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

�� Skowroda Płd.: krowy 6,00 zł/kg+VAT;  
byki 7,50 zł/kg +VAT; jałówki 7,00 zł/
kg+VAT;

�� Różyce:  krowy 5,00 zł/kg+VAT;  
byki 6,50 zł/kg+VAT; jałówki 6,00 zł 
kg+VAT;   

�� Domaniewice: krowy 5,00 zł/kg+VAT;  
byki 6,50 zł/kg+VAT; jałówki 6,00 zł 
kg+VAT;  

�� Kiernozia: krowy 4,70 zł kg+VAT;  
byki 7,30 zł/kg+VAT; jałówki 5,50-
6,50 zł/kg+VAT;

OFERTY PRACY
Powiatowy Urząd pracy w Łowiczu
(stan na 25.02.2014 r.)

INFORMATOR ŁOWICKI 

urodziły się:
córeczki

�� państwu Nicińskim ze Zdun
�� państwu Polańczykom z Lasocina
�� państwu Grabowskim z Łowicza
�� państwu Grzegory z Chąśna

synkowie
�� państwu Płachetom z Łowicza
�� państwu Gajdom z Łowicza
�� państwu Pliszkom z Brzozówka
�� państwu Zielińskim z Zielkowic

KRONIKA  
WYpadków 
miłosnych

�� nauczyciel wychowania fizycznego
�� zootechnik oceny
�� fryzjer
�� barman
�� przedstawiciel handlowy
�� wykładowca na kursach
�� pracownik centrum obsługi telefo-

nicznej
�� fizjoterapeuta
�� sprzątaczka biurowa (oferta pracy dla 

osób z orzeczeniem o stopniu niepełno-
sprawności)

�� doradca klienta (oferta pracy dla osób 
z orzeczeniem o stopniu niepełno-
sprawności)

W sprawie ofert pracy osoby zainteresowane 
proszone są o kontakt osobisty z pośrednictwem 
pracy w Powiatowym Urzędzie Pracy w Łowiczu, 
ul. Stanisławskiego 28, pokój nr 22b

Informacje
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Będą inwestycje za ponad 3 miliony
dokończenie ze str. 3
Na inwestycję tę przeznaczono 

150.000 zł. Na Złotej pracować 
będzie też Miejski Zakład Wodo-
ciągów i Kanalizacji, który zaj-
mie się budową brakującej kana-
lizacji sanitarnej.

Tak jak pierwotnie zakłada-
no, będzie realizowana w tym 
roku budowa szybu windowego  
w przychodni Remedium przy 
ul. Kopernika. Na to zabezpie-
czona jest kwota 200.000 zł. 

Na Kopernika przewidziana 
jest także jeszcze jedna inwesty-
cja, a mianowicie zagospodaro-
wanie terenu parkingu (rynecz-
ku). Planowane jest m.in. jego 
odwodnienie, naprawa chodnika 
i utwardzenie. 

Ważną dla mieszkańców in-
westycją, o której sporo się  
w zeszłym roku mówiło, ma być 
budowa, wraz ze starostwem po-
wiatowym w Zgierzu, sygna-
lizacji świetlnej przy ul. Si-
korskiego na skrzyżowaniu  
z ulicami Sucharskiego i Zwy-
cięzców spod Monte Cassino. 
Wkład finansowy miasta zapla-
nowano na 185.000 zł. 

W planie nakładów inwesty-
cyjnych znalazły się też trzy 
mniejsze rzeczy. Kwotę 67.000 
zł planuje się przeznaczyć na 
wymianę starych i nieszczel-
nych wrót garażowych w bu-
dynku remizy OSP Głowno. Na 
28.000 zł szacowane są kosz-
ty wydatków na modernizację 
archwium Urzędu Miejskiego  
w Głownie (zaleciło ją miastu 
Archiwum Państwowe). 

Około 10.000 zł ma być prze-
znaczone na wykonanie doku-
mentacji projektowo-kosztory-
sowej remontu dachu budynku 
TKKF Expandor. Sam remont 
kosztowałby zapewne kilka-
dziesiąt tysięcy złotych.

W 2014 roku przewidzia-
ne są także trzy inne nakłady 
majątkowe: zakup sprzętu in-
formatycznego wraz z opro-
gramowaniem dla potrzeb 
ewidencji ludności (4.000 zł), 
wykonanie robót budowlanych 
w budynku urzędu przy ul. 
Norblina (50.000 zł) oraz za-
płacenia składki w wysokości 
203.096,40 zł na rzecz Związ-
ku Międzygminnego Bzura. 

Co na to radni
Projekt nakładów inwesty-

cyjnych konsultowany na spo-
tkaniach burmistrza z przewod-
niczącymi był także tematem 
dyskusji na posiedzeniu Komisji 
Gospodarki i Budżetu. 

Radni w większości wypo-
wiadają się o wypracowanych 
propozycjach pozytywnie, choć 
nie brakowało także uwag do 
stworzonego planu. Wstrzyma-
nie się od głosu zapowiedział 
Dariusz Młynarczyk, którego 
zdaniem większość propozycji 
jest dobra, ale pieniądze prze-
znaczone na zagospodarowanie 
ryneczku to, jak na duży rejon 
ul. Kopernika, jednak dość małe 
nakłady. 

Radny zapowiedział, że z całą 
pewnością zagłosuje za, jeśli uda 
się uruchomić także pozostałą  
z nadwyżki kwotę i jej część zo-
stanie przeznaczona na gruntow-
ne odwodnienie ul. Kopernika. 

Burmistrz oraz wiceburmistrz 
Grzegorz Urbanik tłumaczyli 
wprawdzie, że odwodnienie ry-
neczku rozwiąże chociaż część 
problemów z zalewaną po desz-

czach ulicą, ale Dariusz Młynar-
czyk zdania nie zmienił i przy 
opiniowaniu projektu uchwały 
wstrzymał się od głosu.

Podobnie zagłosował An-
drzej Florczak, który dopytywał 
o możliwość budowy kanaliza-
cji w części dzielnicy Zakopane, 
a także o wybudowanie braku-
jącego oświetlenia przy ul. Bro-
niewskiego.

W odpowiedzi usłyszał od 
burmistrza, że do planu można 
wprowadzać zmiany, ale trze-
ba byłoby z niego usunąć jakieś 
inne pozycje. Władze miasta 
nie widzą na razie także możli-
wości zmniejszenia którejś z za-
planowanych kwot. 

O planie pozytywnie wypo-
wiedział się z kolei będący czę-
sto w opozycji do burmistrza 
radny Krzysztof Laszkiewicz, 
który cieszył się zwłaszcza  
z umieszczenia w nim budo-
wy ul. Prawej. W tym tema-
cie radny zasugerował jednak, 
aby rozważyć położenie w tym 
miejscu nawierzchni asfaltowej,  
a nie przewidywanej w projek-
cie kostki brukowej. Jego zda-

niem kostka jest bardziej pro-
blematyczna i częściej trzeba 
zgłaszać uwagi do wykonaw-
ców i robić poprawki. Nie zgo-
dził się z nim przewodniczący 
Szkup, który sam mieszka przy 
ulicy wyłożonej kostką i bardzo 
chwali sobie to rozwiązanie. 

Krzysztof Laszkiewicz do-
pytywał też o kwestię możli-
wości zakupu nowego auto-
busu dla Miejskiego Zakładu 
Komunalnego. Burmistrz Jane-
czek odpowiedział jednak, że  
z tym należałoby wstrzymać się 
w perspektywie tego, że mia-
sto będzie działało w ramach 
Łódzkiej Kolei Aglomeracyjnej 
i Łódzkiej Strefy Metropolital-
nej. Istnieje szansa, że właśnie 
z tych źródeł uda się nowe auto-
busy pozyskać. 

Propozycje planu wydatków 
majątkowych musi jeszcze za-
akceptować Rada Miejska na 
sesji. Ta zaplanowana była na 
26 lutego i zakończyła się już 
po zamknięciu tego numeru 
Wieści. Nie wydaje się jednak, 
aby miały w nim nastąpić jakieś 
poważniejsze zmiany. � kl

Głowno 
Podawali się za 
pracowników MZK

Ponad 2 tysiące złotych padło 
łupem oszustów, którzy w ubie-
głym tygodniu zawitali do jed-
nego z mieszkań przy ul. Sło-
wackiego w Głownie. Zdarzenie 
miało miejsce 18 lutego ok. godz. 
11.00. Dwoje nieznanych spraw-
ców, mężczyzna i kobieta, weszło 
do mieszkania 83-letniej głow-
nianki, podając się za pracowni-
ków MZK Głowno. Powiedzie-
li, że w bloku wymieniane będą 
rury i dlatego muszą sprawdzić 
czystość wody. Kiedy mężczy-
zna pozorował kontrolę przy kra-
nie w kuchni, kobieta, wykorzy-
stując nieuwagę lokatorki, weszła 
najpierw do jej pokoju, a póź-
niej do pokoju mieszkającego  
z nią i nieobecnego w tym czasie  
w mieszkaniu wnuczka. Zło-
dziejka wyniosła z obydwu po-
mieszczeń łącznie 2,1 tys. zł. 

Dochodzenie w tej sprawie 
prowadzi KP Głowno. Policja 
uczula szczególnie starsze osoby, 
aby nie wpuszczały do mieszka-
nia osób nieznanych, które poda-
ją się za przedstawicieli konkret-
nych instytucji, a nie posiadają 
identyfikatorów i zaleca, aby  
w takich sytuacjach dzwonić na 
jej numer alarmowy.� ljs

Dobra | Uroczystości patriotyczne

Lekcja historii przy Bratniej Mogile Powstańców 
Przed południem  
w niedzielę, 23 lutego, 
na cmentarzu rzymsko-
katolickim w Dobrej 
odbyła się uroczystość 
upamiętniająca 151. 
rocznicę Bitwy pod 
Dobrą i Dobieszkowem  
w Powstaniu 
Styczniowym 1863 roku.

Liczne poczty sztandarowe  
i delegacje przemaszerowały na 
cmentarz z dobrskich kościołów, 
gdzie wcześniej odprawione zo-
stały msze święte, a uczniowie  
z SP Dobra zaprezentowali oko-
licznościowy program patrio-
tyczny. Pamięć o powstańcach 
uczczono przypomnieniem rysu 
historycznego stoczonych tu po-
nad półtora wieku temu tragicz-
nych dla Polaków walk, apelem 
poległych, złożeniem kwiatów 
i salwami honorowymi. Roz-
brzmiały „Pieśń Powstańców” 
oraz „Marsz, marsz Polonia”.

O tym, że przy Bratniej Mo-
gile Powstańców co roku odby-
wa się kolejna, szczególna lekcja 
historii, mówił burmistrz miasta-
-gminy Stryków, Andrzej Jan-
kowski. Przypomniał on dzieje 
powstań, w których w większo-
ści ponosiliśmy klęskę. – Po Po-
wstaniu Styczniowym 1863 roku 
50 lat i Powstanie Wielkopol-
skie i '18 rok odzyskanie nie-
podległości przez Ojczyznę, ale 
to jeszcze nie koniec tej ciężkiej 
drogi, bo, z niewielkimi prze-
rwami, dopiero po wyborach 
w '89 roku Polska staje się su-
werennym państwem. Wobec 

wszystkich tych, którzy walczy-
li, którzy stracili życie na tej zie-
mi, ale również wobec tych, któ-
rzy walczyli o naszą wolność,  
a ich groby znajdują się na da-
lekim Wschodzie, my jesteśmy 
winni nieustającą pamięć – po-
wiedział burmistrz Jankowski. 

W tym roku przy Bratniej 
Mogile Powstańców zabrakło 
już człowieka, który wielokrot-
nie sam organizował tę lekcję 
historii, czyli Lucjana Muszyń-
skiego, łódzkiego działacza spo-
łecznego, znawcy historii, pa-
trioty. Uczestnicy uroczystości 
uczcili jego pamięć minutą ci-
szy. Burmistrz Andrzej Jankow-

ski złożył na ręce Jadwigi Mu-
szyńskiej, wdowy po Lucjanie 
Muszyńskim, podziękowania za 
to, co jej mąż robił dla dobra hi-
storii i pamięci bohaterów, przed 
których grobem co roku spoty-
ka się dobrska i strykowska spo-
łeczność. 

– Jesteśmy już tutaj przy-
najmniej piąty rok z rzędu. Dla 
młodzieży to jest wspaniały spo-
sób na wpajanie historii, a najle-
piej człowiek się jej uczy, kiedy 
ją zdobywa „na własnych no-
gach” – mówi chorąży Franci-
szek Skarbek ze Związku Strze-
leckiego Strzelec ze Zgierza.  
W tym roku do Dobrej przyje-

chał on wspólnie z kilkoma na-
stoletnimi strzelcami oraz rekru-
tami i rekrutkami. 

 Na lekcjach historii dowiadu-
jemy się wszystkiego w skrócie, 
a na takich wyjazdach zawsze 
można poszerzyć swoją wiedzę 
o ciekawe szczegóły – powie-
działa nam starszy strzelec Pau-
lina Szalińska. 

– To zawsze jest coś więcej 
niż w szkole. Z boku może to 
wyglądać tylko na oficjalną uro-
czystość, ale dzięki temu, że głos 
zabierają różne osoby, można po-
znać historię tego miejsca pod 
różnym kątem – dodała rekrutka 
Katarzyna Majewska. � ljs

Poczty sztandarowe i delegacje przy Bratniej Mogile Powstańców na cmentarzu rzymsko-katolickim w Dobrej.
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Głowno | Walentynki w Przedszkolu nr 3

Rób małe rzeczy Walenty
14 lutego na całym świecie ob-

chodzono Dzień Świętego Wa-
lentego, czyli święto zakocha-
nych. Imprezę z tej okazji, pod 
hasłem „Rób małe rzeczy Walen-
ty”, zorganizowano w Miejskim 
Przedszkolu nr 3 w Głownie. 
Przedszkolaki dowiedziały się  

o tradycji i zwyczajach związa-
nych z walentynkami. Rozma-
wiały też o okazywaniu uczuć. 
Nie mogło też zabraknąć konkur-
sów, zabaw i tańców. W ramach 
podziękowania za zabawę, do 
wszystkich dzieci trafiły też lizaki 
w kształcie serduszka. � opr. kl

Głowno | Przedszkole Tygrysek

Dzieci bawiły się na balu
Księżniczki, rycerze i kow-

boje bawili się razem z oka-
zji balu karnałowo-walentynko-
wego, który odbył się 14 lutego  
w Przedszkolu Tygrysek w Głow-
nie. W te bajkowe role wcieliły 
się oczywiście dzieci uczęszcza-
jące do placówki. 

Przebrane maluchy bawiły się 
przy muzyce i poczęstunku. Nie 
zabrakło również konkursów  
i przygotowania karnawałowych 
masek. W zabawie towarzyszyli 
dzieciom także rodzice. 

W niepublicznym przedszko-
lu uczy się obecnie w dwóch od-

działach 20 dzieci w wieku od 
2,5 do 5 lat. Prowadzona przez 
trzy siostry: Jolantę Przeradz-
ką (dyrektor), Jadwigę Pawlic-
ką i Marię Banasiak placówka 
zapewnia swoim podopiecznym 
stały pobyt. Przedszkole sta-
wia na zajęcia artystyczne (mu-
zyka, taniec, zajęcia plastyczne  
i teatralne) oraz naukę języka an-
gielskiego. 

Za tydzień, tj. w czwartek, 
6 marca, między 12.00 a 16.00 
przewidziany jest w mieszczącej 
się przy ul. Karasickiej 30a pla-
cówce dzień otwarty. � kl

Na balu w przedszkolu Tygrysek nie zabrakło kolorowych strojów.
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Sport Szkolny | Rejonowe Igrzyska Młodzieży Szkolnej w szachach drużynowych

SP Nieborów mistrzem rejonu 
W Skierniewicach we wto-

rek 18 lutego w dobrze znanej 
szachistom Szkole Podstawowej 
nr 5 odbył się kolejny etap za-
wodów szachowych w ramach 
Igrzysk Młodzieży Szkolnej. 
Tym razem mistrzowie powia-
tów z naszego rejonu walczyli  
o awans na zawody wojewódz-
kie. Szachiści ze „szkółki Bo-
dera” zawsze byli głównymi 

kandydatami do złota w Woje-
wództwie Łódzkim, chociaż raz 
już na ich terenie udało się wy-
grać uczniom SP w Nieborowie.  
Tym razem rywalizacji wystar-
towało 7 zespołów, a uczniowie 
SP w Nieborowie byli głównym 
kandydatem obok gospodarzy do 
awansu do zawodów wojewódz-
kich. Zespół „dowodzony” przez 
Janka Karczewskiego spisał się 

rewelacyjnie, pokonując wszyst-
kie ekipy w tym drużynę go-
spodarzy 2,5 do 1,5 i zasłużenie 
awansował do finału z I miejsca. 

– Warto nadmienić, iż piękne 
zwycięstwo odniósł nasz kapi-
tan ogrywając Mistrza Europy 
Jakuba Mechlińskiego, a Eliza 
Placek grała ze złamaną ręką, 
za co należą jej się chyba naj-
większe pochwały za determi-

nację. Finał Wojewódzki odbę-
dzie się w Sieradzu 28 lutego 
zapowiada się więc bardzo cie-
kawie, a nasza ekipa uwierzyła 
w końcu, że „nie taki diabeł (za-
wodnicy ze Skierniewic) strasz-
ny, jak go malują” – powiedział 
po tym turnieju trener ekipy Nie-
borowa Robert Chojnowski.   

W składzie zwycięskiej ekipy 
SP Nieborów, która wywalczyła 

awans na zawody rejonowe gra-
li: Jan Karczewski, Gabriel Jagu-
ra, Norbert Jagura, Artur Placek, 
Eliza Placek i Natalia Sobieraj. 
Nauczyciel w-f: Robert Choj-
nowski. 

Bardzo dobrze w rejonie spi-
sali się szachiści ze Szkoły Pod-
stawowej w Bielawach, którzy 
zajęli trzecie miejsce, jednak nie 
awansowali na zawody woje-

wódzkie. W składzie SP Biela-
wy grali: Agata Zygmuntowicz, 
Patrycja Wojciechowska, Tomasz 
Golis, Kacper Tokarski, Wiktor 
Bińczak, Michał Golis, Daniel 
Łukasiewicz. Nauczyciel w-f: 
Piotr Kociak.

Drugie miejsce zajęli szachi-
ści z SP 5 Skierniewice, którzy 
zagrają również w Sieradzu w 
zawodach wojewódzkich.  �  zł 

Sport Szkolny | Szachy drużynowe

Szachiści z Pijarskiej 
zagrają w finale 
wojewódzkim  

Bardzo dobrze w Rejonowej 
Gimnazjadzie Szkolnej w Sza-
chach Drużynowych , która ro-
zegrana była we wtorek 18 lute-
go w Skierniewicach poradzili 
sobie uczniowie z Pijarskiego 
Gimnazjum Królowej Pokoju. 
Podopieczni Tadeusza Rutkow-
skiego zajęli II miejsce i zakwa-
lifikowali się do finału wojewódz-
kiego. Zwyciężyli szachiści  
z Gimnazjum nr 2 ze Skiernie-
wic. W turnieju rywalizowało  
8 zespołów. Gra odbywała się 
systemem "każdy z każdym", 

zatem rozegranych było 7 rund. 
Szachiści z Pijarskiego Gimna-
zjum wygrali 6 rund, a przegra-
li jedną, właśnie z późniejszymi 
zwycięzcami. 

W składzie wicemistrzów 
rejonu zwycięskiej ekipy Pi-
jarskiego Gimnazjum Królo-
wej Pokoju, która wywalczyła 
awans na zawody wojewódzkie 
grali: Mateusz Pruk, Dominik 
Fudała, Szymon Kuś, Zuzanna 
Mazgaj, Przemysław Chojecki.  
Nauczyciel w-f: Tadeusz Rut-
kowski. � zł

Sport Szkolny | Szachy drużynowe

Ekipa z Nieborowa 
bezkonkurencyjna 

W sali gimnastycznej Szko-
ły Podstawowej w Nieborowie 
uczniowie szkół podstawowych 
z powiatu łowickiego w środę 12 
lutego rywalizowali w turnieju 
szachowym o awans na zawody 
rejonowe. W rywalizacji organi-
zowanej prze Powiatowy Szkol-
ny Związek Sportowy wzięło 
udział siedem szkół, a awans do 
dalszego etapu rozgrywek dosta-
wały dwie szkoły: SP Nieborów 
i SP Bielawy. 

Sędzią głównym zawodów 
był miłośnik szachów i nauczy-
ciel wychowania fizycznego 
ze szkoły w Nieborowie Ro-
bert Chojnowski, który przed 
zawodami objaśnił wszystkim 
uczestnikom zasady drużyno-
wej rywalizacji. Drużyna sza-
chowa składa się z czterech osób  
i w składzie musi być przynaj-
mniej jedna dziewczyna. 

Dziewczęta grają ze sobą za-
wsze na tej samej szachownicy 
(desce). Oczywiście w składzie 
może być więcej dziewcząt. Za 
zwycięstwo otrzymuje się punkt, 
a remis daje 0,5 punktu. Za wy-
grany mecz dostaje się dwa 
punkty, a za remis jeden. Ważne 
też często są małe punkty (wy-
grane partie), które mogą decy-
dować o końcowym sukcesie, 
gdy dwa zespoły maja taka samą 
ilość punktów.  Turniej rozegra-
no systemem „każdy z każdym” 
czyli każda szkoła stoczyła 6 po-
jedynków.  

Walka o mistrzostwo powiatu 
łowickiego zdominowana była 
przez uczniów z Nieborowa. 
Podopieczni Roberta Chojnow-

skiego nie dali swoim rywalom 
najmniejszych szans i wygrali 
turniej bez straty punktu. Walka 
o dalsze miejsca na podium była 
bardziej wyrównana. Toczyła się 
pomiędzy czterema szkołami, 
ale ostatecznie na drugim miej-
scu rywalizację zakończyła eki-
pa Piotra Kociaka z Bielaw. 

Na trzecim miejscu uplasowa-
li się uczniowie z SP 1 Łowicz, 
ale nie awansowali do dalszych 
rozgrywek. Ekipy z pierwszych 
trzech miejsc uhonorowane zo-
stały pamiątkowymi statuetka-
mi, które w tym roku są już mi-
nimalnych rozmiarów z racji 
kolejnych cięć na sport dzieci  
i młodzieży w powiecie łowic-
kim.  

W składzie zwycięskiej ekipy 
SP Nieborów, która wywalczyła 
awans na zawody rejonowe grali: 
Jan Karczewski, Gabriel Jagura, 
Norbert Jagura, Artur Placek, 
Eliza Placek i Natalia Sobieraj. 
Nauczyciel w-f: Robert Choj-
nowski. 

W składzie wicemistrzów SP 
Bielawy grali: Agata Zygmunto-
wicz, Patrycja Wojciechowska, 
Tomasz Golis, Kacper Tokarski, 
Wiktor Bińczak, Michał Golis, 
Daniel Łukasiewicz. Nauczyciel 
w-f: Piotr Kociak.�  zł 

 
Klasyfikacja końcowa: 
1. SP Nieborów			    

2. SP Bielawy			    

3. SP 1 Łowicz			    

4. SP 2 Łowicz			    

5. SP 7 Łowicz			    

6. SP Waliszew			    

7.SP 4 Łowicz

Sport Szkolny | Powiatowa Gimnazjada Szkolna w szachach drużynowych

Pijarska wygrała szachy drużynowe 
Gimnazjaliści z powiatu 
łowickiego rozegrali 
w sali gimnastycznej 
Szkoły Podstawowej 
w Nieborowie turniej 
szachowym o awans na 
zawody rejonowe. 

W poniedziałek 10 lutego do 
rywalizacji organizowanej prze 
Powiatowy Szkolny Związek 
Sportowy  zgłosiło się tylko  
5 ekip. Warto dodać, że do tych 
zawodów nie było eliminacji  
w okręgach, zatem każde gim-
nazjum z naszego powiatu mo-
gło spróbować się w szachach, 

które przez wiele osób nie za-
wsze kojarzone są ze sportem. 

Po losowaniu, które przepro-
wadził sędzia główny Robert 
Chojnowski zawodnicy drużyn 
rozegrali 5 rund spotkań. Zagra-
no systemem „każdy z każdym”,  
zatem w każdej rundzie jedna 
ekipa pauzowała. 

Po trzech godzinach rywali-
zacji okazało się, że najlepiej  
w tej rywalizacje poradzili so-
bie uczniowie z Pijarskiego 
Gimnazjum Królowej Pokoju. 
Podopieczni Tadeusza Rut-
kowskiego potwierdzili, że ich 
szkoła ma tradycje szachowe  
i wygrali wszystkie pojedyn-
ki. Mecze o kolejne miejsca 

na podium były wyrównane.  
A o końcowej kolejności decy-
dowały małe punkty.  

Ostatecznie okazało się, że 
drugie miejsce również pre-
miowane awansem wywalczyli 
zawodnicy ze Szkoły Podsta-
wowej w Kompinie. Podopiecz-
ni Łukasza Wojenki przegrali 
tylko z mistrzami powiatu.  
O trzecim miejscu zadecydowa-
ły małe punkty, w których lepsi 
okazali się zawodnicy z Gim-
nazjum w Bielawach od ekipy 
Gimnazjum nr 4 z łowickich 
Bratkowic. 

 W składzie zwycięskiej eki-
py Pijarskiego Gimnazjum Kró-
lowej Pokoju, która wywalczyła 

awans na zawody rejonowe grali: 
Mateusz Pruk, Dominik Fudała, 
Szymon Kuś, Zuzanna Mazgaj, 
Przemysław Chojecki.  Nauczy-
ciel w-f: Tadeusz Rutkowski. 

W składzie wicemistrzów  
z Gimnazjum 1 Kompina grali: 
Weronika Staszewska, Karo-
lina Antosik, Dorian Sawicki, 
Patrycja Zwolińska, Martyna 
Buczyńska.. Nauczyciel w-f: 
Łukasz Wojenka. � zł 

 Klasyfikacja końcowa: 
1. Pijarskie Gimnazjum Królowej Pokoju	

2. Gimnazjum 1 Kompina			 

3. Gimnazjum Bielawy			 

4. Gimnazjum 4 Łowicz			 

5. Gimnazjum Waliszew

Gimnazjaliści z Pijarskiej zagrają w finale wojewódzkim.

Uczniowie SP w Nieborowie nieprzerwanie od 9 lat sięgają po mistrza powiatu łowickiego.Ekipa z Bielaw wywalczyła w zawodach rejonowych 3. miejsce.
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Sport
Rezerwy Widzewa
zbyt silne
dla piłkarzy Strykowa. str. 43

Siatkarki Gimnazjum Miejskiego w Głownie wraz z trenerem Sylwestrem Jasińskim na zgrupowaniu w Spale.

Siatkówka | Obóz sportowy

„Miejskie” na zgrupowaniu w Spale
Siatkarska rodzina Gimna-

zjum Miejskiego z Głowna na 
przełomie stycznia i lutego udała 
się na obóz sportowy do Central-
nego Ośrodka Sportu w Spale, 
miejscu gdzie przygotowują się 
do zawodów największe gwiaz-
dy polskiego sportu.

Podopieczni trenerów Mar-
cina Moszczyńskiego i Sylwe-
stra Jasińskiego przed wyjazdem 
wzięły udział w dochodze-
niowym obozie sportowym 
w Głownie, gdzie korzystali  
z obiektów szkoły (sali spor-
towej i stołówki) oraz siłowni 
(TKKF Głowno). Po krótkich 
przygotowaniach do wyjazdu 
głownianie udały się do Spały 
na 4 dni treningowe. Nie trze-
ba bliżej przedstawiać Ośrodka, 
bowiem znany jest on w całym 
kraju. Głownianie mieli dosko-
nałe warunki do treningów, a za-
kwaterowani byli w najlepszym 
hotelu Centralnego Ośrodka  
w Spale – „Champion”.

Na obóz wyjechało 20-oso-
boowa ekipa Głowna, w tym 14 
siatkarek, reprezentantek szkoły 
Gimnazjum Miejskiego, które 
przygotowują się do Gimnazja-
dy 2014 oraz siatkarze, którzy na 
co dzień z powodzeniem walczą 
w barwach Volleyball Gimna-
zjum Głowno, w rozgrywkach 
Siatkarskich Amatorskich Mi-
strzostw Łowicza. Treningi od-
bywały się dwa razy dziennie 
i prowadzone były na profesjo-
nalnej, w pełni wyposażonej si-
łowni, w hali lekkoatletycznej 
oraz na basenie, gdzie prowa-
dzona była odnowa biologiczna. 
W przerwie między treningami 
młodzież Głowna mogła skorzy-
stać z zajęć rekreacyjnych, ob-
serwując przy tym treningi przy-
gotowujących się do Halowych 
Mistrzostw Europy w LA za-
wodników kadry Polski.

Siatkarze z Głowna zgodnie 
przyznawali, że treningi były 
ciężkie, ale humory dopisywały 

wszystkim, bowiem był to jeden 
z najlepszych obozów siatkar-
skich zorganizowanych w ostat-
nich latach w Ośrodku Przygo-
towań Olimpijskich w Spale,  
w którym uczestniczyli głow-
nianie. Sportowcom Gimnazjum 
Miejskiego smutno było wracać 
do domów po tak udanym obo-
zie. 

W zgrupowaniu uczestniczy-
li: siatkarki: Aleksandra Kucz-
kowska, Otylia Strajch, Weronika 
Wilk, Alicja Nita, Klaudia Boro-
wiak, Adrianna Rożniata, Ange-
lika Woźniak, Maria Dąbkowska, 
Dominika Hemka, Katarzyna 
Pabjan, Aleksandra Koprowska, 
Dominik Krzeszewska, Niko-
la Gorąca, Karolina Miśkiewicz 
wraz z trenere, Sylwesterem Ja-
siński moraz siatkarze: Dominik 
Miśkiewicz, Dominik Kapusta, 
Marcin Redzisz, Jarosław Nowa-
kowski, Cezary Markus, Damian 
Krzysztofczyk z trenerem Mar-
cinem Moszczyńskim. � wp
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Piłka nożna | Sparingi

Stal nie daje promyka nadziei
Głownianie kontynuują dobrą passę w sparingach. 
Tym razem na plus zaliczyć można również 
wysoką skuteczność.

Promyk Nowa Sucha � 2 (0)
Stal Głowno � 7 (3)

Bramki dla Stali: Stępniewski 2, Florczak, Walczak 2, D. Tomczyk 2.
Stal: Duk – Miziołek, A. Tomczyk, M. Piela, R. Nagański – Nowak – G. 
Piela, Florczak, Gibała, Kowalczyk – Stępniewski. Grali także: Smurzyński 
– Ignatowski, Maciak, Owczarek, Walczak oraz D. Tomczyk.

W sobotę, 22 lutego na boisku 
Ośrodka Sportu i Rekreacji w Ło-
wiczu piłkarze Stali Głowno ro-
zegrali kolejny sparing w ramach 
przygotowań do rundy wiosennej 
łódzkiej klasy okręgowej. Pod-
opieczni trenera Marka Pawlaka 
po efektownej grze wysoko po-
konali Promyk Nowa Sucha 7:2. 
Kolejny dobry występ w barwach 
Głowna zaliczył Dominik Tom-
czyk, autor dwóch goli.

Głowieńscy zawodnicy mają 
za sobą okres udanych spotkań 
sparingowych, z których szko-
leniowiec Stali jest zadowolony 
zwłaszcza z ostatniego pojedyn-
ku z rezerwami Pelikana Ło-
wicz. Tym razem na stadionie  
w Łowiczu głownianie zmierzy-
li się z Promykiem Nowa Su-
cha , piątą drużyną warszawskiej  
A-klasy, gr. IV. Od początku wy-
raźną przewagę mieli głowieńscy 

zawodnicy. Już do przerwy pod-
opieczni trenera Marka Pawla-
ka aż trzykrotnie trafiali do siat-
ki rywali, niejako przełamując 
niski procent skuteczności z po-
przednich spotkań. Tym razem 
z celnością wszystko było w po-
rządku. Głownianie nie tylko ata-
kowali, ale również dobrze bro-
nili dostępu do własnej bramki.  
W pierwszej połowie czyste kon-
to zachował Duk.

W drugiej odsłonie spotka-
nia obie drużyny zagrały jesz-
cze bardziej otwartą piłkę. W ata-
ku błyszczał Dominik Tomczyk, 
który zdaje się zamierza na stałe 
zagościć w pierwszym składzie 
Stali w rundzie wiosennej. Głow-
nianie prowadzili już 7:0 i w ich 
poczynania wdarło się nieco roz-
luźnienia. Promyk odpowiedział 
dwoma trafieniami, ale Stal była 
tego dnia wyraźnie lepsza. Gra-
cze trenera Pawlaka zwycięży-
li ostatecznie aż 7:2. W kolej-
nym sparingu na głownian czeka 
trudniejsze zadanie. Stal spraw-
dzi swoją dyspozycję w starciu 
z liderem łódzkiej A-klasy, gr. II 
rezerwami Zjednoczonych Stry-

ków. Podopieczni trenera Wik-
tora Wiśniewskiego solidnie 
przygotowują się do rundy re-
wanżowej, dlatego powinni być 
wymagającym przeciwnikiem 
dla głowieńskiej drużyny. Ma-
rzec to bardzo ważny miesiąc za-
równo dla drużyny trenera Pawla-
ka, jak i graczy rezerw Strykowa. 
Jest to bowiem ostatni gwizdek 
na dokonanie końcowych szli-
fów formy przez zbliżający-
mi się rozgrywkami. Pojedynek 
Stal Głowno – Zjednoczeni II 
Stryków odbędzie się w sobotę,  
1 marca o godz. 9 na stadionie  
w Aleksandrowie Łódzkim.� wp

Siatkówka | 12. kolejka I Ligi ŁALS

Kolejne zwycięstwo Stali
Głowieńskie 
zawodniczki nie 
zwalniają tempa. 
Podopieczne trenera 
Sylwestra Jasińskiego 
odniosły trzecie 
zwycięstwo z rzędu.

Stal Głowno � 3 
(25, 23, 25, 25)
Tsunami Łódź� 1 
(16, 25, 21, 18)

Stal: Anna Krzeszewska, Domini-
ka Hemka, Paulina Sobierajska, 
Izabella Oszczepalska, Anna Kucz-
kowska, Aleksandra Koprowska, 
Karolina Bartoszuk, Dominika 
Krzeszewska, Aleksandra Matjasik, 
Nikola Gorąca, Katarzyna Pabjan, 
Aleksandra Pudłowska. Trener: 
Sylwester Jasiński, prezes: Tomasz 
Wieczorkowski.

W sobotę, 22 lutego drużyna 
Stali Głowno rozegrała 12. ko-
lejkę spotkań I Łódzkiej Ama-
torskiej Ligi Siatkówki Kobiet. 
Podopieczne trenera Sylwestra 
Jasińskiego po dwóch zwycię-
stwach w rundzie wiosennej za-
notowały trzecią wygraną, tym 
razem nad Tsunami 3:1. Mecz 
odbył się tradycyjnie w hali SP  
nr 205 w Łodzi.

Pojedynek z Tsunami dobrze 
zaczął się dla głowieńskich za-
wodniczek. Od pierwszych mi-
nut Stal wyszła na kilkupunktowe 
prowadzenie, którego nie odda-
ła do końca seta. Pierwsza część 
meczu zakończyła się wynikiem 
25:16 dla Głowna. 

W drugim secie Stal w szyb-
kim czasie objęła prowadzenie 
12:6 i wydawało się, że pew-
nie zmierza po wygraną także  
w tej partii. Niestety po kilku nie-
udanych zagraniach głownianki 
„stanęły” i zrobiło się 14:16 dla 

Tsunami. Trener Jasiński wziął 
czas i po przerwie głownianki po-
prawiły swoją grę, wychodząc na 
prowadzenie 20:18. Gdy sytuacja 
wydawała się być opanowana 
znów zrobiło się nerwowo, bo ło-
dzianki doprowadziły do remisu 
po 22. W decydującej fazie seta 
większą odpornością psychiczną 
wykazały się rywalki, które zwy-
ciężyły do 23.

W trzecim secie gra była bar-
dzo wyrównana od początku.  
W połowie seta był remis 16:16, 
ale z każdą minutą widać było 
jak Tsunami słabnie. Głownianki 
to wykorzystały i zdobyły kilka 
punktów przewagi, której nie od-
dały do końca. Stal wygrała trze-
ciego setra 25:21. 

W czwartym secie na parkiecie 
istniała już tylko jedna drużyna. 
Podopieczne Sylwestra Jasińskie-
go koncertowo rozgrywały nie-
mal każdą piłkę pod siatką, dzię-
ki czemu objęły prowadzenie 9:0 
i 16:6. Na placu gry pojawiły się 
zmienniczki Katarzyna Pabjan, 
Aleksandra Matjasik i rozgrywa-
jąca Aleksandra Pudłowska, któ-
re w niczym nie ustępowały za-
wodniczkom pierwszego składu 
i dzięki świetnej współpracy kon-
trolowały wydarzenia na boisku 
do końca. Siatkarki Stali wygrały 

czwartego seta do 18 i całe spotka-
nie 3:1, inkasując tym samym nie-
zwykle cenne 3 pkt. 

Dzięki tej wygranej głownian-
ki umocniły się na 5. miejscu ta-
beli. Wygrana Stali sprawiła, że 
wciąż otwarta jest walka o po-
dium I ligi kobiet, bowiem strata 
do trzeciego Salos Wodna Łódź 
jest niewielka.� wp

12. kolejka: Stal Głowno – Tsuna-
mi Łódź 3:1, Fuks Sulejów – Salos 
Wodna Łódź 3:1, ZSO nr 8 Łódź – 
ŁKS Głuchych 0:3, Energia Pabia-
nice – Energia Duo Pabianice 3:0, 
ZSO nr 4 Łódź – pauza.

1. Energia Pabianice	 11	 30	 32-7

2. Fuks Sulejów	 11	 28	 30-8

3. Salos Wodna	 10	 21	 22-12

4. ŁKS Głuchych	 11	 20	 23-15

5. Stal Głowno	 11	 18	 23-19

6. Tsunami Łódź	 11	 13	 17-23

7. ZSO nr 4 Łódź	 10	 11	 15-24

8. ZSO nr 8 Łódź	 11	 3	 5-31

9. Energia Duo Pabianice	 10	 0	 2-30

Następna, 13. kolejka odbędzie 
się 1 marca: Stal Głowno – ZSO 
nr 8 Łódź, Salos Wodna Łódź – 
Energia Duo Pabianice, ZSO nr 4 
Łódź – Fuks Sulejów, Energia Duo 
Pabianice – ŁKS Głuchych, Tsuna-
mi Łódź– pauza.

Siatkarki Stali Głowno mają powody do radości po kolejnej wygranej.

Tym razem na 
stadionie w Łowiczu 
głownianie zmierzyli 
się z Promykiem Nowa 
Sucha – piątą drużyną 
warszawskiej A-klasy.

Piłkarze Stali Głowno (czarne koszulki) w kolejnym sparingu 
prezentują dobrą formę, co cieszy kibiców. W Głownie liczą bowiem, że  
w rundzie wiosennej gracze trenera Pawlaka zdołają awansować do IV ligi.
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Koszykówka | Finały, Młodziczki U-14

Trójka nieznacznie lepsza od Głowna
Koszykarki TK Alles do końca walczyły 
o zwycięstwo w Sieradzu, ale niestety zostały 
pokonane różnicą zaledwie 2 pkt.

LUKS Trójka Sieradz � 77 (19, 26, 8, 24)
TK Alles Głowno � 75 (16, 24, 10, 25)

TK Alles: M. Wojtczak (4) – 4 pkt., D. Owczarek (5) – 10 pkt., P. Antczak 
(6) – 2 pkt., Z. Kwiatkowska (7) , A. Pintera (8) – 8 pkt., W. Kłos (9) – 10 pkt., 
A. Czuba (10) – 11 pkt., N. Zaręba (11) – 4 pkt., K. Lis (14), M. Leszczyńska 
(15) – 26 pkt., W. Krzeszewska (16).

W sobotę, 22 lutego pod-
opieczne trenera Piotr Neydera, 
młodziczki TK Alles przystąpiły 
do drugiego spotkania w ramach 
Finału A Wojewódzkiej Ligi Ża-
czek do lat 14. Walczące o po-
dium w województwie łódzkim 
głownianki minimalnie przegra-
ły na wyjeździe z LUKS Trójką 
Sieradz 75:77. Dla TK Alles to 
druga porażka w finałach.

W pierwszej połowie lepiej na 
parkiecie prezentowały się go-
spodynie. Zawodniczki Głowna 
miały problem z powstrzyma-
niem ambitnie grających koszy-
karek Trójki. Kibice zgromadze-
ni w sieradzkiej hali mogli być 
zadowoleni z poziomu spotka-
nia, bowiem oba zespoły zagra-
ły ofensywnie i ładnie dla oka. 
Po pierwszej połowie przewagę 
miał zespół LUKS, który prowa-
dził 45:40.

W drugiej odsłonie rolę na 
parkiecie nieco się odwróciły. 
Tym razem to goście prezento-
wali wyższą skuteczność. Pod-
opieczne trenera Piotra Neydera 

powoli zaczęły odrabiać straty. 
Dwoiła się i troiła na parkiecie 
Martyna Leszczyńska, która cią-
gnęła grę drużyny. Przed ostat-
nią, decydującą kwartą przewa-
ga Trójki wynosiła 3 pkt.

Ostatnia część spotkania 
była pasjonująca. Głownianki 
do ostatnich sekund walczyły 
o odniesienie zwycięstwa. Za-
wodniczki Sieradza chciały jed-
nak pokazać się u siebie z do-
brej strony i również walczyły 
z całych sił. W końcówce wię-
cej szczęścia dopisało gospody-
niom, które mogły cieszyć się  
z minimalnego zwycięstwa 77:75.

Mimo porażki TK Alles za-
chował trzecie miejsce w tabe-
li, mając tyle samo punktów, co 
drugi UKS Orlik i jeden więcej 
od Trójki Sieradz, ale również 
jedno spotkanie więcej od obu 
tych drużyn. Głownianki muszą 
skupić się na obronie trzeciej po-
zycji, bo po mistrzostwo pewnie 
zmierza Widzew I Łódź, który  
w miniony weekend nie dał 
szans, będącemu w bardzo do-

brej formie UKS Orlik Ujazd, 
wygrywając 100:65. 

W kolejnym spotkaniu głow-
nianki zmierzą się z liderem Fina-
łu A łódzkim Widzewem. Mecz 
zaplanowano na 2 marca o godz. 
11 w hali przy ul. Andersa 37  
w Głownie. Obecność kibiców 
będzie z pewnością wielką po-
mocą dla głowieńskich młodzi-
czek.� wp

3. kolejka Finału A: Widzew I 
Łódź – UKS Orlik Ujazd 100:65, 
LUKS Trójka Sieradz – TK Alles 
Głowno 77:75.

1. Widzew I Łódź	 8	 16	 651:342

2. UKS Orlik Ujazd	 7	 10	 515:449

3. TK Alles Głowno	 8	 10	 441:658

4. LUKS Trójka Sieradz	 7	 9	 372:530

Następna, 4. kolejka Finału A 
odbędzie się 2 marca: UKS Or-
lik Ujazd – LUKS Trójka Sieradz,  
TK Alles Głowno – Widzew I Łódź.

2. kolejka Finału B: MKS Kutno – 
UKS Basket I Aleksandrów Łódzki 
69:60, Dachmaxx Pabianice – ŁKS 
KK Łódź 107:44

1. Dachmaxx Pabianice	 2	 4	 171:107

2. MKS Kutno	 2	 3	 132:124

3. Basket I Aleksandrów Ł.	 2	 3	 131:135

4. ŁKS KK Łódź	 2	 2	 110:178

Następna, 3. kolejka Finału B 
odbędzie się 2 marca: ŁKS KK 
Łódź – MKS Kutno, UKS Basket I 
Aleksandrów Łódzki – Dachmaxx 
Pabianice.

Koszykówka | 6. i 7. kolejka, Żaczki U-12

Lider i wicelider zbyt mocny
Głowieńskie koszykarki To-

warzystwa Koszykówki Alles 
w miniony weekend w Łodzi 
rozegrały kolejne dwa spotka-
nia w Wojewódzkiej Lidze Ża-
czek. Podopieczne trener Pauli-
ny Hemki miały bardzo trudną 
przeprawę, bowiem musiały 
zmierzyć się z aktualnym lide-
rem i wiceliderem rozgrywek. 
Alles przegrał oba spotkania.

n ŁKS KK Łódź – TK Alles Głow-
no 72:27 (14:8, 22:4, 18:7, 18:8)
TK Alles: N. Michalak (6) – 3 pkt., 
O. Kot (7) – 9 pkt., M. Szcześniak 
(9), M. Grudzień (11) – 2 pkt.,  
D. Kacperska (12) – 3 pkt.,  
K. Struszczak (15), K. Cisak (16) –  
7 pkt., Z. Parol (17) – 1 pkt.,  
W. Skowron (18) – 2 pkt., J. Dzie-
dzińska (21).

W pierwszym meczu gospo-
dynie i aktualny lider tabeli ŁKS 
KK Łódź dość łatwo poradził 
sobie z głowieńskimi zawod-
niczkami. Pretendent do tytułu 
w każdej kwarcie i w każdym 
elemencie gry był górą nad TK 
Alles i zasłużenie wygrał 72:27.

W drugim spotkaniu na gło-
wieńskie zawodniczki czekało 
wcale niełatwiejsze zadanie. Na 
przeciw stanął bowiem MKS 
Sirmax Kutno.

n TK Alles Głowno – MKS Sirmax 
Kutno 11:54 (2:14, 5:12, 4:10, 
0:18)
TK Alles: N. Michalak (6), O. Kot 
(7) – 2 pkt., M. Szcześniak (9), M. 

Grudzień (11) – 2 pkt., N. Kostrzew-
ska (10), D. Kacperska (12) – 2 pkt.,  
K. Struszczak (15), K. Cisak (16) 
– 3 pkt., Z. Parol (17), W. Skowron 
(18) – 2 pkt., J. Dziedzińska (21).

Niestety i tym razem rywal-
ki okazały się znacznie moc-
niejsze. Wicelider nie zamierzał 
odpuszczać w walce z ŁKS-em 
i także nastawił się na zwycię-
stwo przeciwko TK Alles. Głow-
nianki uległy 11:54. Trzeba jed-
nak zaznaczyć, że podopieczne 
trener Pauliny Hemki grają  
w lidze z przeciwniczkami star-
szymi od siebie o rok, a Wo-
jewódzka Liga Skrzatek w ich 
roczniku 2003 i młodsze zaczyna 
się dopiero w połowie marca.� wp

Ranking indywidualny (pkt./mecz)
1. Natalia Pawłowska
ŁKS KK Łódź	�  – 13,75
2. Marta Śleszyńska
Księżak Łowicz�  – 13,29
3. Zuzanna Włodarczyk
Ósemka � – 12,71
4. Natalia Kokosińska
ŁKS KK Łódź � – 12,50
5. Wiktoria Warnecka
MUKS Bełchatów � – 11,86
6. Adrianna Ambroziak
Widzew Łódź � – 11,40
7. Nikola Łukasińska
Widzew Łódź � – 10,86
8. Julia Myszkowska
Sirmax Kutno � – 10,13
9. Iga Woźniak
Sirmax Kutno�  – 9,83
10. Daria Kacperska
TK Alles Głowno � – 9,29

6. i 7. kolejka: UKS Basket Alek-
sandrów Łódzki – MKS Sirmax 
Kutno 12:52, MKS Ósemka Skier-
niewice – MUKS Bełchatów 41:36, 
LUKS Trójka Sieradz – Dekorex Pa-
bianice 20:57, TK Alles Głowno – 
ŁKS KK Łódź 27:72, MUKS Bełcha-
tów – Widzew Łódź 33:27, UMKS 
Księżak Łowicz – LUKS Trójka 
Sieradz 60:19, MKS Sirmax Kutno 
– TK Alles Głowno 54:11, Widzew 
Łódź – MKS Ósemka Skierniewice 
59:27, Dekorex Pabianice – UMKS 
Księżak Łowicz 27:28, ŁKS KK 
Łódź – UKS Basket Aleksandrów 
Łódzki 62:20.

1. ŁKS KK Łódź	 8	 16	 451:164

2. MKS Sirmax Kutno	 8	 15	 394:136

3. MUKS Bełchatów	 7	 11	 276:243

4. Dekorex Pabianice	 7	 11	 206:190

5. Ósemka Skierniewice	 7	 11	 263:283

6. Widzew Łódź	 7	 10	 226:204

7. UMKS Księżak Łowicz	 7	 10	 223:227

8. TK Alles Głowno	 7	 9	 212:308

9. Basket Aleksandrów Ł.	 7	 8	 129:313

10. LUKS Trójka Sieradz	 7	 7	 110:422

Następna, 8. i 9. kolejka odbę-
dzie się 8 marca: TK Alles Głow-
no – Widzew Łódź, Widzew Łódź 
– UKS Basket Aleksandrów Łódzki, 
LUKS Trójka Sieradz – MUKS Beł-
chatów, UKS Basket Aleksandrów 
Łódzki – TK Alles Głowno, Dekorex 
Pabianice – MKS Ósemka Skiernie-
wice, MUKS Bełchatów – Dekorex 
Pabianie, MKS Ósemka Skiernie-
wice – LUKS Trójka Sieradz, UMKS 
Księżak Łowicz – ŁKS KK Łódź, 
MKS Sirmax Kutno – UMKS Księ-
żak Łowicz.

Koszykówka | 14. kolejka I Ligi Kobiet

Porażka Alles Głowno na zakończenie sezonu
Głowieńskie koszykarki zakończyły 
sezon 2013/2014, przegrywając przed 
własną publicznością.

Alles Głowno � 56 (19, 10, 12, 15)
Altkom AZS PW � 60 (17, 17, 11, 15)

Alles: Ewelina Okonek (4) – 16 pkt., Michalina Osińska (6), Daria Dziwul-
ska (7) – 11 pkt., Milena Dobrodziej (8) – 6 pkt., Wiktoria Zapart (9) – 6 pkt., 
Justyna Barańska (10), Karolina Krawczyk (11) – 9 pkt., Olga Gocek (13), 
Paulina Jędrzejewska (14) – 8 pkt., Paulina Hemka (20), Karolina Ubysz 
(24). Trener: Piotr Neyder.

W sobotę, 22 lutego żeńska 
drużyna koszykówki z klubu Al-
les Głowno rozegrała ostatnie 
w tym sezonie spotkanie w roz-
grywkach I Ligi Kobiet. Walczą-
ce o piąte miejsce na koniec se-
zonu, podopieczne trenera Piotra 
Neydera, niestety nieznacznie 
przegrały u siebie  z drużyną ze 
stolicy Altkom AZS Politechni-
ką Warszawską 56:60. O poraż-
ce głownianek zadecydowała 
jedna słaba, druga kwarta.

Przed ostatnim spotkaniem 
w sezonie zawodniczki Głow-
na mogły być w nienajlepszych 
humorach. Podopieczne trene-
ra Piotra Neydera przegrały dwa 
poprzednie pojedynki i musiały 
oglądać się za siebie, bo piąte 
miejsce Alles w tabeli było za-
grożone. Chrapkę na wyprze-
dzenie głownianek miał zespół 
Altkom AZS Politechnika War-
szawska, który był tuż za pleca-
mi drużyny Głowna i z którym 
Alles zmierzył się w ostatnim 
meczu tego sezonu w Hali Spor-
towo-Widowiskowej przy ulicy 
Andersa 37.

W pierwszej kwarcie obie 
drużyny toczyły wyrównaną 
walkę o każdą piłkę. W ekipie 
Alles bardzo dobre zawody roz-
grywała Ewelina Okonek. Pod-
opieczne trenera Piotra Neydera 
dobrze rozpoczęły rywalizację 
z AZS z wysoką skutecznością 
rzutów. Altkom również celnie 
trafiał, ale minimalnie lepsze  
w pierwszej kwarcie były gospo-
dynie, które objęły prowadzenie 
19:17.

Druga kwarta była w wykona-
niu głownianek bardzo przecięt-
na. Rywalki przejęły inicjatywę  
i odskoczyły Alles na kil-
ka punktów. Wobec rywaliza-
cji dwóch drużyn o zbliżonych 
umiejętnościach odrobienie 
większej straty mogło okazać 
się bardzo trudne, dlatego ważne 
było zagranie równo i skutecznie 
przez cały mecz. Niestety Alles 
miał słabszy okres kilku minut, 
co bezwzględnie wykorzystały 
warszawianki. W drugiej odsło-
nie goście wygrali 17:10 i wyszli 
na prowadzenie 34:29. Do końca 
spotkania pozostało jeszcze spo-

ro minut, więc miejscowi kibice 
mieli nadzieję na pozytywne za-
kończenie tego widowiska.

Druga połowa była dobra  
w wykonaniu głownianek, ale 
goście nie zamierzali łatwo od-
puszczać. Gra na parkiecie była 
niezwykle wyrównana i mimo 
usilnych starań gospodyniom 
nie udało się odrobić straty  
5 pkt. Trzecia odsłona zakończy-
ła się minimalnym zwycięstwem 
Alles 12:11, natomiast w ostat-
niej kwarcie był remis po 15. 
Ostatecznie mecz zakończył się 
wynikiem 56:60 dla koszykarek 
Altkom AZS PW.

Ostatni mecz w sezonie nie 
był udany dla głowieńskiego 
klubu. Kibicom Alles gorycz 
porażki osłodziły cheerleader-
ki z Gimnazjum Powiatowego 
w Głownie, które w przerwach 
podczas całego spotkania zapre-
zentowały swoje umiejętności, 
przedstawiając świetny pokaz 
układów tanecznych, który zo-
stał nagrodzony przez publicz-
ność gromkimi brawami.� wp

14. kolejka: Basket Aleksandrów 
Ł. – Hutnik Warszawa 44:72, Ursus 
Warszawa – Huragan Wołomin, 
Alles Głowno – Altkom AZS PW 
56:60, Polonia Warszawa – SMS 
PZKosz Łomianki 65:61.

1. Hutnik Warszawa	 13	 23	 873:641

2. SKK Polonia Warszawa	 13	 23	 848:728

3. SMS PZKosz Łomianki	 13	 22	 849:721

4. Huragan Wołomin	 13	 22	 861:760 

5. Altkom AZS PW	 14	 19	 850849

6. Alles Głowno	 14	 19	 880:933

7. Basket Aleksandrów Ł.	 13	 18	 788:907

8. UKS 4 Ursus Warszawa	 13	 13	 583:993

Dziewczęta Alles Głowno (białe stroje) starały się w ostatnim meczu o zwycięstwo, ale były minimalnie słabsze.

Cheerleaderki z Gimnazjum Powiatowego w Głownie zostały nagrodzone przez kibiców gromkimi brawami.
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Tenis stołowy | 16. kolejka IV ŁLTSAiW

Nie ma mocnych 
na LUKS Koźle
Tenisiści z Koźla 
powiększają przewagę 
nad rywalami  
i pewnie zmierzają 
po mistrzostwo.

LUKS Koźle	�  10
Elektroprojekt � 0

Punkty dla LUKS-u: Maciej Skow-
roński – 3 pkt., Adrian Podolski – 3, 
Tomasz Wieteska – 3  oraz debel 
Skowroński/Podolski – 1 pkt.

Pojedynki w meczu LUKS Koź-
le – Elektroprojekt: Skowroński 
– Sławomir Worpus 3:0 (11:6, 11:7, 
11:6), Podolski – Jan Jankowski 
3:0 (11:5, 11:4, 11:7), Wieteska – 
Ryszard Wilk 3:0 (11:7, 11:7, 11:5), 
Skowroński/Podolski – Jankowski/
Worpus 3:1 (11:3, 11:7, 11:13, 11:8), 
Podolski – Worpus 3:0 (11:7, 11:6, 
11:8), Skowroński – Wilk 3:0 (11:7, 
11:4, 11:3), Wieteska – Jankowski 
3:0 (11:6, 12:10, 11:4), Podolski 
– Wilk 3:0 (11:8, 11:9, 11:7), Wiete-
ska – Worpus 3:1 (11:8, 10:12, 11:6, 
11:8), Skowroński – Jankowski 3:1 
(11:8, 11:9, 9:11, 11:9).

W piątek, 21 lutego lider IV 
Łódzkiej Ligi Tenisa Stołowego 
Amatorów i Weteranów LUKS 
Koźle zagrał u siebie z trzecim 
od końca Elektroprojket. Muro-
wanym faworytem do zwycię-
stwa byli gospodarze i zgodnie 
z oczekiwaniami nie dali szans 
rywalom, pokonując ich 10:0, 
a w całym meczu tracąc zaled-
wie trzy sety! To fenomenalny 
wynik.

W poprzedniej kolejce LUKS 
pokonał Kamikaze i objął pro-
wadzenie w tabeli. Podopieczni 
Macieja Markiewicza prezentu-
ją ostatnio wyborną formę, dla-
tego inny wynik niż pewne zwy-
cięstwo nad słabo spisującym się 

Elektroprojekt uznawany był-
by za sensację. LUKS wystąpił  
w najmocniejszym składzie  
z wiceliderem rankingu indywi-
dualnego najlepszych tenisistów 
ligi Adrianem Podolskim

Od pierwszej gry przy stole 
dominowali zawodnicy Koźla. 
Od 3:0 zaczął Maciej Skowroń-
ski, który bez problemu poko-
nał Sławomira Worpus. W ko-
lejnych pojedynkach to samo  
z rywalami zrobili Podolski oraz 
Tomasz Wieteska i LUKS pro-
wadził już 3:0. Zawodnicy Elek-
troprojekt widzieli, że nie są  
w stanie nawiązać równej walki 
z głównym kandydatem do mi-
strzostwa. Następne pojedynki 
również kończyły się dość szyb-
ko. Gości stać było jedynie na 
urwanie pojedynczych setów,  
a i to zdarzyło się jedynie trzykrot-
nie w całym meczu.  LUKS nie 
zamierzał dawać Elektroprojekt 
żadnej taryfy ulgowej i do ostat-
niego pojedynku, mimo że miał 
już zapewnione 3 pkt., walczył  
o komplet zwycięstw. Podopiecz-
ni Macieja Markiewicza zdoła-
li ostatecznie wygrać do zera.

Tenisiści Koźla umocnili się 
na prowadzeniu IV ŁLTSA-
iW. Drugi Kamikaze nie zdążył 
się jeszcze pozbierać po klęsce  
z LUKS-em i niespodziewanie 
łatwo przegrał z piątym Kanzas 
3:7. Zawodnicy Koźla mają więc 
2 pkt. przewagi nad najgroźniej-
szymi rywalami. Na ostatnim 
miejscu plasują się Wodociągi, 
które w minionej kolejce ponio-
sły 16. porażkę w sezonie, tym 
razem ulegając Pałacowi Mło-
dzieży II 0:10. Wodociągi są je-
dyną drużyną w lidze, która do 
tej pory nie wygrała, ani nawet 
nie zremisowała żadnego meczu. 
W kolejnym pojedynku zawod-
nicy LUKS Koźle rywalizowali 
z MAP Polska. Mecz ten odbył 
się po zamknięciu tego wyda-

nia Wieści, we wtorek, 26 lutego  
o godz. 17:00.  � wp

16. kolejka: Kanzas – Kamikaze 
7:3, KWJ – Atos 9:1, LUKS Koźle 
– Elektroprojekt 10:0, Pokemony – 
SSN Start (przełożony), Raven Club 
II – Jedynka 5:5, Topspin – MAP 
Polska 3:7, Wodociągi – Pałac Mło-
dzieży II 0:10.

1. LUKS Koźle	 16	 43	 127-33

2. Kamikaze	 16	 41	 114-46

3. KWJ Łódź	 16	 39	 106-54

4. M.S.Z. Pokemony	 15	 37	 88-62

5. Kanzas	 16	 37	 98-62

6. Pałac Młodzieży II	 16	 37	 104-56

7. MKS Jedynka	 16	 35	 87-73

8. Raven Club II	 16	 33	 84-76

9. SSN Start	 15	 31	 73-77

10. MAP Polska	 16	 27	 61-99

11. Atos	 16	 26	 51-99

12. Elektroprojekt	 16	 24	 52-108

13. Topspin	 16	 18	 39-121

14. Wodociągi	 16	 16	 16-144

17. kolejka odbędzie się 24-28 lute-
go: Atos – Wodociągi, Elektroprojekt 
– Kanzas, Kamikaze – Pokemony, 
MAP – LUKS, Jedynka – KWJ, PM II 
– Topspin, SSN Start – Raven Club II.

Ranking indywidualny:
1. Krzysztof Krych
Pałac Młodzieży II	�  46-2
2. Adrian Podolski
LUKS Koźle � 41-7
3. Bogdan Kielan KWJ Łódź � 40-8
4. Wojciech Chobot
Kamikaze � 37-9
5. Piotr Kostecki
KWJ Łódź � 36-10
6. Maciej Skowroński
LUKS Koźle� 36-11
7. Andrzej Przygoda
MKS Jedynka � 34-14
8. Mariusz Wencel
Kanzas � 33-12
9. Maciej Markowski
M.S.Z. Pokemony � 33-12
10. Adam Raszkiewicz
SSN Start � 32-13

Koszykówka | Finały, Juniorzy U-18

Zwycięstwo juniorów GTK
Głowieńscy koszykarze 
są coraz wyżej 
w tabeli finałowej.

GTK Głowno � 73 
(31, 19, 14, 8)
M-G SZS Żychlin � 62 
(16, 12, 15, 19)

GTK: A. Kacperski (6) – 30 pkt.,  
P. Kacperski (7) – 2 pkt., D. Zieliński 
(8), K. Rożniata (9), B. Łysio (10) –  
17 pkt., M. Grzelak (11) – 4 pkt., 
H. Gajda (13), B. Kurzawski (14) – 4 
pkt., J. Kowalski (15), D. Graszka (16) 
– 1 pkt., M. Rasiński (18) – 15 pkt.

W niedzielę, 23 lutego w Hali 
Sportowo-Widowiskowej przy 
ul. Andersa 37 w Głownie pod-
opieczni trenera Michała Ka-
meckiego, juniorzy GTK za-
grali trzecie spotkanie finałowej 
grupy B. Po bardzo dobrej grze 
głownianie wygrali 73:62.

Od pierwszych minut junio-
rzy GTK starali się wywrzeć 
na graczach silnego Żychlina 
presję. Goście nie mogli pora-
dzić sobie z bardzo ofensyw-
nie nastawionymi gospodarza-
mi i w pierwszej kwarcie polegli 
aż 16:31. Jak się później okaza-
ło miało to kluczowe znaczenie 

dla losów spotkania, bowiem 
SZS, co prawda odrabiał powo-
li straty, ale do końca spotkania 
głownianie mogli czuć się bez-
piecznie.

Następne spotkanie pod-
opieczni trenera Michała Ka-
meckiego rozegrają w sobotę, 
1 marca o godz. 13:00 w Kutnie 
przeciwko liderowi tabeli Finału 
B KKS Pro-Basket Kutno.� wp

Ranking indywidualny (pkt./mecz):
1. Mateusz Gładki
Księżak Łowicz � – 20,93
2. Alan Kacperski
GTK Głowno � – 20,13
3. Kamil Nowicki
Ósemka Skierniewice � – 19,09
4. Bartosz Rochmiński
AZS PWSZ � – 19,07
5. Aleksander Fabiszewski
ŁKS I KM � – 19,07
6. Jan Komorowski
Piotrcovia � – 17,73
7. Krystian Mik
ŁKS I KM � – 16,90
8. Artur Kucharski
Carbo Radomsko � – 16,85
9. Michał Haczyk
Pro-Basket � – 16,33
10. Jakub Świątek 
Pro-Basket � -15,36
11. Bartłomiej Łysio
GTK Głowno � – 15,33

3. kolejka finału A: Księżak Łowicz 
– PKK 99 Pabianice 69:67, Piotr-
covia Piotrków Trybunalski – AZS 
PWSZ Skierniewice 61:52, ŁKS II 
KM Łódź – ŁKS I KM Łódź 38:71.

1. ŁKS I KM Łódź	 7	 14	 546:358

2. ŁKS II KM Łódź	 7	 11	 459:412

3. Piotrcovia Piotrków T.	 7	 11	 407:423

4. UMKS Księżak Łowicz	 7	 10	 415:478

5. PKK 99 Pabianice	 7	 9	 473:509

6. AZS PWSZ Skierniewice	 7	 8	 416:536

3. kolejka finału B: Wiking Toma-
szów Maz. – KKS Pro-Basket Kutno 
74:62, Carbo Radomsko – Ósemka 
Skierniewice 87:73, GTK Głowno – 
M-G SZS Żychlin 73:62, Start Łódź 
– SMS MG-13 Łódź (przełożony).

1. Pro-Basket Kutno	 9	 16	 701:576

2. Wiking Tomaszów Maz.	 9	 16	 589:530

3. GTK Głowno	 9	 15	 586:578

4. M-G SZS Żychlin	 9	 14	 578:519

5. SMS MG-13 Łódź	 8	 13	 589:644

6. Ósemka Skierniewice	 9	 13	 589:644

7. Carbo Radomsko	 9	 10	 585:738

8. SKS Start Łódź	 8	 8	 464:587

4. kolejka Finału B odbędzie się  
1 marca: SKS Start Łódź – Carbo Ra-
domsko, M-G SZS Żychlin – MUKS 
Wiking Tomaszów Maz., Pro-Basket 
Kutno – GTK Głowno, SMS MG-
13 Łódź – Ósemka Skierniewice.

Siatkówka | 13. kolejka SAM Łowicz

Porażka Volleyball
Siatkarze głowieńskiego Vol-

leyball Gimnazjum Głowno  
w minioną sobotę, 22 lutego ro-
zegrali przedostatnią kolejkę 
rozgrywek Siatkarskich Ama-
torskich Mistrzostw Łowicza. 

Podopieczni trenera Marcina 
Moszczyńskiego w trzech se-
tach ulegli niepokonanemu li-
derowi i nowemu mistrzowi ligi 
UKS Korabce I Łowicz.

n UKS Korabka I Łowicz – Vol-
leyball Gimnazjum Głowno 3:0 
(25:18, 25:21, 26:24)

Volleyball: Piotr Kosielski – 7 pkt., 
Dominik Kapusta – 2 pkt., Dominik 
Miśkiewicz, Cezary Markus – 4 pkt., 
Marcin Moszczyński – 5 pkt., Jaro-
sław Nowakowski – 3 pkt., Hubert 
Szadkowski – 2 pkt., Michał Suche-
nek – 4 pkt., Marcin Redzisz – 2 pkt.

W kolejnym spotkaniu głow-
nianie zmierzą się z UKS Bzu-
ra I Sobota. Dla Volleyball  
to będzie bardzo ważne spotka-
nie, bowiem może zadecydować 

o tytule wicemistrza dla zespołu 
Gimnazjum Głowno. 

Początek w sobotę, 1 marca  
o 13:00.� wp

13. kolejka: GKS Rawka Bolimów 
– Pijarska Łowicz 3:0, UKS Korab-
ka I Łowicz – Volleyball Gimnazjum 
Głowno 3:0, LKS Retki – UKS Bzu-
ra II Sobota 0:3, UKS Korabka II 
Łowicz – UKS Bzura I Sobota. 0:3.

1. Korabka I Łowicz	 13	 38	 39-3

2. Volleyball Gim. Głowno	13	 26	 30-20

3. GKS Rawka Bolimów	 13	 26	 31-21

4. Bzura II Sobota	 13	 25	 30-19

5. Bzura I Sobota	 13	 18	 24-25

LKS Retki	 13	 17	 23-26

7. Pijarska Łowicz	 13	 5	 8:35

8. Korabka II Łowicz	 13	 1	 3-39

Ostatnia, 14. kolejka odbędzie 
się w dniach 28 lutego-1 marca: 
LKS Retki – Pijarska Łowicz, UKS 
Korabka II Łowicz – GKS Rawka 
Bolimów, UKS Korabka I Łowicz 
– UKS Bzura II Sobota, Volleyball 
Gimnazjum Głowno – UKS Bzura 
I Sobota.

Juniorzy GTK Głowno (niebieskie stroje) są wysoko cenieni w środowisku koszykówki woj. łódzkiego.
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PROGNOZA POGODY | 27.02.2014–5.03.2014

SYTUACJA  SYNOPTYCZNA: 
Pogodę kształtować będzie skraj niżu. Napływa 
ciepła masa powietrza polarno-morskiego.

Czwartek- Piątek: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane, 
okresami duże, ale bez opadów oraz ciepło.
Widzialność umiarkowana do dobrej, rano 
zamglenia, lokalnie mgły. Wiatr południowy i 
południowo-wschodni, słaby do umiarkowanego, 
4-7 m/s. Temp. max w dzień: + 9 st. C do  + 10 
st. C. Temp. min w nocy:  + 3 st. C do - 1 st. C.

Sobota – Niedziela: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane, 
okresami duże, ale bez opadów oraz ciepło.
Widzialność doba do umiarkowanej, zamglenia.
Wiatr południowy i południowo-wschodni, słaby 
do umiarkowanego, 4-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 10 st. C do + 12 st. C.
Temp. min w nocy:  + 3 st. C do  0 st. C.

Poniedziałek - Wtorek - Środa: 
Zachmurzenie umiarkowane, okresami duże, 
miejscami opady deszczu. Widzialność doba do 
umiarkowanej, zamglenia, lokalnie mgły.
Wiatr południowy i południowo-wschodni, słaby 
do umiarkowanego, 4-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 7 st. C do  + 9 st. C.
Temp. min w nocy:  + 4 st. C do + 1 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA 
Pogoda na ogół korzystnie wpływać będzie na 
nasze samopoczucie.
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Tenis stołowy | 15. i 16. kolejka III ŁLTSAiW

Remis nie cieszy zawodników Głowna
Expandor kontynuuje 
serię spotkań bez 
zwycięstwa.

Porta Wan Rąbień � 5
Expandor Głowno � 5

Punkty dla Expandora: Przybyłek – 
2 pkt., P. Rojek – 3 pkt., M. Kapusta – 
0 pkt., M. Kapusta/Przybyłek – 0 pkt.

Pojedynki w meczu Porta Wan 
Rąbień – Expandor Głowno: 
Lis – Przybyłek 1:3, Baniewicz –  
M. Kapusta 3:0, Lewandowski –  
P. Rojek 2:3, Lewandowski/Ba-
niewicz – Kapusta/Przybyłek 3:0, 
Baniewicz – Przybyłek 3:0, Lis –  
P. Rojek 0:3, Lewandowski – M. 
Kapusta 3:2, Baniewicz – P. Rojek 
2:3, Lewandowski – Przybyłek 2:3, 
Lis – M. Kapusta 3:1.

W środę, 12 lutego tenisiści 
stołowi Expandora Głowno sto-
czyli kolejny pojedynek w III 
Łódzkiej Lidze Tenisa Stoło-
wego Amatorów i Weteranów. 
Głownianie potrzebują punktów 
jak powietrza, dlatego w poje-
dynku przeciwko Rąbieniowi 
porażka nie wchodziła w grę. 
Udało się zremisować z Porta 
Wan 5:5, choć w sytuacji gło-
wieńskich zawodników zdobyte 
2 pkt. to wynik poniżej oczeki-
wań. Mecz zaczął się dobrze dla 
głowieńskiego zespołu, który 
najpierw objął prowadzeni 1:0,  
a potem 2:1. W składzie Expan-
dora pojawił się Paweł Ro-
jek, który ma wspomóc zespół 
Głowna w walce o utrzymanie. 
W meczu z Rąbieniem Rojek 
spisywał się świetnie, bowiem 

wygrał wszystkie swoje poje-
dynki. Po sześciu grach mieli-
śmy remis po 3. 

Kolejne dwa pojedynki mo-
gły zdecydować o losach me-
czu. Walka było niezwykle za-
cięta, bowiem do wyłonienia 
zwycięzcy potrzeba było piąte-
go seta. Najpierw Lewandowski 
pokonał 3:2 Marcina Kapustę, 
ale chwilę później Paweł Ro-
jek odrobił straty i w takim sa-
mym stosunku wygrał z Banie-
wiczem. W przedostatniej grze 
Przybyłek znów po wielu emo-
cjach wygrał z Lewandowskim 
i wyprowadził Expandor na pro-
wadzenie 5:4. Głownianie byli 
więc bardzo blisko odniesienia 
pierwszego zwycięstwa w sezo-
nie, ale w ostatniej grze Marcin 
Kapusta musiał wygrać swój po-
jedynek. Zadanie to było bardzo 
trudne do wykonania, bowiem 
naprzeciw stanął najlepszy gracz 
gospodarzy Baniewicz. Niestety 
głownianin zdołał ugrać tylko 
jednego seta, przegrał 1:3, przez 
co Porta Wan doprowadził do re-
misu w meczu po 5.

Ekipa Expandora nadal zaj-
muje ostatnie miejsce w tabeli 
III ligi. Głownianie mają sporą 
stratę do poprzedzających dru-
żyn i wydaje się, że będą mieli 
duży problem z wydostaniem się 
z tej pozycji. W kolejnym meczu 
Expandor zmierzył się na wyjeź-
dzie z Projektem X. Mecz odbył 
się po zamknięciu tego numeru 
WG w poniedziałek, 24 lutego  
o godz. 19:15. � wp

16. kolejka: Atut – Sobmar 0:10, 
PM  – Porta Wan, Polesianka – 
Drewnomik 6:4, Rekiny – Raven 4:6, 

Ret Gim 20 – Jagiellonia 1:9, Tauron 
– Projekt X 5:5, Expandor – pauza.

1. Sobmar	 16	 46	 110-40

2. Pałac Młodzieży	 15	 35	 81-58

3. Jagiellonia Tuszyn	 16	 35	 98-52

4. Tauron	 16	 33	 75-65

5. Raven Club	 16	 33	 80-70

6. Rekiny	 16	 31	 80-60

7. Polesianka	 16	 31	 76-74

8. Projekt X	 16	 31	 80-70

9. Ret Gim 20	 16	 28	 63-87

10. Porta Wan Rąbień	 15	 21	 50-90

11. Atut	 16	 21	 50-99

12. Drewnomik	 16	 20	 57-93

13. Expandor Głowno	 16	 16	 49-91

Następna, 17. kolejka: Drewno-
mik – Rekiny, Jagiellonia – Atut, 
Porta Wan – Ret Gim 20, Projekt 
X – Expandor, Raven – Tauron, 
Sobmar – Polesianka, PM – pauza.

Ranking indywidualny:
1. Patryk Jacak 
Pałac Młodzieży � 38-4
2. Patrycja Wiktor 
Sobmar � 36-6
3. Marcin Michalski 
Polesianka � 31-11
4. Grzegorz Grabowicz 
Projekt X � 30-9
5. Krzysztof Sienkiewicz 
Tauron � 29-10
6. Jacek Tarkowski 
Rekiny � 28-11
7. Piotr Okrasa 
Drewnomik � 28-14
8. Klaudia Jagodzińska 
Sobmar � 27-12
9. Mirosław Kotlicki 
Jagiellonia 26-8
10. Paweł Wiaderny 
Tauron � 26-13
13. Przemysław Przybyłek 
Expandor � 24-18

Piłka nożna | Sparingi

Rezerwy Widzewa zbyt silne dla Strykowa
III-ligowiec z Łodzi 
gotowy do walki  
w lidze, strykowianie 
jeszcze nie.

Widzew II Łódź� 3 (2)
Zjednoczeni � 0 (0)

Zjednoczeni: Śniady – Majewski, 
Wróblewski, Sender, Siuto – Drogosz, 
Białek, Kluge, Hinc – Nagański, Ko-
walczyk. Grali także: Pająk, Fortuna, 
Lenart, Głowacki, Chmurski, Król.

Drużyna IV-ligowych piłka-
rzy Zjednoczonych w miniony 
weekend rozegrała kolejny spa-
ring w zimowym okresie przygo-
towawczym. Tym razem przeciw-
nik był bardzo silny. W sobotę,  
22 lutego na boisku CHKS  
w Łodzi formę strykowskich za-
wodników sprawdził III-ligowy 
Widzew II Łódź, który już nieba-

wem rozpoczyna swoje rozgryw-
ki. Zgodnie z oczekiwaniami ło-
dzianie wygrali 3:0.

Piłkarze Widzewa II wkrót-
ce znów staną do walki o ligo-
we punkty, dlatego ich forma jest 
zbliżona do optymalnej. Łodzia-
nie mają ponadto wiele obiektów, 
gdzie mogli trenować, podczas 
gdy Zjednoczeni ściskają się na 
Orliku. W składzie Widzewa II 
wystąpiła trójka pauzujących za 
kartki zawodników pierwszego 
zespołu (m.in. Alex Bruno), któ-
ra rozgrywała ligowe spotkanie  
z Piastem Gliwice. Wszystko 
przemawiało więc za graczami 
Łodzi. Atutem Zjednoczonych 
mogłaby być forma, ale ta w po-
przednich sparingach była deli-
katnie mówiąc mizerna.

W pojedynku w Łodzi Wi-
dzew II już w 10 min. wyszedł 
na prowadzenie, gdy po szybkim 
rozegraniu piłki lewą stroną i do-
środkowaniu wzdłuż pola karne-

go łódzki napastnik nie mógł zro-
bić nic innego jak trafić do pustej 
bramki. Kolejna bramka dla Wi-
dzewa II padła kilkanaście minut 
później w bardzo podobny spo-
sób. Zjednoczeni najlepszą oka-
zję mieli w 40 min. Pomocnik 
Strykowa Michał Drogosz wy-
szedł sam na sam z bramkarzem 
Łodzi, ale zbyt długo zwlekał ze 
strzałem i obrońca Widzewa II 
zdołał go powstrzymać.

W drugiej odsłonie gra się 
bardziej wyrównała.  Wynik 
meczu był już jednak przesą-
dzony, bo w 50 min. łodzianie 
strzelili na 3:0, a wydaje się że 
lepiej w bramce mógł zachować 
się Marcin Pająk, który przepu-
ścił uderzenie w środek bramki. 
Strykowianie mieli kilka okazji 
na zdobycie choćby honorowej 
bramki, ale zabrakło im szczę-
ścia. Ostatecznie mecz zakończył 
się wynikiem 3:0 dla rezerw Wi-
dzewa.

Trener Tomasz Szcześniak 
nie załamuje rąk i wierzy, że 
jego zespół w końcu zaskoczy 
i będzie mógł być zadowolony 
z gry swoich podopiecznych.  
W spotkaniu z Widzewem II wi-
dać już było pewne przebłyski w 
grze Zjednoczonych, więc teraz  
z pewnością powinno już być 
tylko lepiej. Strykowianie tre-
nują w ciężkich warunkach,  
w zasadzie bez przygotowania 

infrastrukturalnego, więc za-
pewne trudniej jest osiągnąć 
formę, która zadowoliłaby tak-
że kibiców. W kolejnym spotka-
niu Zjednoczeni znów staną na 

przeciw silnemu  III-ligowco-
wi. Już w sobotę, 1 marca o godz. 
11:00 strykowianie zmierzą się  
w Aleksandrowie Łódzkim  
z miejscowym Sokołem.� wp

Koszykówka | Finały, Młodzicy U-14

Młodzicy Głowna nie do zatrzymania
Głowieńscy koszykarze 
wytrzymali wysokie 
tempo meczu  
i w końcowych minutach 
przechylili szalę 
zwycięstwa na swoją 
stronę.

GTK Głowno � 78 
(17, 13, 22, 26)
SKS Start II Łódź � 68 
(20, 10, 26, 12)

GTK: K. Gajda (4), J. Rybka (6) – 
16 pkt., B. Kotecki (7) – 10 pkt., O. 
Kacperski (8) – 10 pkt., D. Zaręba 
(9) – 3 pkt., J. Pieniążek (10), K. 
Staszewski (12) – 8 pkt., B. Biał-
czak (13) – 3 pkt., F. Rożniata (15), 
Sz. Mroczek (16), J. Gabryelczyk 
(17) – 5 pkt., Sz. Latosiewicz (18) 
– 23 pkt.

Podopieczni trenera Rafa-
ła Szulca, koszykarze katego-
rii młodzik GTK Głowno w mi-
nioną niedzielę, 23 lutego zagrali 
drugie spotkanie w ramach Fina-
łu D Wojewódzkiej Ligi do lat 14. 
Dzięki świetnej ostatniej kwarcie 
głownianie zwyciężyli 78:68.

Pierwsze minuty były wyrów-
nane. Łódzcy zawodnicy przyje-
chali do Głowna jako lider tabe-
li i chcieli powiększyć przewagę 
nad głowieńskimi zawodnikami. 
Młodzicy GTK systematycznie 
podnoszą jednak swoje umie-
jętności, które na tę chwilę ce-
nione są znacznie wyżej niż po-
ziom Finału D. Pierwsza połowa 
nie wyłoniła lepszej drużyny.  
Po dwóch kwartach mieliśmy re-
mis 30:30.

W drugiej odsłonie począt-
kowo lepiej radzili sobie go-
ście. Łodzianie rozegrali bardzo 
dobrą trzecią kwartę, rzucając  
z wysoką skutecznością. Głow-
nianie przegrywali czterema 
punktami, ale na odrobienie strat 
mieli jeszcze całą czwartą kwar-
tę. W decydującej części meczu 
podopieczni trenera Rafała Szul-
ca zagrali doskonale i odrobili 
straty z nawiązką, wygrywając 
ostatecznie 78:68. 

Kolejny mecz  za dwa tygo-
dnie.� wp

3. kolejka Finału D: GTK Głowno 
– SKS Start II Łódź 78:68, ŁKS II 
KM Łódź – pauza

1. SKS Start II Łódź	 6	 9	 418:391

2. GTK Głowno	 6	 9	 382:382

3. ŁKS II KM Łódź	 6	 9	 338:365

Następna, 4. kolejka Finału D 
odbędzie się  8 marca: GTK Głow-

no – ŁKS II Koszykówka Męska 
Łódź, SKS Start II Łódź – pauza.

Ranking indywidualny (pkt./mecz):
1. Jakub Niedźwiadek
AZS Skierniewice � – 30, 07
2. Michał Kucharski
Esbank Radomsko � – 24,47
3. Jakub Nowak
Piotrcovia � – 22,27
4. Bartosz Zakrzewski
Esbank � – 22,24
5. Sebastian Zaręba
AZS Skierniewice � – 21,73
6. Krzysztof Kin
PKK 99 Pabianice � – 20,00
7. Artur Lewandowski
Pro-Basket Kutno � – 19,73
8. Michał Olejnik
Pro-Basket Kutno � – 19,60
9. Bartosz Nowacki
Piotrcovia�  – 19,14
10. Bartosz Kubiak
Pro-Basket Kutno � – 17,65
...26. Jakub Rybka
GTK Głowno � – 11,86

Trener Rafał Szulc przekazuje uwagi młodzikom GTK Głowno.

Trener Tomasz 
Szcześniak nie 
załamuje rąk i wierzy, 
że jego drużyna  
w końcu zaskoczy 
i przyjdą dobre wyniki.

Zjednoczeni Stryków (białe koszulki) wciąż nie potrafią wygrać  
w meczu sparingowym. Wkrótce powinno się to jednak zmienić.
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Nie ma
mocnych
na LUKS Koźle. str. 42

Stal Głowno
nie daje nadziei
rywalom. str. 40

Czwartek, 27 lutego:
n 10:00, Hala Sportowo-Wido-
wiskowa przy ul. Andersa 37  
w Głownie, Gimnazjada – powiat: 
siatkówka chłopców.

Piątek, 28 lutego:
n 10:00, Hala Sportowo-Wido-
wiskowa przy ul. Andersa 37  
w Głownie, Gimnazjada – powiat: 
siatkówka dziewcząt i chłopców, 
finały.

Sobota, 1 marca:
n 9:00, stadion w Aleksandro-
wie Łódzkim, sparing w ramach 
zimowego okresu przygotowaw-
czego do rundy wiosennej V ligi  
i A-klasy, gr. II: Stal Głowno – Zjed-
noczeni II Stryków,
n 11:00, hala Szkoły Podstawo-
wej nr 205 w Łodzi, 13. kolejka 
I Łódzkiej Amatorskiej Ligi Siat-
kówki Kobiet: Stal Głowno – Ze-
spół Szkół Ogólnokształcących nr 
8 Łódź,
n 11:00, stadion w Aleksandrowie 
Łódzkim, sparing w ramach zimo-
wego okresu przygotowawczego 
do rundy wiosennej IV ligi: Sokół 
Aleksandrów Łódzki – Zjednocze-
ni Stryków,
n 13:00, sala w Kutnie, 4. kolejka 
Finału B Wojewódzkiej Ligi Junio-
rów U-18: KKS Pro-Basket Kutno 
– GTK Głowno,
n 13:00, hala nr 2 Ośrodka Sportu 
i Rekreacji w Łowiczu, ul. Topo-
lowa 2, 14. kolejka Siatkarskich 
Amatorskich Mistrzostw Łowicza: 
Volleyball Gimnazjum Głowno – 
UKZ Bzura I Sobota.

Niedziela, 2 marca:
n 11:00, Hala Sportowo-Wido-
wiskowa przy ul. Andersa 37  
w Głownie, 4. kolejka Finału A Wo-
jewódzkiej Ligi Młodziczek U-14: 
TK Alles Głowno – Widzew I Łódź.
n 15:00 – Hala OSiR nr 1 w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Uroczyste 
zakończenie i wręczenie nagród 
Łowickiej Ligi Futsalu.

Poniedziałek, 3 marca:
n godz. 18:00, sala TKKF, ul. Ło-
wicka 8 w Głownie, 18. kolejka 
III Łódzkiej Ligi Tenisa Stołowego 
Amatorów i Weteranów: Expandor 
Głowno – Raven Club.

Piątek, 7 marca:
n godz. 18:00, sala SP w Koźlu,  
18. kolejka IV Łódzkiej Ligi Tenisa 
Stołowego Amatorów i Wetera-
nów: LUKS Koźle – Pałac Młodzie-
ży II.
n 18:00 – świetlica na hali OSiR  
nr 1, ul. Jana Pawła II 3; Mistrzostw 
Łowicza w szachach „błyskawicz-
nych” na rok 2014.

SOBOTA, 8 MARCA:
n 13:00 – Łowicki Ośrodek Kultury, 
ul. Podrzeczna 20; Międzynarodo-
wy Turniej YOYO.

Biegi przełajowe | II Bieg Powstańca

Uczcili pamięć bohaterów 
Blisko 500 osób wzięło udział w drugiej edycji Biegu Powstańca i Marszu 
Nordic Walking, upamiętniającego 151. rocznicę Bitwy pod Dobrą.

Piękna, niemal wiosenna po-
goda przywitała amatorów bie-
gania w Dobrej w niedzielę,  
23 lutego. Ogromne zaintereso-
wanie imprezą przeszło ocze-
kiwania organizatorów, którzy 
i tak nastawieni byli na przyję-
cie rzeszy uczestników. Organi-
zatorem II Biegu Powstańca byli 
Gmina Stryków, Ośrodek Kultu-
ry i Rekreacji w Strykowie, Klub 
Sportowy Powstaniec Dobra oraz 
Szkoła Podstawowa im. 24 lutego 
1863 r. w Dobrej. 

Pierwszy start zaplanowano na 
godz. 12. Na 6-kilometrową tra-
sę wyruszyli kijkarze w ramach 
Marszu Nordic Walking. Na star-
cie pojawiło się 62 zawodników  
i zawodniczek. Pierwsze miejsce 
z czasem 36 min. 55 sekund zajął 
wśród mężczyzn Michał Osiński 
z Forever Young Łódź, natomiast 
wśród kobiet wygrała Aleksandra 
Przybył z chodzepolodzi.pl. 

O godz. 13:10 do głównego 
startu ruszyli miłośnicy biega-
nia, których było ponad 363. Bli-
sko 10-km trasa w malowniczej 
scenerii Parku Krajobrazowego 
Wzniesień Łódzkich z pewno-

ścią przypadła do gustu każde-
mu uczestnikowi. Przez niemal 
cały dystans zawodnicy biegli 
w idealnych warunkach, jedynie 
pod koniec napotkali na więk-
sze trudności terenowe. Zawodni-
cy rywalizowali na trasie bardzo 
zróżnicowanej, bo obok szybkich 
i płaskich odcinków znajdowały 
się również długie i strome pod-
biegi. 

Dystans 10 km najszybciej po-
konała wśród kobiet Paulina Pi-
wowar z LKS Koluszki, która 
osiągnęła czas 45 min. i 3 sekun-
dy. W rywalizacji mężczyzn ty-
tuł sprzed roku obronił Krzysztof 
Pietrzyk z klubu LKS Koluszki, 
który przebiegł trasę w czasie  
35 min. i 6 sekund. W poprzed-
nim roku Pietrzyk osiągnął czas 
ponad trzy minuty gorszy, ale 
wtedy też warunki były znacznie 
cięższe. Koluszki ustrzeliły więc 
dublet.

Kibiców zainteresują również 
miejsca reprezentantów z na-
szych okolic. Łącznie do impre-
zy zgłosiło się 40 zawodników  
i zawodniczek z Gminy Stryków 
i Gminy Głowno, a wśród nich 

mogliśmy zobaczyć twarze piłka-
rzy i trenera Tomasza Szcześnia-
ka z klubu Zjednoczeni Stryków 
oraz zawodników Powstańca Do-
bra. Najlepiej w biegu na 10 km 
poradził sobie pomocnik IV-ligo-
wej drużyny Bartek Kluge, któ-
ry z czasem 41 min. 21 sekund 
zajął wysokie 23. miejsce. Tre-
ner Szcześniak był 95. i uzyskał 
świetny czas 46 min. 12 sekund.

Warto zaznaczyć, że po biegu 
głównym zorganizowano rów-
nież zawody dla dzieci i młodzie-
ży w wieku od 7 do 15 lat.  Mło-
dych biegaczy na starcie pojawiło 
się ponad 50, co również jest re-
kordem imprezy. 

Po zakończonych zmaganiach 
zwycięzcom wręczono pucha-
ry oraz dyplomy, natomiast każ-
dy uczestnik otrzymał specjalnie 
przygotowane na tę okazję meda-
le okolicznościowe, zaprojekto-
wane przez Ośrodek Sportu i Re-
kracji w Strykowie.

II Bieg Powstańca i Marsz 
Nordic Walking przeszedł do 
historii, ale miłośnicy biegania 
i kijkarze już nie mogą się do-
czekać kolejnej edycji, bowiem 
Dobra to dla nich szczegól-
ne miejsce, które stało się obo-
wiązkową pozycją w sportowym 
kalendarzu każdego amatora 
biegów. Impreza w Dobrej przy-
kuwa uwagę całego regionu  
i jest o niej głośno w wielu me-
diach. Przed zawodami o Bie-
gu można było usłyszeć na an-
tenie Studenckiego Radia Żak 
Politechniki Łódzkiej w audycji 
„Rozbiegany mikrofon”.

Niezwykle udany II Bieg Po-
wstańca nie mógłby się odbyć 
bez pracy wielu osób, wolonta-
riuszy, którzy wiele dni przed im-
prezą, a także od samego świtu 
w dniu zawodów pracowali bez 
wytchnienia nad przygotowania-

mi trasy. Na całokształ powodze-
nia Biegu Powstańca miał rów-
nież niemały wpływ życzliwość 
mieszkańców Dobrej, a także za-
bezpieczenie trasy przez straża-
ków z OSP Dobra i Kiełmina. Na 
imprezie pojawili się również re-
prezentanci PTTK Łódź, którzy 
podobnie jak KS Powstaniec Do-
bra kultywują pamięć o bohate-
rach Bitwy pod Dobrą.� wp

Marsz Nordic Walking
Mężczyźni:
1. Michał Osiński	  Łódź� 36:55

2. Jakub Deląg 	 Piotrków Tryb.	 37:13

3. Damian Smus	 Sochaczew	 37:38

7. Jacek Forysiak	 Dobra Nowiny	 39:46

11. Maciej Woźniak	 Dobra Nowiny	 42:43

14. K.Kuśmierczyk	 Dobra Nowiny	 43:39

19. Wiktor Wieczorek	 Stryków	 46:39

Kobiety:
1. Aleksandra Przybył	 chodzepolodzi	 39:38

2. Beata Kołodziejczyk Socho Team	 40:00

3. A.Ciołkiewicz	 Pabianice	 41:45

12. Żaneta Wieczorek	 Stryków	 50:35

13. Iza Bielińska	 Dobra	 50:35

14. Katarzyna Tomczak 	 Dobra	 51:23

19. G. R.-Kuźniewicz 	 Dobra-Nowiny	 52:33

24. Urszula Tomczak 	 Dobra 	 5:35

II Bieg Powstańca
Kobiety:
1. Paulina Piwowar	 Koluszki	 45:03

2. A. Ewiak-Paszyńska	 Łódź	 46:39

3. Katrzyna Chorzewska	 biegampolodzi	 46:56

13. Agnieszka Koziróg	 Stryków	 54:01

23. K. Polinceusz	 Powstaniec	 59:43

35. M. Stoszek-Przybysz 	 Stryków	 1:03:52

Mężczyźni:
1. Krzysztof Pietrzyk	 Koluszki	 35:06

2. Leszek Marcinkiewicz	 Al. Kujawski	 35:38

3. Krzysztof Krygier	U niejów	 35:50

23. Bartosz Kluge 	 Zjednoczeni	 41:21

37. Michał Adamkiewicz 	 Zjednoczeni	 42:41

57. Tomasz Lenart 	 Zjednoczeni	 43:57

75. Sławomir Dałek 	 KM PSP Głowno	 45:12

77. Artur Leszkiewicz 	T eam Boxing	 45:16

78. Paweł Florjański 	 Powstaniec Dobra	45:31

84. M. Makówczyński	 Stryków	 45:45

89. Grzegorz Frątczak	  Dobra-Nowiny	 45:59

90. Meteusz Hemka 	 Głowno	  45:56

95. Tomasz Szcześniak 	 Zjednoczeni	 46:12

96. Jakub Kowalski	 Głowno	 46:15

104. Piotr Makówczyński 	 Stryków	 46:21

131. K.Ratajczyk 	 Powstaniec Dobra	 48:13

148. K. Drożdżyński 	 Powstaniec	 49:03

169. Tomasz Ruta  	 Dobra Nowiny	 49:58

177. A. Lewandowski 	 Głowno	 50:36

183. Robert Działak	 Dmosin	 50:57

185. P. Kobacki 	 Głowno	 50:59

213. R. Kaźmierczak	 Swędów�  52:31

216. Piotr Długołęcki 	 Powstaniec�  53:04

222. Krzysztof Jarmusz 	 Stryków�  53:29

223. Adrian Brzóska 	 Dobra�  53:29

252. T. Maruszewski 	 Powstaniec	 56:15

259. Cezary Grzegorz	 Głowno	 55:48

294. Adam Antczak 	 Stryków	 1:03:52

300. Konrad Kolis 	 Głowno	 1:06:47

306. Cezary Raczyński  	 Stryków	 1:12:16

Zawodnicy na starcie II Biegu Powstańca i Marszu Nordic Walking dopingowani byli przez kibiców, którzy w Dobrej stworzyli niesamowitą atmosferę.

Bracia Marcin i Piotr Makówczyńscy pokonali ciężką trasę 
dopingowani przez wiernych kibiców.

Zjednoczonych Stryków reprezentowali Tomasz Szcześniak (pierwszy 
z lewej), Baretk Kluge (nr 201) oraz Tomasz Lenart (nr 108).
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